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N\nTTO" Tlet fo marzeń waszych, piękne panie! 
U " O sławie, scenie, kinie, ekranie 

Kończy się ... w małżeńskim stanie. 

g i zd 
ekranu. ~-== 
Pnia 81rl 
IYI ty Piekło d 
Beły C mpson 
"Ufa di 
bealr"ce loy 

czwartek W· ''; ]12 • rl P 
pretnjera Je nle60 r wiąt 

rąay Ple. l\uoy 
I\gnBs· I\yres 
Douglas Fairbanhs 
CBcil B. de NUle 
'['homas flIB.ghan 
Jank Holt 

......-,-.......".. -
Budząc na obu półkulach podziw arcydzieł sztuki kinematograficznej, jeden z najwybitnieiszych dotąd obrazów 

illmowych, wywołujący wsz~dzie sensację 

Od 25-go grudnia 

w·ellii 
świllteczny program! 

Szał filmowy) 
~udzialem 30 sl,..nn"ch w świe­
cie filmowym gwiazd ekranowych. 

Ilustracja muzyczna pod dyr. p. Leona Kantora. 

harliB >h ~p rn 
li oyd Hamillon 

aby Peggy 

Od 25-go grudnia 

wielKi 
świąteczny program! 

Największy komik, tragik, sportowiec i akrobata; 
bożyszcze ekranów całego świała I 

w pobudzącej do łez, łry kającej humorem komedji, a jednocześnie wsłrząsa'ącym. 
pełnym sensacji dramacie p. t. ============= , . 
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Prz ody za ,vochanej pary w nurlach :agaf"'ł 

Prolog dzieje się w r. 1810, pozostałe akty w roku 1830 w Nowym Jorku. W filmie tym 
wy::;tę~u;e pierwsza lokomotywa parowa .. Rocket" obecnie przechowywania w Muzeum 

Przemysłowym w Londynie. 

Sztuka bawienia bliinich, umieiętność zastrzykiwania ludz!om spr:1cowanym t zn~kany~ walką 

o byt tęgich dnwek szczerego śmiechu-iest obe,'nie ceniona powvtej \Va~i z101a. Dlab>go też 

katdy z n::cloś'~lą przywita pOJawienia się Bustera Keatona, czarodzieja humoru. na naszym ekranie: 
" 

Początek przedstawień w święta o g. 3-ej pp. Początek przea,tawiei w łwięta o g 3-ej pp 

Orkiestra symfoniczna pod kierunkiem p. M. CHWATA 744-1 
.. ~ " 
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c LSCE. 
, ~ocmlcę, ~ Chr~tusa.weg() człowie~ Z biegiem lat ~el bie z i1mf,ema ~OiW~O para l ta, nł.ż .rotom~ ~eła n~ fet! dowy. A d:!!:isiejszy śrecłnł bł~ 
SWJat chrzesClf8ński obchodzi bar- ; ka, rewoIucyp1r8 i męczenska I wan do zastaWJama SIę od wzro~u temat. Ale chrysttaIlil:ZJll, odCląga-! jest na usługach najc2mniejs:.;ego 
dzo uroczyście. Wszyscy ludzie re-! wterć Chrystusa została otoczona tych zmęczonych ludzi, którym 51ę ;ąc myśl ludzką w zaświaty, osła- wstecznictwa. 
ligij~ a wr~ z nimi ci zachowują-I auerolą legendy, którą ogromne mówi: "módl się i pracuj" i obje- bił jej zietr'.ską enerJ!ję. A pozatem On rządzi ws1ą. On ud:dela ~nka 
cy obyczaj - będą rozpamiętywali rzesze ludzkie powtarzają sobie z cuje się szczęście wiekuiste po kult cierpienia, wypływajacy z za- rowek przy spowiedzi. On kieruje 
ów dzień, kiedy to w Betleem, "nie I roku na rok, wspomilnając i "kolen śmierci. - W ciągnięto Chrystusa sad Chrystusa i tloma.a;6w jego wyborami i na wsi i w mieście. On 
bardzo podłem mieście" - "na.ro- dując małemu" we wszystkich ję- wszędzie: do sądu, do armii, do naj nauki - prnsłooił całym pokole- chrzci, żeni 1 chowa do z:emi. I ~ 
dził się w ub6st~ pan wsz* zykach świata. smtrln.1e;SZYch j r.arazem na~- , nrom drogę do radośd łycia, za- wreszcie reżyseruje te wszystkie 
stworzenia" - i pierwsze chwile Imię Chrystusa stało się terczą szych dom6w, nawet do sr:'llku. ! wzięcie mprzecz:anego (negowane- woczystości, do których m, in. na­
spędzał w żłobku między bydJęty, dla miljonów, Krzyż - okrutny U~ono zeń Imię dochodowe, jgo) prnz duch.owłeiistwo wszyst- leży święt~ Boiqo Narodu­
na sianie, bo, jak się 'Okazuje, na mak męld- źr6dłem pociechy dla ~ęte w arendę przez r..a~ · 1dch krajów. nie. i szeregu innych obchod6w, kt6 
nic innego. w6wczas nie stać było rozgorycZOlllych mas ludzkich. dla wych arendarzy. co wyrokulę mo l Otryt,-tus 'W Polsee ma nrofa, tra- re agitacyjDie od.c:Izi.aływują ogrom-
biednego cieślę z Nazaretu. kt6fych r.apowiadane pl"7.e'Z Chry- ~.ci, honorze, cnocie i zbawie- l dycję. l zwłaszcza mocn:o zwiąn- me. 

Urodzany w ubóstwie. poucza;ą- stusa Królestwo Niebieskie miało i nmWlecznem na ~ U1IUI!'- na jest ta tradycja z 'Okresem poI- I gdyby duchowieństwo w Poł. 
cy potem jako chłopię mędrców ma osłodzić ciężki 1os--Ly"wot, któ- łych fo;mułek. ~y~ 1 silul, chcęc skiei męki narodowe~ kiedy to u sce, o'Wii. 11A::Zn10Wre Chrystusa, mie­
starców na progu świątyni; rzuca- remu Chrystus-Rewolucjonista rzu moralnie poIron,ac. słabych - za~- każdych rozstafnyc.h dróg - krzyż . li coś wsp61nego z owym idealnym 
;ący następnie szereg świalobur- ł cił w twan tysiąc oskarżeń i sko- su powoływali SIę na pokorę Dl1- był bodaj jedynym wskaźnikiem światopoglądem m1str7:a było.by 
czych haseł, których koroną cier-jnał za nie na ponurej Uolgocie. ~ z, ~~ • ktory. m. in. dl~ łycli: o:> w t:rndzie i moju czy- wszystko w porządku. Ale jest altu 
n-iową było przykazanie miłości I wreszcie żłobek, ta prostacka twierdził, ze "jeśli Clę ktos udeny nUt wygłlcl o wolność. rat inaczej. Kler jest na usługach 
bliźniego. - Chrystus i jego spadko I biedna Irolebka wielkiego proroka w prawą. stronę ~ - n:a?s'taw l słudzy Chrystusa mają również możnowładztwa i, niestety, "za 
biercy stają się założycielami jed- szczęścia poza ziemią - stał się m!1 lewej", co pot~ icl1tcy sIada- tradycję w Polsce. poza nauką o pieniądze ksiądz się modli". 
nej z najpołężnieiszych na świecie. symbolem ubogiego piękna.. mI ChrJr.słusa, T~~OJ .uJął w for- miłosierdziu, o piekle i o mebie _ Tradyqa polska. wyc:zekująca 
ocganizacji, takich, jak kościół Temu żłobkowi śpiewają oto pie mułę ,,me sprzeCIJ.wiać Się złu". . kler w Polsce moono trzyma w re- pierwszej gwiazdki na nieMe-. 
chrześcijański. l powoli treść je1ło śni zarówno ci., co niIOOaIeko od Naśladowcy Chrystusa, twórcy ku ,pąd dusz" poskramianych 10"0 I musi przecie doczekać się nie tyl­
zasad zostaje uzupełniona przez je- żłoblm odeszli, jako i ci, którzy nic chryst;a.nizmu - be:zwątp1enia zła- pidłem. !miecia Chrystusa na duży- ko daty urodzin dziecięcia z Naza­
go ucz:ni6w..naśladowców, część więcej poza iłobem me widzą.. - .godzili obyczaje ludzkie. Sama opo wa się wszęd'llic: i w handlu i V( PO' retu - ale musi doczekać się ,:vła­
zaś ulega wypaczeniu, które naj- Imieniem Chrystusa wycierają sa- wieść o tej scenie, kie-dy Chrystus, Iityce i w świątyni, z kt6rej on<fiś J śclwych urod:zilIl ducha Chrystuso­
większy i najstrasmiejszy ~az bie usta łud'llie, kt6rzy opr~ tłn- stając 'W obronie prostytutki, pro- młodzien,i.aszek Jezus wyp~dzał Po I wego, kt6ry zesłał przesłonięty 
znalazło w świętej inkwizycjl, co szczu rue mają na wargach nic wl.ęjpon,Ufe każdemu bez winy cisnąć wrozem kłótliwych handlarzy. Je-tl wielkością grubosk6rnego brzucha. 
obcęgami rwało żywe ciało z iy- ce;j. Możni świata t. ~ sa- kamien1em .... ni4 - -ęcej jest war mU wstzzymali Basi ~ naro- Tadeuaz Wiuiawa-DługDUOwski. 
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. Dzisiejsz~ nUnlSr "Gł SU Polskiego" (38 str.) W dniach uk jenia. Kompetencje okręgowych 
zawiera: 

T, Wieniawa - Długoszowsló: Chrystus w Polsce. 
J. Przemyski: Tęsknota do nawego ozłowieka. 
J. Domanowicz: Wywiady z pmedstawlde1ami narod6w cie-

Str. 2 
Str. 2 

miężonych przez Anglję. Str. 5 
S. Glik: Sezon bolSlZlewicko -komuniLs>tyc.z.ny w Paryżu. 

(K orespondencra własna). 
Henryk Heine: Confessńo Jud.a&oa. 
Alfred Polgar: Teatr. 
A. A wcrctenko: Oszczędna żona. {w oddnlku}. 
M. K.: Ksią7.·ka dla d.z.iecka. 
Eryk G.: Dzi·e-cko na rogu (feljeton). 
Ludwik łlirschfcld: Prospekt powins,zowat1 i upominków, 
Dla pięknych pań (mody paryskie) 
Na ląd7ie i nil morzu (sport). 
Alice d'Outreville: Paryski salon samochodawy (kor. wł.). 
Edward SłońskL Prawdziwa bajka. (Dla dried). 
Benedykt Hertz: Dwa wielkie odkrycia JuIe-czka. 

Stor. 5 
Str. 6 
Str. 6 
Str. 6 
Str. 7 
Str. 7 
Str. 7 

Str. 8-9 
Str: 10 
Str. 11 
Str, 12 
Str. 12 

MIĘDZYNARODOW A ANKIET A "GŁOSU POLSKIEGO": 
Pokój i To%bro;enie moralne (Od Redakcji) Str. 13 
Oapowi",dzi najwybitnic'szych europejskich mężów stanu 

polityk6w i uczonych Str. 14-17 
Prof, J. Baudouin de Courtenay: Albo pdk6i i rozb1"djen1.e • 

moralne, albo też 7JaIW1al.e.n.ie sJę w ~ruzy "świata cyw1-
lizowane~o" 18-19 

Str, 20 
Str. 20 
Str. 21 
Str. 21 
Sk 22 
Str. 22 
Str. 23 
Str. 24 
Str. 24 
Str. 21 
Str. 23 
Str, 2S 
Str. 25 

Dr. Wacław Poznański: Ku pokojowi. 
J. Mazurski: PacyHzm, a stabilizacja międzynaxodOW1a. 
Stefan Grostem: Pacyfizm czynny. 
Józef Wasowski: Naprawa mym. 
Adam Uziembło: Prawo narodów. 
L. Gołdber~: Rozbrojenie ~ospodM"cze. 
Leonhard Frank: Ojdee (nowela). 
Marja Przedborska: Nj,e zabujaj. 
Mieczysław Braun: Oda do nadziei. 
Erno Szcp: Skanda.l (Rzecz o pojedynku). 
Mieczysław Koltoński: Rozbrojenie moraLne w literaturze. 
Hans Natonełt: Parabellum. 
Huf10 Dettauer: Mój paszport, 
Georges Duhamel: Verdun (nowela). 
Ilia Erł'n,",urg: Fajka pokoju (nawcla). 
Hugo Snlus: Matka (legenda). 
Karol Tynki: Gdy z.budowano pioeTWs:ze krosna mecha­

niczne ... 

Str. 76-27 
Str. 28 
Str. 28 

Str. 32 
X.: K ttźrua tlS'tawoda:wcm. . Str. 33 

PozaŁem nume1' Ulwrera OIbszeMlV dział 
(sb'. 3 - 4) i lilkAlnych (str. 29 - 31). 

Wo:rm:a:cil pollrtyC'.zD ych 

WJ,tla. Św1ęta. DnJ ukojenla. C'Z/IIS, kie­
dy lepsze uczucia łudu~e daJą wat o s0-

bie. a fala xła ()!>ada nIeco l ucisza slę. 

Przerwa w dzlałanlacb nlen.a.wl.ścL MoJe! 
!lzy, mnieJ bolesny kontr3l!.ł !)()mJędzy 

symbolem religijnym a rzeczywJstośdą. 

W duszach i na twarz.ach - uś.ml~h 

tyczUwoścl.. 

Gdyby można było ten uśmłeclt za.trzy 
mać! lnik.a la'" jcx1nooniowy motyL Nie 
cbce tyć słl:le wśród ludzJ.. 

Kiedy Jest cicho I dobr'lc wśród naj· 
bliższych, a zmęC!z.Ol1e serce ludzkie od­
po-C7.ywa, WÓWCZAS budzą się w duszy 
najprosłsze, naJmędrsze, naiwno pyŁanla: 
Czemu człowiek cztowlekowl wilkiem? 
Czemu. zdolny do rzeczy tak rx>tętnych, 
nie potrałl sleb~e sameg~ naprll'wie ku 
własnemu I Iru powszechnemu dobru? 
Czemu nie pam.lęta o wjeczyście Jedna­
kich 10MCb człowIeczych na ziemI? 
Czemu pomiędzy Jednym uśmiecbem a 
drug',m, pornlędzy ledną a drugą rn(}dll­
twą oMda wszys,kJe ł!ld~ldc I wszyst­
kle b.oslde prawa? 

"Widziałem w mteśole sprzetfwień­

silwo I nlesprawledl'wość" - mówI PI­
smo św. Jak duchy Arymana, czyhaJa, 
by na kaidy, choćby nalnlldeJszy. pro-

komisji oSZCZędllOS'ciowych. 
WARSZA WA, 23 grucLnia.. -l ttnan5 IOW)"ffi ustro}u i ubsu dzia 

(pat). Rada mimWsb'ów p.oWlZ1ięła u- ł.aI11IDa. wszysilich u~zędów adromi­
chwałę w s.prawie USttan,owierua stracyjnyc.h dru~lCJj i pi,erws'zej run­
okręgowych komisji OS7.czędno~ sl8JIl;Cji ora.z zrukładów 1. przedsię­
śca1owych, które urzędować będą hiors,tw państwowych, zm.rujdują­
w siedzibach izb S)karbowych. Do cyeh się na obszarze ia..b stkarbo­
zakresu dZJi.,ałania okręgowych ko-I wych, przy których są u.s'tan,owio­
misji OISzczędnościowych nale.iy: ne. W skład tych k'O!l1~Ti weho-
1) przcd:srtawienie nadZ'WY'Czajne- dzą: l} delegat miruiJstra slkarbu, 
mu komiJsaY"xowi ooza.zędJnośdowe- j.a·k,o :pr'ZJelWIOdruiczący, 2) dele~31t 
mu wni'os'k6w w za'kresie prze.pro- wojewody, 3} czterech clzłonków 
wadze'11i,a koniecZ'l1ych oszczędno- rze.czoznawców, powołanych przez 
ści, ja:k rówruteż reorga.nizac;i i u- pTzewodniozące,go w porozumie­
proszczeruiJa urzędowania i metod ruu z wore'wodą z P'OM grona czyn 
pr<acy w adm.imist.I'a,oji p·aństwowej nych U'rzędn:i!ków paflsłwowych, 
oraz za.kładów tt przedsiębiorstw znatdujących się w służbie czyn­
paflsłwowych i 2) czuwarui,e nad nej, 4} de1e~,at dan~~o minmtra 
wykonaIlliem za;rządzeń, wyd'!- gdy Slprawy iego resortu są rOz'pa­
nych :;:>a'ze'z nadzwycz,a,~nego kom{- trywa.ne. W pOSli.edJz.eru'ach okrę­
~arza osz<:zędnośdowe~o, Okrę- gowych kOIllills,ji oS2'JC'zędnośdo­
r!owym kom1>S;om osz:czędnościo- wych może brać udział także de. 
wym pnys,ługuje prawo badruni.a leg8it najwyższej ia..by konJt.roH. 
pod względem ad~acyjnym i \ 

Reorganizacja okręgowych 
· policji. 

omend 

myk od4Jow~dzJęć cieniem. l WoJew6dzki komendant poUcJI. 
W naGlych wicIkich czasacl1 człowiek WARSZA W A. 23 grudnia. _ ministracyjnych dTUgi~j instancjł 

walczący fl'Owałił trony, wskrz~fI ulan- (pat), Rada mimistrów rowzięła (w Warszawie komi'saT~owi rządu 
m)()nc paflstwa. wykreśJlł nowe granice, uchwałę w spra wie pro;ektu roz- na m. st. Wars'za wę), który je&! 
wkroczyI na nowe d~ogl dążeń I pOS:W- porządzeruia pre'zydenta Rzeczy- jego. władzą dyspozyc·yjną. Ko-
'<lwzń socjalnych.. Zarazem wszystko I" . ,. l d t '. dzk' •. ~"1, , 

, • ł h! t k!ó ~ bitew pospo ItC) o reor~al!1llZaCJl o U'ę~o- men au WCjewo '1 YY yll\.onl1)e 
Ilie({ {) swyc ns yn w z p<J a • h l d 1''' , t . swo)'e zaoclan';e przy pomocy wy. 
na ktÓ1'l'cb zalcltla lut cJS1.a cmenta,rna, Wc lomel; "po ~~~ pans ,wowej. ...... , . t 
"rzenI6~1 w świat !'to()Sunków wewnętrz-! a .cze e ,po 'I.CJdl pa s wo,!,e'kJ na te- znacz'onego hPrze.z mmil1s ra s~pra w 

k 'd od I ń' U a l re1l.le wOl'ewo 'rlwa sofO! omen- wewnętrznyc persone U.Lano-
nych laz ~() nard Ul I':t

d
SI ""ł a. od

5
b
tlWd - dani wojewódzki, podległy w za- wlsko stałych zastępców komen. 

my ru ny jn'owa z my z e o 'U O- k' t' ...JL I ' d tó " . tk' dl 
I t

, d" ~ I J reSle 2)a·o1'a '1"zenoJ.a, wysl:t.lKO e1l1a, an W tnosn SIę Z wyją' H~m & 
wy, cez O l e.o przez r4)z,pe,an e n,e- ł" b" d W S t 

l~ I t· i J kó et ił' uzupe n \ema , uz ro}ema, )"Sey- m. st. arsZ'awy, prawę zars ;:;po-
Ra

k
'\\/:· i I PO"I~ an Be bę71VC ~ł'" 1'1 kil _~ ę, , p1i.ny i kontroli służbowei główne- wania komendaltlta woj~w6dzkie6 

JII> oudowa W"-LV 3· O. Z {tw e CU()-I k ..J. t ' l'" pań t '. d k . . ., ł 
wl k nl uml ni lubI. mu, omcnu.'lTl ~ po leJ'!., s wo g? n:a ~a e' rue:U'?ZnOSCl pe-

e a e reY! e I e we1, W zmrkrcslc ftmkcY)J1ym ko- menna Jego CzynnOSCl slubowych, 
Jest r;enlnlny w walce z prawam.l na~ mendant wojewódzka podlega wła- ureguluje m.:inister spraw we. 

tury. Ur'l~zvwLstlli1a fantastyczne St1Y· ściwemu nac:zc1nWkOWli władz ad- wnęlr1z.nych. 
lItoole przyoh1cka w c1a~o. lwa&cza 

Panama w Częstoc 
przestrzeń 1 c:T-2S. ułatwtalac zhU7enJe 

ow·e się hldzl w wymianie kulturalnycb'l ey- Kronika 
- wiłi12Cyloych dó\)r. .lcdnOC1.e§nie na- olityKi pO S 

Czeki amery~aflskie bez pokrycia. "La Czensło­
chovaenne" wszczyna alarm. Spółka młyńska. 

biera "w gnl(n\'le I "odsteple. Ja·k gdyby ŚWIĘT A W URZĘDACH. 'W ins.tytucjach pod1ei!łych i od. 
chciał bIliniego zdusić w uścisku. W ARSZA W A, 23 grudnia. Ra- działach lmj.owych będą również 

A jdel! myśl naszą bolejącą, z wędró- da mini.s1rów ustaliła osta·tecznie dwie kolejki, urlopowe, obejmują· 
wek po szerokIm ~wlecle, sklerufe:my na I tennin świąt w m,i,nioSteI"S'twach i t ce 50 pr. oficerów i 10 proc. ~zere-

CZĘSTOCHOWA, 23 grudnia.-' niem. że rachunek jest wy"zerpa- nau teren oJczymy, ujrzymy, te tu. tu instytucjach rządowych. SwięŁa ~ovvych. 
Defr,audac}e w hrtejszym odJzi.ale ny. właśnłe skłócenIe ludzi, kla~ narodów I· rOlJpoczną s.ię dziś o ~odz. 12 w • 
ba.Mt1l pols~ioe~Cl, kt6r)"C'h dopuśdł\ SzydłmV'Sk:i wyS!tępawa~ w ban- Jest wY!lItkowo ltłęfl.oUe, rłośllwe, o- południe i będą trwały do rana w KANDYDATURA SENATORA 
saę d)'lC'Cllttor oc1drialu Leon lawa,dz ku wlend'em spółki młyński~ł p. f. kl\'01)ne, tn,k te c.ało~ć trzyma się u!oste I s;()bot~. ••• SMóLSKIEGO, 
,ki poruszyły całe miasto. Wd' ła "Helena". I Jakimś CUd. ern. Tu nikt nlk()IDu nIc nkll . . . . . WARSZAWA, (Tel,ef od nasz, 
. . , . I" . potrafi prlebaczyć. PremIer Grabsk[ udaje S1ę na p..J 

Slę W to już w c7JeŚmC!J Slama ptolru Spótrukanu ~() młyna. byLi Sxy-, PrzebaczenleI Ile wymowneł łTeścł święta do Spały, ~zie będZJie go- kOll"ClS{P.) - rez,es I1aocry min,is·trów 
rartma, z któreq polec-enia zosta.ł dławski, GciIZLer, Kan,tor oraz żona tkwi w tródl~łowl{l tego wyrazu: pM'.e- ~ciCJll prezydi!nta RzpLHej. Grabslki porzy'ą,ł WCZ.OI1aj senatcmł 
Za wad1Jk1 przez pol:icję M'e5ztcwa- Zawru17J1dego, której dm~aniem I baczyć., pneltć p()za baczenl~. J)óza boa clhade6kiego p. Smó1stki,eg·o Jak 
ny. Olro2JUłe się, ie afera potegała\1 młyn Oahrzcl101l0. OOŚĆ n1l niedobre czyny Ivd1,ldeI Umteć JAK śWTETUJE WOJSKO. w::ad01lliO p. ~m6lsBd jest. wyn..Le-
na przyjmowaniu a właściwie sku- R.ewi?Jię w ocłd:1JI.ale bamiku prze- ooś zapomnieć- W7..0łcśe sIę !)()nad ta- \V,A~S~A W A, 23 gru?nia. W!na>an.y od dłuzsz.ego C2laSU ;ako kan 

• l . Je. U>prz.edzCł!lll Być zdolnymi do zam- czaSllc SWląt B. NarOOz.OOl1a M. S. d .. ~·~t tJ • .k . ., ta; 
pywaniu czek6w amerykauskioeh prowad't.ił debe~y Z cet1JtraLi W Imil>cla ~t'óI'Ów. Swkać, ~Iw'e sl.'ubć W. świętuje od g. 12 w pol. we y'UJ<1: na s anoWIS o Wl1Jcem1ll.:s i8 

głównie od niejakie.go Moszka SZ'J1WatrsZ!!lJW'!,e p. CJ,e,c~ i ')Q td, dró~ porm1fmICII'a ł na te1Jl porozumlie-j środę do t8ll1a w sobotę. OpTÓCZ w Jll.1ID.. 6'ptI'IaJW 'W'ewilLętrmy<:h. 
d!owski* odIkrył nradU1iyci.a. nfu btldQwać wiclkQŚĆ I mądrość wskr~ tego prze~dziane są ulJ"lopy świą-

Zwwe.d.zjki po u~iu po- szoneg() państwa, nle męcać się nad teez.n~ w, dwuch kole1kach: 50 pr, GOść ŁOTEWSKI W S~ALE, 
C ki t 1-..:. banka h za czął UlSIk.amać . . :....M h i niem nie stanć się o to, t.eby m.lało 00-1 otrzyma J€ w dn. 22-27 b. m., po- W ARSZA W A, 23 g'l"uanrl.a. Paf 
~e e po';"]"": w c - . ~.ę, ze .J_

u
: C ~ . raz ~lęceJ, cora>z wlęcei ~1'Ogów_ 1 zostałe 50 proc, -:- ~d 28 b. m. do We .śr?dę, dni!1 24 b, m" rano 

gra~~~ch ~e mIały, były.prze- ros1ał wc~ jlako .wl~Zlllefl u,One.szl PlISa' wielki Pascal: .. We wszyst1dch 2 r. p. Jednak, ~ Ele SłU7b~ danego przy)ezdża z WIZyt~ l?ryowatną do 
wazn:e ł1kcYJ,Oe. Przez dług! czas czony w S'2lJ"ttalu. SP<l1'.t.:b tnel n UlpylllĆ tych, którty sIę departamentu 01€ pozwolt na fe- p .. prezydenta ,R:z.pl'lteJ prezydent 
niedobory .tąd wynikłe poka-ywałl W 2'1W'iązku z aferą S(I>Od!zDeW'an~, nra1ają: czettlU Mę jm;ewade"" A po- rje szef ma prawo o~mawi'ać Łych seJmu łotews!lu'ego ,Wesmans: Pr~. 
Zarwa<ł1Jki ohcemi k()iIlltami, W ten. , są dxUś dalsze aresztowao1:a wśród tem nad k2lt.dq OOpOW;C<17da zamllłlQwlć l ~rlop6w. Ofrcerom me przysługu- ~yd':'"t WesmcłI~S nJezwłoc'zme o~· 

~-<'b ...-.o-l·ędz 6'_~'-6 Z d Ió- się dOOt'z" (Ięboko uczclwkl. I zdo<by- )e w6w.c:.xas prćlJW'O zaż,ale.tli1a. I Jed.ue automobillem do Spały. 6{PU1>V wyczet'lpa.ne z~_ o mI y. Wsp lll!lA w awa z "'00. -., 
itmemi konto tow. "La Czenstocho Od 81reSz:tOWoa,n,e,go Moszk", Szy- wa~ się na czyny, ~tóre moltlł Jesl.cze 

• u • • ., • • urałl.)waĆ szla<:hetno~ twkołenla.. 8tąd 
vumne , które tez p1(~I'W8Ze wszczę dłowslk.IClgo sę-d-Z:lła. slecLozy za.ządał w łknie więcej pogody w tyclu klas 

lo ~ zaskoczone oświadc:ze- 1.400.000 zł. k.aru.ojt. ł !:If'OdÓW Rzcczy1)OSpołh~. I .... ęceJ 
----""11 powaltt. wł~el dosto)eóstwa. 

TakJe się myśli Inulą w dnJach uk~ 
lenl1l I śwlątt"cznei ~lY. 

Komitet polityczny rady ministrów dn~!~:e:clJ.zamierały w r<rntwane 

Marsz. Piłsudski u premjera. 
WARSZAWA, rr elef. od. nasz., WZ7wią.ZJk.u z J"O'W')"ts'zem prem­

koroCSjp.) - WC'ZOI1atj w godz.lllJach Jer Gmbsk.i. przy.ją:ł wCZJOraj Jll~.%, 
popoludndJowyC'h p.premj.e.r Gra.b- Pił'9Ud6.kroergo, kd:óry raz jeszcze wy 
m Z1WOłtał k.om1Itet po1it}1'CZJll'Y rady I ojaś.n.ił 8ł..e.Inowisko swe wobeC' pro­
mlnńs.br6w. rjektu !Zen. SiJkors:ldego, me-tri)j)OJr:-

:: Sala Filharmonii :: 

Niedziela, dn. 2B b. m. o g. 8.30 w. 
3 .. ci i ost. KOrtCERT 
w'l'lkl~~n tynow<klel!o śpiewaKa ;. 
oper .. lI1i'ltrv.a zy<1, nillsn\ lu<1owel 

Wlizechśwllltowej słewy 

Józefa Winonrarlowa 

Wieści z kra- • 
ŚMIE...lłĆ BANDYTY. 

WARSZA W A, 23 ~ru.dniJa, -
We wsi Kocza t Y w pow, Lub01llLl 
2la.bitły zos.tał w waJ,oc z policlą 110-

ścy ba.nayt.a Jurko MaztlII'ek, ~zŁo­
nek bandy Bołiika. 

WYROK śMIERCI W KRAKO­
WIE. 

WARSZAWA, 23 g'Y"u,d:nta. (PM') 
W yu-olciem z cln:ia 22 b. m sąd do­
reźny w Knakowie, skaZlał Wo;de­
cha Broga, 1at 23 i Fmn.cis:z;ka Bro 

BANDA NA POGRANICZU. ga lat 251 kM'a:n)'ICh za kI1aJdziei, na 
W ARSZA W A, 23 g'l'ucLn,iJa. - k.arę śm1,elTci prz,ez roZ'SMzehnoo, 

Dnia 19 gru'ClmWa ba·n.da usriłow,ała 2la to, ż,e dnia 9 grudlrui'a b. '1". W po­
pr.z.ejść gra.n.iocę od stmony sowie,c- cią.gu osobowym, z.d.ą.ża~ą.cym do 
ki'efj 01<01'0 stor:rumi.cy JÓZlkowce w KroaJww.a, między sta.cljami Rudawą 
pow. krZle1ll-i·ooj'edkim, Ba-• .rJ.J\ ta. a Zabie'1"Zlawem, uzbro;.cllli w rewol 
złorona z 20 luct7li, dobrze ulhro~o- wety, Mpdi w celach r.a.bu.'l.ko­
nyclt, ogniem k'rum,bilThowym poste- wychn'a Stclarua. Dobrz,aflsk'ego i 
ru~'ll K. O. I. ro..c:tała odpada Tett".enuego Huka i mabowaLi im 

Pn;edtm.iotem obrad były Ipr;ó.WYjtę p'I1awosłlalW'!1te~ D yon.ize g.). kió­
oerkwi prawos·1.arwnej w P ol'9Ce u- ry k 001 erawa.ł r6w'Oi~f z Ir' ni s·c.rem 
kła;d6w ham:dlowyoch oz Węgrami o- Thu.g.utlem. ~ posła w~giel1Sk:eg.o 
raz na jwyils.zyob "Nla. dz w )j Slk.o- ł De.lń:c.2'Jkę. 
WJ"dh. 

nu--~--~O~------~--
:p~:!a!r~; p. Kulh R3neS UPROWADZENIE OFICERA czeki 00 140 do.1ar ów , pr~czem 

Dok ' . '." b.i1i itCih po głowire i citeJl.e, a Fo:~n~ 
Przy fnrtp[lll\"\~: on)'W'UJący ~'l\.'CJd p.ua l 

dyr, Jakób HIQSZF'EI.D giTartl!icZlIl!ego w paw. SlaJm·eńsrkim. a- s~e& Brogta srbrz,e1ał z rewo wt.I1'U, 
Ku czci Mickiewicza. WIELKI PROORA ~ CHANUl(OWY spirant RoS'rl.tawslci z 16-etj komJ). z.adrui<lC pos.zkod.oww.nym T1a.ny po-

RZYM, 23 grudnie.. (Pai.) _ W eZla, ,n.t'z;ełożoo.a zosłiaba 1lJa d.z1eń I Częs~: 15·/" IIkt - ohllfllktł'r.v· groM1icmeq p. p. ZrOsrta.ł pod~t~pn~e st:rZ'alu-.ve w klatkę pi-ers~,ową, na-
.t"~ Ullll I knstinmRch - stynnpj o· uprow.ad~'Y przez bolsuw>lclcie stępcie w biJegt1.l wyrlJlllC'iH ~cb z 

an.iu d~:lSie'iszym z imtC:.atywy tow'a. dzisiejszy z tego wZ1g1ędu, a.b~· Wl()- np,ry h;stor~'C1""i r-la'cabeusze skaże gramczne. . . __ 1. t l ó b' 
rzysiwa Adram.a MlakiewitCl:a, zło- hec uroczystości, .;,a.kla. od.będzie się (Jehlllia w rlrorl~1'I no .1-rOl.n!lmy) Gdy aSi). R~~i na. zap1'o~ poC'l~gu, ,'VI'!'(l<~U et!{ C7..e· .. 0 .o a) po-

bl I. I Myzyka' AntonIego 'Rub'nsztalna. S'Ff~n';'" k.....;,., ....... ..Ja ..... - pos ........ • .... ku boj <;zkO-~wiiJ:.j co:ma,H zł'amam.la nóg, 
i~no:n.a ta icv l."a.m;",llif"OIWoei p.o~.ty ~br.() .. w W.at,yl{rult. :.e,. rt.tmOŻ 1.,jw. :ć k<>- .lphurl!l: .Ió" .. r W'no'i'radow ... ". ~ 'V'.u"' .... ~ '"'14 _ "~ ..... " 

-1_ 1._ h ~ l LI. ud No~ml: Rnth R"nbp. sze'Wlll.'c-.k1et<> ~,,~.kroczył gr.a.m.jc.;ę., Ohrrana vl':'.aosła P'I"ośb~ o u~aska.· 'Wl,en,oec z S.oo.n,aD1l t) Uta'f'W12jC TlM"O tOn.11 p()D~l'elJ WZI·ęC.le w ruoeJ La-I l 1 
dowyC'h p.o1stkiob i w~lc.h. Uro- lu. Przy ~kła.damiu wi,efl<:.a *ecru I 1[ Czo?s6: Kon~~rt żvdowsklch I żoł'n1,erze .. 0 '::;<lJe-N1IC1C'Y. otoczy 1 11,0 1 wien1e. P&11 pre'zyd~nr!: Rzec'-y'po-

k 
"ł~nl lu(!fJwvrh. UJP,\~IcLZI,lJi do, &trażJlICY., WłaG.zc IM"IMV"" """'ośbę tę odrZ'ucił, wobe.c 

czysto~ć złoten.i ... w1.eńc'a, toca b·.J.I: 9.IIl1huad.or oru posel "'(lIski 1 l k d ł .l ..... "h')- ~'l'-I 1"""' y" .. f~IJ.· t;v w e"nle \ II '200110 • 00 zl. po),oC1~Jne POI!;1 le ?)(!rza Z:I v ('",,-' l k _._.1, , 
pOZJOStaje w zw:.ązku z jutrZejszą i ld'1!katbaśc1e osób Z ~ej kt>lo-' rio nt h.1 ola w k sle fil h -;41 2 . d~enłe., ool.em USW'eI1l1oa • bliższych eze~o ~N"p.o ~ y~~. 
lt'oOcz.n.icą W'0dz1.n Ada1l1ta .Micki.ew-l- nji. . l_amE.,;:m:: V~ćlr""""'l~ZC:beg616w ~. 
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r ymiBrzBńc • • 
Ż II c· . Znakomici mężowie stanu w karykaturze. z 

Ewakuacja zależy od treści raportu, a raport sceptycznie zapatruje si~ na 
rozbrojenie niemiec. 

NIEMCY GROŻĄI I wozdania o rozmowie, jaklł miał w SlalIllkqaoh. Nom wytk:azoulle jahl 
PARYż, 23 grudnia. - Sensacją ambasador niemiecki z Chamber- powód sboi N.i.em.<:om na prun.lro­

polityczną dnia jest nacisk dyplo- łamem. d2JiJe co do prryóęcia wbowlą~. 
matyczny Niemiec na opróżnienie! Niemcy żądają opróżnienia stre- Jako główny motyw ~1l.,aJę 
przez aliantów strefy kolońskiej ' ty kolońskiej już 10 stycmia.. Pis~ Niemcy grożące im niebezpleczeń­
już 10 stycznia 1925 roku. Na l'oz-lWIlioskują ze sprawozdania urzędo stwo głównie dlatego, że posiadają 
kaz z Berlina posłowie niemieccy I wego, że Anglja odmawia żąd&niu zbyt słabą arm.ję. 
w Londynie, w Parryżu i w Brukseli I Niemiec. Aljaod Słł młaDowicle Jedln.o z 6Iąsaedlnńoh pań,tw, ;ak 
przedsięwzięli równocześnie w 80- zgodni co do tego, że opr6żnienie powli.edziaJoo 'W ll.OCJiIe, p.osńad:~ 5.000 I 
botę interwencję, aby strefa koloń- I zawisło od spra.woz.dania komisji bamikÓ'W, 1.500 a-eropl!runów, 530 ha~ 

ska ~tała koniec~e w t~~ ~u I kontrolnej. ~ja również s~oi na te:rji. c:i~iJkiej ~:l~: ~u~i.e . ~ 
opróżnIoną. PosłOWIe groeili, ze te:m stanowisku. Sprawozdame hę- ktÓJ'le Hcxy m:ru~ ~ 8 ~ 
w razie oporu gdyby aljanci nie u-I me ogłoszone już po 10 stycznia, ł nów mieszkańcÓ'W I posiada 80.000 
czynili zadość ich żądaniu, nastąpią czyli po żędanym przez Niemcy wo~a, tnecicm6w o 14-to mi1jo- Mac Donald Salandra. 
najpoważniejsze konsekwencje po- tenninie. nowej 1IUdności ma 150.000 woiska, ~.~====:::~~1~ł.::::!::::::~~~~~~~::~~~~~~~ .. , 
lityczne. cZ'Wlarte, UllaJjące nmi-ed 1Ili:ż 30 m:1;.o- --
Między innemi dawali do zrc.zu- NOTA NIEMIECKA DO LIGI ~&W mles.zkańc6w, posJmł~ 275.000 H.erriot O komunlimie we Francji 
• • . • .Młbv bvć ut~vorzo NARODóW. _.-:..1._' ~- ~e o nieaa--

nuema, ze. ~ mV6 • J J. • .wvJ"""'" a pdIą.~ • ' , KONFERENCJA Z KORESPON- l Dość trtwderdzlit, fe one.gdajs:zy 
ny :' Berlinie rząd umy, Jak nacJo- GENEWA,. 23. ~1111., (Pa:t.~ - I łych 4O-tu mlat!ooadl mntec;.'lkafl~6w DE.'I\lT AMI ZAGRANICZNYMI. ! wiec kOOl'll1llist)"C'Zlny 'W pa.ryżu był 
nalistyczny, a to dla "powszechne- Noba rządu tIl!I.emiledcieg.o dIo H~ll1a ma 70 tys. WoOifs:ka. , PARYŻ, 23 grud •. Z powodu!da1e:ko mniej lWczny, niż pl"Zedo­
go wzburzenia", jakie musiałoby mdów o&e ma. widolków dlJ"hrego Z tego też pOWlOlcliu Niemcy h)ły- rozsiewanych pogłosek o piano- st atnl , mimo, że partta robiła 
mpanować. Nadto grozili następ-jpil"zy:jęcia. żądanie ,Niemiec pr~- by 5łk~ ~ góry:rus. to, że stałyby I wa.nym ~ohou. kom~styozm.ym 'WS~1cie. W')'&łki, ~,by zebrać jak­
$'lwami w wykonaniu planu 0.' mama im stałego tmejsca w radzie . .",_ od we F~ Berno! przyjął kores- ILaIJW'!ęoo) 2'WlOle!IloTlilk6w. Pmybyło 

, 1" , da' . pogodzić S1ę ~:rell"..em wo,etD!D!ym, ue CZ",&.() porlldcsńÓW' presy ZJa~ZiIlei iii kh o połowę mtlJielj. 
ves a. '_.1. __ '" d • 19i ,me ~_~~. traI

z ~ dIopu~ me chce.. p~1 im położenie we- - Wieóie ~ - zakoń-"'fI Paryżu ~ W. B~~l ~ ~oWle- gamem zac1lUWam8 n~ ?(\SC1,na wnętrzm.e kraju. Heniot mw1er- C%)'lł HenilOt, ~ że p1l"8'<:lO;ę nad 
dztaDO zgodnie, ze Opr6ź1Uen1e stre I wypadek zaartakowulla ktor~os z PRóBA OBRONY. dm. te niebezpieczeństwo kumn- .pok'O;em świata. Prnca ta. imIt~re-
ty kolońskiej ~~o od t~o, CZYlczł~ów ligi.. W .1"arie 1J~~1Il~ LONDYN, 23 gaud!na. _ "Da.1łY n~yc:m~ we Francji nie istnieie. sui; ~1e lIla't'lOCly. P~ę, a-
~iemcy w istocie Się rozbrody, czy korufJliJktJu czborukowie rady J'ilgl !llaIJą Teleg.ooph" mm1oesW1Ja 'W'Sltępny M' NIe na1ez~ stwarzać na, zev.;nątrz I bysClte mil w rem dopoanogliJ. 
też przygotowują kadry i fabryku- obowUą7Jelk 'W)'Ipowie.dizdteć się, li :na tytk<uł., w ilctórym powd;ad.a, te prze. legend!, Jakoby. F~ancJa mlał~ '!' 
. 'h broń ..' g zy wet rualk.a.zJa,' nr jną 'kic}ę pme stępstwa memieckie me fR\. t~o komuruzmem Wlellóe trudnoscJ., PRZECIW FAł..SZYWYM ALA~, 
Ją po OlC u, • .' am~~ l .8 , . c ~ .o El: • - j tr.OClJm1u żeby miaalJO rxedłtWać o- jakoby porządek społeczny był za- MOM. 
'Zbadała to SWlezo kOD1lSJa kon.roI- OlIWko IJlJa(pIastn:iJ1oom, czego n1Je mo- k . ' strdy kd1oń~ Damły grożony i Jakoby groziły rozruchy P ARYL, 23 grudntia. (paIt).-
na, lecz sprawozdanie jej będzie do że U!Cz:ym.i~ pa.ńsbwo ThelUIUr!llln:be, %lIiJe T~~" dlOdhOOzi. do konJclu%ji, wewnętrzne. Od ukońc:renia woj- Pi\Smu "Liherle" l mym ooenni­
piero ogłoszone. u-aocąc pt'Z)'Item ~ DJenJlroaJm,o..I,że jeżdi Amgllja chce kOODieczndoe ny F~ me ~~ 'W pracy, aby kom :francuskim wyt~o p~o-
Prasa paryska stwierdza, że Niem ści. PI1'zwuszo1J8.lją., że nota będzie lpr~ ok~ to powin.ne zagoit. ~ nlllly, Z'Y'Je 'W zupełnym ces % P;OW'odu SIZel"Zen:ta ~un­

cy prze,cb.odzą już do pogróżek. 0IDIaIWlła0a lWI. oI1JaSlęp~ sesji ra.dy I 2lafWorneć 'W tej ~ft ~~ a- spdkOJU '. o ~-ycb'. ~cych cyoh. wm,00m0śc5., które S1ę ~-
•• • od k 1~~. mowę z Niemcami. g:wa,łŁad:J. D!!'e łetj me wi.adomo. czymńIły do spadku kurw:franka 

Grożą one USUD1ęctem ~ę wy o ~ Perllj.a loomu.n-iMycZDlll., 1.dó.ra 3st- na giełd:me ~ 
nania planu Daves'a. NIemcy nie . NOWY STATUT DLA ~OLE- nJk,je we Fmncji taJk samo. lak w Po1i;cja otn:ymadla zloeceo&e pro-
mają żadnego prawa żQdać opr6ź- . B~~, 23 ~. -. R~ JARZY NIEMIECKICH. w,tiełu ~ych .lml.;ach •. ~ej w~~ ścd$łej kon,troli. na .gieł-
n!enia strefy kolońskiej z powoła- mem1edk4 IWJ'IStosował - ,ak wlqs,..l . ~ rośnie v: siły, pI'U~ słah- <hńe :11. obserwowanm giebd'7JIarzy 
.. termin traktatowy" domo. - w ubiegłym t-ygodniu do' BERLIN, 23 ~dnia. (part). - we. KomUJllZJl1 potknął Się o Zdro-I.zagramazn:ych, %'Właszaza tych, 
Dle~ .SIę na." • ' 1.: ... : nuod6w obslJ not w h.t6-: Gesn.ere.lna dyrelooja kolei nioemiec- wy rozsądek chłopa francuskiego ł którzy szerzą tem:dern-cyjne wUado­
gdyz leszcze zaden temun traktatu ~ . ~ ę, I kich przygotowała 'DII:IWy sta.tut o jasny wzrok polityczno _ spo- mości ob.licz:or:w: Ola to ~y lipO-

nie zaczął .wogóle "biedz" , w~ il"eu ~, ~ S'1'ę. tJece.z okalT.ałO'j P~y. dla .llT%ęd:n:ilk6w i kole- lecmy francuskiego robotnika. I ~ spedek f:nmka.. 
tego że Ntemcy uchybiły ternl1DO- tlIastęP'Q1ąc.e [p'U!OIkty. 'JM'ZY DreDl!1ecluc,h .,.. związku z a 
wi odszkodowań. Jest to t~a han- 1) sprawę stałej siedziby w ra-I ~e;prowa.d'Z~ planu Dasw~- -

-.- - p . . cizie 1.:.d sa, W mTŚl t~ 9taItutu praoowm· 

Francja od niej me odstąpi. 2) udDał N'teDUeC w sankC}ach..J_ . . '--'- . ronJlna e e ra lczna. cusga, ustalona przez ~carego I UJ;.,.'. . ~ będą ~i b~ ~ni % je- H. -h t l g f-
jsk h li . od' I UllIOllll!0Sl1ęcznem W)"pO'WlJelUeruem, 

wo owyc :gt nar ow, urzędnłioey Z18Ś muszą otrzymać wy- AMERYKA FINANSUJE 8 MINISTER POWRACA DO KI. 
LONDYN, 23 grudnia. - Unędo- 3) udział Nl.eanięc w kolonjaIaych powied:zecie na. 2 mi~ące na- KRUPPA. ł LOF A.. 
we sprawozda~ie komisji k(\ntrol- mandatach, I przód. Gen.etr'a:lma d)"1'dreja kole; LONDYN, 23 grudnia. Według LONDYN, 23 grud_ Wat),-
nej o tajnych zbrojeniach niemiec- 4) nieuznanie Niemiec, jako je- j za'P'O~a~a wys'OIkiJe p.re:nie . za Informacji :r; Nowego Jorku ukoń- W ecRug ~ń d:ziennllk6w atn-
ldch nie ukażr się przed trzecim dynego sprawcy wojny, I ~pe,cJalnJJe dl()br~ peł~e słuzby czono tam układy o potyczkę 15 g.iels!kkh cywńI1ny l!onł a&m:inIicji 
,. D - _.:I • _ lo .t..._ d . . 1 za os'ZlC!Zędzal11e ~u. Praca mil' , d l 6 ci g 'L..' • M "'-_1..J_ Hood tygodD1em stycznIa. ruu;ouZoll<1ll nmy, rulJ]IIJIćtI ZH~l opra- wmn.a 'W)'IIlooi!ć nńe mnieó. niż 54 Jonow o ar w, za ą an" na w gaoliIleoe &C ~ • 

Tak wynika z urzędowego spra- cowany, dot:}'1CXY tJ:dJz.i.ału Niemil0C ' godzimy tyg.cdn:iowo. rynku amerykańskim przez firmę ge, !który był przedtem ~ 
Krupp w Essen. Pożyczka ta hę- nym gómiIc6w>.m, w:reca :r; powro­

Kto - - ogień 
dzie pierwszą potyczką. niemiec- tern do sw.~ ~ 

b ~ . 'Ira ' slr}-o. kiego przemysłu proponowaną jęcia. wznIeCI &A Ił. n przez publiczną subskrypcję. Do. 
tychczu przemysłowcy niemieccy MANIFESTACJA BEZROBOT. 

Jugosławja czy sowiety? otrzymywali pożyczki prywatnie NYCH W AMERYCE. 
WPŁYW SOWIETóW. I c.zioc oświadc'zył prze.dstawiciel,owil STAN OBLĘżENIA. od banków, a '1sokość uzrsk~e- NOWY JORK 23 grod.nia. Po 

BIAtOGRÓD, 23 ~udni'a. (pat).!piswa "Wre;ne':,. że rzą~ kr~le- BIAł.OGRÓD, 23 grudnia. (Pat). l f~1>Hał~~c=:rą .!~~ ~~ó: raz pierwszy od 'd.wtre-h lat była 
Omawia.jąc Thotę albańską do ligi I s~wa S. H. ~. uzyje W'S'ze~lcich s,roo "Połitika" doiwaduje się, że w ca- 'I d la 6 wczouj Ameryka P6łlnocna. wi-
nar od6 w , pil'lliSa bialogrod2lka pod- \ k~w pruOJ.'~o tym, ~t6rym III · lej Albanji zaprowadzono stan o- o t w. OoWnl!\ wie)kiej demonstracji bez-
kreśla fakt, ż.e rząd Fanoliego zde- n:1ędzynaa-od?wtka pd1e<:,jJ}'a zorga. blężenia. robotnycil w Nowym JOl'Iku. Cz.ęść 
cydował się wysłać powyższą no- rurować akOJę przeWll"Otową. Według wiadomości z Kromy, KAMPAN.JA KOLONIZACYJNA I demOl1iStrant6w wtargnęła do jed-
tę z nieprawdziwemi oskarżenia- lewe skrzydło powstańców po~io- W KANADZIE. nego z koścloł6w, gd~e przenooo-
mi pod wpływem przedstawicieli ZAMKNIĘCIE GRANICY AL- sło klęskę. LONDYN, 23 grudnia. Według wała, twierdząoc, te bę.dl\ przy.eho-
sowieckiego w Albanji, który Slko- • BAr~SKIEJ wiadomokł z Otawy rząd kana- dzili tam co noc. gdy! me me.~ za 
rzystał z OkOl1'ClWJośd, a:by prze- • PROTEST SERBóW. dyjski ,;apowiedx:iał 1f roku 1925 o opłacać mien'kania. 
szkodzić ukwaoleniu się pokoju na BIALOGRóD, 23 gruama. (pat). LONDYN, 23 grud:nla. (prut). - wielką kampanię imigracyjną. -Bałkanach, a poczynił to w tym Z powodu powstania w Alhan,ji Pos~ł jugosło~kiW!l'ęc:zył w Rząd kanadyjski pragnie skoloni­
momencie, w kt6rym cała Europa rząd posianowił na vnUooek mini.- foreil!n ofncoe notę, protestującą zować nowe tereny l liczy pny_ 
zdaje snę te.dnoczyć w celu ll'two- stra spnw mgmnkmych Ulm'knąć przeciwko twi~ rządu al. tem na napływ imigrantów z Ho- Swięta W "Lunie-. 
rzenia jednolU!Łego frontu ćUlIł.ybol- granicę a.Jfbańc;lką i pol-eclł r6wniet baflskiego, ;akooy obecne powsta- landJi, Angl~ Francji, DelRJJ, Pol- D k'a kino teatr" Lun.-
szewickiego. władzom l'1Ządowym rozbmjać ł nDe rorg.a.ntir.rowene było pT'2Je2 ban- ski, JugosławJi i Skandynawii. Te I yr~ ej .. • 

internować Wt'Izyst1cie osoby, prze- dy serbskie. Nota SIbwi.-ęrdza, te za narody ~d8njem rzędu kaaadyj- wystaWIa na ~W1ęta Botego. Naro­
BIALOGRóD, 23 grudmda. (ps.t). bywaJjące przez g~ t~jów obe-any ruclJ. odpowiedrziaJm !Są skiego dosłarczajlł najlepszych o- dzenia wspanIały film z nlezrów-

Po powrocie swoim z Paryża Nin- objętych ~oem. bolszewilC'y. sadn~k6w. Natomiast ~ czynić nanym komikiem, sportmanem i 
będzie trudności dla imigracji z akrobatą, Buster Keaton'em p. t. 
N~emiec, d1a~ego, że m:i~ranci nie- Rozkosze gościnności". Film ten W Marokku wre wa. Ka. mteccy nalezą przewazme do gru-". . . . . 
py osób z klasy zbankrutowanej to naj rozkosznieJsza traglkomedJą, 

DE RIVERA NIE TRACI ł mogą obronić miasta. Z GibraJlta-1 ANGLJA W POGOTOWIU. . um! ' •• ć li. • jaka mogła powstać tylko w umyśle 
NADzIEl. l ru donoszą, fe rząd wysłał pod WIEDEl'l 23 grudn.ia (p AT) _. me eJąceJ pracowa na ro , . 

PARYZ, 23 grudnia. Ge11. Primo Tallger dwa "destreyery" z 300 I "Neue Fre.i~ Presseu d~osi z Lon- amerykanskIego humorysty, wspo-
de Rivera postanowił wyjechać na ludźmi żołnierzami piechoty. Wię- dynu, fe Anglja ch-w-ilowo nie ma KS. TRUBECKOJ - ZLO- maganego przez fenomensInych 
front marokański dn. 5 stycznia ro- ksz~ transporty wojsk są w pogo-! zamiaru interwenjo,wać w Tange- DZIEJEM. akrobatów. Czy człowiek współ-
ku przyszłego. Zamierza on stanąć tOWlU. Z ~zymu do,noszą, że Wło- i rze i Albanji. W s'P'l"awie Tang~et'U BERLIN, 23 grudnia. Sąd ber- j czesny, poruszający si~ z taką 
na czele woj,slk hiszpaflskich i kon- ch~ r6wnI~f ~łały do Tanget'u Anglqa zaczeka, dopóki nie wy- Hński sJkaZlał młod-ego księcia Tru- I swobodą po lądzie morzu i w po_ 
tynuować rozpoczętą kontrofen- wo~ka, ktore JU! są w drooz;e. jaśni sk czy wojska hiszpańskie bochleg'o na rok i 3 miesiące wię- . . ' k ć ś. 
zywę. potrafią· obronić miasto. Na wsze!. zien,ia. Trubeckoj był oskarżony o wletr.zu, może me pę a ze ~le. 

Walki z powstańcami w,zdłuż li- LONDYN, 23 ga-udlnła. Rząd an- k~ wypadek angielskie pancerniki systema'tycm.e o.krada:tlli.e podróż- chu l ... z dumy, patrząc na pler· 
nji ko},ej.o'wej między Tetuanem a ~oelskoi, po otrzymaniu wiadomości, znajdu.ją się w Gibraltai-ze. ' nych .w wagonach sWioal.nych, u- wszy pociąg, poruszany przez jakiś 
Ceutą mają zu'Pełnie pomyślny iż p1>wstań~ marokańs'Cy z,amie- --- ży'wa;ąc do tego środków usypia· cudaczny samowarek, cofojący się ... 
przebie.g dla oozpa,n6w. Stra.ty po rza;ą wyruszyć na Tanger. wyosłał ZIEMIA ZAPADŁA SIĘ. jąc-y>Ch. ! przed osłem? Trudno wyliczyć 
stronie wojska hiszpańskiego nie kZ'IkGihralt~ d~a. krążowniki z MADRYT, 23 grudnia. Na wy_ ~ - . . . 
są zbY't wiellkie. 1 u oddz1ałamI pu~.cłllO'l:y. ; spie Ma!ora na pr.zestrzeni 140 CIĘżKI STAN BRANTINGA. ! wszystkie kapitalne szczegóły re-

Gdy się o:k8lZało, że sytuacja nie . klm. zapadła się z,lemia. Na prze- SZTOKHOLM, 23 ~rudnia. _ : żyserskie t~go arcydzie~a. 
WALKI O TANGER, jest tak groźna, jak ją przedsła- strzeni tej miesLczące się liczne (pat). W s:Łame zdrowia prezy den- i . Ze SWE') ~trony radZImy wszyst: 

. LONDYN,. ~. grudni.a. Tanger w.iano, odesłano wojoS,ko z powro- wioski znalazły zagładę . Straty są ta :rn:ii!l.istr6w Brantinga nastąpiło i klm udać SIę do "Luny", gdyz 
Jest coraz SIlnie, za.gr.orony przez tem. W Twgerze oczekdJwany jest . olbrzymie. Liczba of' .r w lud:7Jia.ch pogorszenWe. Stam. zapalencra żył w tam najweselej sp~dzą święta. 

Wojska de Rmq ,. ~ .tatek wojenny włoski. 'dotychczas me llstalO11a. ....ulZxł się. , j 7ł5-1, 
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Dzieło pokoju musi by~ dziełem wszyst. czyhają na jednego, a jeden na wszystkich, i !e 

kich, na których spoczywa mała choćby cząstka wojna jest jedynym sposobem wyjaśnienia sytu-
odpowiedzialności za przygotowanie dnia jutrze~ acjf? 
szego. Ci, którzy umieją patrzeć na zjawiska i wy-

W poczcie obarczonych tą odpowiedział- ciągnąć wnioski z tego, co widzą, zdają sobie 
ności'ł znajduje się prasa, Niepoślednie i coraz sprawę, !e takie rozumowanie jest obłędem, że po-
bardziej rosnące wpływy prasy na formowanie kój jest niezbędny dla istnienia ludzkości. 
opinji publicznej, na kształtowanie i urabianie I nie konieczności i niezbędności pokoJu 
nastrojów mas,określalą zupełnie wyraźnie rolę, dla istnienia ludzkości i cywilIzacji trzeba dziś 
jaką t. zw. czwarte mocarstwo może i powinno dowodzić, lecz raczej całą uwagę i energję sku-
odgrywać w sprawie obrony pokoju i umoc- pić na przeciwdziałaniu psychicznym skutkom 
nienia nastrojów pacyfistycznych. wojny, na wykorzenieniu przesądów i antypatji 

Właściwą ocenę znaczenia prasy dla propa- nacJonalistycznych, na wyświetleniu przyczyn 
gandy pokojowej dać może rzut oka na olbrzy- sprawiających to, iż wojna nikomu korzyści 
mią rolę, jaką spełniła prasa wszystkich krajów nie daje. 
walczących w czasie wojny. Wszystko dla woj- KIerując się ternł pobudkami i wnikając w 
nyf Wszystko dla armji i zwycięstwal,- to były istotę zadań prasy demokratycznej, "Głos Pol-
naczelne hasła i wytyczne kIlkoletniej, wytężonej ski" podjął ankietę międzynarodową na temat 
propagandy prasowej tak po stronie koalicji jak konieczności pokoju i rozbrojenia moralnego. 
i po stronie państw centralnych. Inicjatywie naszej przyświeca poczu(',ie obowiąz. 

Bilans działalności prasy w czasie wojny ku, jaki ciąfy na prasie post~powej i służącej 
nie da się ująć w cyfry, jasną atoli jest rzeczą, hasłom pOk01U. 
iż gdyby nie akcja prasy, gdyby nie jej ciągły, Chcąc zatem przedstawić czytelnikom na-
stały, codzienny wpływ na masy, przetrzymanie szym i opinji publicznej w skrócie, jakim jest 
i przeciągnięcie kampanji wojennej przez cztery ankieta, poglądy i opinię wybitnych przedstawi-
lata byłoby niemożliwe. cieli nauki, świata politycznego, finansowego, lite-

Wszystkie sztaby generalne zdawały sobie ratury i wojskowośti zgromadzdiśmy szereg od-
do kładnie sprawę z całej wagi i doniosłości tej powiedzi, często wy(',zerpującycb i obszernych, 
kwestji do tego stopnia, i! mobilizacja prasy na kwestję: w jakim stosunku pozo-
stała w tym samym rzędzie, co mobilizacja in- słaJe dalszy rozw6j i ew. Istnienie 
nych rodzajów bronL . JaurAs prztmawiaJą&Y Z trybuny. Europy do utrwalenia pokoju oraz roz-

Rola, odegrana przez prasę w czasie wojny, brojenia moralnego. Obszerny materjał. 
pozwala dz~ ocenić w całej rozciągłości tę rolę, jaki otrzymalIśmy z zagranicy jak również z kraju, 
którą prasa mogłaby wypelnić i odegrać dla triumfu ugrupowany obiektywnie i odbijający wszystkie 
pokOju, tak samo, jak ongi, przed laty 6-ciu, wy- terJalnego, ,et~li mDjony karabin6w znik~ą tylko omal doktryny i prądy społeczne, daje możność przeko­
pełnIła ją dla dzieła wojny. w dobrych .krYlówkac?,. oczekUjąc ~8 chwII~,. gdy nania się o intensywności i głębokości dążeń poko-

Rola dzisiejsza prasy, w czasie pokoiu, któremu nowy konUlkt pozwoh 1m wypełznąc z ukryCIa l rzu-- jowych, szukających uIścia j łożyska, czy to w po­
zagratai9r liczne niebezpieczeństwa, nie ogranicza się ci je na wagę wątpliwej słuszności jednej, czy dru- słaci ligi narodów, czy w formie federacji paneuro­
i nie powinna się ogtaniczyć do biernej postawy giej strony? peiskiej~ czy te! w instytucji międzynarodowego try-
przedwojennej. Có! z tego, !e olbrzymie fabryki granat6w bunału rozjemczego. 

Cztery lata woiny przeobraziły gruntownie psy- i armat zaczną produkować pługi i lokomobile, siew- Nie przesądzając wartości ni znaczenia naszej 
chikę mas, wyrzuciły je ze zwykłego, normalnego niki i młockarnie. jeśli i ci, którzy temi fabrykami inicjatywy, sądzimy jednak, iż choć w drobnej mie­
toru. Dzisiaj więc rozbrojenie moraln~, du- rządzą, i c~ którzy w nich pracują, uwa!ać będą tą rze przyczynimy się, na naszym gruncie, do spopu­
ch owe musi stanowić podstawę wszeIki~j akcji tych metamorfozę za zjawisko przejściowe; które lada laryzowania idei rozbrojenia moralnego i do wcią­
jednostek. grup, instytucji które dbają i zabiegają chwila ustąbić będzie musiało miejsca nowej meta- gnięda tej kwestji w sferę dyskusji rzeczowej, objek-
o utrzymanie pokoju. morfozie, stanowiącej powrót do fabrykacji śmiercio- tywnej i dbającej tylko o prawdę. 

Rozbrojenie moralne, duchowe jest kamieniem nośnych narzędzi. V! tym celu i w tym zamiarze pracę naszą pod-
węgielnym pokoju. W mm to raczej, niż w rOZbfO-/ Cóż z tego, !e wszystkie pozory przemawiać jęllśmy i z tą myślą oddajemy ją w ręce czytelników. 
jeniu materjalnem, spoczywa gwarancja pokojowego będą za uspokojeniem się świata, jeśli umysł czlo- Albowiem ~łusznie rzekI nie.!apomniany rzecznile­
bytu narodów. wieka, kierujący akcesorjami i stwar7.ający atmosferę pokoju, Jan Jliures: "Kto pragnie pokoju, musi wie-

Jakaż bowiem będzie wartość rozbrojenia ma- życia, zakażony będzie obłędną ideą, że wszyscy l uyć w jego !DOili W ośłJ4 , • . Redakcja. 
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PYTANIE ANKIETOWE: 
,,1RJ jakim stosunku pozostaje dalsz rozwój i ew. istnienie Europy 
do utrwalenia pokoju oraz rozbrojenia moralnego?". 

IEZ Z G A l Y: 
CHARLES GIDE. 

K. Gide znakomity ekonomista francuski. autor włelu prac 
naukowych, protagonista t. zw. solida'I"Yzmu, t. j. ruchu. OPar­
tez:o na k()()J)eracjl, profesor ekonomjf w CoUege de Prance 
ł w EooIe d. SoIences poll1JQues et economJques. Do najbar­
dziej zlW1Ycb prac K. Głde'a nałeb "Ekooomja poBtycza. 
I społecma", tłomaczona Ba W$zystJde omaf języiU świata 
oraz opracowana do współki z pr-oi. Cła. Rist'em "IDstorja 
dokłirYa dl~d1". .. 

HJALMAR BRANTING. 
Obecny prezes rady mln.tstrów w Szwectl zajmuje Jedno.. 

cześnie stanowisko C'Złooka rady ligi narodów. H. Branting 
od lat już jest przywódcą socialdemokraŁycz.nej partJ,I Szwecji, 
którą wydźwignął dzięki swej umiejętnej taktyce l ,poltyce 
na dzJs1ejsze, dwpJnuJące 1ł' knQu stanowisko. 

HENRIBARBUSSE. 
H. Barbusse naleźy do plejady młodszycłt powfeścłoolo. 

sarzy francuskich, śród których reprelentu:ie skrałnY, lewi­
cowy kierunek. Tego klenmłw odbiciem Jest JegO powle~ć, 
obtazu,la<:a wo1n~ p. t. "W ocnJu" (,.Le Peu"), oraz p6tme1-
ae d7JeIo Po to "aarte .. , 

",Odpowiadam bardzo chętnie na postawione mi py­
tania, ciesząc się szczerze z okazji nawiązania stosunk6w 
z demokrację polską, dla której żywię głębokę sympatię. 

"Nie sądzę, aby znalazł się ktoś, ktoby chciał nega- Niewątpliwie poJroj oraz rozbrojenie materjalne 
wać konieczność ustalenia pokoju w Europie. Różnice i moralne , są podstawą dalszego rozwoju Europy. Sądz~. 
mogą istnieć tylko w wyborze środków i dr6g do osią- iż nie znajdzie się nikt, ktoby temu zaprzeczył. Ale wy-
guięcia pożądanego celu. daje mi się, iż pokój i rozbrojenie nie dadzą się przysto-

Przypuszczam, że większość autorów odpowiedzi sować do instytucji, na których się opiera obecny stan 
na ankietę "Głosu Polskiego", o ile należą oni do obozu rzeczy. Wszystkie te instytucje są oparte na sep81l'atyz-
socjalistycznego, odpowie, iż przyczyną wszystkich wo- mie nacjonalistycznym, czyli na konkurencji wzajemnej 
jen jest ustrój kapitalistyczny i że jedynym skutecznym ~ mocarstw we wszystkich jej formarh - na imperjalizmie 
sposobem zapobieżenia wojnie jest usunięcie kapitalizmu.; i militaryzmie. Skutek j przyczyna związane są meroz-
Nie podzielam tej opinji. Wojny istniały od chwili poja- ~ d:zielnie - nie dadzą się rozłączyć. Niepodobna odsepa-
wieDia się ludzi na ziemi, ustrój zaś kapitalistyczny da-' rować wojnę od tej walki o hegemonję, kt6ra jest psad-
tuje się dopiero od dwuch lub trzech stuleci. Jeśli zatem niczym rysem charakterystycznym państw, %grupowa-
wojna egzystowała p r z e d pojawieniem się ustroju kapita- nych na kontynencie europejskim.... Wszystkie środki u-
listycznego, niema żadnej racji po temu, by znikła p o usu- pobiegawcze, realne czy nawet utopijne, są i będą bez-
nięciu tego ustroju. Państwa demokratyczne okazały się • s~teczne, dopóki ustrój polityczny zostanie bez zmianv· 
r6wnie wojownicze jak państwa monarchiczne, a istnie- Więcej nawet - są one łudzeniem mas, u.kazywanient im 
je obawa, iż państwa komunistyczne będą nie mniej WG- perspektyw matematycznie nieziszczalnych. 
jowniczo usposobione. "Wybuch poDOWDJ' --'- w En"""""e '""'-y ~_ I T~dno me nazwać komedią czyIIl6w i gestów ligi 

""'V'J'" 1 - ~.t·.. 'f.PAI f n81l'odow Przedst " ~ , ł • d' . 
Nie mam zamiaru bronić tutaj ustroju kapitalisłycz- tecznym ciosem dla naszej cywilizacji i niechybną jej zgu- genew trleg • k a:a~c 1:0 ~W1 po plsarue protokułu 

oęgo, tembardziej, iż program kooperatystyczny, do któ- ' b~ Wstępem i przygotowaniem do ery pokoju trwałego • 't s , o, J~ o korea y, Ja~o ~;stęp do pacyfikacji 
•• • • , • i ' t' 'b' L_" al L"':_ kt' . sw!a a, me omlCSZ ano zastrzec S1ę Jednocześnie iż pro 

rego me przyznaję ma na celu znleSleme zysku; muszę Je- l }es l ~USl yc ro~uroJenJe mor ne, 1Ji::r.t< orego me moż- tokuł ten jest wł • .• •• • . • • -
dnak stwierdzić, iż sprawiedliwość społeczną i pok6j mię- na s~bl~ wyObr8Z1Ć rozbrojenia fakty~". dne ... ~.( ......... ~ • BSCl'."e !yllro f~rmalnosC1ą, ~ de facto za-
dz od zali ' ~-b do kwest" łni" St bh 1 ya.uo""" n:le moze Sfę uwazać za zobowiązane do re- ' 

ynar owy czyc K~ a J1 zupe e mneJ oCn. O ID. spektowama w ra.?Ji ~. •• kl ) ~..1, • kat ., ' e omecznosm, amu ~pasanego 
egofJL 11..: ~O przez się protokułu. Proste porównanie i zestawienie dvw 

Aczkolwiek jestem ekonomistą, me sądzę, by tak "] tyramb6w oficjalnych i mów wygłoszonych publicznie 
ludy jak i indywidua kierowały się w swem postępowa-, w Genewie pt"Uz delegatów z jasnemi, dobitnemi oświad-
mu motywami wyłącznie lub przeważnie natury ekono- czeniami Hendersona, Schanzel"a i nawet Benesza wy-
micznej. O wybuchu wojny i rewoluc..-ji decydują raczej VICTOR st~~za . do stwierdzenia obłudy całej tej procedury 
namiętności niż interesy: takie wnioski dają się przynaj- AR G UERITTE. ofiCJalneJ. ' 
mniej wyciągnąć z historji Francji, a przypuszczam, 1Z Zna,komity I)lsarz francusld, autor głośnych powieści • ~okój może być tylko dziełem ludóv/. Ludy zaś 'nie 
r6wnież nie brak ich w historji Polski. ,.La ~:u-~nne", "La Prostltuee" etc. Ostatnia powieść "La Gar maJ~!eszc~ głosu w tej sprawie - mimo złudne pozory. 

A zatem, zdaniem mojem, należy szukać hamulca i conne ściągnęła na głowę Marguerritłe'a nłenawiść sfer koo- PokOJ stanIe tylko wtedy, gdy ludy ułożą statut między-
kagańca na namiętności ludzkie i instynkty wo~icze serw3tywnych I za lob sprawą znakomity pisarz został wykre-j narodowy niezależnie od gabinetów i dyplomaCJ'i kt6 ,~ .. - ślooy z listy oficerów Legli Honorowe!. ObecnIe pracuje W. mi kien!' ob " , • ,re-
nie tyle w ekonomji, co w polityce, w prawie, a zwłaszcza MarguerHte nad historią wojny l wkrótce ukaże się !)łerwszy Ił ' • J~, ecme Wielcy busmessmen1 starego i nowe-
w etyce. tom tego dzieła. ",o sW1ata • 

Jako środek natury politycznej należy awa:ia6 
protokuł genewski za wielki krok naprzód w dziedzinie 
polityki. Nawet gdyby wykonanie tego protokułu miało 
być odłożone, będzie on w każdym razie zwiastunęm no­
wej ery w historji dziejów. 

W dziedzinie prawa należałoby sobie życzyć jak­
największego rozwoju związków międzynarodowych mię­
dzy państwami dalej zaś jaknajszybszego usunięcia prze­
lZk6d, tamujących imigrację i emigrację tak ludzi jak i 
kapitałów, co jest rzeczą jeszcze ważniejszą od wolnej 
wymiany towarów. Należy też praj!nąć zupełnej interna­
qonatizacji ligi praw człowieka, kt6ra już teraz posiada 
sporo filii zagranicą i w kolonjach, a to w celu obrony 
molfących być zagrożonemi praw indywiduum i mniej­
$ZOści narodowych. 

W dziedzinie etyczno - moralnej należałoby podzia­
łać na szkolnictwo i na prasę jednocześnie: obie instvtu­
cle wpłvwają na ksdałtowanie sie umysłowości narod6w; 
otóż obie te Instvtucie przyc%Vtliły się we wszystkich 
krajach do kultywowania nietvlko nacjonalizmu ale i 
nienawiści do wszvst1rie!So. co obce. Na ostatnim kon­
gresip. nauczYc1p1i francuskich ?łożono proielrl zniesienia 
wO!fó~e wykładów historii w szkołach; orojekt ten został 
odrzucony przez prasę wszystkich odcieni, ja, ze swej 
.tronv, nie mógłbym się również opowiedzieć za nim; ale 
lJie trzeba go n!edoceniać, gdyż jest on symptomatem 
~rzebudzenia się sumienia l świadomości zbioroweJ. 

OWlzem, nie zaniedbujmy nauki historjt, ale p,osła­
lajmy się wyciągnąć z niei konkluzje o możliwości współ­
pracy ludów zp.mla8t C7..2rpać z niej podnietę do akl;ji 
wojownk:zycll" • 

"Od października począwszy f bieg wypadk6w na 
kontynencie nie przyczynił się bynajmniej do pchnięcia 
świata na drogę postępu. Nie śmiem użyć wyrazu pokói. 
Gdyż pomimo i wbrew ostatniej konferencji genewskiej, 
obecny stan rzeczy trudno nazwać pokojem. Jest to po-
kój-wojna, stan, który nie przyczynił się do rozstrzygnię­
cia ani iednego z palacych zagadnień europejskich. 

Wybory angielskie skierowały Anglję na t~ tra· 
dycyjnej polityki wyspiarskiej - izolacji, niekoniecznie 
very sploodid, 

Aumont (Oise). 

JULES DE.STREE. 
:;. Destree, pOSeł do parlamentu belgijskiego, członek pariJ 

robohlłczeJ. Iłterat I publicysta. m-ezes kół I>OIsko-belgijsklcb 
(AmlJties belgo-»Olonalses), znakomity płomienny mówca, 
porywający swą wymową. Aljanse, zawarte przez małą ententę i Francję, nie 

pomogą ani jej, ani Europie do wybrnięcia z ciężkiej r,-
tuacji, którą opanować będzie można tylko wtedy, gd.,. J. Destree pisze nam: 
my wielkie demokracie starego kontynentu - mam na '!~, praw~ą sat~fakcją biorę proro do ręki, aby 
myśli Paryż, Berlin, Moskwę - podadzą sobie ręce po- ~~lic te, ~ u.~ępow, które niechaj będą dowodem. 
przez I!ranice. mOJeJ sympatji dla demokracji polskiej. 

Jeśli J>01!o<henie się tych trzech demokracji znajdzie A więc jestem zdania, i'Ż Europa, wzburrona i wv-
oddźwięk śród młodych narodów, kt6re powstały lub od- trącona z równowagi pnez wojnę i jej skutki, może od­
iyły nanowo - jeśli obok traktatów handlowych wykw;- ZY9~Ć. nan~ ~k6j i nadać rozkwit swemu pr?;emy­
tnie ~enie sfer in,telektualnych, jeśli wolna wy_ słO'W'1 I rzenuosłom tylko w atmosferze pokoiu, nie łe~o 
miana we wszystkich dziedzinach myśli i czynu narodzi pokoju niepewnego i wątpliwego, który oglądamy od ro­
się i wystrzeli ponad gnojowiskiem p61 bitewnych i syste- i ku .1919, ale ~efinitywnetto, trwałego o tyle, o ile trwałen­
mów protekcyjnych - wtedy dopiero dojrzeje era po- . moze być dzieło rąk ludzkich, A przedcwszystkiem pod­
stępu moralnego i społecznej!o, którel!o słabiutka liga na- I kr~U;ć • tu muszę niezmierną wagę rozbrojenia moralnego, 
rodów iest cherlawym embrionem, wazmejszego stokroć od rozbroj<mi.a materjalnego, które 

Podwaliny tego nowego porządku rzeczy, postępu daje okazję do niezliczonych podstępów i aktów złej woli. 
w dziedzinie moralnej i społecznej, może rzucić tylko liga Ale pokoju takiego me może nam dać żaden dclr.ret 
ludów, reprezentująca istotJu, federację Stanów Zjedno- ani protokuł; nie może to być również sprawą jednego 
CZOIlych Europi'. dnIia; dzieło to wymaga czasu i ogromu dobrej woW l

• 
\ . 

S-te Maxlme Sur Mer. ' CbarleroL 

• l 
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ALBERT THOMAS. 

A. Thomas., ucze6 Jaures'a, u}mowal do wybuohu wotnv 
wybitne stanowisko w łrancuskJeJ ParO socJał1styczneJ. 
Z parlamentu, gdzie zasiadał Ja\«) poseł, wszedł CZ!SU wojny 
do rządu, gdzie pełnił funkcJe mIo1stra amm1łcjł I zapasów 
wojoollYclt. Od cbwllJ zawaTCla pokoju st~ na czele Mlędzyn. 
Biura Pracy w Oenewie. Podczas bytności w Łodzi został 

CHARLES RICHET~ 
Znakomity fłzJoIog, profcsor Sorbooy, nie ocraa"'" • 

do sfery zagadnień naukowych. występował często Jako PCl­
bUcysta l mówca w obrOJde pokoJu l demókracJ1. lasład I 
Jego, lako obywoałela I bojownika wol~cl, uczciła LIla Praw 
CUowłeka, OOIel'8fąc 10 na cz.łooka rady. 

EMILE V ANDERVELDE. 
Pn;yw6dca robołnłc%eJ partJ.ł b~łldsk.eJ. Allnlster- w &abłno­

de obrony krajoweJ w C7-asJe wo!ny. Poset 00 partameoła 
belciJsk,łeco. Utalcałowany publlcY$ta. autol' wielu PCUiC z za. 
kresu ekooomj1 l aocJo1odl. 

mianowany honorowym obywatelem polsJdezo Mancbe5ter!L .Któż może dziś jeszcze wątpić o tem, iri wojna 
Datowana z patdzlomlka odpowledt J.. Thomas prusy- , Jest bezmyślna i okrutna, iż nie było wojny, kt6raby się 

eona fesł optYDJkmem, do kłórea:;o tlPOwatnłała autora ówcze-; nie rozpGCZęła od zbrodni i kłOO1stwa a, zwycięska czy 
sna SYtuacJa I sukces, łak1m było podpłsaołe protokuJu o ar- · przegrana, nie toczyła się poprzez zbrodnie i kłamstwa? 
bitl'ażu. Nadzieja tyko w wiedzy. Wiedza jest czarodziejką 

żadne posiedzenie li1!i narodów me wywołało takie 
go wrażenia, jak to. które się niedawno zakończyło. Pier­
wszy to bowiem raz, wyczerpane wojną narody. powzięły 
decyzję zespolenia wszystkich wysiłków, majęcych na 
celu pokój. Duch ~ody i solidarności powszechnej po­
wiał w Genewie, detrODlizując T.akorzenioną dotąd nie­
ufność j rozbianości dążeń narodowych. 

ProtokuJ, pod którym położyły niezwłocznie swój 
podpis Polska i Francja, ma stanowić wraz z paktem liii 
narodów i artykułem XIU traktatu wersalskiego (oma­
wiającym międzynarodową organizację pracy) statut orga­
niczny przyszłego pokoju światowego. Jeszcze pacę mie­
sięcy temu trudno było sobie wyobrazić podobną prze­
mianę. Przeszkody i niebezpieczeństwa piętrzyły się ~e­
wsąd i nie brakowało głosów pesymistycznych. przepo­
wiadających światu wybuch nowych katasłJ'Ot Cóż więc 
zaszło takiego. co mogłoby nam wytłomaczyć zmianę 
nastroju? 

doMoczynną; wojna - to bóstwo ~, kt6re sieje 
naokół rozpacz i ruinę. 

przez długi czas nie rozumiała tego ludzkość; ale 
dzisiaj otworzyły się już oczy ludzkie na światło prawdy. 
Dzisiaj dewizą wszystkich ludzi, mających ser~e Da wla­
śclwem miejscu, winno być: Dość ,rojenI" 

Paris. 

l "Czy trzeba sł6w, aby dowieść konieczności pokoju 
I i rozbrojenia moralnego, gdy się widzi, do czego ostatnia 
wojna doprowadziła Europę? 

Powracam z Bałkanów! gdzie wojna trwa od 1912 r .. 
gdzie granice najeżone są bastjonami obronnymi, gdzie 

Ks. POSEŁ J. LEMIRE. o rozbrojeniu moralnem niiml8 nawet mowy. 
Czterysta tysięcy zbiegów, wygnańców z Grecji 

Ksiądz poseł Lemłre, reprezeotuJący w parlamencle Iran-. Ma d .. h • • 'h B Id .... b" 
cusklm od wielu lat departamellt P6łnocny (Hazebrouck) na- 1 Z ce on'J!, c rom SIę w g:ratucac u.~at'Jl l O C1ąu1 
leży do umlarkowanycb republikan6w, zaJmujących w Izbłe jej budżet. Milion dwieście tysięcy innych wygnańców, 
centrom. Jako Jeden z wybltnleiszyclt m6wców parlamen- wypędzonych z granic Małej Azji, szuka na teryłorjum 
tarnych, zyskał szczere UZDanIe. . Grecji dachu nad głową i łyżki strawy. 

Jeśli sprawa ta zostanie zaniedbana, za:rzewie mou 
buchnąć niszczącym Płomieniem,. od ktwef!o zajmie si~ 
łatwo cały kontynent europejski. 

Niema wątpliwości, iż nowa wojna ogól:na1 stokroł 
razy okrutniejsza i bardziej nliszczydelska niż wojna po­
pr-zedn&a, byłaby ostateczną 74ubą Europy". 

Bruxelles. 

Francja ucierpiała czasu wojny więcej od innych na- HAMIL TON 1. YPE. 
rodów. Do nie; przeto winna była należeć inicjatywa Naczelny redaktor ,,DaRy Herald", gł6wnego organu pra. 
w dziele pogodzenIa narodów l zapobieżenia wojnie. !!OWego Laboor Party, wybitny pubUcysta angIelskI. 

11 maja 1924 roku będzie datą hłstoryczną. Dnia ,,Dopóki trwają i fstnleją pnygotowarua do wojny! 
tego lud Francji, dokonuJąc wybor6w, oznajmił światu, iż cJop6ki w stosunkach międzvnuodow,rch rządzi przypa-
obiera jako jedyną drogę, wiodącą ku demokracfl po1i~ "Tak, ustalenie w Europie pokoją i oparcie fa Da dek, dop6tv nde można myśleć o wydźwi4męciu nowego 
tykę rozsądku i porozumienia. Przykład ten został zroz11 . dobrym a trwałym fundamencie jest kOD.{~ i ładu ekonomicznego na grtttach gospodarki obecnej, do-
~y ~ ~ajach sąsładujący~ z na.mł jak. i w oddalonych: Poseł Loucheur, ,delegat francuski w Genewie, prze_ . póty ~ó! i ~ęp warunków społeczny~h będzi-e napo-
WOJDa 1 JeJ skutki obmierzły już wszystkim.. ----.LI bt! • u __ L __ ~. k ten' t t Za' t tykał WC1ęz meprzebyte -pory, a rozwóJ umysłowy bę-

UIlłIWUI; pu J!łczme w ~elHVUc na entla ,lD ere- dzi d l _t__ • tł • • 
T k •· • • d e na a SH.Tępow3lDy I umlony w zaramu. 

a WIęc mozn8 było przystąPIĆ w Londynte o . sowanie 8Udytnrht... było b.cłzo zyw' e, co dowodzi, że T tk d . t_ lO t hnem ., . ' -,~ yl o praw Zlwy poAO}, opar y na powszec 
przedy~::.t:i:~ :es~ ~ocł~wań w ~oJu peł-, idefe pokojowe pnenikają powoli do wazystkkh rozsąd- rozbrojeniu, może nam dopomóc do wybrnięcia z ba.~na :ym ~ łan ID o ?"I. = by o przystąpIĆ do ~- nych umysłów. l nędzy i konfliktów, w którem toniemy obecnie. Cywili .. 
~18 p __ ~_Iawes a. i zatargu fraocusko - me- Kwestu ~t.. .... JU' musl ~ na nI~ plaaie w ca- zacja nie może istnieć, ponieważ narody uznają milita-

DU ego _uuo przytęp ODe. ,.. pvAV r- "-J- (l b ')' ko pod ._1!_ :~1r.... _1. 
. ł": dział mości lig' od6w I ryzm u marymzm Ja ;WćUlWę, J<i"D'" wanm~ 

Naleiało jeszcze podjąć pracę organizacyjną w ceJu ~I a. 1 Da!' • • . ' istnienia. 
zapobieżenia wojnie. To dzieło podjęło właśnie zebranie FranCJę sprawa pokoj'II dotyka ł obchod7l bardzo Człowiek, któryby spacerował po ulicach miasta 
plenarne ligi narodów. Ogólne dążenie do utrzymania po- bUsko; przedewszystkiem dla.tegOt Iż jest to tradycja obwieszony bronią, byłby uważany za wroga społeczeń­
kofu charakteryzuje kierunek obec.nej ewolucji duchowej chrześclfańska.. I stwa; lub też za warfata. Na tę samą drogę myślową 
w Europie. Jesteśmy, chociaż żyjemy w republU:e, narodem winny wejść nał'ooYi winny myśleć tetni samemi kategor-

D 'et to' st 'ednak d • , ,L __ ~__ hl' ... ńskim t • narod któ cal gl bi jami społecznem:i, Jeśli me wejdziemy na tę drogę, ocu-
Z1 o Je, oplero napoczęte a trUc!nOS~1 IHIoI'UZU C ZesclJ8 ,. ,. em, ry ą ę ą. 1__ ty • l oC. od t . któ' prze. 

d · d al • Pr t kuł ki dał d f' • . d • f--' do E l" • • • kUJą nas _tastro o W1e e "o.rsze eJ, rąsmy ma uzo o zw czema. o o genews e InICJę swej uszy przywtą.zany J"'<>' wange J'L, ZW1astuJąceJ . li . da .. 
arbitrażu przymusowego, sprecyzował sank~ karne prze pok6j wszystkim ludziom bez r6żnlc:y rasy ł pańji. zy me wno. 
ciwko p~6stwu napastniczemu. Z kolei musi on być raty- Francja opowiada się za pokojem na drodze porom- London. 
fikowey przez wszystkie rządy, biorące udział w lidze • • • b'tt' t •. 1-4 blik R 11. t:ype. 
uarod6w. Szczególnie ważną jest rzeczą, aby doszła do Dl1e1l18 I ar t azu, a 0-:- sxm:ewaz ~i7' repu. ą· epu~ 
skutku konferencja rozbrojeniowa, której pomyślne wy_ bJika z natury rzeczy opler8 S1ę Da fundamenae głosowa- A. 
niki stworzą podstawę do wprowadzenta w życie proto- nla powszechnego, które sprzyja zasadzie i praktyce dys- GIOV ANNI AMENDOL 
kału. W6wczas dopiero nastąpi organiczne związanie kusjl w kwestji pra!W obustronnych; ustrój republikański Poseł d{) t)artamentu włoskiego, redaktor cłziennNUt 
wszystki.eh trzech czynników pokoju: arbitrażu, ~wa- dąży do zasłąpieaia kapryśnej często woli i decyzJi mo- ,.Ił Mondo", b. mtnlster kolonii, przywódca demokracg 

rancii bezpieczeństwa, rozbrojenia. Dopiero po osiągnię- chów przez decyzję kongresów. wł~ 
clu tego rezultatu dzieło V -ej sesji ligi narodów dopełni 1181' W--_.-J d ha DA' trady-= F • '-4 _~ Pan G. Amenoola (Rzym), nadesłał nam w związk\ ' 

.J._~'" _f_ art" __ 1__ któ . ~e, z UC SW-bO I .... ,., ranCJ8 ,'""". Uł'~"'" ." dz' lid 
$Wą wa.n.uoc mO!:1WIą w OSClą r~, ra zapewnt • z DasZą an'kietą list, w ktorym stwler aJąc swą 50 ar-
mu egzystencję", kunką małych narodów, tych, kt6re ła.two mog" SIę stać DOŚĆ z postulatami demokratyzmu i postępu społeczne~(' 

Gen~ve. 

l 

ofiarami silniejszych od nkh państw. wskazuje, że postulaty te zrealizować się dadzą jedyni. 
Francja jest przeto gotowa broai6 cIobref sprawy wsp61nemi siłami uzgodnionej i pojednanej wewnętrzn;e 

wszystkich narod6w uciskanych lub zagrcnoaych uds1dem. Europy. Nawiązując zaś ściślej do postawion~o prz~ 
Z wszystlćch tych wzttlędów, których tu szerzeJ nu pytania, oświadcza: 

rotJWiiać me mogę, opowiadam się got'ąoo za tryumfem • "":. co się tyczy ,~ety "Głosu :?lskie~o", to. t()!. 

1,~. Id' jest _.u __ daaq i c:iełeaaN zu.m.re SIę same przez SIę, ze w zupełnosCl podzIelam ld~ 
po'"',..., eremu em --, ' kt6rę aa.1det.. owa jest c.tywiooac tak dalece oopowia.d& 

Haz,ebrouck. idea ta mom myś\om i moje.j d'liał?hIo6cl poHtycZll~u. 

R~1'J!U\ 
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GENERAŁ PERCIN. 
Generał Percin jest rÓWlłte wybi:t.nym publ!ilCysłą I reore· 

tyiklem jak i praktykiem wojskowym. Zajmował naiwyżs.ze 

Fakt godny uwagi: "Maj­
goręts2;wmfi pacyf~stami są 

stanowiska wojskowe we '· Francji jako członek naj w yiŹSlC; przeważnie 
rady wojennej oraz w·iccminl·ster woitty. 

wojskowi. Lu­
któ-W dzlała1ności swej publicystycznej gen. Percin SItawał dzie godni poważania 

stale po stronIe pacyfistów. Ma z asobą duiŹo prac facho, t 

wych i ogólny~b wys·oko cenionym zarówno przez zwolen-l rJ'ch wojna nauczyła niena-
Dłków jegO idei, jak i przez swoiclJ J)l'zecitwoików. Po WOj-I . 
nłe ogłosIł drukJem większe prace p, t. "Wojna i a.nnja przy· widzieć wo" nę". 
szłości" ("La guerre et I'annee de demam"), "W oina a liga 

ooro<1ów" ("La guefire et la soclete des nal:!loos") etc. J. Michelet. 
-

GEN. von SCHOENAICH. 
Generał von Schoenalch brał udział w wojnie 1914-18 1. 

jako dowódca korpusu na froncie zachodnim. Po zawarc:lll 
pokoju gen. v. Schoena1ch wystąpił z annjl czynne) i podjął 
energiczną kampanJę allMwoienną, której punktem kulmina­
cyjnym było tOllrnec wiecowe w Niemczech zachodnich 
wspólDe z rrancuskbn iteneralcm Verraux. Pa,rę miesięcy 
temu ukazało się nakładem "Neue Oeseł1schaU" dzJeło gen. 
v. SchoenaLcha p. t. "Vom lctzten Krieg Ms zum nachsten". 
Przedmowę do tej książki llaplsał gul. liraoc.uskł Percln. 

J. COMPERE-MOREL. 
Poseł do parlamentu franCUSkiego, J. Compere _ Morel, 

należy do najlepszycb znawców kweSltjl a,ra~nej wc rra.l. 
ciL Dobry mówca I publicysta, oddał duże Usługi pa,rtji so. 
ciaUstycz.nej, w radzie której zasiada od 1ą.t widu. 

"System przymierzy i alj~w jest już przedaw­
niony. 

Utrwalenie pokoju międzynarodowego i bezpte. 

"Wyraz - rozbrojenie jest dzisiaj na ustach wszy~ czeństwa państw przy pomocy systemu przymierzy mię· 
rtkich; ale każdy tłomaczy go sobie inaczej. dzypaństwowych jest już dziś niewystarczające. 

Dla jednych rozbrojenie jest zatopieniem Doty wo. Trzeba przekonać narody, iż nie może być pokoju 
'ennej, wyrzuceniem na śmietnik wszystkich nanędzj w~ trwałego, dopóki one same nie dojdą do przekonania, że 
iennych. mogą istnieć i rozwijać się S'Wobodnie i niezależnie, nie 

Drudzy mowu rozumieją pod tem skasowanie całej uciekając się do wywoływania nastroj6w szowini. 
organizacji wojskowej. Koniec z koszar~ koniec służ- stycmych. 
by obowiązkowej, koniec wyszkolenia militarnego. 

Inni wreszcie wyobrażają sobie przyłem rozbrojenie Jeśli Europa będzie w dalszym ciągu brnąć W' od· 
moralne, wytępienie ducha wojowniczego. mętach zbrojeń i aljans6w - cywilizacji Jef zagrozi 

Wyrzucenie na szmelc wszystkiej broni nie zapobi~ wk:r6tce zagłada. 
~nie wojnom. Nikt nie zmusi naradu do odłożenia wojny, "Dziś już !aden człowiek rozsądnie myślący nie To też obowiązIdem wszystkich ludzi, am.teiących 
jeśli on będzie jej chciał, tak samo jak nikt go nie przymusi ośmieli się serjo twierdzić, iż straszna łaźnia wojenna, władać pi6rem lub żywem słowem, jest dokonanie wy' 
do prowadzenia wojny wbrew jego woli. Chodz: o to, aby przez którą przeszliśmy, nie wpłynęła zgubnie na stosun- sitk6w niezbędnych dla przekonania og6łu o twardej j 

naród nie chciał wojny. I ki ekonomiczne, społeczne i etyczne lud6w, biorących nieubłaganef prawdziwości tego twierdzen.ła. 
Znieść całą organizację wojskową pod pretekstem w uiej udzial. To też o t. zw. uszlachetniaJącej "kąpieli 

I " kt6 Mimo to musimy jednak stwierdzić, że walki mię-
.zapobieżenia wojnie, byłoby takim samym nonsensem co stalowej" (Stahlbad) nie ważą SIę m6wić nawet CI, rzy , , . 
skasowanie policji pod pretekstem zapobieżenia przestęp- I dawniej wierzyli szczerze w słuszność swej tezy. dzy narodami nIe ustaną tak długo, Jak długo będzie 
ł:zości. Głębsze przyczyny katastrofy, kt6ra dotknęła wszy- trwała walka między członkami tego sam~ narodu -

WOJ'ny molłą ustać tylko wtedy Iłdy ozb • • b _ stkich, nawet zwycięzc6w, kryją się, mojem zdaniem, walka klas. 
6 '6 r rOJenIe ę fI" . d' 'ł • • post Iłły 

dzie zrozumiane i stosowane w jego trzeciej wersji. Ocz '_ w t~"Ill ~ tCle" ?' na;o y, nI,e UOZUID13 y l s:ue • s rze~. Jedynym zatem środkiem, mogącym skutecznie nu, 
wiście, trzeba będzie zadecydować o rozbrojeniu mater- caleJ dOD1osłosCl ~n, Jakie wywołała w zyClu 6jl~dzkkosCl I nąć grozę wojny w zarodku, jest zapobieżenie walce klas 
. l l d 'ki b" aIn ' ,. masowa produkCJa fabryczna oraz szalony rozw om .... ! • . Ja nem, a e opo roz rOJeD1a mor ego me będzie, me I 'ka .. , • , •• ł • I dzk ,. 'ed przy pomocy 1 zastosowanm socjalizmu. 
ma o ozem m6wić. nI CJI, a mlanOWlCle: spoJenta ca eJ u 0SCl w Jen, • " • 

wielki organizm gospodarczy i kulturalny To zas mOR byc dziełem tylko soqa.lłzmtl", 
Ostatnia wojna zako6czyła się istotnie w roku 1918 W stosunkach politycznych międzypaństwowych po- Paris. 

nie dzięki genjuszoWi Foch'a lub nieudolności Ludendorf- sługiwano się nadal metodami które były racJonalne 
fa, lecz tylko dlatego, iż lud niemiecki miał jej dosyć. To l. ł kr' d ..' kied t m' t ~ pa6-'b .. • • . 1 S uszne w o este awnleJSzym, y o e. - J 

~ro~ a re~olucJl nl~mlec~ei zmusiła Ludendorifa do zło~ stwowe i gospodarcze nie były jeszcze tak ściśle spl~ 
zema prosby o zaWleszerue broni. cione. 

To, co się teraz rozgrywa na kontynencie, da słę po-

~-~ 
~--­-

ArmJa niemiecka była uzbrojona tak potężnie, ja!i 
żadna inna, ale nie podtrzymywał jej już duch narodu, któ­
ry się odwrócił od wojny. Kto więc chce zabić wojnę, mol­
si zabić najpierw jej ducha; u siebie i u sąsiad6w. 

r6wnać z przemianami, których widownią były w ciągUlGIUSEPPE PREZZOLINI. 
ostatnich 100 lat Stany Zjednoczone i Niemcy. Wojny 
między poszczeg61nemi państwami niemieckiemi lub sta- O. Pre7:zolni zał()Żył w 1908 rOlka we HorencJt słyunJ 

Czy mężowie stanu pr6bowali kiedy zabić tego du­
cha wojowniczości? W swych mowach - tak; w swych 
czynach - nigdy. 

nami trwały dop6ty, dop6ki istniały między niemi sprzecz- tygodnik "Voce" ("Głos"). Świetny ~jsant, myślłcłeł, krytpł 
• cizi l •• Oz"" bł' k i pubłicysa włoskI. 

Gloryfikacja wojny i ducha jej odbywa się dalej po 
wojnie l manifestuje w stawianiu pomników apostołom sz~ 
winizmu, w nadawaniu placom i ulicom miast naZw. świę­
cących bitwy i nazwiska zwycięzców, w obchodach i rocz­
nicach zwycięstw i t. d. 

ne l e ące Je mteresy. ts wysmlano y cz OWle a, 
kt6ryby zechciał dowleś~ możliwości zatarg6w wojen­
nych między Waszyngtonem a Kalifornią, między Berli­
nem a Dreznem. 

K west ja jest tak jasna i prosta, iż dziwić się należy 
istnieniu znikomej tylko garści ludzi, którzy zdają sobie 
sprawę z istoty zagadnienia. Dłu~oletnie zażarte walki, 
rozszarpywanie się wzajemne sprawiły to; umysł ludzki 
nie wytrzymał nacisku grozy wojennej, zmącił się i uległ 
zaćmieniu. 

Gloryfikacja wojny odbywa się r6wnież na wielką 
skalę drogą propagandy książkowej; przez podręczniki 
historii w szkołach ete. 

Wpływ na zmianę tego stanu rzeczy, przeciwdzia­
Przestańmy gloryfikować wojnę i honorować jej łanie kierunkowi umysłowości powojeD11ej prowadzi do 

przedstawicielL rozbrojenia moralnego, kt6re uważam za niezbędny 
StawiaJ1uy pomniki me tym, kt6r~y prowa&i1i wof- przedwstęp rozbrojenia militarnego. Póki jednak wła­

nę, lecz tym, kt6rzy ją zwalczali. Postawmy pomnik Fry- dra polityczna i gospodarcza będzie spoczywać w rękach 
derykowi Passy, postawmy go J6zefowi Caillaux. ludzi (ambitni i intryganccy dyplomaci, fabrykanci amu­

Nadawajmy ordery nie zwolennikom wojny, lecz nicji i broni, paskarze), kt6rym wojna przynosi korzyści 
przyjacicłom pokoju. .1 zyski materjalne, p6ty dzieło rozbrojenia moralnego 

Święćmy rocznicę zawarcia pokoju, 11-g0 listopada. będzie napotykało na wielkie przeszkody. 
we Francji jak i w Niemczech, święćmy ją zamiast święcić Ponieważ zwolennicy pokoju znajdują się w przytła­
w Paryżu rocznicę Muny a w Berlinie zwycięstwo pod czającej większości we wszystkich krajach, przeto winni 
CłarleroL oni wytrwale i uparcie pracować nad przdamaniem wpły~ 

A w6wczas przekonamy się., it wszyscy poczciwi 
mieszczanie we Francji i w Niemczech zostaną szczet'ymi 
PbCY'.1stami, zwolennikami porozumienia franko-niemiec­
kiego. 

Tą clrogą Pl''CdzeJ dojdziemy do tryumfu pokoju, niż 
pr~ utopierue wszystlcidt a..~t". 

Pari8. 

wów i potęgi nielicznych zwolennik6w wojny. 
Witam przeto serdecznie inicjatywę ankiety, pod­

jętej przez "Głos Polski" i życzę jej zupełn~o powo-
dzenia". 

Reinłeld in Holste;~ 

"Nie jestem p~tą, Uważam watkę :ra istołilly pier­
wiastek dziejów, a co za tem idzie, cywilizacji oraz wy-

chowania ludzkiego. 
Sądzę jednak, że w przyszłości zapewne nie najbliż, 

szej, wałka między cywilizacjami, między państwami.. 

między klasami społecznemi, zdoła przybrać charakter 

mniej krwawy i może przestać być wojną. 
Etyka nowoczesna jest etyką działania, afłrmacfi, 

heroizmu, nie zaś miłosnego wyciągania ramion ku całe­
mu światu, Ani ludzie, ani narody nie są równi sobie, nie 

służą im też równe prawa; między tymi, którzy rosną 
a tymi, kt6rzy posiadają wiedzę, a tymi, kt6rzy jej nie 
mają; między tymi, kt6rzy chcą chcieć, a tymi, którzy nie 
chcą, walka istnieć będzie zawsrze, gdy równowaga spo­
łeczna i polityczna nie odpowiada ustosankowaniom siłv. 

kt6re bywają zmienne. 
Dlatego to ideał pokoju ma w sobie niezawodną 

część prawdy, lecz ta częić niezupełnie dokładn'Y wynz 
osiąga w pacyfizmie; i ma w sobie część prawdy także 

ideał wojny, ale me tej, którą głoszą v..rłaśnie jej zwo 

lami~. 

Firenza. 

I 
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YWIADY Z "KOLONISTAMI" ANGIE SKIMI. 
(Od specjalnego korespo nde nla "Głosu Polskiego". 

R""mO"1r8 Z hindusem Gandhi chce zerwać z pnesą-. fi. , Na p'arteT1ZJe miteści się wi~llkla I kiQ ZlbudJow!any - uhr,af!Y bez m-
Uła l - . dami. Pra~nie nadać prawa kobie- E · I h " ••. sala bal,oWill s buld,e,n-clk a, DJa plle,rw- rxurt:u. Jego duża, wyp.asi'ona twarz 

Montpellier w grudniu, cie hinduskiej, pragnie usunąć hie- glp \V pazurac ng )I. s'zem piętrze Muro hy!!,jleny. W bo wskazywaŁa, że się dobrz,c za:symi 

W departlamencie nJaldmorskim r~rchję. k~s'~0:-vą. D!~.l w
l
• szy;st.k, ich FraJIloClję i Eg~pt łąlc'~ą węzły przy b~Ych rt ~,ok~ tlaodll g,~~~ż~żą C;~I~ I:d::,ł d ,=nJą franC'UJSk~ ib Źle zad 

Hex,ault, p'OIlożOlIlym tuż przy Mar- C,1ce mlł()!SC1 1 spraWleu !WOSC1jaźrui, zawuąZ1a,n'e prz.e'z wi~lk,i~,~,OI I'P\ ~.u ellfo le "E~~ ' pc k }~JalaJli. ~E łb ą h . rs~~tdą l Zoarę p'­
syl}i, gd:z,ile pr~ebi.eg1a w1eJ:ki szlalk Nasz Mesjasz po~osta,e w kon. ClZfbowi,elka: FeC'dy:ruaf\1da Lesg.ep,~a. Q OJ nr. -:- gl'P. Q.OI) ou- la y,c' ętme ,O , n, rO la-t)'lll; ,a.n 
Medilite11'1l'an.ee. wiązący Paryż z takcie z Kairem i Moskwą· TD Ci() Egipt ma nal;IleP'S'ZlCgIOl z srv.ej meJI' 5 - K,o!;mn.'e fu,ancuskl~. W ~hamld (talk, s.t~ nazyw~ł e.g~?c'a-
Maa-suli .. - mam"" SporOl jla.k Th~ _ 'VI" , , !mtEl/lri,g,e:nc'i _ s ba na studj,a dOi 1-ym ~bra,du:lą dwa C'~zy na. ~y~ nrun) był ~,as'c~cI,e,lem wI,eIlkl~1 !!ło-

J ,... l , w l,ęC JesteśC1e 'kPan~V1e $Iprzy . F .. ą ł wy Y. .' '" dZ1leń hl,gzplanJl~, w Wgrim aIllg1.l'cy wy, owł,osaon,eJ kręooną Si~Cz,e01'l1,ą 
Europę, autef!tycznych hindus6w: mlerze1l1 z bD11:'lzewl am1. i , oo,~J1, wę~ y. pr;Y'j;a2)IlJ1L~aClles~Ia.: z kOlI'ont1, w tnedm jao'ończy-cy, w i t'lobiJl WTlaŹleni'e Gdyby ki,edY'kOll-
kilku kupców. kilku inżynier6w i J d • 'd d' Ją Sll 'ę, a e'glpCl\llJ1lll~ 2'!~ful.~ uwa'zac ort hi.ń P I . . L' ' ,. . 
OIt.-ołe dwudziestu student6w w :- ~ yn1e 1 ei)wo -;- o pOir- Franclę za SiWą drugą ojczYZJIlę, '~ZJw,akrn1~' ,czycy. 'OIClJcy Zla~m'll ! lbK f:in,?v'~r,awl'c .~a s' - 'en1~ 
Montpellier, przeważnię z Kalkut- dZIał hmdus. - o'stalemy z 0-1 W p .. "..,,7111 TU dIe Dambn Tą 00<0 I . _L b • .J. /Ul na II [me " pust)'lIM 1 W pUS'Z. 

skwy tylko poparcie moralne, My ." - ~~- ~~ ~ :. tóż ce'l'em moi'e,i wy.d~lc:zlKi p czy" - Si'e,n:ki'ewk~a, t,D pol'ecam 
t -, - i Beng'aIu. hindusi. ttle .mcemy boIszewillllu; m

A
lleS1C1, ~,ę EselKlre;tJaJrJlat dPotpevn?J .pok6i 10. Ale pona'ewaJŻ e~irpc:,alt1:i 'e, mo;'e'g,o 1iIlterJ,okułor:a, ja,1.,o tY'Powe 

Jedttl studjują tlia własną rękę. "- 'l" , . SSOCll8rfrlon l!)'IPherun'e le a ,rliS 'Sa bo~ c' (t funt te f.uiD.Ły koclla ~ , . Ibl d' I 
ndeiktń:nnn 11IIlli'Wers .. ..ł~tv ~ndvi"'ki,e clll?emy rueza eznosC1 p;ańsŁw'OweJ. (sóJ w oku AIlMonu)' mi,e tej onra- -) ''!' '1 e. ' Y't!.k ' : - I ,,'O po~a,nt1Iacza wIe " ~ow, P?~-

-~ ]'~ y t.= ] r- Wlerzvmy w metodę blernlel!O 0-., ",'. " ,:Ile, WiJę': mra1l1ą nnle Vln o ptt"~:OlrS.o- cam I!'D ero g'oręoeiJ, z'e pIOl~a,nr'acz 
udzielają sŁypendium. Hindusi ma- poru Hindusów iest w India~h 333 DIl

F 
Z1a",~. 1'I01W7;p~cl~Taryą . sn.,~ pOi C1~łI0J wy pokót, de i osobny p'a'w ·11,on'lk. ' wie'}błądÓ'w iest nla,d,er ku.lbur-Itol. 

J'ą przy zwi-ązku ogólno-stud.enc- . . . , • . - , l"alnCl1. KlaVUlem W1ę1KSIZletn S!JO- W, 'b, d' . L ·t ... : ,' __ .lli,,, ...... ,I· , b d • t l!" ł m11-ony, anghkow... stO' tvslęcy.. I' >Ok' , . CI ? ZI S1ę Kręe,ll"- scn'~n.""'~l oym I a,r, .z'O lin elllt1el"'Lf!ym cz o-
kim sWDje k6łkO', a że francuzi wi- Wi c mam ch ba szanse na zw _ ?IOIW1S;ku. ~Iwersyf,e l,em Z3.W1ąZlU (tute1Sz.e s-ch,oodv don,rOlwladzalą ml'ę wi'eki'em. O tern dowi'edz!lale.m scrę 
dzą w nich i cenią syn6w najstar- . \ _? y y y , Ji,\ e~lU;~ClJme Wła)SI~'e ~1~a.rzy"ZI~- dOi rIO'Z'Pa,czy i d.latel!,O' m:~'s,z:k.am n,a n 6 Źt1Ii,eli i dos-z,e,dł,em f)O 1'1az g'e'tny 
szej kultury na świecie, więc dt"- Clę<: WO , , , l'Illlle, ~~ore pr,QlWla,d211 oZyWIoną dZllia plalTtoeTz,c) na któreś pj,ętro - i iUJŻ \ d:o prZlekOflla!D.1Ia, ż'e p-OZlOlrv pr,awip. 
brze im się p-owodzi na gośdnne,j Zre~ztą sporo wsrOld nas znal- ła.lnosc P'!'OP,a;I!,~i!l.dotwą !IlJa r,zecz j,e~ltem w ClJnHcham hre e'!!:ip'skim zaw~,z:e mvla. 
zjemi iasne~o brzeSlu dLle się zw("',lenn.ików ~zyn.nego ,srpr:awy e;~':IPSlhe'l. I Ba'rdzD mil,e wyg!a,cla t'en Pif'~ed... Paf! Cha.mid pom,roslH ml'ę d", po_ 
Kółko hindusów ies>t nader mi- wyzwolenia. I PlavilJrI,<;,n PopuI~~JI"e, w opilęk,.n,"?l pook61, N~ śdana'C'h jlal~i,elŚ e~1,ps.lcie _ k'oiu, Zanz na Wisieni.e oświw-.:zy-

ł-em ś<rodOlwi~kd~m a p:onIDeważ Jesteśmy naładowani tym s'a- -ptru:ku d Es;>,l:a ,T1~ad,e, wvhra ł , s,OIbie s7!tyc,hy ~ ~oty;vy h';erOl!l,I:'fllc~e ł,em, że iest,em e'troaill,l!e'l'em i lza 
barc7-o łatw,o dosiąść się w Cafe mym dynamitem, CD E~ipt. Biada ZWlą7JeJ! e~!'P'''lkl z,a rez~.dre:n:atę. Dwa. s~ol 1ikl z fI<1'ekn,emq. P'OT)l ,e,~mn:z- tY'ID parawa,nikiem m07illla T'obi,ć 
des Facultes do "indyjskie gOi sto- koloso,wi o ~linjanych nogach, co . Gdy W's1,edł:~ d:~ e,~·rt"\" ,be4,D za- ~am1 1 S;"OTO kr2les,:ł 1 fot,ehikow beZlk,arni,e hor,elnd" l''',e bvilci w k()!D-
llika" więc i ja Sa{oczystałem z tego sie ::.hwiać zaczyna! Ikatika , s~ońc'a '11,l Il1le by,ł'o, .a mrOlk D;va z IlUoch były za,lęte ~ze,z pa- weors,adi. fl"'lln-cu",kleln i że nl'lagnę 
przywi1eJju ~ TloZlpoc'załem r.ozm-owę ' . . zapadał na dohre; n1e utrzałem n'Ow Q ry~la,..h tw,arzy wvh!,t,me s'e- ~'oh:,ć z p. Chamid,~m wywi.ad. 
z S"rrrlIP8JtycIZl11V!m hilIldustlcim slfuden Hindus skończył. Z lego oczu ko- 'W'ię~ dn;,a t,~I100 c'z.arowmoe; wi"7.'ii 7 miclkich Gdvby dżen{.e,Tmenli Cli n:'e U'· h ł . ił t 6' • • 

J ' " ]... loru cierno :>UO lwa tr ~kał w .- ,'.. ' . "i ' ":" . ' . '. - sm1lec, tlą. - Slę v USI y e 'Jt)o-,af\11n, 
tem ,p'l"awa. , h 'l' ~,P G 'Y1, y b ł n.ad NI,Lu. ZatlD U,Mik OIs'W"loe-t.oOny byd'l el~llnCllla:na.ml, wz'ąlhvm loCh, nO P'Dczęstował m:ę T'lapi,e'T'()!"-em, elo 
~ Je.8Iteśde patnOWiIe zalpoeWfle tel. c , W1 l ogrue. otoGw' ym., y fll1IesZ!alt\'Y'I11 ~z'e'l"eli;,em llamp {1la 71(')- p,owi'e,donny, za s'ta,wzakoOrunycih z i ~ęki wzli'ał ~a,kiś druk , .;Shtże pa-

"gandzistami" - zapytałem na WZ1ąC go za ... s'amego andhl ego. wy.coh i e,}.etktrY'czlOy<:h wvplądal f!la l~'~ej W'f'łchodni,eU, 'ntU'" . 
wstępie, w odp,owiedzi na co, u- Jeie.H wielu jest takich, ja,k tam- rówltJii,e urO'cZJO i porzy.pom~lThał mi W międzycZlaL~i,e . Qd'Y rob:,l'em po Domyśl,am s.i,ę. 7'e dhod:zl; p·81Jill D 

śmiechnęli się hindusi i skif!ęH ten.w Indiach: t~ nie wiem, czy Im ltdZ1~oŚ, wlidZ'i'aillą de'k~a,cię t~~Mal ró'W"t'lamńa., żyda.w,sk'er- e!1i:u~!k! ,e, e',l!ips:k';,e sz,c'7.,et1ółv, w zwialZ1ku oz 
wszyscy potakująco głowami, co pel"Jum bryty)'Slklle Z!doła pJI"owa- l11!a Eglpt,uj u Wydlotl1 'aorzył s~'ę t y- ,otwlady S1ę drZWI I z,oba-czyłem I-e- o~tatlt\im1 wyo,a.d,k-,aml nla,d NiJ,em. 
Ls1eco śmiesznie wy~Iądało, dzić nadal politykę doskonałej s~ącem świateł - PavihllQJll p~u,. gomDśda z Z1aJrząd,u. Był to mł'f)idv Czy t,a,t,? Zgod:zHem s~ę oczywi§'cioe 

- Czy m6głby kt6ry z panów py.:hy i doskonałej przemocy. Laill"e. czł'Olwi,ek ś'l"edni'e~o wZlr,osbu, ~ZeTO- na tak~~ p'ostla'W:.eni~ kwestii i 
skreślić sylwetkę przyw6dcy na- arOiiilE MW = waww "au G $ d .1'G!tIa"-_·· = G'MfIiU\' Z'IllIi'el!loilem si .. c,dy w sIluch, tehy 
rodOIwego Gandhdoego7 'słDwa ni,etlorondć z słów p. Chamidla 

wywi~ę~j~l:k::ja::,yjet~~ot~;- Sezon bolszewicko - konlun-Isłyczny w Parvz' u !i~:.~:e~4"s~khu::~ra~~t'~~ 4Zlilej, że 2J!1JM1l G~dhle,g,OI z wlildze- li, JJ _ ! czą.! p. Chami,d. pozw0I1,j p,aln, że 2: 

nia -- rzekł student i czystą, ce- ,rue,go s,ko,rzystam. - Czytał... o,d 
~ą flI'~ą ~ClZął o- Kowa premjera. - Przyjęcie Krasina. - Zasadzka na ulicy i oJnaslU w lUnie - Dobrze r ,OIku 1882. w którym Egiln1 OIku,po-
p')wladarue" skroJ" ony trak". _ Senator Os"ński ma "'los. ,., \Walla An~Ha, ju.ż PO raz sietny sty-

- Nasz leoader narodowy hczy 6 szymy z ust dyn1'0matów a,ng,j,el. 
s!)bie 55 lat. Wszystkich uderza (Korespondencja własna "Głosu Polskiego") skkh ohlud,ne S'lowa, że Angllia d.l,a 
iegO' wygląd ascetycz:ny, a kto raz Paryi. w g,rudniu 1924 r. l ~ary, jakie żywiła wobec p. Kra- sikuteJk powa,gi chwJi.li, jak pisze, te!!,o "orote-~u~e" Egipt. aby w nim 
w-id-riał. ten ol~dv nie zapomni bla- Paryż jest mia&tem sń1ln. afelktów. · sina rodaczka jego, p, Maria Ergi- umieszczenia g,o. "?,trzy m.at porzą~,ek. p.Je Fóin~ i'esł 
dei uduchowrone? tw.aJl"zy Galll- Dziś na wokandzie są bolszewi- ; jewewa, którą aresztowano o,bOlk Zagadnięty o pt'lopagandę boloSze Intratna okUipa CIJą; Jego budzet w 
dhi,e~. cy i koiID'uIOliŚocoi. I amb~sady rosy;skiej, gdy czyhała w,icką we Francji, p. Osiński • . !'Oku 1920 wY'n,os'lł 750,000000 fr, 

Przyw6dca ubiera się ~awsze UZIlIaJDJi,e de juroe sowietówj ue'Sz na ' znać nń,ezbyt umiłowanegD oświadczYł' ; e-ksllJ o:dowlMl!o z Egll'1.tU na. s~ę 
biało. jest wegetarianif!em w myśl towani.te komtmi.sŁÓłW - rDooŁndk6w; przedstawidela jeszcze mniej umi-I "W tej chWlillj ni'e-ma, moj.em zda- 973,986.000 f.r. A~gl : a C~Jl cZ:Il'e 
przepis6w Vedy. Związawszy się mowla Herr~ot:a; obięc i,e znlrządu ł:owanego rządu umHO'wan,e-j lJiczy- ' ndem, niebe"'"Piecz~Mtwa realnego.~~~oQ.wał,a k~l'a'J , ~ pa:rahZoOlwałta 
węzłem małżeńskim w 12-tym ro- p a" Z e z Kra s i n II i ?!'"Z'\'Pll. Lf!y. Popularność sowietów, Krasi- Jednak trz.eba się mi,eć nR ostroż- i P'~c'zE~la:t1l1t :a ww' l ,eTu.t~;~·'u e.mb~;n{:y~a:­
ku życia, rozpoczął Gandhi stud)'a sz,czalny zamach na ambasadora na, bolszew!,k6w i komunistt6w do- noś ci... I C 1l1 ~'llp Ud' .slzys !KIle! 0I, 117'C IM1bl {łyl, 
wyższe w 17-tym. Skończył wy- soWliedkiego - to dość mOlmen- \ szła do zenitu. Podpisanemu zda- I "Woływ komullistów francu- 'l1'ow~ik aC'łW'1'7m. y k'Y° Inos'c'Il. ki, 
lC~ał prawa w Londynie i prakŁy- !ów, by stworzyć cał,ość ~nter;ISt1~ rzyło. snę dnia, teg,o ?y~, w lcime. skic~7 . , , , 1 są W{~m.~ BSZ~!~,!,~em ',r~~o, 1"O'W~: 
kował na dworze w Bombaiu. )ącą me t~lk? Paryż ,pohty~OIw 1 , {W ~~t;a-ch tutal palą I b11ą brav.:01. 1 ,NIe nalezy gOi Slę :z.bytruo oba- ,' ra o,oJ,i,tyik ry n,~'rd:o:koJ!1I~Lszego 
Dziade,k Gandhiego za"~adał w fo- lIlŁelektua14stow. lecz q Pa'ryz bu1~ I Wyswlet18Jno obrazy z kromkI. W'lac- k ' t l' ę Gd b hła 

'>"', PK' , N d' ł . k' h me,r ano y l ZtIllU. - y wy uc 
teIu ministerialnym, Ojdec - pi,..- wa~DW '. . , a.n rasm w pędzącym samocho- , • ao ,~ot, ~ yw nl~ tory~ śwllatow,a wojnla Egipt, posila.dta iący 
stował urząd premjera ministrów. Pom p.rZYlęC!lerm. of:,ciJI~m w ~ dZ1,e dostał hu-cZfle brawo. Ile by- dZlałaczow polskIch, ktorym SIę :pełną f'OJI"lIlialną autonomję, wymó­
Obaj byli prześladowani za niez,a- pałacu na Polach ElizeJskIch, przy- I łOi w tych oklas'ka,ch sympatja dlla udało wprowadzić w wasze sfery, owi'ł wojn'ę TUl"icji i N j,etmcom k~eoru­
leŻIlo§Ć przekonania.. Pracę spo- gobo:vał p. Herrio:t towarzy~zo~ l komt~zmu: a ile ,~la ,:vede~te",- ! wyd"!ie mi eię znacznie więcej nie •• 1)ąC si-ę hasł.ami p,rlalW1a i sWl~wiledJl~ 
łeezn'ą rO'Zip-OIczął Gandhi w r. 1893 KraSlJIlO~l zg,o~a Ul1l,e pa:ZY1~Cle. I atraJkC')l n.aJwyższeJ d:nJ:a--111ewla- bezpiecznym. I Wiośd. 
w Afryce PołudnIowei! w kt6rej W mOWlle swoel, wygło'szon;C'J na I domo, ale wydaje nam się, że bili I Tych należy &ię obawiać' Wysla,MlŚmy w p.ole 1.500.000 rn',a 
p-T'tl;bywał aż dO' r. 1914, organizu- ~k?tetk • arC'Szto~ań ~o.muDll'st6.w, I h:awo przedeW's.zystkiem pał'yż~- I Dalej p. s~na10r Osiń.skń roz-czu- 'oowniko\'{ i żo~ile:rzy na Wisz)'lstJkie 
jąc meetingi wśród 150.000 rzeszy srod k-t?rych W1ększo~~ była n~,e- IM~, ~ez wz:ględu na 'pll'Zek~n~n1a la się nad 1"rawomyślnością i reli- I foronty, spedlaIill~,e .d.o Pa J ,esh~ny, z 
roootniczej hinduskiej. Nawoływał francuzOl:-V - podikreslił ~r~ml~1' p~rty;ne, a. p,~1em dopa,ero, :ueh-c.z",; gijoOOością ~obotn.ilków p'olskich. który~h pol'OIwa n':e :ooha'C'zy:Ła, }ll'~ 
wytrw'ale do biernegO' OpOł'U słyn- francuskI z cał~ stanowczoSC1ą, ze I nI, komunIsca, (ZrelSZltą ru.emme) przyta-cza:'ac że u n<liS znaleźt Z'i,emi fa1"la,ooów. a znala:zJ.a sm!erc 
nego "ahiusa", 'toler'o~a~ będme ko;munizm dotąd, huczne oklaski zebrało pewne sta- incżna .ko'n;u'nistów którzy chodzą ClIl.bD OId ku,l, aillho w sz!pit:a,IIa:ch ",an,. 

C .::h' d?,p6kL me WY~OdZ1 on poza ramy dło małżeńslkie'O po'cieszającej i go do kości.oła, Lelcz i~aczei we Fran- gi.e,l,gkich '. 
, l~g" z~ TU ytamten mIał ch~rakter kLerunJku ~oHty<:znego, wszelkie I dne; naśla.dowanda lkZlbie O'Śm.ior- oja: tutaj komuniści pols-cy jak w Zapładliśmy wledllug aol1Jgl!'eJ,gfkt~ 
re .1)tnYl k-t p sympa yczne- zaś, w na1drobnie1szym choćby' ga d.zieci ... ). WaZliers np rzuca)'ą kam 'I' enl' aml' LO żą.d,ania bruj,e-cz:Ilie S1Umy na cete 
g,OI tn er ,o u ora. ..·t..... • t . ,t.l b l I L'I tr' " ., , H.ind . ' ." vpruu, S osowame me OU () sze- '" n ansl'g'eal!lJt w srwem Urze- w autO' konsula d i ' , . t w,or,e'nrne. 

us zaprzecza 1 kOlntynuuJe. wJckkh i wszelk-ie przejawy wpły-. i ciem wydaniu wdec~oTowem, śród ro,dowego olsk: 'Oz enp~i~~ a ka
-., W-ojJna się sikooClzY'ł.a. Egipt zażą 

Mah ~an~l,. kt6:e
l
to dnuy,,::a.my wów te,gOl rodzaju tępić będzie 'J! ech dnia za,chwyca się frakoi.em i muniścl są Pdobr ; ~ g , y 0.- ,dla~ od AnQILii dDbrzyma'mi,a p'T'zy,rZle 

, ,a ~ą, " J, "WIe .ą . uszą , Jest całą stanowoCz'OIścia. cylllitlJd:re.m p. Krasma. I iak~dybv głosi Os[~k' zna c r I~oha:u! czeń: zru'elsienli'a prDteiklto,ratu i u-
ml~tyklem, JegOl broruą Jesi: łagod~ Według zapatrywań tutejszych d1a wytłDmalczenia przychyln,ego un a~~den P l' . "Zełk/c S Dl ZlDla,n;j,a n:'e p od1z~l'O : ~1 F <1:" tu, 
f~ć, lec\ cele~ ~c,:ynd ań (p aCYl - kół POlitYCZiIlY'ch al1"esztowania i zaintereSDwania się o,sobą teg,o dy- ~zynk pod Do:~{~o' z: ory g~a N1~ kt'O l'Illl1y, t)'l![{O Egipt przy· 
!s y)z~yc . Pdi ł a.~ ymrwzg ę- mowa premjera miały być groź- plomaty. docllodZli do wniosku że ły/ ) jest we Fraf!cji na1~/rze 0'- czyf!lił się dOi zwyci,ęsbwa koa1iąi 

a.eII?, , D mepo . eg 005 po. ltyczna nem memento cł!1a p. Krasdf!a-by- najlSubte1nie18'zy p sYoCllDIog 'me": ł ' . b' a lZ0W~: n.a wschodZ'i~. 
Indll:rJes~. zaJadły~ ~~ehciwni,~ie~ ły one nieo,ficialJIlą ~zęśdą przyję_1 znalazłby r6ż.nky w stroju przed- :~ I ~:n s~e k~ ~g1 PlO lera częsc Ze'br,aliilŚmy dwa milj,o~y ,P'od!pli .. 
q 'WIlzaCll ~urope)slciel, ołdu)ące) cia W)'ISła.nnilka s.owieclciegOl n~.e I sŁawiciela sowiet6w w porówna- y a ~rs lej ,.SlÓW pod nas~emi żą,drunl,8J~n. V(Y-
~7~m?nOwI. P<;"d tym wzg!ędem tylko przez p~ezydenta republilki nń.u z przedstawicielem państwa "Tegt~ nIe pobrafi,Ci1~ panolWlie br>a,Ji,śmy dmgę wa,łkipOikoj'owe}. 8 

rozn'l SIę zas'adntczo ,od Ra,blfldra- ł w jego pałacu, le'cz przyjęcia pnez I burżuazyjnego. "W OIstatecznlości WypędZlĆ/... A?,g,Lj,a .odp,ow~.edzi,ał'a s~rZ1ał,ami Z 

natha Tagore. naród fraf!cuski we Francitt . ' 1 jest tD dość uspakaiające" _ Podlkreślając w ten spos6b swo- m!'tr~llj~z, Aż <LO'. ols't;a~nljeg'D k~~ 
Od kil0dy Gamdhi pil"OWIaJcV2'li wlru!-l Równ,o.cz,eśnie z mową p, Her- twi.e,rd,zl dZlienndk!... Ni,epo,koią- je zdecydowa.ru,e antytkomunilStyc,z- bę~Zol,emy, w-a,k'~y~ D nnep?;dJ!elg'ł'osc 

kę "biernego ~pOlru" w Indjach?- riot ukazały się na uLkach miasta C)'IIll nat.omlastł: prz.eÓArw'em "SIp'OS'O- ne stanowisk,o, wychwalają.c pol- ~g1;~' N.U sk~ z,!,odd dOi 11I1S'Clla mu-
pytam dalej. plakaty "LiJgue et AlIianc~ de I' bu by-c'i,a" p. Krnsioo- byłi() ie~o sikich rOlbotników, a potępdają,c ko- 'SI yc egllp' .Im , ł N' 

- ROIzpoczął ją w r, 1920. l'Actlon fra'ncai:se", W typowo zrzeczenie się es/korty honot'lOwej mUn1sŁ6w po,ls,kich, wyśWliadcza p, Pda 'łnChaIm~ sl~'onl ~zy'. ,le.l.?lI'boo-
- Panie! Indje wysłały milion plakat'Owym stylu oznajm1ają mO'- w drodze powrołnej z pała,cu sena101r ogółowi rOlhołrni'czemu w wa ,z.l~emWz knImói'k~a lej kWY'W'I~~, , 

sw"i -h syn6w pod ~ztandary Wieli nat1chiśoi z liga a republ.ikani,e z i "BolchevilS1l'e 'Oblńge" uznał znać Polsce ni.edźwiedzią pnysługę. P'OC~\. hr ł .Im ih ~m~n~ aC1~1 
klej Brytrunji w ozasioe wojny świ,atOl kOClllicji o blislkiem i ruieu.nikIliionem p. Krasin mimo fraka i cyLindra... Jeszcze jeden talci gorliwy. bo- w

t 
ruellloCZfltkYC, L: 'OI::~~ }esl.l ZJaJw.~e-

we)' W g t k m' ł b ć d'" ., d' . N tl od' 'tmo f g t 'ł . . Uk' 'e wszys' ,(): Ul'agleiUJ,a. UwU UoCl' -. y r'aną s aw ą la o y na e)iSCl'll ostatrue) go llny Franc~ l a e p. Ole,c,oneJ a s erv a y w szczego y 1 szczego . I wy- '. 
obiecanp. przez Lloyd George'a: przed cha'OIsem komunistycznym w dziedzoi.nie komunizmu i zaogni'o- wiad. polityka polskiego, a W'ładze mIE,ęz~>ne,g(),. ł- ,1-- _-' 
home ruI PLL ł' b L • I t k b 1._ '6 t t' 'L • g6l k Ż g~pC1aIlJl,e a\KJIlą pomocy QI} 

. e, '!laka.ty ~;Wo ,UlJą, y ,!IK.'OO w Bo- n,egD s', osun' ~. w~ec ~munnJ;t w u .elsze 1 nan-cUrZ4 WO e w a - FraoOcti, błag,aj.ą D nią, al,<: czy wol-
- NilIe'tytko naIID n~e dano obie-I ga w[erzy czem.~rędze) stanął w ~ c~lłel Fran~)l w[el-ce n1e na cz~- dym pol~ku,. c,hoćby z patenteI? tloO paniom z p'OId ZU1Jalku Herri:01a 

C'~D;ek, ale jeszcze odebrano tOl z szer~ga.ch pra~,cy francuskie1, sLe 1, p.od każdym w~zgl~d~m me prawomysInoSoCl o,d, p, Duba.nowl- puścić si,ę na maIliO'WOO poI,iiyki 
WO!tloO'Ś ci , CD już zdołaliśmy zd·o- ' Ludzislk,,: czytaJą" te ala:mujące na mIeJ ·~u była .enU?-c'la.cja senato- cz~ et .cb'D.s~des, me m6wlą~ ~ p. a.ntyang'idskie'j? 
byc. To spOIwodowało wybuch, !ooezwv 1. •• :,S~Zlon k,omu~l'StyC!:zmy ra polskIego, p. Osi.ńSlk.leg,~: kfó:ą OSUlń~kIm, rue .~~dą WpUSZ:CZan.l w Zl"esztą, C7.p.m się różni M:a'l'ok.kiO 
który.ujął w karby.Gancthi, a któ: I ma zapewIl'llone pOIwod.zeme. tmru.,eszc~a w kore~spondencJl 7. ~~-l gran1ce Fran-c)1,. , ..fran!=us!kd,e i ALgi'er od ~gi'Ptu? 
Ty skler.owal pneclwko rządOlWI W. sohO'fę, dn~a 13 b. m., został le pra:wcr.cow~,"~ eoehD, de. Pal"1s .! "Co polak - tOlkomun;sta - JeJ'nak fr,ancus.k.a p'o),ltyka klolo­
an~1 elsklemu (ni; prz:ciwko an~1i- PJ!'ZY1~y p. Kra,~.In 'piZe~ p,rez~e~: I ,Senator OSlIlS'~l od'Wledzlł. okręg l' uzn,,: francuz: kt6remu me tylk,Ol ojaJm.13 idzi~ pOi zbyt r:!llędJnej dro­
kom - podkreshł hmdus). Aby ta. Kazdy paryza:run IDIlał moz:nosc połnocny Fra.ncJl - zagłęb~a wę- , p~rlje robotmcze w Pols.ce w gło- dze. aby mog.ł,a n,<ttrehać na ,rewo-
d.akonać dzieła wyzwolenia p-osta- z8Jz1!ajomien~a S1ę z rysami oblicza glo~eg,o-celem przepro,wad.zenja ' wIe.. l'Ucj'e. 
n3wił Gandhi usunąć przeszkody ambas'adOlra s.owiec,kiego, gdyż pOT a~l.ety '!' sprawach emigraoOji p,ol- I, be:~t'Johot.ru "!' Polsce stracą ' A'1IgM.a -- ten kolios o ~'J:i:nia,nyC'b 
natury religijnej miedzy muzułma- tretu jego ni.e 'O.mies7Jkala um~,eśdć Soki,el. ktora w tym oJm-ęgu jem bar- mDz~'DsĆ zd,?b.ycla z trudem dęż- I'.ogach, ma 1TIiIlJe Z:ClJSJady. Nunquam 
nami a hindusami. W marcu 19221żadna tutej.sza gazeŁa. Mowy WY- I' dzo pokaźna. klm 1 w pOOle czoła kawałka fran- retrNsuml 
anglicy dali odpowied.ź na wyzwa- powiedziane w pałacu Elizejskim . OŚwLClIdczenie p , OsińskiegOl by- j cuski,ego, metro,we; długoIści buł- !:.C>A: z m? 7.'lpalI01Ilie 72 gwi,e -.~ dC.jo.-
1lIie - uwięzi.Ii M<l,halmę. są niewątpld,wie każdemu znane. i ło tego rodzaju, że dziennik wspom , kowe.gOl chleba... nal:zmu w Egi(pdle i India,oh też me 

.- - •• .• -, . - Znanemi są rówlllie~ i w kr!llu. Zł.~ l nia.ny ozuł_ lię IW cb?wiązku ~ l ~ G. ~ ',_, ,_ J. Domanowicz. 
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CO FE S O JUDAICA. HENRY BECQUE. ../ 

Z TEKI RFOIYZNÓW. 
WYBÓR PISM HENRYKA HEINEGO. W pewnem towarzystwie roMono 

'Złośliwe uwagi na temat męża, który u· 
trzy my wał stosunek miłosny ze sta.rszą 

damą. 

- to nic nie szkodz,j, zauważył BI:' 
CQue, dla nlelo ma ona zawsze osIemna­
scle laoł. 

Pod tytułem "Confessio Judai- swej obce poecie i w sześćdziesiąt niu podJobnych tworów plujących I zw~cza.i chodzi w bronzowy;n sur­
ca" ukazał się ostatnio w Berlinie lat po jego śmierci usiłuje wydrzeć tym samym jadem, a pełzających i du~e, Jest dr~c~ony przez, ~pre­
wybór wyjątk6w z pi.sm, poezji i go z felj dZJiedZli!ny, d'o kt6re1j wciąż w ukry;ciu - zadsmąłem pasa i I saf'J6w! złyc? ~plewak6w" ~wleco­
HrsŁów HenrY'ka He,inego, w opra- jesz,cze należy, i którą i dziś je- uderzyłem tak ostro, jak było w nych l'Zraehto,~, dhrz.escIan ~ez 
cowaniu dr. Hugona Biebera, - szcze nazywamy mianem "waliki mej mocy i tak szybko, jak było prz;sądów, cenlOny<:h dyletantow, 
Z nie zwykłą staraThl1io'śdą zo.stały wyzwoleńcz,ej ludzkości". możliwe. Kie·dy Robert Gans, Mi", posiadaczy al~umÓ'w ~do tego 

• • • wybrane i ułożone wszystkie ustę p d' . i t' chał Be,er i inni zostali zaatakto- Meyerbeera, pl'sałem tez w tych 
Ki B nI d ' d t t .L' ogo 'ZllW1S.Z~ Sil!drn'ę ~~e z ~ml'wa ... ; _ CI',P-!'tn!_·li z chrZleścóań·~ką dniach list polecający, który mu edy ecque oglądał POlU ,k Duma- py, o. no.szą.ce Się o ego ematu, U:Z'i!W1a.c.mean l'e 10S'ULIUIllIIlJelll UlJę- 'UH. --t"1JI::U , .,. ~,,} ł d ' 1 ' 

sa-syna, rzekł do swych przyjaciół: rozsiane w obszernej, bogatej jego ciem He-inego, :nusimy przyznać. pokorą, i prze:ornl~ milcze,li - ja W;ęCZy'. m -o ,Y n~~zyotte Języ-
- Dumas prrelsł.oczył pojęcie dzle- spuśdźnie Iiotera.ckiej, Ten wybór że z każde'go wiersza przebija lwi lestem mny, mż om i taik lest do- kow, wyznam~ mOlzeszowe~o) -

wiczoścl. Wymagał dziewiczości od mętl iest niezwykle inŁ-eresujący, Kto t t dn 'd ' w brze Dobr~e ;est kiedy źli ludzńe aole piszę do mnego Meyerbeera, 
~z.yzn - rezygnował z dzlewłczosl.i jed.nak twórczo'ść Heine~,o praw- p~zur ł ar, YJ y"d Ob ~~ łt~y Ił natr~r:ą WT~szcie na człowieka do maestl"O divino, wielkiego 
dŁ! t. d" k b ł t t d ruN'~ hca,ą 10 ~YtWI ~a osustęeplynez1>aO_ kt'-y,' ""'I'le II'lIC,Z;ąlc S1'ę znicz"''''''' '1', twórcy, o którym ludzie, jak i ewczą Z!wle po oc a, en z ru em po- I,ec aj na~ ępu,ące , ..,.4 4" ,li , , t.~u , dł g będ • t ć ty 

• ., • I!odzi sle z ta ksiażka: mimowoli świadczą same o poecie: I nud'e 1JW\11aC,llJl,~cb~a ,mc ~WI8.gL'h,l7l,eDrz.e o, mru~_ł 11 ,o -'_ ą ~,~ę ~' ,-
_ Byłam po uszy zakocb3ina w tym sięgnie myślą do istoty poezj~ Hei- I 'o wet za Sle le 1 za mnyc ' ( ° Wl1!ę tIl!lJl\ ą 'Smę'uuą OOoaZ!'et1ę, ze rue-

młodzłcńcu _ opowiada pewna dama, a nego, do Heineg,o liryka i roman- "Był to o~ywatel Fr~nkfurtu pana Varhhang,en von Ense, 4-go raz mnie tego Meyerbeera wy-
obecnie nie mogę nawet patrzeć na nle- t-ylka O duszy germański.ei i aryj- nad Mene,m I dlatego tez .roz-p0- stycznia 1830), mieniać będą wetSpół z moim, lcie-
go. DzJwne, Jak ci m~ybJi się zmie- skiej, Jednak należy stwierdzić. że cz~ł SWo.Ją, ,rozmow~ od zyd0'Y' ~ • • dy już o.boje dawno spoczywać bę-
lllająl kwest ja żydowska był.a zawsze k~orzy ~tra>C:lh 'M>z~l~e po:czuc~e "",Nie jestem byn.ajmnfe; Tytu- dziemy w ~ob'ie, (Do Giacomo 

• • dla Heinego palącem za ga·dni e- piękna 1 sZllachetnosC1, a ang'lels,kje sem, Wespazjanem, am Natanem Meyerbeera. 6 kwiecień 1835 r,), 
niem, na Mór" nilłdy zresztą nie towary sprzedają o 25 procent po- M d . .L t' • • • 

1st In: d AA.A~ kob' ł edn ~ !'ó niżej' cen fabr'W'z.nych", ę lroem, ]elS'LeIn n.alWtEl Cz,errhS 
nno~ą wa rVU-L<V!e Je : J e my z.nalazł ostatecz,nego rozwiązaniai J - Wtręc'z p~~eciwnem, n:iIŻ on.L, iedlIl!eIn "Znałem jedneg.o dobre~o. chrze-

Iromproootu!emy, inne zaś kompromUtdą , . d łaln • • • • d jego żyC1e 1 'zia ość są wraz ze sło.wem wi,ele wątpiliwIOści nasuwa ściMllina w Hamburgu, który nig y !as, 
• • • 

Lud.me pobierają się, nie zna~ąc się 

'lawzaiem. Inaczej żadne maJże.istwo 

nie doszłoby do skutku. 
• • • 

Nie wolno odszukiwać daIWoycb przy 
taclół, Jeśli się pragnie zachować icb 
j)rzyjatń. 

• • • 
Rozsądny człowiek żyje ze swą ko" 

-:hanką, a umrera przy swej żonie. 
Brak nam za/wsze czasu, aby kogoś 

zrozumieć, lecz znajdujemy dość czasu 
na to, aby lO skrytykować" 

lASZLÓ LAKATOS. 

wszystkiemi swemi przeciwień- "Ki,edy mnie kler po raz Pierw./ się co do mojej osoby,.. Ale to nie mógł pog,odzić się z tą myślą, 
stwami - li tytko jedna wielką i szy zaatakował w Mo.nachjum i jest pewne, że w głębi mego ser- że nasz Pan Bóg, Jezus, był z po­
fag.cyr;ującą ~,a~ką ~ellenizmu. wytknął mi moje żydo.wstwlo - ca kryje się sympatja dla wszyst- chodzenia żydem. Głęboki smu­
ptr,ZIeCIIW dhryStl'a.ruZIIDOW'1. śmiałem się, gdyż uważałem to za . kaego co waeHde i ttragiczne, dla! telk olgarniał go za 'każdym razem, 

H ei'llle , według własnych swych I objaw głupo,ty, Kiedy jednaJk po- współmęczennik6w w poezji i, kiedy uprzytomniał sobie, że ten, 
słów, występował w imię walki o oz,uł,em wtem postępO'Wla.nllU sry- sztuce, sympatja dla pokrewnych który stał się wzorem wsz,elklej do 
wyzwolenie ludztkośc1 i żywił na- stem, lóedy dojrzałem ja.k śmiesz- . duchów. Być może, że istota moja skonałośd, którego w czci i p,oko­
dzieję, że mu mie<:z zrwycięSiki po~ ny straszaik przei'stacza się w składa się z dwuch osobowości: rze wielbią ludzie, należy do rodu 
łożą 00 grobj>e, groźnego wampira, kiedy przejrza- jedna z nich lepsza, pisze dziś do żydów, tych żyaów, których znał 

Wszystko to. co dotyczy cało- łem satyrę Platena, kiedy drwie. pana; nie zwraca się jednak do jako handlarzy ulIcznych i któreml 
kształtu tej walki, jest w istocie: działem się od księgarzy o istnie- zw-ylkłego Meyerbeera, który za- tak pogardzaoł<', 

E T 
teatrze, odw~edzanym przez pu- kę, a matkę Roberta. nej wesołości, ludzkiego ciepła i Niezwykle ciekawą jest ta mie-

(a) W pewnym starym paryskim' mu odepchnął od siebie swą cór- . skach scenicznych dużo serd.e<:z-I uśmierconego już przestępcy. 

bliczn.oŚć ze sfer I u d o w y c h i I Schor<>'wana córka staje również wdzięku w k,omizmie, szanina serdeczneJ wesolo.ści i 
Z P AHI~TNIKA dr ob nOllllies ZlCZań slkiah, wi·działem przed sędzią śledczym, który się I Nie miałem j.ednak zamiaru mÓ-1 brutalności. 

sztukę o treści następującej: : wówczas dowiaduje, że chłopi,e,c, wić o Blscot'cie, Chciałem raczej W muzeum Carnavalet oglądać 
MĘZCZ lNY. Surowy sędzia śled.czy wypędza obwiniony o morderstwo, to iego rzec parę słów o pub1.iczności, od- można gilotynę i taniec wokół niej, . I w świat swoją córkę. która po- WIIl!uk. Z te:j mcrj.i Robert i Bibi ZIO- danej na pastwę tego dramatu w A kto był w muzeum Camavalet 

(M) Nie żen się z kobietą, która ~ę zwooliła się uWlieść, Wypędzona strują uniewinnieni. Córka 1 wnuk pięciu a,ktach, a siedmiu o&ło- i oglądał "Bibi la puree" w teaJtrze 
kocha, gdyż później nie będziesz mo,ł rodzi dzi~d{O, chłopczyka Rot>er-I wracają do ojcowskiego domu i I nach, porwanej w słabym stopniu ' EkllOtrado, ten baJbwiei pOljąć pO'b:afi 
pojąć, dlaczego cię zdradziła. ta, Chłoplec, doszedtszy do Wlie,ku żyją w spo,koju, aż do chwili nagłe- walką pomiędzy prawem i bezpra- wielką rewolucję francu'Ską, 

• • • młodzieńczego, wędruje po Paryżu go zjawienia się "le sinistre apa-,wilellll t siJmem TI'a,pięeo:em meI.odra- Śmierć zbrodmia.rza jest nafzy-
Pięlma kOobie13 wtedy wstyd ci przy- jako śpiewak uliczny w towarzy-' che", który groźbą chce wymusić t matycznem --ł pochłaniającej j.e- wiej oklaskiwana prltez pcdejrza­

nosi, kiedy clę {)I»uszcza, brzydka kiedy stwie swego przyjaciela "Bibi la ood Roberta, aby mu wskazał dnak z zapartym oddechem na,j- I ne 1nd'Y'Wlidua, stojące za kJrzesłami. 
się z ni~ żenisz. puree" , który jest typem. wesołe-! mie;s,ce, gdzie dziadek jego chowa l' mn!e;sze przejawy taniego senty-l których wy,gląd, spojrzenie, figura, 

• • • go włóczęgi, obdarzone.~o skrzą-I p:eniądze. mentalizmu, zachowanie i m.owa wskazują na 
,Jeśli mógłbyś wybierać między udrę- cym się dowcipem, Pewnego dnia I Młodzieniec przyrzeka. na szczę I Dziwni ci paryżanje, istne dzie-I kh przynależność 00 świata apa­

ką miłosną a bólem zębów, wyb1erz bez- w ur,oczy. stą rocznicę, 14~go lipca! ści,e jednak Bibi ~zuwa .. i w decy- I ci. ~ob.roduszni i ni.e1Hcściwi, por-I sz~w, O ~i.elki .cudzie teatru! 
warunkowo 00 pierwsze, gdyż ząb może ul,ega ~o~erot pokusl,e: s~otyka dUjącym momenCIe zabIła włamY-1 wa~lJ, plękn~ frazesem iyełm ra- k~ory spraWiasz, ze, przestępcy z 
naprawdę bardzo boleć, mla~O~IC!e apasz~, s~kaJącego I wacza ,st:załem rewolwero\~~. I d?lScI z racJl wyszydzerua, teg,?ż I W1>dOW'Ill zbudowam są ~t1tnym 

• • • wspolnikow dla do>ko,nanla rabun- TeIn smleszny drama1 w plęCIU! pnęknre~o frez,esfl.l, serdecZl1t1 i elle- losem przestępcy na scen~e! Ty, 
ku na osobie pijanego handlarza aktach a siedmiu obrazach wstrzą- szący się z cudzego nie,szczęścia, który sprawliasz, że zarówno diob.ry 
bydła, Robert patrzy się na swój sa już od paru mielSięcy ludem: ubóstwiający komizm i pa10s, Co jalk J zły wzruszoay jest tryumfem 
udział jako na kawał. Traf jedmak Paryża, Dowcip i werwę tei sztu- i za radość na widok Robeorla i Bibi, dobra na scenie, 

Bywają mężczyini, którzy się' szczy­
~ą swojem ubóstwem. To są poecl. Bywa 
ją kc·biety, które się szczycą swoją br7.V 
datą, to są t. zw, inteligentne kobletv. 
Strzeż się jednych jak I drugkh, 

Żal mi szczerze kobl~t. Jeśli chcą Q. 

szukać mężczyz~, mogą to uczynlć je­
dynie 7. innym mężczyzną. 

• • • 
W1ększość kobJet poro wychOodzi za­

mąż, ażeby stać się bardzJ.ei PQżądan~ 
przez innych mężczyzn. 

• • • 

c?ce, że handlarz bydła I zbyt sil- ki uosiJ.bia znany aktor filmowy I ciągnących trupa przez ulice Pa- Człowiek, obserwui'ą'CY walkę, 
me ręką apasza przydśnaęty, ko- t Biscot, wykonawca roH .,Bibi la l' ryża! Co za rozpacz i łzy na wi-, obdarza beZWZgllę.dnie swoją sym­
na; zbrod~larz z łupem ucieka" a I puree':, .który ~j~wia się zav:~ze:v dok sędzie,go, który uśw~a'domio-If patją, stronę ~ającą mrne·j sza.?S 
trup zostaje w rękach oszołomlO- i ostatme'j ChW1l1, by uw.olmc UCl- I ny przez corkę, staje przed rampą ZWycIęstwa. Nie dlatego wsz.a!kz,e 
ne,go chłopak,a, , .: śniorr;ą ~;ewinność i wyprawić na' i kładąc jedną rękę ~a sercu, a', i~by ~o być miało le~ze, lecz że 

W tym mome!1~le występ~Je na 'szubleUlcę bandytę, I drugą wznosząc ku mebu, woła: paerwaastek dobra JesŁ zawsze 
pla,n ple~wszy BIb!. ObY'dwaj przy- Mies:a~;na przygnębienia i z.u- "Wi'nowajc~ jesten; j,a!" - ,(\ jakiż I sł~hszy, Zło po~udza zawsze pier­
,a~ele C1ąg~ą trupa. przez wesołe chwałoscl, przyrodzony dowcl'p, 2laclhwyt, kl,edy Blibl moo;a wł,a-, waas,tek rozwa.gl. I dlatego. poko­
uh:ce Paryza, udając, ż,e wloką: jego gra twarzy, naiwna wesołość mywa,cza. nanie zła w dramacie mUiSi być 
spI!eg~ tow8Jrzysza, W końcu zo- leg,o nieco cielęcych oczu - czy-! Aktor, na wzór pieśniarza po-' zawsze prze,z publiczność różnych 
staJą Jedh~k aresztow,ani i przy- f nią z Biscot'a miłą komiczną oso- wŁarzającego na żądanie PUbHCZ-1 moralnych odlCi.e1Ili o<ł<:zuŁe jalk.o 

Dwie rzeczy skracają żyole człowle- pI' d d bl d' b' , p' h I I d d nk ka: kobieta I lekarz. owa z.em prze' o, lcze sę Zle- ;sto'sć, omn,m.o o~'tryc inji i ar e- ~ości strofkę, ~osen~i, zmus~ony miła.j lTażrnąca :niespo 'zia a, 
go, Tego same~o, Mory 20 !at te- kmady pOSIada Jego gra na de- Jest raz, drugl I trzecI strzelac do Alfred Polgar. 



Nr. S51 ~4.xn - GtOS POLSK! - 1924 1'. '-' ~ 
----~~-----------------------------------------------------~~~~~~~~~~~~~~~~----------------------------------...... --.. ~= .. ="== .. ~. 

la • I. Dziecko na 
Je'st w Hteratur.2le angiellSklej ? .~tości, ~ac!Z.~lD.iu! dml.łaln-:>-1 ,Dlaie~o ,może ,p~'SaTzem prawdzi 

p1sarz mało znany, niletylJloo na SC1 l posł.anructW!'e plSa.:-Zy -ale. WI,e "dzIecIęcym' Je:st KOl"Czak we PrzytnaJito mt się to 00 mIru uli-I·Dlatdh 1DIi~JUl1l:i.ennych iDbe.relÓ'W 
dalekim kontynencie, ale li w kra- r.~ądy, tych panów ~e. SJta~ją się I wszystkich swych praw1e ks,i'ąż- cy, tyipowytn rogu wi,ehldego mia-lp.rywtaJtny dete'kJtyw ~~ .; 
ju oj·czystym. zbytllll'O, by nzeczywISClJe pbSa1'Z()lll kach. Zna on bowiem dziecko m-e sta ... , weS'ztą 'Wlszys<t1de rogi są dmć Bogu dlucha wtUni!lJl\ prywata. 

Pis'aTZ p1'Zedz1'W!Ń1e głęboki idOlbrze czyni'Ć i d'obrze o ruich na- jak mentor zrządzący, ale jak tedn.akQWI~. Na bruku sroi ~0~ .00S'OIb,ę,. uozeń ~ndał o D!i&kiej 
subtelny, w którego twó:rorości prawdę m.yśleć. A p~e~ież pis;a:2. prawdziwy j serdeczny pl'lzyj ad el , Dla dJr.ewnrua.n)"cth .ruogadt, Q zmtęte!) zemSOlJe, MOrą miał wywr~ na' 
mOlżnruby znaleźć Dlieco podobień- ),es~ w dziele S'Wem s~omos.:lą niezw)'Ikle mądry i bardzo prosty. tW!aJ1"zy, wycląg.aJ)'~c ~ękę. Obok bie k:oLe<:ł:re, diwie prZ)'liaoiółhl, kt61"e 
srnra do głębOlkiego spOIjrzenia 112 s'W'lIata: T~orzy ~ tytk.o ,eden .Je- Ta właśni-e pro,stota, która jesot koo- ga 2'J~2'Je '2ladlll'Ypnaę!a S~il"Ze~aiW- SIę, .~łó?ły, przeq:>rostiy si'ę, zło.. 
św~at 1":WC7V i IIlastrool'ÓW wybitne- dvny zyc J g .. ,L h dl 1- czymn guelt, z paJcam~ dzl~6w cł.zń,ej i}ne'S/-"'_'_' -.rrw-.m,",lał o 

-J J- • . Ie w e o w:szys'wuc nieczna a naw.iązania konta,Ktu d 11 łlIll '.c!h kł ' LJuwruvn' y -y~"~~ 
go belga Ma,urycegQ MaetedilIlcka. pr,zeJawaoh. . z duszą dziecka i s.łworzenia at- po pac ąj pe o W iDIl 'amstw, swoim faohru., m1mo widikde1f'o tło-

Ta S>aIIIla g'łębOlk'a wiail"a w du- Pll"zed ~O-ccru, stu., d. 'WoUlSt.U laty, mosfery bezpo-śred:Uości _ musi które ood'zlDeń pl'rendlk'1lłią Dla nowo ku. Nie'bo bY'Ło pokryte chmUJmtn.i. 
chawą W~ ... iOS'Ć czło .. ..:~·ka w to _ . ..1 t l." l! 1..1-! k w ży.cJ,e, POZlatem c..ze.ka tam ..,ro- II ""'awI'", c .......... ·"", · 1''''' "",.,. """'tłu l.}",,_ .... ~ ww.,,,, · co przl::'U >:slą.c·e~ l<II~ ZY'11l .'\.1I~e, I !ó- być pjea-wiastkiem dominującym w r Y" ~ UQU"'~ !!!Jw '""" """'6 J>a, 'U'" 

W mm jes·t na;iJstotcie;Szeg·o i naj-!1zy dJzięk; , p1lSar~, ~ lICh ~wor- twórczlośd każdego p1'sarza, któ- stytutka, cocLZiień na tern S'84ll,e<Dl wało IDOiI1ze śwWa:tła. 
trwals'zego: uczucie. cZYiO,l .~tltQlll dzm~,al pom ~ęd.zy ry chce dać dobrą 'książkę dla mie'jlscru.. NagLe Dla tym ",moim" 10-

Ten sam up.1'oszc~ony, choć b--- ~ zy)~: p&n .Odys.euS'z lub pan dziecJ. gu po;.ClIWił SJię mŁody, cLwudzi,e5Ito- Tak'by być mo~() i takby wta,-
:najmniej nie pl'osty stosunelk do Trum.alchlon p .ar czf,eorol~tJni c.Zlłowiek i Zlaczął 3'Prze ściwoo być musiało. 

. l . ' . . . ,liS ~ są Ill.aJS~yna- KsiąŻ'ka ta musi mieć ryciny: d.a:wać aJUlf,OIllfalt""'2'lIle 2JW'iJenątka', 
~wloata i ucL:zJi - wszechogMIlia- mt hre~'t<r.acłYbJ.tlemlh dl..J~ ~!a.l::Ztdll- barwne. fantastyczne, działają.ce ]- A b",,.o "tak: mŁody człOWÓJe'k na-Jące, pełne miłości we,jrzenńte i szyc l na,g ę szyc wrgruen u- . b ź' d' k T małpki, psy, konćiki, które posdJada- lcr {'. . tk d . 
św1a.domość !'ze.czy brutalnych , ch<Ywych i e'P'olci. Są oni _ śwja- zkirw~ ntabwyo raI dru~ KZlec 'la

M
· a- kły s'Peojlailną zsooLn.ość bioegal1li.a w ko ęca s:~oJeł 1J~erząZ I ab, a Z!-e~ 

które przem.ijaią ta.k jak zły wi- dOlm. ością świal!a. Ka.ż.dy z nich ;d- ,m ~es' ezw~g ę .me. rum. ac- Ó'llko po ~eZ1dJnń i po chodI1fi.ku. / prZY5'"" 1:U o. S1ę, ao s~~owa. 
h t _.11_ klewJcz, taką Jest Zoija StrYjeńska Spil'lZJe.dawca tlIakręcał J"e od I1alIlJa łem t.o os.obiśccre. Lecz. Wld2'Jałem 

c e~ pUS ytIlIl. .zW:ber,ml::'Ul1(l. w SIWeJ twórczosc; 1 I r6 ak Łowi k k 
,PllS.arz ten,. He~y E-:an's, dal s2'JC'zeble rozwoju i przemian, form (Lustracje do "Bajek" Homola,cza do wu.eC!2'Jora, opowiadał pubHcz.no- j W'11Il,eż.) ten cz ,e S

I
2'Jors·t o 

hteratu,rze CliIlJglelskle') ksnążlkę bar duchowych, w których kmj, czfo- lub do "Monachomachji" Kra;si.c- &ci o "CZJM1Ującyc:h zsalbawkac,h I rozk.azsał t;nałe~ roba~ow! 'l6[ść 
dZlo cenną, mąd!rą, wzniosłą i głę- wielk i c.z.!lIS t1"WaJją. kie~o l, I pI1zys z;łoś cli" , i SlpTZ1edJawał od cza- I dMlelJ, POl1lil'ewaz, 1Jet'słJMLI.a wndok ;n-
boką. K . 'ki te . d Nie będzJemy tu wyHczać ksią- SIU dlO CUSU j.ed.n.ą sztukę. TrudJno nyun. prZle.chodn~omj ~em nrupe!W-

"p.1"aw~ cLo życia ksiąŻiki" zawie- złe~ląi dob~e!~~~~d~d~'~~ żek polecać te czy il1Jlle: jest to u'W1i,erzyć. jalk te k,omkrbne, koloro- l no, ~e an~ kaJI'e'~a, ail1JI SJP1'Zedaw..­
r:a w SObI~ s,zereg uwal! ,krytycz-. lu~ą l' du<'.zą "",,,,, .... "',,, OZł'OWI'c .. {a ra,c~ej zadaniem artystycz.nej re- w-e bLasZ!k~ 2'Jllliemńły cały przyHa- tCzy.I1f ~,ruz,et, '~iDIl, pro.stytutk.a . , W'~a. 

h bt 1 h ł "r~-"''''''' · kI • <1 d k' 'k' ° t cz;ający obraz rogu uDicy. Czy auta <e me z,auwa'zyLI dZIecka, Wldzua-
nyc , su e nyc Q w:spo czesne) epoki" k' a~y 11 propa .. an y Sdlą~ Ik' . . ak: nie .a..1~ OIbecn.ie wolill~eń? CZYI łOO1 roM.elka, że ani g,idd'zil/lltz, ani. 
kulturze i cywi'Hz.a.c;i, o głębokim' " lel c-e owej propagan 'Zle SląZ 1 r """'. .,' ł . k kt~- . l 

k . . ł .. Słowa mądre pełne do tOJeu dl d' k ,. d toom'WlaJ'e me dZ'W'onlą Jak d'ZI"Vlon- cz om'e, UII,ego uwa.za'llem 2la 
ryzysle , o prze amywanm S'lę no- , . ',. , ~' - a Zlec a powmm wy awcy po- , k' ~_ ' . ,~ ? A . ., t lk detektywa woale SIi·ę ruie m 'br7V 

wY'oh wartości, które dopbro idą, stwa l p~aga... SWla.~c;»:t;OSOl tego, myślleć 1 'K'OIsCUleume moze m1 snę y Ol l' . ' .,.. . -.J-
, czem L'01ą k Je t d '. " '-Ik •. ~.,.f.a ·e. A' "'~ nla.new""" WilI'dzl',a m,a II .. D.WJe. pr:zytpaoloł1k1 kłÓC!l,ły SIę, 

wrelS zcle o znaczeniu l'St'otnem ! Kw z a s Z1S1aJ) , a cze-n Byłby to naitadnre)szy podarek łUi:1 VY

k 
y'U l I'fk 'l...... ..l,. "IV, zlodm'eJ k~es2'Jonkl()Wy, llauwatyłem 

książlkti. być powiilllna. Pod tym kątem wi- dl d' .. ł ł' ,em: la' <el ,a, s?f'ze'UIi:I'WCZY'DlI ga- ,. . b' . 
T d.z . " t b k'" a ZleCI l ca ego spo eczenstwa. t t t "k ,. .L_l· to poźmetJ Dla SIO I,e samym, n:1IP 

'
en właśtllie fragment n,ratlnp .. li- ema, sp,orr.z.ec . Il"zela na ' ,S~ąT.· ,{1 I;z;e , pros y UI~ a, - uslmcre.clIl,ć1I.lcr SIę, ł '1.' L. _" N' 

b 
y 1; dla d h D M. K ' l" 'l l' ' prz,eptllS'z,cz'a pomys~1lJe~ Ol!..l1U.Jl. 106 ysmy pTZytoCzyć, jlako twórc;:;y . zl:ec~a l n:a liC z~cZle:nll'e. u- • CI,eslzy 11 sa,ę, mys, 'e'/1 pewno c· S'WiO- , dl g kał gd :cI edl 

pogląd oosarza: w okrelf5!i'e niezd:o- sze d211~'c1 są Jak kWIaty, Jak 'lub- i'ej mł'oldlOśd. WÓWCZo'M. .macze·j s·o- r ~ Ot c..ZJeJ . dmi ydna. SZl~ po. 
"/ej p06,oni za sen Ciją , która me t eln.e J?ł:ltki róży, które wię,duć!: i ' bile wyob!1aiŻlaJ.i daJszy ciąg <'we~o IC.Jam l Zła.zą a ł o s~ wcy 
om!l!l ęł,a nawet książek i vrydaw- I u?ychaJą .pod brutalnem dOlkn'ę- żyo:la. Ale ~a widzńlruł'e{ffi ;'eI~zcze jI):atelllltu przemY's. owe·go. te?Jllam 
ni'::'b~ cLzLecięcych, w tym okresi:;, l c:em .... ZIarno, ~t6t; p.ada w ~u- ANEGDOTY. ~~Lbył to ~by sen, La m?ż.ehcłud· ł ~~ot~~:~kwb;g: aJ't!~~z~~ 
zdaru-e.m n.asZetll, trzeba s,ohie U_ I s~e ~ecka mUSI byc z,drowe, oy LITERACKIE. 1: Q ę;K1kIl y, m<JIZt

h 
de 'łoZltero eltil1!! Ol .ot· w~e:k Złe Ziwi,erząrt'koamń cie miał ta-

przy t omnd Ć, jaki być wdnńen sto- I saew 1 I')lon mógł być pIękny. czyi , pil'2'Jec, 'o Im ZJe SIWOJą mat ą k.', tl. .J. _.J. • ł ·.J,-"ć 
k 

'II , M tk ._ le6 0 UJOWuuU, mu.slla QOJeI)S, • 
snm,e nasz do książki, zwłaszcza Czy ks1ąilki taki'e są dzisiaj? Pewnego dnia na tarasie k.aJwiarru. z prZJ~z "mój rog, a: a. zapawzY-lmoźe nawe1 ZaJPłia.oił korurę. 
za~ do książki, przezmaczonej dL:l Mało ich jesił w każdym ralciJe, bo oczami z~róconeml na nIebo siedział ~a SIl,ę w ołkruo z k'onJekcoą dam'Ską'l 
dZlecka. wydawcy pomimo wszystko liczą VlIl1ers. pogrążony w marzenIa~h. Wtem ł a c<hlo:plec s'bam~ł O'h~k c:zA:·aw.iek·a Maiły dhł~ec w C7Je.~ u-

IINieje.dnl()łkrotnle zadaąę sobile ' się. w pieTWszy.m rzędZlie z .wyda- na Jego ramIeniu svoczę.fa dłoń ma.;ome-,I ~. Z'Wlerhlątlkamb •. E~cl,a~bym" al~Y- brta,ntu Wlfóci~ po. OO~I\., tym ra­
pyta,nLe: la/k.ili sens ma to W'SiZyS-t- wruct:,,~m , k~or~ szybko Sl'ę roz- go., który tamtędy przecbod:dł. sc;e mo~. te,~o ~ 'Z1O aczyc, o-.ZJem ez ~ j me WI .'LąC cz.a.rt?" 
ko, co Sl'ę n.1·"',ze? Te ".s',zyst,kl·e chocLm 1 chęt.IlJle lest, czyta,ne, Kry- ,JIel" _ rzekł nlel~rtunny przecbo- I WI,em DlI~ moz,1lla opiIJS,ać te~.o, c~ W1'!e~o l'Ia)u -;- posmut,m~ł; ~ł) 'W1-

1:' " .. • • " • p·ochodJm od Boga. T.ak paękny 1 d:~em całlciJem 'W)'AŹID4Ie. Czy 
<ksliąż·k.j" które wciąż się ukazują, ; zy~ gospodar:ozy ,~e oml1lI1.ął te~o dzen, "be, V!lI;ICrs, za'wsze_ l, kreśląc ł (;W. t . b' t lk ł . k tak ł? 
c.OIdzień, na całym św~ede. Cóz' - dz1ału wytwo,rc.zosC!l.I: trzeba da- palcem tinlę spJ'ralną, chciał u.symbołłro- kt~:! y . m~~ Yt

C Y'~ '!le CZ.c.,OWI':'Z' ł p ~ 
) t Vl y nie vatKlOS 1J lowall r S'2'J uf ~"" I ._,1.. lo 

znaczą one w tym właśni<e okre- '~czy ta:rue, mezawlsze prze- wać wzlot myśU) która się gubi w ohlo- \1 k' 'wod .' Z oaołClIll odda l mów 'WSZy"'''''''O '2lOSltClJlO po sta,.. 
sie czasu iaki obec-ni'e my prze- to dOIbre, ktore prędko ZlOStaną kach. ~eq Y zY'c~ , - remu: koalek.a 00 bruku, w:teoz.nde 
żrw.amy?' Ja!k~ż jesl! ich wpływ i l'OZlkupione, a w ten sposób 2'JWra- VlIllers spojrza'! nań nic nie widzącym n:ble~_,~aotrMł Y w <,'Ld7iWm ochrypndęt.a, SlprredJawczyn.i g·azet 
d ziałanie? Czy u.osiadają te WSt'Y~t en się włożony w wydawnictwo. a I lekko wystrasrony.m wzrokiem. __ A U I1.anK·u, cha w,es;oe, a I~ n V 1 P l"ooŁytu tka. Świ'Cltłne morze mi­
l':e -::; oWle"'ci ; oweJ,. ' -, f,ćł!k dzisiaj potrzebny, kapi.fa,ł go- pan _ odpowIedzIał I:łucbym głosem, a IW~z.ne w. ~MlJł le ~~~el aw~y. .a ł·ości me failiowało na rogu, cLusze 

Ó k 
lelKa Z1rup'om·!1J1oa o mUlI'U'e.rcz,e) WOJ- 1 ..1~L' " '1 . 1. __ ! 

nila i poe Zlie ;'atkąś mis;"? Kt6.ż n"- t wowy. pau, zawsze_ !. kreśląc te sa,mą UnJę . _.J. • Ił t' ~ .J_~"" UWLlKll.e s~ęp'n Y SIl'ę o .KJalllJl'etlIIle mu-
I I ''< .... Il!1:e spr~l;!IUIa'w"'zyuu 5az,e lla>:oUJU..~ . ł' . ł' 

kazu je p'is.a~·zom tworzyć ," Ale ni.e zawsze chodzi o sumien- spiralną, wskaza~ zakończenIe lej na Do.- 'łJTVI ' ływaJba kbamJI:iWe tyWły a ry [~y SILę • .o. rogI w 11.c; .~ 
N " . . ' 'd l' . ziómie ziemi ," T'WO • '2'JSJWI$IZle SIę talk d'ZloClJe w M'SzyQll 

d ć a 'd' ' anl~ dteź sthax>a;m snctę so~ ;e , nosc wy awcy, a e 1 o ~amego p.t- • • 'II. prostytrutkNa ~~od\~~łaL~dz' łąb~ dzidcioh mia.st&Clh, Leoz 1a t ty, hAl-
a o p ome , c ,oc o POWll'- j sarza. W oLn,ość , aCUl.'ruO 'lJ.u1l JJU ruJe, Vl'o. '2'JUlk woi ż na n.owo dztec 

dzieć .:la nie zupełnie ściśle . jest Tylko ludzie głęboko kochaiący Pewien cudzoziemiec zapytał VilIlers'a: idh CiorCliZ W'i.ęcery: 'statt'zy i młodZJi., b' Si amy ul' ą D 'eck~ cud 
rz,:czą niepOiIIl!ernle trudną. I dZ1eci i znający ich sł.odki e du- "Wsza,k pan znał dobrze Rysza1'da Wag- do~~ 1.t1Ji, - w~zyscy Z1atrlrmy- e z;: s[~g~am f~~eJk.a~~a'le r~dkl~ 

Copra wda, minwłrowue i dyplo- , szycZlki - dać mogą książki dobre, nera, czy był ()11 miłym w rozmowie?" w~II'I SIę l ł'W'orZytld ikIrąg doo~.oła prz,eC'hocLm ktoś., kito ie spoSltrz-ega. 
mad p odczrus uroczystości potra- w których będzie wysiłek rzetelny "Czy Etna może być miłą w rQzmQwie?" dzvocka., dookoł,a tego cudu. \j'!,eł- l 

fią dOlŚć dużo i dość ładnie mówić i trud celowy. - - odpowiedzIał Villiers. d:z:riJrurz nie myśLał il\llŻ o nowych pla- Ery'" G. 

LUDWIK HIRSZFELD. 
dni wesołych i SIIllutnych, poczy- go i uc ZUcń,OW ego. N1echai nikt się mężczyzn! Można wszsa.k nie wiem CzalS w ~u 24 I!rodnńa. pomiędZY 
ruIIjąc od oozm,a,cz-enia kogoś 00 koo nie zraża tem, że w tym P'l'ospe~- jak kochać swoją małżonkę, ale 15 - 7 ~m. 

• kursie a kQńcząc na mianlowaniu cle wyrażamy się językiem kupie<: jakże się tu domyśleć, te marzy 0- Ażeby . ni-e psuć pocLrui:osłeg·o na-

Prospeht pana,~ 1'adc;ą p~ radcy~ , l kim. Wł'aście o ~ nam chodzi. na na gwri:azdkę o elek~l'ycznym skoju świąteClZJllego - zała,twia­n Jesl.t kt'Os poscrada duzo looow , W c.zsa.sa.ch, kIedy ws,zys't,k·o zo-1 termoforze 1 nOlwym d:zJi.adłku do ! my sprawę ooleżn-oścl po świętach 
tow. akc. podarunków l.otery.jnych, od.da.j.e te na p'l"ZIe.cho- stało zmeohatt'lliZlowane i uPTzemy- orzechów? I cóż na miłość Boską, ale pod jednym warunkiem: za go­

waJI1li'e dLa kontrom. P'OSliadaCZ ka- słow1one, wydJaJj.e sńę poprostu oHaTawać s,tarelj oi'otoe, która PO-\ tówkę W żadne we5ele nie wda.-
j powinszowań. mienmcy oddaje swój dom pod za- śmJ.eSłZlle, Źle sp.rawy uczuci<Ywe siada tak słabe zęby, że m-e może jemy ~ię ta,k daleko me sięga już 

(M) Nie zważruj~ na S'ttagnację, r.ząd admin.ilSltratora, gdyż niemo- zw1ąa;ane z żyd<em rod71imnem i to- już ocemć tortu ś.w1ąŁecznego? - n.aSiza d~brodus.znoŚć. Pośród im .. 
brak gotóWlki i złe konjunktury, żliwe;est ws'zystJko robić samemu. warZ)"S'kiem, wciąż tes~, jeśli Z chwilą pow,stania nasze·go towa I nych OIdclzJi:a.łów na.sze~o p1'ZedSlię·, 
pOlstanowtiło gr011'o lucLZJi. haordzo ru I tak samo okazuje się llIiez,będ- się W'OLn~ ~ak wyrazić, kierowane rzystw~ przemieni się ten dę~ki, biorstwa należy wym1e'11lić ł"Tzede­
chLi'WY'oh i zdol:nych do W\Slzystkie ne d1a :VS'P6łc'z~s~ego czł'OWleka, są ~OS'W'lOO~ą I?etodą pra<:y rę- kl?p~thwy. okres .~. prawdZIWY wszystldem oddzi:ał powinszawań 
go zał,ożyć 'W1iel'kIDe przedsiębior- pochłtOlIlłlęte~.o ClęZ'ką waL~ą. o byt. czneJ chałupnnc2!el. . raj ZJle ms'1ci , oczywtSCle . tylko dla l na wszelkle oko 11'C w ości. Dostu­
stWlO. I choć minęłla bezpowrotnie aby pow1erzył . admimdLs;łiracJę W obecny~h czasaC'h .. ws.zy~t~o członków nasze~o od:d:zWału roda- czarny natchIllionych mówcÓw, pię 
maJIll;a zaJldadania tOWla'l"zyS'tw aok- ~ch ~pr~w u;;zUC11owych 1 0150- sp~o:w,a~~a Sd,ę d.o k~estja 1?lenlęz- runk?weg?: Ydzlało.wlec na~z mo- I kne wiązaruki kwiatów, arty.stycz­
cyjnych i pr.ze.d:sięOOorstw, nńe od- hlstyoo 1~I\lOOlUS dobrze w tym .ce- neJ l )esh tylko nas·l. u~~ło~cy ż~. Me WYjSC wcale z .domu 1 ~pe.ł: ! nri.e wykonane ad:resy, robione 
stms,za .n~ byrua;jnmiJej ~Ik, ~_ lu zOO"gam.rowan.eanu .prz.edsIęb~, or- ~obędą oostat~czną ilosc .goto:w: t;Ic, przy tern ws'zystkle ObOWląZ.K1 przez pi.eTWsIZOI1'zędatych, pows~e­
ufama II ządzy s:peIkuIJaJCi)l1 wsrod <Stwu. Dlatego t~:ż zakładamy n.a: kI na ~pła,ceIlłl~ nam ~1~ZytOSC1, sWląte,czne. chnie cenionych malarzy s'zyldow, 
publiczllOŚoi.. Przeciw.DJi.e, uważa- sze ,,,t,aw. a'~~J11e POIdrurunJkÓW. l uzyskają :"szelkle u.czu:C1,a 1 nastro- Wystarczy, jeśli wype'łni dokład dzi'eci teatralne do wygłas'zania 
my nawet, że zgl1liłe stosunki obe- p?wtal®ZoOWań, któ;e ~aw~le Je 1M o Wil-el.~ k~rzystnn'e:)s'zych wa- nie. dostarczony przez nClJS blan- wie'I'iSzy na uroczystościach fami­
cne stanowią trwałą podstawę dJII m'e T02lpOTządza wlletacim. kaJ>1tŁa- runkach .":'Il~zeLi dotych<:za.s.. kiet podartmkowy. N!lIStępujące da litjnych. JeśLi jakdJś OIbywatel ni 
naJSzego pr~ęwzńęcia.. łem o?ro~owym, lecz p'OSIla~ 01- OCZYWILScIe ty~o męzczyilll mo ne są nam potrzebne o os,obie, kt6 stąd l1Iiż zowąd .rostanie ude:koro-

Ooratz garSl2'le i oiężSlZe czasy, roz br~e Ciche ~ze-:wr uczuć 1 na- gą być czł~~ . naJSize~o tow~- rą należy obdM'zyć: imię i nazwI- : wany orderem lub zaszczycony tyJ 
d:ra.źllli.enie li nerwowość oga.TDJ1ają- &trO!Ol rT.ze.ds.ię~orstwo to ~- ~t~a~ nte ~le.ruJemy t'd byk)- skOl. imię zdrobniałe, p'ieszcrotliwe, : tulem, podejmujemy się ku OIgólne­
ca lu&zń _ S<pl"a'WłiaJją, ~ człowiek P?Wta • ~zwa:u owo. ~a5~- ~J IlJlIe~aWILS~ w~g ~ e~ ~- ofiojaLny i pmwdziwy Wli.-ek, s.tan mu zdumieniu wykryć powody, dla 
ooraz to trudniej zdobywa . się na ~om chw:h .. C~z J.tanO'~'1 ~rtę t"j biet k tJ:te<DlY Je4naJt~:e, ~=! testdes~ rodztnny (paill.Ila, zamężna, rozwód i których ooleż:ały mu się te odzna.-
zajęcie się sprawami, ZWliązam.emi 6? ~b6an~a k.c.lemoznWos .J":7P~ my .od .om ~llepo~ltZelT~,.1:. ~z; kal, zawód, wykształc emle , stałe ; czenia. . 

• Ił '- +.. • DJetlllIa o oW1ĄZ vW. - llIZJlSlleJ- OIlle )e ytue mys ą o edo ~alU ' . . . d' t 
z le6 0 prywa=em .. ,'ClIeID1. h czaiSlaoh k' d 1 cLzVe nao- h" . '" . 'lłd ccrerpcr1ema, wymagaJąc-e 'Je y, l O- Nasz odd.zvał kondolencyjny roz-

C Ż ~- Ił Ć d ł S'zyC , 1e y U sprawa c l me zaPOIl11iIllaJą nI5 y: dzaJ' zailIlteres'OWlań zaiSlady mHIJst b' k 1 k . 
. zy mOl.lUJa wymajl;!'- o oz <>: gół ahętnie zapomin.rują Q tern, iJe raoz.ej Z8Jpomną nieraz o wiernoś- .. ' . . ',' p·orządza ol TzytnIą o e CJą zu· 

WIl.eka, /który spetkulu~ walutą l są wil11Inń swoim wierzycieltOlIll, nie ci małżeńslki'0j, _żeli o dniu ślu- ki l mne znaki s'ZC'zegó1ne. pełni-e nowych, ni~używanYC,h wy-
d:rzy pr,zoo każdym. dn:iem ~ła- są WlSiZak w stanńe pamiętać o tem, bu. Jeśli małronka jest zamiłowaną rruzów współCZUCIa, nadaJący~b 
ty, a by przypomnd.ał ,soble na c,o są wd:nnń swojej małżonce. Po- PoniJżej podajemy krótki opis or sportsmenką przysyłamy jei dwa się do 1hstów i .depesz, redaguje 
CZ!lIS. o d11l1lU ~!~go s~'U:~,. Ol u- szc.zególny crlowiek zwykle o tern gan:i.zacji naszego przeds:ięhiorstwa dyski i foki, tlIiletresowan-e, lecz w p<?mysłowe napillSy na sz.a;fach 
!l"~z,~a~h te s crowe" o liffil1e.nrun.ach zrupom1ma. nasze prZJedsiębiorstwo którego powstanie na.srtąpi wów- postaci SlPortowego futell'lka do ja- w~e~ców.' uc~y s~~ch cz~orukow u­
C1?C1 1 mnych t,~ p.o~bnych ,,'ter pamięta o w:s'zyst1ci.em i wykony- czas gdy okaże się gwałtowna po- zdy na rutil"tach. Starą, wie.CZOle n:teJętneJ ~azyłosCl z rnehos'zczy­
mmach płahnos01 zyota cocLzlen- WIa WlSzysbko DI8. OZ8.5. Dostarcza tr2!eba jeg,o istndenia: zdru;e się, że Iniezadowoloną Cu.ot!kę, która o ka. I k~er:t; nad lego. ,()~waTtym g'l"OIh~m, 
ne~o? .. . na żądanie swych udziałowc6w będme to na dwa tygodnde przed żdym prezencie mówi: "Czyż nie I cIocliaŻ t~ za zyOl!a był mu O~Olęt-

Owe u.chybl~~a Pl"~a.dzą, ,a~ wSlzystko: pamięć, takt, gust, dow- świętami Bożego NarOlchemda. I w1cLzi.ałam teg'o Illa ost.atmń'elj wieI- ny lub nteosym~tyo1J?Y. P()Sn~3.-
n.rus,l?~cza doswladcreThl1e, do. nil;l- cip i jruk sądzńć moż.nJa.z dotyochcza Wyd~e mi się, że i ZJa leJ>S'zych kiej wyprzedaży? - obcLanamy my wlaJSnych hf,eratow, ,arlystow, 
groz,Dlle'fso/ch zaburzeń.w pOlzyl.:1U slowego grona ucreSlhnJilk6w - za- czasów d<!l"es ten tylJko przez przy najstClJrszym kap el UIS'zem , który ma I wła&I?-e sklepy, adw~katow 1 sądy 
~ałzeńsklem, gdy~ ~ome n;a,~ał~a lety te są bard210 P;OOrulci'WlalD.e. ZW)"Cmjemle i suggestję tlialZ'f'wali- my na skł,ad:z:ie, gdyż tyt1ko ten pre I PokOl)U: ~~a.c~y SI1~ ~ a,peI.em do 
Slę, w!edy . okaZJa do uozynteUl~ PodejmUij'emy S1ę wykonywać Ś1ny przyjemnym: odgadywa:nńte ta- zent, który się nie podoba, spra_ ~Zel~o~.e, . pt.lbl'Dc'2'JIlłoSOl, 'PlO ZaJZ..'lA­
męZlOWl tys,1ącznych wyrzut6w 1 v.;szysbko "to, 00 ba!k utrudnIia ży- jemnych jak i jawnre wygłasza- wńa jej przyjemność. Za małą do- }otru":DJ'U So1~ z n;a~ym p,ros.pcddcI?-' 
w,:mówek na szeroką s~aJę p.~czy I Cle prywatne. N.ClJSze t OIWIrurzystwo, nych życ.z-eń, wybór odpow1ednich płatą stajemy się maswcami d'UfSzy aby Jakna.;hcZJIllie") 2lC1J?bSywał.a SIę 
naJąc od b.ra,ku taJktu 1 uwa~t, a l obdaTOwuje, w1.n:s'Ztli1e, konkoluiej podaru.llIków (przed Bożem Naro- lud~kiei, głęboldmi psycholo~ami. na członJk6w L~zeg.o f.OWlld"ZJ5twll 
k?ńcząc na braku miłośc! i .szorst- jes.feśmy na żądarrie "Mei2l11liernie dze.n.iem ws,zystko j~st oopawied- ktoozy odg~dur.ą ws..."'YStko. Jesteś- dop~ ~e.'l.W.zc ~ ~O\4T .f~:tr.te two 
klID, ,~rutal?ym uspos·oblemu, I urrudowanń lub głęboko przejęd. nie, potem ni,c się nie tlladaJ;e), po- my również św,ie:nymi ekspedyto- ,rz~'rua S1ę: Pl'~e~ s'WuęLanlll to ~kr~ 

Któz m.oze . ~rzy roz!egłych sto- Nic co ludJzj}cl~, nie jest Iloa:.ll obce, goń za tanńem i dobrean kupnem, I rc.mi, ktÓirzy cIhają o oGPffiVfi<ednie n'aiJ{'l~'pow!:1~~JSlZY 00 lrorzy"m,,-:;ta. 
s~nkach rod,~nny~h 1 .toWlarzys- ża.dn.a obłuda nń'e jest dJa lli8JS zbyt chęć UlSJJna pomys.łowe&o zestawie opalklCJlw..:tcie świątecme, dołącza- ' z. łztaŁc'tl1ntosCl :n::ilSze~o P:mOOstę-­
k~ch p.r?WadZ1 C ew'cl~n,oJę ,W'szyst- . wieI.ka, jesteśmy czynni we wszY-j ruiJa i ofi.an:owalIllia prezentu - ia~ \ ją,c gałąz;kę choiny, złote nici i do- bi:or&v~.ra. 
klch cLrui u,roczys,tyoo l pamlętnych, I stkiioh dz.i.e·~h życia duchowe- lcież to okropne (lft.a W!ięk SlZ ości l w~ kutJ i ~t'czam,. ~t 



P. L. de GUlUerL 

KLEJNOTY. 
Złobn6cy m-attlIOuscy wydaJlii bal 

pod '!lIazwą "Fetysze". Olm-eś~e'M~ 
t,o ielSt ohyba nai,prymi,ry,w.ruiel;IDzą 

ra'Ciją bytu kl'eJ)notów, gdyż kobi>ety 
ClZa'sÓlW zami.er.zc.hłydh, nosiły aml\l­
kity., II1IaIszyijllliki z Ioości., z 'Piór pta­
ków I1Ji.etyle dJlia o.uiloby, i~e dJ1ia 0-

brony ptt"2Ied ~i du:ooilllDlli', 

JUiŻ w Iraku 1292 ist:nń.ruły m1atttl! 
zł otnrlłk6w i SIIl)'IC er.zy. Idh aJl'IC y' 
dzieła - Ibo kJejlI1lvty ~e~e JJu,o 
pierści-enli,e biskup1e.. 

W XIII wdoe«l\l f-abrykowaallO f,ał­
szywe kiLelinoty z <:f.r.ogocelllIl'Y'ch ~a 
miew. KOClwkowilla affilM'1ow)'lwak 
swoim wybrramJkom prusy skól'za.n1e, 
'V>}"s.a1dz.am,e drogimi kamienr.Jam.1, 
ktÓI'le n~o pruslaJlllli mi,ości. 

Wore,clZJlci dlo zlb~e:r'UIlliJa oj. .. łml\lJŻny 
były ozdohj,oIlJe ~Lelinotami i za.stt.ę­
poQlw8Jły lcielSiZ e nie , podw,lązk.i u­
piększano &o~imi kami.oo.itcUD:i, -
PodwńąZlki LZJ8Jbe~lQ baJWlaJl"s!ciei w 
roku 1387 były U'obi.one z kiku 
um:M złota pOSlI"ebrza.ruetg,o ooaz ~d 

MODNY "EGLIZ. 

wabiu, zruhaJtoWlaIleg1o wet'lSetarui Sp6d pod suknie w rodzaju 
. . . "combiaaison". 

Is:bna orgJaklOSlZbOWlIlloscl pa,n,.)' T -~- b' .<..3' .3_ 

N 
en:sIKom lJIlJowany SIP'IJU ~osllJa .. ..iJiJ 

wała w epooe rene.:,anslu. vsrono piękt."lą Hnip I 'esł n,iezmdoe:rn;e SIZ\' . 

je w5izęd:zie, na d'ele, na kdżcLei kowny i ele,g~dd; j.est to p~ąc1J'" 
od.zi,cży , n':a,wet rożańce błvsZlCza. nae s,tamka ZJe s-pócLnJc7Jką. 
ły od kl:ednotów. Ry:t,OWIQ.'iJctwo tl!'l. BaroZlo piJękn11e wygląda, w wy-

d h l h t ~ k,MbaJtlIiiu z blado n~ebi>elsadego c:t"-~ Ir'og,oce.runyc1 meta ,aJC Si WOT'LV. r, .3, h' .3, 1..!. • .3 __ 1-. . , " pP. ue o ~ne, (')Z:QJo[]llOneą QlrUJKOWI;t 

rówlruleż 1]'IC1le porLr>e1ow, RZJezbl nym deooIl'iem w tonie mśm(.,CJWyrn, 
s:ię kamee onaz dl og,i,e kia:ndenle. J'lkJo srtTój słlUJżą wąJSłlde wsŁąŹlecb­
Pj,e.rśderui,e cyze1low,ane k,:yją w ki morowe kotoru wiliś1lJi'Olwego. _ ... 
sobie pachna,dlł,a lwb ... troci7..r.ę, fitn. Spódn~clZlkę ł~~ się ze sta:lilld,em, 

. . M ' sz.erolcim matt1s2JCz,onym pa:Slt:.m, w 
rentyns~a rod2Jl!1lIa ,ed"Y'~eUJSIZ!ow który wciągnlięta )eM 'WlS'tążka, 2J~-
wchodz! w modę· WSlZ)'lStl1{1ie koblic siJos.owam.a do całości i prl!efWlią;z~­
t.y noslzą pedy rÓWl!lej wiellroścL. M na boku w d1llŻą kdkMdę· Drug~ 
GabrleUa d'ES'til'ees nOM tyllko ;,z_rystmelk p4':redJ.~,taJWia aarnę '\. sbr.:lj 
den kokzY'k, ruaIŚ11a,dn.tó>e yą me1e n'Y"l sZJ1a{l"~lw Z ,,'WllOUJr dhd&foa" 

. , koJoru błękiJtJoogoj SlZ'Ia.f1"ok p.t'1zy-
kobllet. Z tyoh C,ZdJSO'W po~hod:zą hraJtly je,git grol'JJOS,trui'ami., a J'oo'ttv-
!·ollckcje po; e.dyńcz.yeh kolczyków Sltlrujny blękiJt mateniailiu oźywila.:ą 
B'·a,n,sOIJetki nOlSz,ono IWÓWCZi3IS w pięiknWe lllJalllow!attlIe mot)'lwy kwaato 
formie łańcus.zka, zatk,ooClZlO'le,go 0- we, utrzymrurue w }al5nrydh i ży,wyd, 

ł k N ł brurwruch. 
p:ra wną w Zi oto 'ameą. a alIkl.l 
s7.ka,ch W1ilS'7..ą z,e~ail'ki w form~e j1a.i.. BIELIZ"A. 
ka lub mi,~daita. KataTzyma cLe Me­
dids lśnił.a od. kllejIltotów, a ~aski 
Q,TOg; ch hm6eni haJl1IllioruiZJoWlCl!by z 
baI'lwami sl\lkiJem. 

Za pall1,owMlliJa Henry1ka IV ubie­
!',amo ci'ę s k'l'lom,nńle i nńlŻ La c f...8ISbv' 
r,ell1e'Sla'rus'11. 

Prześliiozm.y efekt wywoły!Wały 
IIllÓ.szY'iniJkJ n.os.ron.e na citemnych 
slUkni,aoo, p.1'1Z')"bran)"oh białemó. kOo-

I ronkaJffili. Lud.7JDe tej elpolci koohaH 
kleljlnoty, a król odbywał cłlbu..gie n.d.­

rady Zje SiWymi złot<Illilkamu., roz­
trZąlSIClJjąC kwe.soli>e wytkOll1taJ1liJa rol­
nych preo}o:z6w. 

W S'Clhód i rynki wlenedcie dostar 
cz,aJy kosztownych rzeczy. tka..IlJ;Q 
tety prooodZJi'W'Ilieti t.a.ńC'U.Slzlrowej re· 
boty ok,rąWy p,arokrotnń.e ram1,", 
femn.ua.sy, oZldohlon.e mloo~w)',on.arui 

wysadlzanym.i kamiOOJiami, mb ka­
meą poś'1"odku. Kle.jnoty są ma .. 
'>ywne oj poł)'lskują na w,c;~v.stlk~rClt 

cz.ęśdasch toaJ'ety. ZŁoo}J,wy &a n· 
tom e, mowt:,ą.c o pewnei damie 
wSipółcZlelSIlJeJj, powńia.da: Była tak 
Oba1'lC!1>OrlJa kLejnotami oraz sukil1ia· 
mi :7Je 2lłot.a li ISr1eIbna., że 1ą pir. .. 1'fbła­
':''':,l y i Ill'i,e pozwalały .chodzić. 

Prześliczny model do wykona­
nia z jedwabnego li'tton koloru 
mauve. Ozdobiony ażurkami i ma­
łemi tiulowemi fmlbalDlkamd. - Ra­
miączim U wstążki koloru f:oJeto­
wego (biskupi). Do wykonania mo­
delu wystarczy mir. 2.50 mal~rjału 
sze.rOkOŚCl 80 cm. 

SUKNIE l.'EATRALNE. 

'\ 

SUKHIA. 

I Szeroki sp6d z srebrzysto-sza. 
rego salin pokrywa wąska tunika 

J--~~*~~ '~4id:!~""" Ubranie z czarnego velours Man, 
kiety ozdobione taśmami z veloul': 

~_ .... . i guziczkami. 

P1eawsza z drrupella koloru Dla­

honiIu. Kołnń.erZ)'lk z tego samego 
materjału, mk'ończony lwa watką. 
Dłu~>e rękawy i pŁaski>e manJde­
ty. Model oglądany w teatnze Por­
te St. Marl1n. Druga, ogląd:ama w 
Bouffes PaJ1'lilsruetIllIleJS, bo sukcia z 
białego Ty'p$u, owobiJona haftem 
złotym. i nrue<bieskWm. Długi CiaISIa.­

que, ubmny gaJon..em za1haWbowa-

KOSTJUM Z TRZECH 
CZĘSCI. 

nym, z:rukrywa spódlDliJCi2Jkę pllirowa­
n.ą w odstępach. 

Trzecia z a.metysłowe!j crepe 
georgette o stamitcmu z:lekka bluz­
kowym, zaJkończonym drapowa­
nym paski>em z czerwonemi wy­
pustkami. Spócł.mozika pllńsowana 
tylko z pr:rodu i udratpowana w 
trzy~ 

BOGATY PŁASZCZ WIEw 
CzOROWY. 

(Troas pieces.) " (M) B1L1"Cb.!o nOSZOM są p lllSIZC !.' 

(M) KosiljlUJm t . ZIW. troiJ<; pwces l' " ak:sl~!t'll "Sa.Jaq~l>e". • 
hędzJ.e brurdro nosoorry w tym se~o.KollI'll1letr.z., wyłlO'g1 u rękawow I 

n:.e,. WydWlliailllY iest z wełny fanh- j' pwsa u d!O'ł~ tokowe. . 
zyjnelj we W\SZY'stlk:i'Cih odCJ..:!il111ach '. Przylbral!l11>e z czail'lIlte,go J''':!:lwah-a 
hroThZiOlW'ytch i s,z,aJryen. Wie1:kiem u \ ~Ire:~:nle:go haHm. . 
:,ozma,:ceni'em tY'Ch mocLnyc:1 kl(')sF'l KrO!! t,e,go pła.sZicza. J~sl\; p l os~':' 
mów j>elStf na1eżą'ca doń bauka z llekk,o I'I.oz:szelI'zal)ą'cy S'lę ku cało\-!', 
O1'ep'e de chline w ioruiJe 'l[l!::co ''i- ~Jl'l .ra~l1()<l1iaop'ad~ ~eI1e!!'yn,~3 k~ v­
śnd,el!IS'zym, przybraln.a futrem : sto" ;,WJ;lelr,c~I~:,a lXnVJ1Jl,e.zz al":~Mnllll 
nowtiącta Złe spódll1lką i żalkddŁm :~ .,Salaq1lie . 
łość bartho ha.rmondJjm.ą. POWyżS LV ----

"A RĘCE SPOCONE, 
WILGOTNE. 

KAPELUSZ. 

Mały klosz z Jedwabnego ye­
lours ,ubrany białą wstążką. uło­
żoną w drobne faMki. 

PUDERNICZKA. 

Pomysło'wa i prześliczna puder. 
niczka, wykonana w form~e antyo2 

l';'s.unek daje krój żakiietu pTOSt y ! 

wąsiki; ~ód!rui,ca ci.emn.a OŻ'ywiio'la 
jest wąskiemi 'DaJSz·f wikam1. z S.lar~­
go kas.ha.które p:11z-edn'aia edn~­
sLa,;n'ość t:n,'i i two~zą p· ,ęk. ~:a oz k­
hę. Ten $lam jasno-s,llary k.) or od 
n,anduiemy przy p alSlku , oraz pnv 
iilzeroki,ch wyłtoga!ch m.anIk~etów. 

(M) Zmieszać 70 gr. wody koloń- nego medal~on1.1 z p,ala1łtu, imitują-
skiej z 15 f.!r. bdladonny. Na;::erac ce~o ko§ć słonicwa. 
tą m~kstUIą ręce kilka razy dzien- . Dwa długie sznu~ki służą do za-
me. Poclz.em ooJ,eży sUSlzyć je pu- wieszerua tej oryginalnej puderrui.. 
drem ~ cZJ1ci na ręce. 
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H. LAFONT AINE. 
WybItny J)l'awnlk belgiJski. sena~, człooek zarzaoo UnJl 

międzyparlamentarneJ, członek rady Bigi n·arodów, H. La­
f()nta·i ne, był przez dłuższy czas profesorem prawa między­
namdowega na ooiwen;ytecle brukseł$kl!m. l przekQł1ań S()­

oiałlsta, należy do belgijskieJ parttił rObomlcze). 

Natomiast rozwiązanie kwes::i, jak I:apobiec walce 
o zdobycie rynków, nasuwa się .l8tnO ~}rzez się. l,aleiy 
znieść wszystkie barjery celne i uczynić ze świata jeden 
wielki, niepodzielny rynek zbytu i wymiany. Tego ro­
dzaju polityka ekonomiczna miałaby do zwalczenia nieu­
stępliwą opozycję I opór, podsycany przez egoizm naro­
dowy, który jest najbardziej może międzynarodową cechą 
czasów, w kt6rych żyjemy. 

Jak widać z tego, łdeje i środki, kt6re tu propaguJe, 
nie mogą liczyć w chwili obecnej na dobre przyjęcie. 
Jestem jednak głęboko przekonany, iż bez rozbrojenia mi­
litarnego oraz ekonomicznego nie ~oże być mowy o roz­
brojeniu moralnem. A Jednocześnie nie ulega kwesłji, iż 
w braku rozbrojenia moralnego będzie ;.lanować nad nami 
duch nieufności, nienawiści i zemsty. Ci, którzy chca 
ł mogą zaoszczędzić ludzkości ohydnej katasttcfy, przy­
gotowywanej w zaciszu laboratori6w chemicznych, powin­
uJ zdać sobie sprawę z ogromu odpowiedzialności, spoczy­
wającej na ich barkach. 

Przebłysk świadomości oświecił <lstatnią sesję ligi 
narodów. Ale fuż gęste mgły, dadciągające od strony 
Londynu i Tokio, przesłoniły ludziom Jasną perspektyw "f 
przyszłości. 

Byłem np. zaWSze zdania, ,ż arbitraż sam przez lifę 
nie może wystarczyć dla zapewnienia pokoju, ponieważ 
t r y b u n a ł r o z j e m c z y jest zawsze zmuszony 
decydować o soornych kwestjach, zanim l.dl.?tfnie zmlpnie 
podstawowe s t a t u s q u o. A s t a t u s q u o może być 
niesprawiedliwe. Prawo międzynarodowe w obecnem je­
go stadium rozwojowem nie jest wysłarczajt;ce do unor­
mowania bytu i pracy na teryłorja;:h Europy; nrzypuszcze­
nie zaś, iż trybunały, orzekające czy rozjemcze, mogą przy­
czynić się do rozwiązania wszystkich problematów poko­
jowych, byłoby tem samem. Co twierdzenie, że obecne pra­
wo międzynarodowe zapewnia wymiar sprawiedliwości. 
Tak jednak nie jest. 

Musimy wziąć w ręce choć część te; machiny, kt6rą 
posługiwano się dla osiągnięcia zmian - jak dotąd na dro­
dze wojny. 

Chcę chętnie wierzyć sam i potrzymać wiarę w sku. 
teczność protokułu genewskiego. Nie wydaie on mi się 
jednak stosownem narzędziem transfonnacji prawa mię­
dzynarodowego, ani prawodawstwa wogóle; inaczej mó­
wiąc, nie sądzę, aby w ten sposób można było osh~n~ć 
konstytucyjnie te zmiany, które dotąd wyrabywał tylko 
miecz wojny. Ale choć, jak powiedziałem. nie uzyskamy 
pokoju międzynarodowe!!o, pólfi nie uzysl{amy prawa do 
'mntrokwania tej nowej fUl'kcii miedzynarodowej, musi­
my tymczasem brcnić protokttłu genewskiel!o. ; 

Warun4i ustalenia nolroju sę zUJleb";"l iasne. W :<:u­
ropie musi być ,"'''rowIMizony pewien rodzai kodeksu dllł 

Czy nowy, świeży podmuch rozpędzi te m~ły, cn wszystlrich narndów, tak iżhv każdy naród, bez wz~ledu 

I też narody będą kroczyć dalej w ~ęstwie mroku ku prze- na stonień swej pote~i czy słabości. mó!$ł prowadzić dale' 
paści, kryjącej na dnie ruinę j rozpacz?" swa J1ospodąrke ekon(\miczną pod osłoną praw (bill ol 

i< BRUX! V' Titł"tsl, potlartych z1p.dnoczoną POte~a narod6w. Z~o-~ .l~ . .,5. d . . Je śl d t • d d Senator H. Lafontaine pisze nam w swym Iiścłe Z1wszy SIę na o re one prawo aws wo "'le zynaro o-
dn we, kt6re zap~wnjJ,.,hy Europie. iako całości, spolcotny 

z la 14-go b. m.: ' hyt i rf'zwój, musielihvśmy z~odzjć się na ustanowienie 
"Odpowiedź moja nie jest może dostosowana ściśle do trvbl'nałów, internrebJiacych te prawa oraz, prawdono-

treści ankiety "Głosu Polsldego", Jestem jed.nak z.dania, iż l -{';h~iz, sHv :o'broinef fak i SP"kcii karnych.~warantuią-
niezbędną jest rzecza wykazać cał~ doniosłość i rozcią~łf ŚĆ I t ych wvneł"i(>nie wyro.ku. W ten sam sposóh i orzy otży-
problematu rozbrojenia; opinja w tej kwestji jest niec·) ! ch. tv"" samych ś,.oolrów zanrowadzano snokói i porzą-

d . t P I t d···' ł ' l dek wewnEl.trz t~,,7.tJego kra1u i narOO1!. a nie wv~aie mi się, 
z eZOl1en owana. rocz ego wy al'} !Dl Sl~, 1Z p !lp.e Dia i aby biet1 wynadków rMnił sie bardzo w wymiarze mię-
się spory błąd, stawialąc na pierwszym planie kwestJę l cJzvnarodow"m od nlljsane~o powyżei. Obecnie w dane' 
rozbrojenia moralnego .. :.' • • l chwm. 1,1ważam jednpl( urzeczywisłn!4>n.ie tego planu za 

niet'lr<twdo"odobne, albowiem ponrzedza;ące i wanłnku-
ROZBROJEniE. \. G. BE.RNARD SHA W. iDce ~o roz"'roi~nie fa~tyczne mt'si być ooarte na zmody-

fikowaniu absolutne. suwerenności każde1!o z pa{i!i!tw ł na ,,cały świat, z wyjąttdem tych, którzy wierzą w woj­
nę nieustającą, potępia dziś rozprawy zbrojne po krwa­
wych doświadczeniach 1914-18 r. Wszys.:y zdają sobie 
sprawę z tego, iż nowa wojna była~y rzeczyw~ście ostał­
n.ią wojną, ponieważ zniszczyłaby Europę i pozbawiłahy 
ewentualnie zwycięzców odszkodowań. Stąd płynie kon­
kluzja: rozbrojenie jest konieczne l to Za wszelką cen~. 
Myślę o r o z b r o j e n j u, nie o częściowej redukcji zbro­
jeń. Niemożliwością byłoby poroz.Jmienie w 3prawie po­
dobnej redukcji zbrojeń, a nawet gdyby udało się zawrzeć 
konwencję odnośną, nie ulega kwestji, iż stałaby się ona 
wkrótce świstkiem papieru bez wartości. 

Otóż chodzi o to, czy rozbrojenie moralne ma po-I 
przedzać rozbrojenie militarne? To samo pytanie nasu­
wa się, gdy chodzi o rozbrojenie ekonomiczne, MojeDl 
zdaniem rozbrojenie moralne będzie tylko pcbożnem ży­
czeniem, dopóki granice będą strzeżone przez las bagne­
tów i taryf celnych. Jakżeż można spodziewać się zała­
go-dzenia nienawiści i uspokojenia., jeśU tysiące barjer 
j przeszkód tamuje swobodny obieg .. zeczy i ludzi, jeśU 
każdej chwili każdy cudzoziemiec może się przem~enić 
w żołnierza, gotowego do walki? 

W danej chwili, pomimo braku ratyfikacji na margi­
nesie protokułu genewskiego, wojna musi być zakwalifi­
kowana jako zbrodnia, a to w myśl i zgodnie z treścią de-

lna.komlty pIsarz I dramaturg, ld6rego ,,św. Joanna" oble- r>1fraruczeJ'lht jej przez kodeks międzynarodowy (Common 
ga sceny całego świata, autor .. PIgmaJ!ooa", "Metuzalema" law or code). 
etc., posiada Jeszcze drugIe oblicze -:- społecznIka I socJall- SądZf~. iż obecnie najwiekszą PTzeszkoda natury mo­
sty, Jako czynny członek PabIan S').Clety ora,>; Labour parbf1Y,' faJnej w dziele utrwalenia pokoju jest ten r"dzaj nacjona­
bierze B. Shaw udział w życiu polltycznem Angli!, w pu - !izmu, który nazwałbym antispołecznym. Nie należę by-
Cystyce. i najmniej do przeciwników poczucia narodowego, ale ten 

I rodzaj nacjonalizmu jest zaprzeczeniem wartości moralne! 
nacjonalizmu wogóle i w szczególe. 

Czy nacjonalista jest gotów przyznać innym narodo­
wościom te same prawa, których się domaga dla siebie? 

Albowiem jest to isłotnie najdawniejsza metoda po­
stępowarua po linii ua;mniejszego ODoru. 

I póki ten redzaj nacjonalizmu będzie panował 
w Europie, jest dla mnie rzeczą jasną, iż nie będziemy mo­
gli stworzyć żywotnego i pełnoprawnego stowarzyszenia 
narodów (sodety ol nations). Bo czyż nie jest zaprzecze­
niem podstawowej idei taka liga, której członkowie _ p~ 
stwa domagają się absolutnej suwerenności dla siebie (in.­
denpendence )1 

Jeśli liga ma być sobą. członkowie jej muszą się zde­
cydować na uszczuplenie swej niezależno§ci i na przy .. 
znanie praw tym, którzy tego żądają!" 

London. 

klaracji~ pr~y!ętej. i p~isanej p~z~z pr~eds~awic!e1i 47 na- "Cywilizacja europejska nie może sobie teraz po-' L U!Q BRENT ANO 
rodów. Jesh wOJna Jest zbrodntą to CI, ktorzy Ją przygo- zwalić na żadną wojnę, podobną tej z roku 1914-1918. Ue .'" • 

.. ł . b ć .• b dn')' ! Z kisI towuJą } wywo U!ą m~szą ~, u~azaDl za z r? la~y; wojen może ona wogóle wytrzymać, jest to kwest ja wyra- nany ę onom ta nIem eckl. profesor ekooomll Da .-

zatem liga narodow wmna zaJąc Slę zredagowantem mlę- chowania., czy też wytrzymałości. Indywiduum może wersyt~ 1111 Pko~jupa.. 
dzynarodowego kodeksu karnego. A jeJnocześme win- określić i wymierzyć występek, któremu chciałoby hoł­
ua liga zająć stanowisko wobec :tjawisk, które w przy- dować, me rujnując ostatecznie swego majątku, nie gubiąc 
szłości przyczyniły się do wzrostu militar'jzniu: wyścigów się materjalnie oraz nie zabijając się fizycznie. Oczywi­
na polu zbrojeń i pogoni za rynkami zbytu. I ście, jeśli dany osnbnł:k jest przezorny i umiarkowany, 

Odpowiedzą mi na to, i~ redukcja zbrojeń, która ma . zarówno w dobrem jak i w złem, może zalaeś~ granice 
być tematem obrad na konferencji 1925 r., będzie pr6bą swym przyrodzonym skłonnościom. Narody i mocarstwa 
ukrócenia i zahamowania tego pędu ku zbrojeniom. Na chciałyby pozwolić sobie na taki sam luksus w eksploa­
nieszczęście jesteśmy już świadkami sabotowania uchwał towaniu występku - wojny. Zwłaszcza mocarstwal" 
genewskich a konferencja rozbrojeniowa jest nawet za- London. 
grożona. Bo też w istocie proporcjondlna redukcja zbro­
jeń pozostawiłaby ten sam stan ..liepewnośc~ może mni?; 
naprężony, w którym żyły narody do 1914 r. A przyte..n 
przyszł. wojna byłaby zup'elnie niepodobna do wojuj 
z roku 1918. Jest bardzo prawdopodobne, iż z bardzo 

zreduk(,waną armią można będzie ryrządzić szkod}' i zni- NORMAN ANGELL. 
szczenia, przewyższające wszy:;t,ko. co dotąd widziano. 
A przeto jeśli mamy mówić o rozbrojeniu, musimy m6wić btany ekonomista angIelski, N. AngelI, wydał na dwa lata 
tylko o rozbrojeniu całkowitem. przed woJną ksląt.ke p. t. "Złudzenia", w któreJ. rozpa.tnrJ.c 

problemat nowoczesnej wojny z punktu wldzenla ekoo().mkz-
Mamyż wysnuć stąd wniosek, iż ludzkość me jest nego, przewldzbł I opisał wpeln!c ściśle główne za1f'ysy "rze-

w stanie zapobiec ewentualnym wojnom? Bynajmniej. wrotu I kryzysu powoJennego. D().śwjadczenla woJny I OIk·~e- ,,'3eSf"fD zdania, iż Europa może się odrodzie ekono.. 
Ludzkość musi rozporządzać dostatecznemi środkamł i si- su obecnego zana·lIzował N. An,gełl w nowel pracy P. t. "zru. micztŃe, społecznie i umysłowo tylko pod beł"łem pokoju 
Jami dla zwalczania każdego umachu na pokój świata. dlenla zwyclezców", Autor Jest pacyflsta kierunku ekonoml- I i b" ł_ dń N' t t • t" L --d 
Al d teg I b t • st ł • si' Clonego I przyznaJe czynnikom gospodarczym l f1na1l5owym roz rOJenJr8 moraliUe~'V.. leg e y, Jes esmy Jeszcze DćII" ZO 
_.~ o ch

0 
ce u.~ yeczna Je .;u~e nle egzy encJa ~e- prrodu1ącą rolę w utrwaleniu pokoJu. dalecy od t~o upragnOOn~go celu. Natemiast traktaty po_ 

d~owany armJ~ nar.odowych~ ,.tore by~by ~d~ ozy- •• ko;owe, ebraż&.jące poczucie sprawiedJiwości, wvtwQ.rzył)' 
wlone duchem WOJowDlczym, mImo wszelkIe zabIegi prze- "Nasze wysiłki i dążenIa pokOJowe bywały hamowa- stan ruczy k-tóry uni~możliw1a urzeczywistnienie r07:-
cłwne. Zasadą musi tu byc co innego: sprawiedliwość, któ- ne w przeszłości przez pociąg do wyszukiwania •• iedyne~o I b ' __ 1 _":"a1n

od
o" 

b · Ił l" ... . p zy tymi roJ~a ~ "5' . ra ma być najwyższym sędzią świata. musi mieć do swego z ~w!enneso p a,nu , przez manIę '!pleranta S1ę r " 
rozporządzenia efektywną silę ,e>olityczną i ekonomicz- a Dle mn

l 
ym PłJanle: przy tyc~ća ni~k6~~YCTh war1!nkmachk, .. 1~fd6y- Prien a/Chiemsee. 

'. re mog y wy ąCZD1e zapewnI po J. ymczase ~ 
n~, mocn~ .1 twarde na~z~d~e p~~s.u kolekt~ego. plan czy przemiana, mol!ące się. stać czyn.n~~em pacyn-
N1e tu mieJSce na rOZWlDlęae teJ .Alysh, elle pro;ekt ten lkacji Europy, winny zjednać sobIe poparcie 1 pomoc ze 
winien być główną troską rządzących dzisiaj ludami. strony każ d e g o zwoleDDika i puyjacie1. pokoju. . 
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l rozbro· enie ...... oralne, 

albo też zawalenie się w gruzy "świata cywilizowanego". 
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ne środki niszczenia, tępienia i zadawania mąk. Pobudki 
zaś moreln.e tych dział<ań pozostają Dd najdawniejszych 
czasów bez zmiany. 

Dawna bestja luaZJka, wcielająca w tycie ttmi~ość 
bliźniego" i znajdująca doŁychclJas t:aśl<ado'wców i kon­
tynautorów w rozmaitych "bojowcach", "f.aszystach", 
"związkowcach" i innych Lp. dżentelmenach. pracował.a 
zębami, p'azurami, kamieniami, ?ałkami i procami; dzi. 
siejsza bestja ludzka posługuje się da!ek :n'ośnemi działa. 
mi, bombami rzucanemi z samolotów, !odziami podwod­
nemi, g'8.Zami trującemi. O ile więc ·zro.sła pokusa do 
częstowania temi przysmakami umiłow,anego "bliźniego I'. 

Ta nierównomierność rozwoju różnych stron istoty 
ludzkiej objawia się także w tem, że w czasie olbrzymich 
kat.astrof i p1"Zle'Wlrotów ludzioe nde podlążaJją Zla wy.p,a.d·ka­
mi i nie są w sŁanie dostosowywać si ę do nowych warun­
tk6tw. Stą.dło anadwonćLStl"C.ztl1le myŚll,ett1'ie swemi kateg,or­
jamL Stąd między innemi w czasach sponiewierania i splu­
gawienia monarchizmu bawienie się próŻDemi myśla'l'; 

o nowych "królach polskich". 3apatrronych w korony 
i berła królewskie marzycieli nic nie obcho'" '. że próby 
restauracji monarchistycznej grożą Polsce nowemi wstrzą­

śnieniami , a kto wie nawet, czy nie utratą niepodległości 
państwowej . 

KARA śMIERCI, 
Nastrój wojowniczy i mścicielski , paraliżujący pra. 

gnie nie pokoju i rozbro:enia . iest stale i uporczywie pod­
trzymywany przez krwi'ożerczych zwolenników kary 
śmierci. 

-24.m - Gł,OS l'OLSKT - 1924 r. fI 
----~------------------------------~._-~ 

brodJzie;shv j.aik:ioePkohyi~,kbądt WOliny. PDżącLruną je9Ł rze- cley, a 2llWllC2l1'1d.e mndej '1'W)"Z)'ISlmją.cy" aoh kiCtpHa1ń<Ści!. 
azą, ażeby taJlci<C'h ludlm było na.jwięceą, chooiaJŻ JlIl"zy ogól- ,.KLasy ptOSdJadlruj.ą.oe", up!M'W'iIal}ące egooz.m IDr ótlrOtw:Zl1"OC'~ 
n~e patllującym wpadJku m<bel0ktu brudno na bo Liczyć. Ale ny, egouZIl11 Il'!la rlm-ótlką m,etę, poOWIrrunry !lJatl"~SIZlCJoe :z.ro7.JumiJeć, 
ze 'W'Slzelikiite~o rodzaju uświJaJcłJomLe.'!l~em dk1"opności ż,e łJru1ci1e poSlt~1OfWlalIlli,e do n,i,c:z;e,g,o doohl"e~o nńte do.pll"o,w~ 
·zbrodrn:itc.rośai wojny do t.aikich W'ła.~e naa<eŻy się 2lWIr8iC.aĆ. 00, i Źle kopią sobile 01lie ~ób, uł.a11W':lar,ą<e 1JWydęs two ;;ło­

sUcie~om "d'Y'k<batbUJry proloe,balr-jartu łł • E gO)~ k.ró tk owzroaz­
ny, e.goi'ZiIIl ZlWioemzęala , me myśJą,coeg,o o pr.zys:zH,05>ci, mu'Si 
UIS1tąpilć m~~,Cła. eg'oi'zmOlW1i na d1aJJ.szą meię , e.g.oolZttnorwU 
Zlałp'obi-eg.ruwtaZiettn<u, egO:Iz:mowi 1JhaW'CtZleIDu. loo,czei ~ 
z~u ha nU,eIUIIli.lk ntilonta i ipł11z,ej,ś.rue z.e st:all1iu poOlSńJatdiau~ua do S~I3' 

Il1JU Ot~DOerlJia. 

GARśĆ SMUTNYCH WSPOMNIEŃ. 

WYCHOW ANIE PRZYSZŁYCH POKOLEŃ. 

Osrtatruioej wojnie nie zap'obie~ły wzniosłe i sz~zyt:ne 
hasba "mń~ośd bl1iźm..i:ego", "brarter.<ńwa ludów", "sCl1Ji.:dar­
n:ośd ws,zechl'lldZllciej". HalD.~ebnUe zbam,kru,tJowały wów­
czrus i wykru2Jały swą nlloość ZirurÓWlI10 re~Dgja międJzynaro­
dowa, jruk socj.aJwzm międzY'IliaJro<d:OIWY, jak też I1aJre~cie 
nawka międzynar'od<owa. Urzędowi g;łosńlObe.t.e "miłości 
bHźllliego" odlhiwa1i od "mięsa rurmarhn'ioe~" ZJi'Dnące "noo. SflaJ.e UlSip'OIkOl}ellld1e ~ l1oZibroj.elIliie mooa1.ne ludzkoś'ci 
nawiJŚcią b1liźn:iego" przysdęgi W)'lZlnamdlQlWe i błogosławili wyttnJa!ga odpowIDed'UJieg,o wychowamńJa dZlied i młodZJieży, 
ręce "Krui:nów" i "Braf.obórców", "Łąc,z;de slię" ".proletn- jako przySJZ:ł)noh obY'Wl8Jbem nń'etylko państw po:'e·d-yńczych, 
riusze wS'zystkich kra.jów" stuHai pod sd>ebi<e o~ony i S'tn- atLe rÓWlnl:teIŻ wi'elJkJ.<e!j l'tZIeC1ZJ'lPoop<>LiIfleó wSiz-eohśw,i,~owej 
nęli rlIa bacznDść p1'1zed pi01"W'szym letplSlzym jumTellll i f€ld- A 1a1k7Je!ż my, t . j. DczywLśoioe nńte ja osotm.cie, aJ>e tyjąc, 
feblem. ttUs,zIa'chełiD.~one przez n.aJUJkę" męże UCZlone u- oboon:ie młlocLs,i r~dl1Jice, wY'0hOlW'UJj,emy GZJi'e'oi i młoo&ZJie'ż? 
prawiały SlzClZUJaiJe międzynarodowe i stkłMialy wreTnlO- Już p!1arwWe .od piel,uClh miw:~!M1'Izwje.my dzieci, wparya .. 
pod,dańoZJe a,ckesy ub6stwia,n)'llll ffiio!1laJrchom. RÓŻn.onZl't"O- my w młodlotOilalne umysły kulJt N<lipOooo,OIl1I3. i imnych ban,. 
cLowe bydełko UtOrotle ~'ryzło s'lę za;a,dJle i wza'Jemnie- smę d'y't·ów wSZle'ohś'~ato'wych , k,a,2:emy 1m nLe.nlłlWlidzi>eĆ oałe 
W)'Ilm-eślało z List swvdt aJkadettllln i illUlych towan-zystw 'OI~'~ty i o~'ł,e gl1'1U?y wsip'6ł'Db~rute~, t. i. myŚ<!'eć i ~!!ól­
naukowych. mac Slł'OWIltiklQiwo, Języlk()lWlo , dlar,'emy lm do r>ąJk szable 1 k'a-

Najwskętnd<e:;sze widl(YW'iJ...~o d>a.W1al~ z sdoebioe przed- !1~bitnJki.,. p'?Zlw.allal~: !m ba'wić sń~ w ~o~l11d,e1l'1zy, .stWzellać do 
stawiciele n,auki międ1zynarD&owej. To też tam, g&zie do- 'rlilIeptrZ)'l' alO1ół, z<a bll,ac , b!1ać do nlteW'oLt ~. t. d. 
szła dl() władzy t. zw. "dyktJatul"a prol etrudału" , potrakto- P~~brzY'IDud~ "ego!lz:t? ~TOdowy", ~CIZI~,iamy ,je. 
w:a.no ich jaJk "podlyeh burżujów" i OOZ Ht'Ości gatębitoU'o dIl,ooze:Slnrue kult e'wam,g,e11}1 Bi,s.m,M1ka, OSIlltU1t'e} rlIa has~e: 
i tępwono. Dostało sdę pmzytem mety1l1{o zWOII'en.nilkom "MatClb1 VQIr RetClbt" (sciJ1a pf'ZJed pit'laIWJe:m). MłodJzńIeti: ~zko1.o 
wojny i wyt'Wó>room gazów trlljących aa,e także zd,e,cyd,o- ll1tą i u'l1liIWel!'sY't,ecką SlZJCZJwjemy na Ż)'Idów i Wllly:,'h me-

W z·astosowaniu do zbrodni nopełnionych na wła~ną w.a.nym pac ts· om 1 mJ'~I(I al!"ySl 'om, p.t'Iotestu łą.cym Smtrul'o t . ..l, ..l, _t k . yf. t . ""t t ' . •. 1. IiI'dZJe,n,n'Y'ch, U'ZJooaiaroy ją w pa.łkd i rewol'W'eil'"V i poc)oe"h· 

k 
" . d .' . 1 •• "1 1. •• ~ lUJ' e:my UlO nap'a'Ulów na OZl'OI11' ów ZlI!'!1OiIIlJaa.ze!IlJlla il1laJ1'I()d~ 

rę ę przez ludzi poiedyńczych lub przez bandy niepaŁen- I D "waZlIlCJe P'!'zeC'l'W' {O wo',me .. .'-\. >e TIla {;ettn W1aSnttle p()lle~a , . d L_-'.·· ' ... 
d . d . 1 'ć b' "J . _.t' d . • .weg'D, na plI'etzy' e,ruf1a, 'Ola VUJUlZl z ilJ!lJIlJY'ch ptrurtJJ~ 

towane , znaczna większość sędziów czy to z,awodowych . o pOWIe, zla,nos z torowa. ej vllarą pa ają zarowno A t .tIk . ....1. • • , , ; . ... . k' . . . II I ozy 'o W'SlzyS ,o ptrz)'ICzyn1Ja S1ę UlO WY'VWOt'1Z1e.tlJ11&. 
~zy te.ż o:.~o~niczy.ch , obstaie upar:ie przy ZI(ITcr:aniu "k?.. l "WUnnI ,Ja 1 ,,1!1!1Je'W1lDiIlII IllTha..SIWoiU pok>o;owe·g,o, tak nń'ezbędJn.ego &0 U'SlPokloj<ell1liJ& 
1 y. śmlercl , !:ko ~rodka odstraszającego. Stąd pochoJu P O D N I E T y, li TOZlbro;<eMa mOl1allt1leg,o? Czy nńJe jeM bo m>ClZie!j b, oenIDe 
~ez ~a ~tw~sc, z lat;; .zapTow,adzamy . sta~y wylą:kcw~ I Podl11.ietami do nalSlńroju worow'1llilCze~ i do zerwa. ' i potęgowanie drz.emiącyeh W głębi dus'z młodocianych 
~ s~', y torahne, zys ,~,ąC k3~ble u gawI.edZl, żądnel krwI , :Ma pOlkoju pod rozmruiiem~ prete,kstami są: la odtZJi,ootziJc:Z1on1"C!h po ptrrodk,aah b 1tylnJkrow Sl1\JdylSltytaz-
l plKan nyc sensacjl, ta l szc'Tery l g0rący poklasl: I - h wit 'gdry' ;ch , ..I.~ L -'.1. • 
W o~ólneJ' sumi k ,. '" ~ . ł l' 1 1) imperjaHtzm i Z1achła,nIl1iość TozbóJndoza, Z'W'ią.zalt1.a 1tl}"C, '50 n1 me wysy. JaJJąoogo ZiI'U'UIl'a 8I!lJtyip18.'C~ 

5 e ,( ara smlerC1 :l1e wp ywa wca e na ' "1 bó tw~-_·! M l ha ' . •. ikaoji i mmmł·",....·ZJa.cid? .. . Ii b b'" SCLS e z u ISJ llCIJIlIloe.tn Ol 'oc pańs,twOWOSC1. s'tlllW1l8.noel ......... l' 
zmme}szeme cz y "czynów z rodmczyah, przeciwnie, wyż"'; pO!1J d .. I -,. '~, ..I. _t.. 'd '. Dla przooilW.dIZIla,brunńla wrodiZlOnJemlU i """"....., .. _ ....... _-
bard zo często d . ł t d' . . b . - '1 ' a SZCZęSOlle IUczt P01eUyl!OzyUIl, pOrlJ~ SlZC7ę· ' .t'~ .~-~ yy y'VllV" 

zla.a wpros po mecająco l o mt.a pozi.om śaie r'odz:inl pon.a.d rollkwitt kwt . tWlMlJite poieIęgn'OWIa1!lJemltl mi[dJtaryz.mowd nla,lteŻJaJiDby pomy-
moralny społeczeństwa, z którego przecież rekrutują się l 2) ka-6tk ........... ...", .... 2l11 un:" ł . _ .I/L ~ I ś~eć o refOl1"lIlUe sbOW'IlJuka p,ot1ooz.nego o UlSUnUlęci'll euf.e. 
"zbrodniarze". • . ..., ..... v ... ' y, zarozulllllru y 1 PySlZ:an:KOWru~y pa-. . .. . ' .. • 

.. . . " l hrjotyZiIIl llJa.rodowy, czyli IlIaIcjooa,LiI2l11l i Sl'owirui:zm, sto.,>'ll- I m~, t. 1· ~óWlllemrna z obsł,onik~~ w za.kJresUie POJęCt 
~ o samo mmeJ W!ęcel stosu1e Slę do zbrodni zMoro- ' ją.cy we wSlpółżyciu z m.nemi nrurodJami Średmril ' IIZ W1O}ną ZJWIląJZIa41ytah., o lllazywa.nJllll !1ZIeclzy po ianIDemdlU, 

wych l opatentowanych. 'Wyroki i wykonywania "karv ~ad!kę: Stercus cuique suum bene oleł t J' ~~e,C'7Jllą , o 11ależybem oŚlWÓJeltalan'iJU "bOIhart,eu;słrWia " , o podlkreś1LruruiJv 
,.." b - -' . h k Ei ' .. POUlUO'S7.ąCY . , , 
smlerCI na z rvuDlaTzac oronowanych, lub też W innv nawet wł.rusale brudy i wad d g.--'-, ···t d MezaprZooZtO!llego ~akbu, że "umterante za ojczyznę" jesf 

. b t' h I . y o IJIUIIlOSOl ano, a en ZJE' . dl od b'" • 
sp~so pos aWl~nyc . na cze e p~ństw i pchających ludek .. za.leiy, traktuiący z PD~ro.ą i leikcewaumem; j DtJ.'0()I ącz:ne "za lJanta za Ojczyznę"· 
bozy do zbrodm zbIOrowych, me odstraszają wogóle ich ,I 3) ZJaStrudJa w.aJl1ci k.Jlas, ll'WaŻalllJa m sila.łą i ndJe.uoruiikni'o-l! 
ko:e~ów.z za~odu od prób W tym samym rodzaju. Okrop- , lIlią wyrtY'czmą w żY'cw spOlłJe.01JllleltD., a pa"7>ełZ widnt tęptOJ!ło- GESTY PACYFISTYCZNE. 
nOSCl zas wOJ.en, ~naczonych mordoem, pożogą , łzami i nę. ! wy'ch Mllltrut]'1kóW pOptl1OSUu be.zmyś~rui'e al?,oroe'OZlQlwa.llla I . W ~ła<SlZydJ OIOZiaJC'h d'Okt()1lywują SILę ws.p'alnńał~ 
dzą bez gra~lC, me są W. st'ani~ .prz~ciwdzia1ać drze.mią- I Otóż, p<r.al~ą.c U\';Ip'dk,d"en!la i roZlbro;,elll:1a mtOfI<I 'llt1e~ maJt1ńJfes~Cle . ~p~reprurte ~ż,etnie. do uJ{lfę~~l!lia łba 
cym w głębI dusz ludz~lch dZlklm Instynktom i rDlJkosz. p'owi:n.nI!lŚmy tym zmorom, z:ailro.rwtaJ}ąc)'llll nrus.zte żY'cie, w:r;- h)'lcllt17Je wonny 1 '~ tlJ~~tSY>CłhaJą.c,e,g~ ZI1"ód'ł.a-~t.a:r);ZIl11U. 
nym dreszczom na mysIo męk.ach, ~adawanych "b1iź. ,powńJedJllz,etĆ ruoe.l1bł,ag<amą wor,lllę. Genemaił naoemJleJCkl Schr .. elllian.ah wydlalJ'e ksmążkę 
niemu". "Vom Letrlen Krioel! Ms mm nachsten", a ptl'1Ztedlmowę do 

PAŃSTWO I CZŁOWIEK. 'betj ksd.ążlki p~stZJe gen,wał frnnltouski Peroil11.. 

SADYZM.. P1'17JedewStzys.tJkiJe:m więc ściąć be,b hyd.rme Ulbóstwll1l- ~ka topoi ollbrzymi p'al11OU!lJik "Wa'SMn~' .. 
Stałem, nigdy niewygasającem tródłem nastroju wo. llielj pańtSlbwowcid, moe LjlCzące~ &ię z dobrem i s'zczęśd€m pt1Z'yICzem Dlaoo'Wa sdę uW'a'g,a D Z'ItlIalrIl1OW1allltll\t drogOlC,enne­

jDwnicz!go, paraliżującego wszelkie pragnienie pokoiu tnJi~lzlkańcó'W. Isbnllterui!ę państ'W1a fiesl! Uptnlrwrnr,Dne ty1lko gto ma:bW;la,ru budowlla.noeg,o, kłóre,g,o mDżn,aby UlŻyć na 
i wytchnieni'a po klęskach wojen minionych, jest bezusia!!- ,o tyLe, omie opi>eJM sńę na ZlaISIa.d:z1e ooZlW'ZIględlrlleg.o równo. shv1()!'l1Jenn€ p!l'IZJetdm:,otów, 2JWIią:ZłaIl1y>OO z żY'cńean pOlko;lo­
nie budząca się potrzeba nienawiści "bliźniego", jest rO:!:- jl iUIp1'Ia/WITlńle,n,ia, Z1aIl"Ów:n1O po6edyńclz:ytch .obY'W<a,tteI'!" ~a;ko też 'WIem.. Alte clh<odizliJło tu oozywi'Śde o zaIZlt1ta.cz,e,Me, Źle p.o­
s~k~wywanle ~kTopności, lubowanie się i l'DzkoSZOW3- ł 'Wl9ooLk'i':n ~zesreń. i . Ulg'l'1Ulp'~ań, W)'IMk,a~j,ący,c:h z nla:t~:ry bW'ÓIr mOO'lSki, pTZ'EJ.Zll1IaJCIZlOOy cLo tępiJe.nJ!a W1!'o!!ÓJW P'OOIOZlaJS 
me Slę obTazaml mąk, toriUi" i \atuszy, jest wrod2l0n y ,:ZJeozy l n1Je ulgll1aZ'a' l ącyoh mnym tJrukAm m:z,e<'lzemom WDitn'Y, powil11~,eln być c<ał,kowiJoie ZInJi1S1Z1OZJon:y, be'z wZld'lędlu 
znacznej Hoścł ludzi od samego poczato~u istnip.nia ludzko- 11 u~owarnil()lIIl. Wztaj,emtlia Wyt!1OZ1Ullllllta.ł,OŚć i f1o,1,el'laJtlJd,a !lla tmnf,OI11Y i mi~ia.rd'Y, które bUldO'W'a re,g'o pociht1o.nęła. 
ści sadyzm, ten stary współpracow~ik wszelkich wojen. m'lllSli ~btalI"W'ila'~ w:szellki~ .ptOczymlM1ńJa w t'el dIZl:,edlZ'l't1r.e, Nie~dyś korslal1"1~ika d ZlbUlj'etdka , a d<7Ji1Ś mru~a tery tor-
wszelkich .rewolucji i ,rkontrrewolucji". Szlachetny mar- a słtrózem wCl~Lelllllla w Z}'1ClJe tJjnch 7JaISOO p<lIWUn'lltO być 1la:ltn1te i lJi,aZ!e1bmli'e, a1Je za to s,iJma cliUJchem i !l1Z,ocLw}ą.oo. 
kiz Sade, od którego imienia pochodzi wywołujący tyle pcańsmwto. l'tl,dlZlkl()ścd DaI!lljJa ulcłvwala Zl11lpe.łne TIOl'Oro;enrue własl11e~o 
rozko h d d " b ł'd ł NiJeSl~...h·, p.QIt'U5Z'on,a nI>z'ei2!emnń1e kwtCS11:,a plr.De<e,i'W. kil',.,,;'tt. Na srozęlŚolte m.DŻJe orua sob:Je 11Ia ".- po~",o1:>ć , 1..._ sznyc reszczy "Sta yzm y l ea em nadczłowie- ""1 t' -F~ ~'V """ IJII] 

ka, współpracującego z pnyrodą w unicestwianiu świ'ata SM'W'Ilośd i runmgon&zmu nr.ewbla.g'all1Je(g.o cLwuclh śwjatów. Żladel!l s'ąsrl8Jd ndte ośmioe.bi sdę Illiapaść 'nIa nU'ą i p'oZ'bawń,ć 
ludzkiego i rzeczy ludzkich. proWiadlzą.C')"Ch walkę 11Ia śmierć i tycie, t. i. św,ilart'a "Ci!ł:a. aIJiJemLeżooś.ai paootw'ow0j. 

rego" , " btm-ŻJUJatZYT7roe,g'o", "dJemdknatyoZll1te.go·' i &wUl3.tfa ,,.!IJo-l' 
WROGOWIE POKO.ru. wego", "prolteWIt'I]a.ak,o.ko!llJtLDlisrŁyc ZIt1oetgo " , 'l!W'o:ścioe ary ROLA POLSKI, 

Pokojowi świata zagraża stale wszelkie sianie nie- Sltokr.arycZlD,e,go, p,oo'tlos,i do n6e,b)'IW'a'ł.ej potęgi z.n.ao7.le'tllip · POiLsika, kłtÓlred glI'all1J!ce są powa'żnlite Zla,gII'lOron'e, 
nawiścl międzywyznaniowej, międzypaństwowej, między. państwa. Świat, zbudowany na .1ogmatach rzekomej dJIJJefj SIWony pJ"Zle.Z amta~,onóZiIIl n,i>eipr.Zle:eodn,a,n:y dwu.ch wal­
narodowej, międzyplemiennej, m.iędzyklasowej, międzv- "dyk,talbtnry proI>eflrunjlaiu", wzyma sJę tyllko nlapęczn!.rułą dl" czących ZJe wbą Ś'W:taltÓW . ŚW:Ia:tla "komUlrll:'s,tY'C:Zl1Io.all"Y's,b~ 
partyjnej, wszelkie głoszenie :1anowania jednej klasy n~d pobwor.n'Y'ch rozmi.ar<ów pańSltW'Owośdą· Tam muszą l"za- k,r'artycZll1e~,ołł i św~'atta "burżUla,ZYljlnlo - demok:ra1Y1Czneg,o", 
innemi, jednej partji n'ad innemi, wszelkie "dyktatury prc. &oić dieSlpoOt)"CZJThi .olig,amholWie, lme,bInni.ą.cy usta i ,krępu;ącv z cLmg,:.ej Z1aŚ srtl1"1ony pil"Zie.Z up'l1ruwianJlle przez wla,dJze i spo-
I t . tu" l b b • II It'ęoe wszySltlk.im inlC\Jcl7Je'j myŚJą.cy.m. A bo oozyw6śoLe ID>us4 ' ł-ec2JeństJwlO p'Dlskie w SroDS'llll1tkU do "IDl"es.aw" n:'eroZlumn-e) 
e UJ<a u" urluazlatu , wszeLkie prze§}.adowanie za dl 

pr7.0kon.a.nia, wszelkie zamachy aa in'aczej wierzących. plO brZJ'1ll1)'Wła.Ć nUtOOiglf!aJ!)liJc:ron~ li w®ZJetC'h'WlłlC\Jcbą pańSIt.W'P. d wy1:}'lW'ai}ątoe}, a wlięc pOptrosrtlU Zlguooei p'olll!'YIk~, ta Pol. 
Wrogami pokoju są wszelcy gorliwcy, co rozpędzają pał- WOŚĆ balkż'e u itclh pr:zl0OilWlllJik6tw. Stąd. S1a:Dl<01W'OIla orgt;l. Slkla n1e.s1wzęsma ruoe moż,e s,obi,e p,ozwo!dć l1Ja taikń L'-Y'tek. 
kami modlących się sektant6w, co rzucają kamieniami na ttlłÓW w,łtrudrzy d Z1atma.cihy e1t,rulytZ1Uu na WIOI1Il1lość i<ntdJywi... 11a:k obwatr!te i W)'It1ażn,e uOZlelslbnkzetl1J!le w atkcili p'ok,o;'oweó 
'przechodzących po ulicy "żyd6w" lub pseudo-żyd6w, dUlaJmą. ŚW!latl8.. I to jlelSlt wlaśruile t1rl(ł,~ed!ją P.o:l'sikń. Gdyby POILsrk,a 
a z drugiej strony wszyscy ci, co za pomocą terroru tępią EGOIZM NARODOWY. ~ Sipl!'óhOlW1a!~a SIi'ę rOZlh!"()lić, to alho s,potka ją Los Gtm:Zl;:, t. ;. 
zewnętrzne objawy wszelkiej religijności tradycy1nei, dla r'rosstrurlJl-e Dna p'DohłonUęba p'l'ZJez ,, 2JW'iąZ>elk <'or -i1e'Clk,o-soc;a. 

t . . . b ł Nasrtępm.ire b.eZJWSltycLnemu i TIOZI;lUJSlZ1O!1Iem'll n,aciona.' ~jSltyCZlIly>ah !1ep ubllilk " , 1llk:ryty p'od iln~lda-bami S.S.S.R. , ,a.~bo 
zas ąplenla lej a wochwalczym kultem świętych i patr~-
n6w komunizmu i trzeciej międzynarod.ówki. LiJ2'Jll1JOIWli, głoslZą;oomu d7Jiką i z:guhną Z1asadę "e~odzm,u na. : fleż polńttytka m1'ędzY'1lJa!!todlowa i m.j'ędZ)'1Pań;;bWlOlWla Mo. 

W k 
rocLoW'e'~o", .n~LelŹy ptrz,ecilvllSl!,alwić s!pl1"arwatedLi'Wą 1. zbaJWrlZtąls,kwy i Komicnlt,emIU pójdi.zdoe w odrwrotlD.ym kńleroruku Ter-

szyst o to potęguje wszechnienawiść, J. wszechnie- ---- -' I b "ć ~ę: "e en und leben Isssen" (żyć i poz,Wlalrać żV'Ć), i tium non datur, IllIl1ie~,o w-Wścd1a nńema. 
naW1S to potencjalna wojna wszystkich przeciwko wszy. 
stkim. t. j. srtnwe.c pdffmd.e wbaS1tl'Ych pt'IaJW IlIatr'OcLowydl i lc'llltbuif'aJl-

lIl)'lc,h, rui!C CZ)'Inń,ą.c j,e.dJoolk zannadló'W na rudZIe prawa iIlta.- LIGA NARODóW. 

WROGOWIE WOJNY lt'IOdJowe i k,Ui~tJt.llm:LllIe. Wzmńlosłe i gOtcbe UlzDlall1lia są oe~e ! P'M'OO lr.l~i l11ia,ro-

Jedrnakże pomimo tego ws,zystJkie~o. zdaie: się, ·dlÓ'W. Prelwd:oo,odrohnite nń'e przel11'1.mn.ą one uez śl'a,oo i P"-zv-
k 

te WALKA KLAS. czytt1Jią sńę dlO ~Jel!lJia u'Ozuć pO!kl()~,olw'Y'oh w SZJel1'lo-
rozsma owuiących powaby woj.ny jest chyba nier6wrue N . . ,rurelS12JCliJe p'otlW'Ofl'Ine hasł.o ".waJJlci klas" e:l perma· ,llcilClh IIlIlllSlac'h liudrn'()L6ci w '1"óŻIl1Iych k!1atjtalC'h. Odlgbos,etm dą-
mn'łeJ, aweJi tych, co się od'Wll"a<Oalią od ni,ej ze ws,trętcm (t" d • . L_-" l I Li b i ślą jej pr~ekleństwa, Ib • . . . . nence . l· !lJl~ Y snę nr.'~ KIOll'C~Ceri mtliS[ lli'l~t Z'alSl!łIC1izńe ż,eń "gń 1lIaJrcdJÓw yły malTIl:rresh1\JcU,e pok'Oi;owe, . 'ządlZi()lrlJe 
i kornń": Od : tra o cto -,naflIln1!:J ~odl~ Stlę !1zewrue soMdtatmości SIP'ObooZ!lJej, p.ańsbw.':ltwoeg i ~Zle-ahltU,d;złkileri. r 21 Wll1Z1eśll1lia It'. b. Mote będą (IDe slk'1J6e,ozn,!le'iSl2Je, ~lii 

.", " POWloe za, glOUlU Dg-tl'lla 1 WOlny Zia chOlWa i I 02)"'; ..... ..t~.. • -', ____ ,L__ ••• 1..._....:. •• L' '.1, 1.. ___ ~. . , .. A b k t . ..' '00 ~I 1llb!>""y ~~ iIlII.Je Ul\Nz:eU1ICIJIIly ptOtl«llJ'll ~ roZJJ'II{.(';etrJllll. ,me'WollJ1JtlIe IKIlWlamnle ptlł~lOOm VI OUIC1lIe pr;ooz ttł~Zląlcycrr: Sfi.ę'· 
nas panll·e. o o e~o lIstn1oeu> J'uż pewna l,ilCzba roecy aJ.fon • , . • dDwan ch ' " . 1- •• l!llI()Il"I ll1Je'~,v. l w p'liaroOl1lJ\'cl2l11ym tlIS('ll,sku n1U1łOtSIll)'1IIl "iP'1"'uleo~amiu,slzów WSfL"J-

h 
'Y'

d 
przehcIwnriI~oW ":DJIlly ze względów rozumo- P'O~Ż)"WiSlzy rękę m sereu, ml1lsimy przy7.lDJać, że Sltlk.iclt Jm,ru:ów" pł1Z00 wybu'Cihem WlOI)rlIy w 19141['. 

~'Yc 1 ł e,owyc t J ludZI na pDdsta......."ite b'" ..L.·---h .4__ d h b ' .. ' .. , , . . . o serwaCJl 1 , 1Z OlW~ ..".ULVn, proWla, zącyc, Z'e s'o ą Zl1ł!Ż,arlą "wallkę Aloe alż.eby tIJSIi,ł.OfW!~nda Iru~i oorodlÓ'W OO:nmo.'lły poortąda,.. 
op.~rtych na l1Il~J roz.UffiOwan nlue um8lją<:ych korzyści i do· • kLalS" , wlbęooj ustępwWIOŚtoi WlYkJa·]JUlją "Pll"t8.IC,uijący", lI1obcxt· .iIlJ}'I5lk'Uitielk, Ikonhe.CIZmIi\ il"1Jec.z1\ ~ . .zdIobyoite pr.ze.z iEIJą berD-
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wz'ględ'u'e,go autor"ylbetu i UIZJlarruiJe i'ej niJeiŁy1JkiO pt121elZ s.))a- a W1Sl~e~kme wOIYslk.o, :reK:.rutu:}ące s.ię z lu.d2li SipokQjnydh P f · b I 
byclh, ad,e t,akż,e pT'~ez 51ilI1Y'c<h. OClzY'wWśde o uzn./łJnUlu j.elj li. osiJ8.!dłY'c:!h, wskMesza k()cZ!ow'lllilotwo hord napalSibnk:zY'clh a c y I Z m a s t a 'I Cli Z a c J' a 
przez Moskwę i wo.jujący Komintern mowy być nie mo,że'lli t~aieJ. ~s[{JilClh. 

• PRZYSZŁOść. 
STANY ZJEDNOCZONE EUROPY. I Co lliam prlZyniles1e przysl1Jł.ość, pdk'rybe ,j'e!Slt mgł"" ta- międzynarodowa. 

ldJe18.1nem UJl.1z,<l.JdJzerui1em, 2lalP'obi,e<gl/łJj'ącem zbTlOl;n.ym ryelrrtJl1lilcy. Jeile1i. p1'lzynUJelSiile 1lJam 1lJOIWą wQ}nę, pJ:"z;ymWe.srue 
k'ooJllJktJom JllJi, ę.dlzy.p'ańJstJwOlwym, byboby UJtw,oraJe:ru.tebetż, ;ak.o ,}elj I11lileruJnń:kmone ruast ęp SitWO, ogóbnry pr,z,eIW'l"ót, Ki'e'dy car Mikołaj II na schyłku zE'szłe~o stulecia 
"W~lz,eclheuiflOipy" Clzyhl "St,a;nów Zj,eanJOclIoI1Y'c<h EUil.1opy", ,ogóLną Il'JU1Inę, ogóLne 2ldzicze,me, ogólnie oof,mę.ci'e sUlę do podjął iniciatywę pacyfistyczną i zapowiedział konfe 
;aik,o dJa'llSl2lego c:iągu Stanów Zó,e,cliIlioc'2lonyclh Ame'ryki Pół- Sltlanu brurbrurzyńSlt'Wla ill'agi'e'j dz:i%ośai. rencję, która miała być wielk1m krokiem na drodze utrwa­
floo:;,noej. ! SWliat nasz zawwU silę w grulzy. Będl2lile ilo k,on.!le'c lenia pokoju, my, polacy, nie mogliśmy w żadnym razie 

Al,e czy pil",ze,dewlSz'Y's,tJk~e.m W1leulk,a BrytlMl.fj,a dhda- l t.zw. EWl"()py, a może na,wet cwłej lUicb:tlwśd kultul.1a'lIliei podzielać optymistycznych nadziei, jakie budziły się z te­
~alby fitgurow1ać w ilakiJm Zle'sqJ'ole, rak,o nń~ głÓtWOIOd.tOlWIQ- i cY'wiLiIZl()wanej . go powodu w różnych k,tach Europy. Już nie chodziło 
d.tzą.cy, a,},e ty~o jalk,o j,e,den z jle1glo tt"6wltlioup1'IaJwmlon)'lCh , Ra,ZJetll z p'Oeltą flosyjsk1m p~el1''Wlsl2lelj pobOlWY metku o szczero'ść lub nieszczerość carskich intencji, o dif'apież­
c.z,}'onk6w? I <D2li'e'Wi,ętnaS'te~o, Żemc2lużm'itkowem, m()żna będlZl~e Pow1Je- ne pazury, kryj·ące się poo gałązką oliwną, ~cz o rzecz 

Bo nd'emożIli,wość nlalld'enia clio ba'kulch "Stlamów Zje- dzńeć: za.sadniczą. Przypuśćmy, że uda. się util"waHć pok6j na 
c1mOC2Ion'Y1ch" także "wschodIlJiego k,01os<a'' w postaoi "S.S. "PooZitl'ilemy poTlastlać SlZiWŚcią i, choć będZlvemy g!l.1t.lIl1Jd~ SltlatnLs ql1.1lo - ~ooz cZlemŹle ~e'S,t Stam ten s'bałl1.1ls drrta 
S.R., piJe1wcy i głos.!de,l,a "p'oż.aru wSZle.chśw:ialbO'we,go", j·eSlt w sharulle otworzyć ush, a're obwór ten ruie P()t.r.ad!i już różnych narodów. Dla Polski byłby p1'Z)"pieczętowaniem 
z góry p1'lzesąd,zou~. Ażeby s,tał s:ię cud, musiałoby hasł,o mówi,ć". niewoli i śmierci politycznej. Dla wielu innych abdy­
"waJ;ki k1a,s'" i "d,1ktatwy proJet,a.r;atu" ust~pdć mi.e}Slca Może ()we iIIlld.ywilooa pŁci obdjoej, co par.adowały moją z I1.1lPrawlOJi'OI1)"clh dąiŻ,eń., mających za iSlob~ s.i~ę il"OZ­
hasł.u "wl:damości w sIZle,cJhl.udzk.ie:j" , a 11Ia to tymcz.asean w rym 1'IOIku po uhloa.oh Moskwy i Len.i.Il!gr,a.oo w SlbrtojlU WOlową i słuszność. 
j3Jkoś SI:ę ni'e Zlalnosi. Ad'amowym. są zrupOW'~edmią l1ru}Slki'elj ep.OIlci pQl1'la,sta.ruila Prawdziwą kwadraturę koła dla pacyfizmu stanowi 

To tyl,ko pewn'a, ż~ ws.zel'ka wO;lllla Tuż s.ama pwez SlZlerścią· Baudouin de Cortena7. to, że skoro chce stanąć na gruncie pnktycznym musi 
s,ię je:Slt cofJliięCli,em soję do sIt1aillU ba'l"brur,zyńs,twa i dzllikośc:i., J. uz.nać stan istniejący za normę rozgranicz.enia teryŁo,rjal-

MTT :;;o'; ~""" ;ut f - neg.o i stanąć w jeg,o obronie. Lecz wi'emy, że sła:o. łen 
jest rezultatem .dziejowym długiego pasma wojen, gwał­
t6w i za,borów, a obok nich różnych przypadkowych kon, 

• junktur - w imię czego br-onić nietykalności ich obec~ 
nych s.kutk6w? Wszak te lub inne narody nader niercSw­

Prze!dądając długi szereg odpowiedzi na naszą an- ga gazami jak szczury w piwnicy, lecz w sposób bardziej nomiernie o-clczuwają ciężar dawnych wyroków histot";i 
kietę, odbiera się wrażenie niepokoju. Uczucia tego zbliżony do walki między cywilizacjami, w sposób, który h 
nie osłabia różnorodncść odpowiedzi ani też różno- sam Prezzolini określa jako to, co "będąc ideałem woj- i nie C' cą uwier,zyć, iż mają one obowiązywać na całą 
barwność poglądów i stanowisk autorów, ny, ma w sobie także część prawdy, ale nie tej, którą przyszłość. 

Leitmotiyem wszystkich enuncjacii, od konserwa- głoszl'\ właśnie jej zwolennicy". Rzućmy okiem na geografję i statystykę narod6;' 
tywnych aż do ultraradyl{alnych, jest obawa przed wo. j- . Można się z!1od.zić wraz z autorem, iż ideal pokoju I cy T h H' t' . k' ł·· d . d 
ną i niepewność, W żadnej z nich n.ie znaicui'emy jako n:ezupełnie do":ładny wyraz osią~a w pacyfizmie, Lecz w~, 1:lJOWanyc . . . lS o~Ja n~e . le:ow:a ~ Slę za ną 1 eą 
motywu przewodniego tej niezachwianej wiary w jutro, I Jakiż ideał społeczny czy polityczny osiągnął swój do-; moralną, rozdz1elaJąc mIędzy me zlemle 1 bo,gactwa przy­
Idórą były przepojone tak socjalistyczne jak kcnserwa-11dadny wyraz w teorii lub doktrynie? Irodnicze. Olbrzymie teryiorja, w znacznej części pustE' 
tyw!le !ub liberalistyczne pro!,!'lczy z przed !9~4 ,ro~u. , Poglą~ G, PrezzoHnJeg.o róż~ ~ę doś~ dobitnie ~ z~ięły oddawna Wielka Bryianj-a (dominia). Rosja i Stany 
W!Jątkiem ~yły w tych Jatach ,:ra~e tak T\rzemkl''Wle Slę- ogołu wyrazonych w anki~cle zdan, ze mysi Drzewodma Zjednoczone. Są to prawdziwi "obszarnicy" wśr6d państw. 
gaH>ce w: ~Iedaleką 'przyszłośc, Ja~ Normana. A~gelIa jeg~ j~st sJu~z,?,a, przeto me od, rzeczy moZe ?~ło, .zatrzy- I Ale istnieją też stłoczone na niewielkiej przestrzeni inne 
"Złudzema, Jasnowulzący pesymlZlD, a moze metyle i mac Się dłuzeJ na tym punkCie, Tymbardzie), IZ autor ' d dl k' h' . - . ' . 
pesymizm, ile nieznająca obawy przed nagą prawdą od- uważa za konieczne zaznaczyć na samym wstępie, iż l' nar? y, .a, :ory<: chromczną kwestJę stanoWi pyiame, 
~aga badacza,' k~za!y N, Angellowi zer~ać z ,ofi~jalnym nie jest pacyfistą, gdZIe P?m1.esc~ć 1l'at~r~lny, ?rzyrost lu~ności i jak zaradzić 
1 do~tryner~kim sWla!opogląd~m, ,uz~r01ły mysi Jego do A więc jednak nie będąc pacyfistą, nie można się brakO'Wl ZiemI, tudZ1ez roznych komeczny<:h surowców. 
walki z kWietyzmem sle~ych I zaslel)1onych., Opl'2eĆ myśli o konieczności i o modyfikacji dotychcza- VI XVII i XVIII stuleciu szła ożywiona gra o po-clział tą-
A g_,WI' ówcza~ t?, wkrt~ku l?~~~..Jgdy ukazala ~Ię praca sowych sposobów walki, dów zamorskich. Lwią część nabytków kolonialnych za-

n ~ a, wrazeme, ore" 1 " ..... :aIa było duze, Ale Al' . l' 'k tikaanki t k" b ł' k ' k -wrażenie to i dyskusja nad tezami autora ograniczał si, e Jeze,l, Ja o wyn, . z, e y, PO, OJ o ceny gamę y panstwa, tore s orzystały z dogodnego położe-
do nienazbyt wielkiego keła czytelników fachoJców: I Jkets! pod zbna~!eli~. zapytda!'la, J~zeh klap~ ~ezPlec~ń~;:, ni'a geograficzneg() i wolały wyprzedzić współzawodni-
Kryt ko lł'l t' dz' 'I 'lorą ma yc J;a nar e ow, nie zawsze I nie w CZaS - k6 . . Iłl· k" Z b' . d Y:, wano "p~szcze6~ ne ',"I,er ,ema, uSlowano Je ła, jeżeli konfliktom zapcbiec narazie i w najbliżm:ej ,.w w roz,:olu ze5 Ugl morSl leJ. leglem czasu CI wy' 
osłablc l~b zb!Jac, pr.~~wstaWIaJ~c Im autorytet powag: przyszłości nie można w zupełności, to powstaje pytanie sClgU ko),oD1alnego stanęły mniej szczęśliwe państwa, lec~ 
w zakreSIe ;W0JskOWOSCI I ekonomJI. , czy pokój wogóle jest możliwy i czy raczej nie będzie najbogaŁsze lub najlepiej się nadaiące do kolonizacji ob-

bT~k, meprawdopo~ob~ą, a może merealną dla naszej lepszem wyjściem i ucieczką przed ciągłym strachem no- szary kul,j ziemskiej już były rozdzielone i zajęte. RZE'cZ 
wyo razm wydawała Się wOJna w wymiarze świato d d' , '1 t Ił B h cli' g , kt", ł d' ~m, wa ecy ~Jąca wOJIla ,w mys recep Y !;en. em ar e o: pros-t'a, ci, dla kt6rych ostatnie stulecia były łaskawe , któ. 
wOJna., ~ , oreJ W~lę o u ,Zlał po obu stronach 1 mtlJard "besser eln Ende mIt Schrecken, ais Schrecken ehne . . . ... . . 
400 mtl}o~~w ludzI, z, 1 ml!jarda ,570, miljon~w, stanowią- Ende?" r~y wygodalle :,o:zta'Sow~~l SIę na kul~ zlems~I~J, ~ogh~y 
cych całosc ludzkoscl, zanueszkuJąceJ glob ZIemski S dz' ,., dn k -~ ., t ta ibl'· SIę bez trudno'SC1 z,godZ1c, aby nastąpIła stablhzaCJa mIę-

T Ił' 'd ł" Ił" 'ą Imy, IZ Je a pNysuOSC, nawe naJ IZsza, d ci b k d '1 ł 
" e60 m~ przeWl ywa a I ,me ma, ~wa a ,sobie, najbuj- I nie przedstz.wia się tak czamo, Aczkolwiek nie wydaje ; zynaro ,owa, a y aż y pl nowa swego i nie sięgał po 

b-eJ~za ,f~iJi. ' N~wet operUjąca miljonanu ludzI, kara-, się nam iżby którekolwiek z proponowanych rozwiązań: cudz,e,. Ale te wszystkie ludv, które są pokrzywdzone 
r::pO;:wyl zbroJ,~netJ,a~a t~:~Yhkad~.prgojek,t~w!] wielkiej doktrynalnych mogło samo przez się w zastosowaniu dać czy wydziedziczone przez hist~rję, które w stosunku do 

, 6en• ~ ar l e o, meJnleo.IUego sda- J'edvnie uzdr " urvniki Albo' k t . I' b ,. bowca, . a''VlaJące .. J-' :Vl'1em ':;. sperymen y swel lcze nOSCl mają szczupłe i nędzne terytorjum, nie 
D ' , , , dn k' • ,. społeczne dokonywane w laboratOCJutn, ktorego ~ram- . łaJk batJw d " 

., ZISl;8J Je a )estesmy JUZ po tamtej stronie do- cą jest świat na objekcie ży _ lud.zk " , da' , mQgą Solę ,o zg.o Z!.C na tę pl1"Ost,ą 2las,adę· T:l'Zieba 
sklV3adczema, na drugIm hrzegu wielkiego eksperymentu, ułożyć i za~nać w f~rrouł= matcmat;S~yU:h aJą t:: I się przecież liczyć z tak pierwszorzędnym czynnikiem, ja, 

tory trwał cztery lata I ' , k" h' h k' . t . ó' t I d ,. . k t' '. 
I dl t 

Ił t· dz'" " . uJąc w ramy rea CJI c em1cznyc , 1m les mer WDO. m1erny przyros unoscl, l'a owmez 
a e!;o ez ISla} wyraz w o J n a ma dla nas zu- T t' ..l_" ,.,., k ' . k' _1-t d h k' . pełnie inny dźwięk i walor ,. d' , , l t t Dl' o ez WYUli:lJe Się nam, 1Z me mozna, Ja móW! ze zm1aną onJUI.lJK ur gospo arczyc, tora mera z spra, 

,llilZ ZleSlęc a emu, a- No A .t 11 "; t " I I . . kr' k' .. . te~o też wkładamy weń zupełnie inną tre" I ,. g' ,rman ne,e, "uple,rac srę przy ym a me lnnym p a- WlS. ze al, orzystal'ący w danej chwlh ze względnego 
gdyśmy byli jeszcze ubodzy~ w doś 'd s~, D1Z, on I, me, przy tych a ';l!e mnIch ",?run:kach, kt?reby mogły dobTO'byiu i pOlffiyślności może nagle ZJnaleźć się w sy­
.rd " 'd li·' Wla czeru,e wOJenne, I wyłnczrue zapewmc poko)" anI tez poszukIwać jedyne- .., . k' . ' . . 
5 ysmy l11e przewI ywa l me przypuszczah, iż wojna Iło zbawien Ił pl ,,' d ',11 b t d tuaCJ'l ClętJ leI, a nawet rozpaczlIwe;. 
może być nietylko walką i dz ,. I 'd ' s ne6 0 anu, co sprowa Zl o y na ory prze -
narodami a granice jej trw:'i~ ~o ~rmJakll, 'f ~ ~ę zy ,; wojennego pacyfizmu lub też rozlewności i mglawiozno- Wyd,aje się nam wątpliwem. czy możliwą jest rze-
rażka ar~ji, lecz agonja narod~, ze za res JC me po- ści, które; wyrazem jest odpowiedź H. Barbusse'a, cZyw1sta pacyfikacja świata na gruncie uznania i niety, 

Od~iciem te1,!o pr7f.~wa..rtośclowania oojęć i świ~to- " "Należy, szu~ać h:unulca na namięt!;1cści lud:zki,e k'alności kolosalnych fortun terytorjalnych i gospodar-
pogladu Jest ankieta Obe' u' 'd'" dl l Instynkty wOJowruCZIl>. me tyle w ekonomJI co w poli- . k' ., . ...... 

P
ra 'd t lk nlfJ...d . J~.Je oli ';la l, o zWlercla ,a c<; tyce, w prawie a zwłas'Łcza w etyce należy' J'ak przewi- ' czych. Ja le zagarnęlt dla SIebIe potentacI ubIegłeJ hlstoT)l. 

w a y o P~6"'t,)ły l oplnJe e ty IntelektualneJ kaz d' . " " W k . d . t d . d' .,. , dego kraju Nie zmnie'Jsz t 'dn k ' • " - UJąco zau.waza proł. Glde, szukać rozwiazania na wszyst- az ym raue ru no SIę ZlWIC , ze panstwom z gęstą 
" • a o Je a JeJ znaczenia: Jest kich d t h dr Ił h N I· " . dn" ! d . b' I d .' t' t b'l' ." . ona sWJadomym i przemyślanym wvnowI'ed ' t Ił t . os ęl>nyc o"ac. a ezy uJąc zaga lenIe po- a prze SIę lO,rczą unosclą aKa ,.s a 1 lzaCJa me przy 

d .. J l;' zenJem e60, I koju intelłraJnti'" nal· li . , " d L ... d I d co o CZUWa t. zw, the mao. oi the street mniej lub b ......, ezy iU moze powrOClC o lr.oo""''''cp pa a wca e lO gustu. 
dziej wyraźnie ar- socjologii integralnej, która we Francji zwłaszcza 'majdo-

Anldeta ta ,'est p w,( d' d wała tak świetnych p.rzedstawicleli, J·eżeli zaś opuścimy grunt europejs·ki i zapragniemy 
, e ne,.o ro zaJU son ą, zapuszczo- A ' , , b·' t.! • t b'I" . l A'" Af ną w i!łehlnę morza ludz'de~o, I, przytem me można l me należy zapominać o wiel- ro IC pacyllzm 1 s a 11zaclę terytor)a ną w ZJ1 l w ry-

I J.!dy przed laty kwest ja, stanowiąca osnowę anliie- klem, praWie ewo!ucH. ~ieu~ta'8.cei, a,ni na ~hwilę, I jeśli I ce, to musimy dać za wygranę zasadom demokratycznym, 
!y, ~yła ,tematem, mniei lub więcej abstra~cyinym, dzisia;, w ~eJ persp~ktYWle ~JI'Zec ~ ~eJ~ c~o~by tylko 'po; humanitarnym i uznać hasła rozboju i po·dboiu. Wszak iak, LOt S'IP.

f
, wvłarua z tonu i rcd~aiu odoow;edzi, kwestia ~fle~e~ J~kkt~lebwyłanla S!"'ł Z d1Ch hnJl e~tlluCY1lleJ olbrzymie obszary tych dwuch części świata są pod jarz, 

a Jes a ą i omegą życia narodów kwest' b ' l b a .~a . o UZla, ora y zmusza a o pesymIstycznego ' . k' h .... . 
nie być dla Europy, 'Ją - yc u ,vrzyszłości ujmowania, W tej właśnie perspektywie roz- mem panstw europelS IC . stablbzaC]a terytorjalna w tych 

P"kói ;es! "nnieczny, Konieczn b E I natrywana li!1~ narodów. do Hórei przywiązanych zosta- warunkach oznaczałaby poprostu uwiecznienie niewoli 
gła wybrn~ć ;: l ryzysu, aby przed l~dzko~cia u:p~ msr I ło tyle, wyolb~{ooych, nadziei co rozc~owań. ie.st tubylczej ludności. A tu przecież chodzi o dziesiątki, ba 
znowu eh~o~zyć. horyzonty rozwoju i dobrobytu, og y ę I ~lbrzynur; l~okiem naprzod, Jest ~worem, ~ory, był rue nawet o setki miljonów istot ludzkich - fałszywa nuta 

tatu 
PO~011 'kie~t I nawet trwa już lat sześć od chwili trak-I o~a,~:m:e~k~f1? :r:dęd!~4aror·d' oaw ~Oryl W"fl'ik!ont ił s~ę ?'0gCą odzywa się zbyt wyraźnie w tym pacyfizmie, który Łga-
wersa s ego, :, J" e ,..o ton u z..,roJne o d . b d' '" . ., . 
A ,'ednal' 'o k" t . d' Jako mtcdzynarodowy związek polotojowy za S1ę u o'W'ac na gruncIe UJarzmlema I mewoh. Ta nuta 

, nte o OJ r3Wl rzp y l ludy spędza sen ' . , . t t k' '" l' . d' .. 
z oczu ' za§htdaiącym w przyszłes'c' ni' '1 Może on lllec fransfcrmacii, może nawet znikn"ć Jes a ze w orgamzacjl Igl naro ow, w lel uznaniu byłych 

" 'd ' e POZwa a zapom- 'wypły , , , ta' Al " . '" 'I: p db ., . k' h . . . .. 
mec o,n:;. awr:embwc~(lrai i J,aże się wvstrze!:tac jutra, ~e~ f k~ąc ~ ~neJ POSk ,C1. ehn1~ n!c ?IDzbe,2m1:emcLl1~~u- t~ "OJkO~ poz~e~ropeJ ~ lC' l. W samel InstytucJI .. manda, 

• es I mozna v sle nawet z~ndzić z oewnem' . ~ a .u. lZ t ea po o~u , roz rOJenta I ar Itrazu o~ ct>ła ow, ' ~ora iIlille ~,e'st I11CZem l'11Inem j:ak k'Ql"cc~ja u'a n.OWlE 
strzeżc.nia~ ,~a defi.,icję, która dał tJ, PrezzoHni w I s~~: si,ę w ciał2' Ewoluci~ n',e idzie po "rostej linji, a przeto ujarzmienie miljonów ludności azjatyckiej lub afr~kańskiej . 
orlnGwlcdzl, IZ "wal!,a iest istotnym pierwia stkO 1 ' J I mema r;acu ku zwatOlemu, 
jów_ a co za tem idzie, cywilizadi praz wvcho le:" ICJzdle-1 Pokój jest przeto możJi,wy, Możliwy ale trzeba Iło OtlO tWlardla aJIllfiJnomi'e ptalCyfi2lJllJU w dZlis,i,e!jszym 
ki"'ó "( 't' t' wanta tt z- d b ' Zd b ' ,,' 6 , • • I M' . h t . 'k' o co :es ID emretacł3 darwinowskiei fef'rii 11.,' z o ye, , o yc na przestrzem czasu I wynadków, Zdobyć ' SWleCle. ozna le w pewnym s opnm um nąc , przyzna-
~t?yt~> to n!e .1!Ie<ra ~"''YesVj , iż ,,;alL;a ta ni: ły]lro ;:±e: ' ~?, t, t ;~~z':'Ro~nw:ć ~') "!" un;ysła~b, IU!lz1ricb, we ~vszrsJ- ! jąc po~ .pozo:ami. bezstronności: hołd sile, a radząc sł~, 
J . h , ler~zl P.rezzQJ!nt. aJ,. mUSI " t'r:T,estA~ być wc;n"l", lich (37 .... ,ma •h I v~, . .., 'twnr~""s{'1, Tak w c:JZledztnle bernu, Izby SIę me zanadto upIerał przy swem praW1e 
A to tpomcw;az wom,a, dZ!f;"is~a s'dl?i'owana bvłaby 0

t
kooomJl, Ja.1\: ": pohtyce, na polu prawa, w dziedzinie i nie pog'arszał swego położenia. \Y,f tym sensie wypowie-

wpr('s przecIw lt.dncs<'1 cywilne; r:r7.eciw nar"d<, ;, e yczno-moralnel' . ... . ., . .., 
uzhojonemu' pOnieważ b ' ' t" ' " b Wl me-, Należy przytem nie bać sie spojrzeć w oczy pr dZIeliJ. SIę SUl genens pacyflsc1 w zatargu Angl)1 z EgIptem. 

d" woiny ~hemi.cznej oIb~~~~ :1m~!);D1e kyłi~iiazI8' dzie i nie uciekąć przed W"f imiern które jest mat';;ą~: Ale tendencję takiego pacyfizmu ujęto już oddawna 
hvl~~,I..~ zbyteczne, je z 1'.0'\1 - . ZD.ani~, Albowiem to są p()dstawy ~ocnego d'Ziałan1a. w dwuwiersz, który Lrafia w sedno: 

Dlatego to, jak twierdzi dalej P r " d ł I Pragnący pokoju me n .oga postepować jak mało- 1. • • • 

ma w sobie niezawodna czes" rel:odm~; "NI ,ea po- duszni lub ci~i, których dewizą jest: ,,010 prawda! Slaby mech mocnego słuchaj Jawne stą.d poż, lkI 
T" . L C praw y. lezawo-, R t . . 't . 'l ' a częsc praw!!y, o które j mów; . f _ a uJ Sl~ '{ o moze. I tak straci, co ma stracić, a nie będzie bitkil 

b' 'd . 1 - aa OJ ~ a T '1" · • l l in' , l -ma w so Je l eał nokoju wpływa na to, iż można so-' -. es ! '~~:na w~maga W1~ 1;' e ,:~go przygotowama 
walkę ,czy wspó~awodnictwo narodów 11 pra~y, Uez 11:!h must wymagac pokoJ I ł J. Mazurski. 

~ekol1ie4::zn,ie "Jf postaG W}'CnlWaDla konku.re.ota lub w.ro-ł Dr. UT p~~J);aP.9J1;.-l 
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• 
Co to jest "le salon fran~ais". Konstrukcja i estetyka. Monobloc. Varia. 

(Korespondencja własna "Głosu Polskiego"). 

Od jednej z naj;makonni'lszych all-1 dnldzy przez ~p'ros,;-c.z.one metc~YI o~ zręcznych C1hoyen'.ó:v -:- n8,io- i jąc~go hamulc~w ręcznych i noż-' które na p'oczatku roku. 1~13 mia­
tOlllohilistek ir2ll1'Cus-klch o!Jrzymuje-1 pracy osiągnęl~ tamo~c auta. kt~: ml<Lst m31e .samocho.duk frrm: Se- f nycl~. Poszczegotne, zakł~dv dem,on ły startery, Skrzynkę biego,,: -:vłą­
my poniriszą .~arść wrażeń ze wspa- 'l'a w '~zClf"a,ch ob~cne1 ,konkul"ercJ!! nec~a,1. Am/kar. Artp.s, Geor~cs I-I strulą nam w s,aJorne r6zne o~mla- C700lą do bJ.oku motoru ma JIlZ 86 
niJaJei wystruwy s,amodlOd,owei pa. na tem polu - Jest plerwsz)"Ill 1 rat 1 Alfa - Romeo - uważać na- ny te~o w:'panI8.ł~'go 11lenszcmi3. _. p1"oc, maszyn (w roku 1913 - 21 
rY'S1klel, które \Y le«ką formę ujęte n~,e,odZlownym warunki.,em konku- leży za auta racze1 s'O orlowe , R()z- n,a'og6ł wszvotkie one od:powiadaią procent. 
bę.dą z~eWł1e miJlą letkturą zarówno renoji. Salon tel!,or,oczny okazaJ wijają one zn.acznri'eioze s7.'ybkoScl. jednakowo dobrze swemu pTzezn.a- Pro('en-t. s aJIIlochodów , 1clÓ<re sro-
dl,a laęików ialk ł iiaJchowoów, nam zwycięstWo Fran6i nad Niem- a szeroko rozsta'W'!ore koła 1 wy,,-o- CZen11!1, suią klasvczne cńery cyli'!ldry mo-

W t b d t ł 'ę cami na polu automobiF7ffiu w ea- ka wa<;ka motom nllrhja im typ VTV Nasteonym rysem z'lsadn'iczym toru sI}>adł z 98 nl'Oc. r~ku 1910 na 
ys baw.

y 
samoc o owte s a y ~1 , lej' pełni ZUnPłnie bez IlI;lesłuszne-1 bitnie wyśdg-owv, o ctnos za, też one 67 P'l'OC sześć M1'lind'l'ów nosiada 

wraz z a,~ZJIlym wpros rozwoJem 'r-, . . 1 'h d 2.1łt , o~hdanych w salonie. jest " -', • 
t b '}' d ł <50 posadzema mme o durne nar 0- tryumfy pra'W'le we WS7y~tl{1C (') - wspo'1,T1 a l'm -,"szys;lkl'm d,~';'nośc' do ?6 nrorent aut OSlem zas tylko -au orno l l'zmu, mo ne na ca ym .... , ,. h 'l' b byt' h ' " h v 'L" - - d .' ł 

ŚwU.eci~. Co pewien czas spotY'kamy ą.~Fa Tzec, mogę, ~z W. c W1

S
'
t 

o ec: yc o~tatnt'o wvsclgac , iaknc.idalej id'Jrej oszczędności w 7 pn;>c. Koła ,metalowe dO d '11tt'osły ca 
w pismaoeh fruchowych i oodzien- n~ ramc'j'a ~-aI1",own'! ze a~~1l1 N~"tępnym z ko1p' typem samo- użytkowaniu ich. k~wlte, ZWYC1ęS!WO "la ,,,rewmane-
nych sążniste s"""a'W'Ozdanna z w"- ZJednoczanem~ lest autorvL Lm chodów npcacv,~h O'ko na wv~ła- O ' ". ł ID' - 'est w me obec111c wyposa-

, 1"" 1 h d""'''ym i S'al1'l)r\'o'd f"an-, ". 'd . 'Jrocz Wf'vomm<,ne 6 0 JUZ ma C-, Q8 b ci' staw aJTn:erykańslkroh. an~'elskich, samo,c ~ v.. . , '. WIe, ~a czt~n'r" 7emowp lTICI ') zvn- l't ,,: lid-": ' . I zone u' proc, ~,nmor .0 ,OWo 

n.~emIDeclcich a na'W0t państwa o cuski Jest. mo~e1em dla całe~o ki n <le od 10 do 15 H P Król"icl gOI br:.z~ cy. 6'11 .0"':,, prec~:Yulne.!!oo Nieprzyiemne podskakiwaru~ na. 
daleko mni~ t"OfZ'W'ittńętytm przemy- świata, 2e talk test - ładhr? P~lZI'f'- tu Tplb"t (Z'~'ra,Tlv !e ro! el" (li·- chi? oc r~ ~emah<;e . .,me;, I.~'V' m\," :, ~a- każdym wyboju 1 mostku znudziło 

d kO!lJaĆ sńę mowa P() jp nel tv I {n Z 1" 'h l t ' t I ?:'VC\ ::l.1:l vc n.a 1\7'J:'" ,{CI "Z' ,ro"c 1'< -, , d ' d' . śle auton:obiI'Owym Uil"Zą 'ZlaJją bądź " 'h' i"k- vaux"L ,cf' .(, r',czą 1~ ~a e n les" 'Zd" n~z wzr5Iedni.e mał'2m wżyc:u s ę ,c;r.ać lU z1e"', ó, yz praw:e wszy 
sk1'OID.rue1sze, l>ąd.i n-awe;t na Z'U- przehha~zct EW uhcac t narwB~r_ lek lmsc l dZ1~lr~ "'erY1neJ p"odukCJJ bcnzvn; 7~a ca UW? r5r 111~pszenie st1u e rew,"! 1'ą jaz W:P?sazo?e w 
pełnJi'e małą SIkaJle 2laIkroion-e wy- iJYc ~ ~opY,:a:",e z .. , , u~k~na tamosć t~rzy zastO'so'~a: gllźnika rkarbnratora) który roz- amortyzatory, przewazme nozyco-
stawy. SaJon jednak fram.oC1lSki- ~edm ~~e,. r~zn;,,~a w, cfreme m~l na}!Jowszvch zdobyczy techm'kl. ń,.l., i~c "V70-00WO bf'- ' -'!le zwiększa we, 
t -, L-_ - ' d I' L_ b'l .. mre 'Z'f a:U-L=.!l n/J.em1oer,~.~em l - an- < ' . , P 'd ., . 

" e s.ClI.Ion InIIll!Ca'lS ,e a1.hvlIl'O l' ,e C11$~ki'em jest tatl{ wielka, że kupują- VI tych też maszynach zaczyna, jej ~iłc "17bllChow~ ·la fa wzmoc- o te~ ::o·zpatrzemu TO zamw 1 
-:trzvn;a prym IIli1~ZV W'S'zystlkle- er bez trodu decydl1fe się w wiek- acz jesZ'cze 11:'''' często wystęnować n1iQ:1a inst jeszcz? prr"':>: !lżycie <;':)(>_ v,rvposazc;n'a zwyl_~r~o ~an;och')d~ 
11111 tem:t ~ta~l, Dla p'l'ZJemy- S'Zośd wypa,d~~6w na to dru~,le, "monobloc", Cóż oznacza właśc:p- c;alnych <,!)'lratów sc1cśniaiacvch , I'~O ,codzl,enn.e~o 117,vtku (!le lu.d~ 
słu francusIlnego Jest o~ ~~1"oczn~ To właśme spowodow'cl.ło staTania wie ,to ~łO'Wo, spoh-kane , co krok Z'Wany~h kO'TIpresorami ~ ,te je-1_ US, lechme, SIę, p;orz~o w tern ffi1eJ: 
przeg1ąd~ strun";!. ~ ,aklm PT'ze przemysłu mem-ied';el1o w kiernn- w pllS~'ach- f1).c,h,o,,~ych. 1 J?zm~- n~k uzywene są nr?P VfaZ1"1e pr-v scu!!) przelr,zec ;mozcmy ,~llta luk 
my~ł ten ~~ ZlIl~1d1\1,e, po~ala. ~ ku g1"Ul!ltOWlIle~0 ZlhadanriiCl swych wa'c h automobthstow? Otoz dos- WIększych maszynroh turowychj sus'owe, M07.e ,n e ?as,lu,pl 1e> ,one na 
zDrJeIl'tmwl.1l!I.e s'l!ę w postęptle, Ja:kl .. 'd _1 k .. It .. ~ 'Z""~ wiJa,dl'zMie i I!runtowne badania pomówimy o n;"'h nI' żel' tę nazwe gdy?: nrzecrez słuzą prze , , , ..J_: ··t k t me'LO p.rOUIlI' C'JI1 - renta,\p,,.,, - , , , . . '-' - , , 'ci '11' h d" k 
lUZ uczytllllOIlO, Uli:IJ)e mozTllOS rv y-. t "ś' ó merykański wy+kazalły liż najilep-i'ei pod każdym Z' , b wazme o WV' .. IC po rozy po ra 
ki i natkreŚ'le'!lJiJa ptlam6w na n:aJjbliż- Jes POJ Cle , na wz, r a 1 d" 'fu'11l" t". t _ uzycle enzvnv w nowo('zes- ju zam;3st kolei żelaznej - jednak 
szą przyszłlośĆ. do hvorzeilllla trtl'Sltow, " wz-g' ,ęem, d {C!lcmł'1I;1~ n;o~ °j"l: s a nych samochodach francu,ądch l1;e- ze wz-<lc>du na cenę-trudno je na-

T'\-f' .:4-.",,_ t t ' h, L n'(JWl,acy Je ną ca osc n~e'lv .0 ze d t" ',t b~' 'l ",l<: '< . , 
Auło dawno ;uż prz~stało być . .L.M:! 11th., ":,,,e w os a .U1e c~asa;:<l sprzę~łem, ale nawet skrzynką bie- nos aJTI1lone !es? o, .. C'l'llC przy S1 ~ zwać ina,czej, Salon okc>.zu}e nam 

1'\1"zedmioŁem zbytiku Sibruło się zJed'l1oc2Jerue , zmmych fatr"k D.'llm " p.l h d ' ł . . d f' llT'otoru od S &0 ~O H, p, '1" 8 - L ich cały wvbór Z pewnem uszano-". - " I M d B 't 'erw gow .. 0:.1 c', OZlmv w _asme o ~ 01- l't ' 100 kI ' d, \VI ()~',v • • k 
normalnym, prz.ez miHony ,!~d'Zi er- erce es- e~z !es pl - ~,ka za,kładów "DeJage", dl!'TIV att_II r?w na ~ .; m',la,Z '\ , :t~ r~ o -I Wanie!!l z~J.j,żn:mv ;sie, do prz~pH~ _ 
używanym ~TodJciem lokomocJI l do szvm etapem n.a t~ drodze, tomobiHzml1 francl1skie10 'X' '~ta_lnam~ z poze:G ,ącV':11 bem; n~ da w_ nvch , dłn~lch 1 o-óolnH~ ra-czel pła,s-
ta:ki'e~o wła.ślnJie u-żytku muSii się RQzpa~zymy vnec, tera.? s;;cze; wiony przez: n~e "mon~blor:" ' jest nymi typami aut lest to 7Dlkomo kich bły~zcz!lćych ko1nmmi lak~~­
przysros.ować, SaJan poZ"WaJla każ- gół1()lWo, .lak wygląd? ow zwyclęsk1 modelem, d1a tei n.ajn-O'W'szej zdoby- mało, rów aut. To maszyny tu"rWle ? ~l:e 
d,emu pr:remysł~ ror;en-oować samoc<hód I:'a'll&C'Uskl., " I czy techn1Jk1. ROZlpatrzmv go szcze- Gumy oSizczędza.ne są dzięki prz" od 40 do 90 naw'et}-L P" W1'el~:le 
Się w postępach rego ~onkure~t~, Rzec ~,ało mo'zna, lZ sab~. 1,~6łowo: nafple<rW' jed.noHv prost::l- jętej za re~ułę lekkości samochodu motory "I~1Q1:,obloc sa l'ch ~~?1-
v.: ,swych bra1rn:ch, U!J0dnosrtapuć który ~~'e W'eS!?ół z czvteln;-I kąŁ-ny MCJk żelaza zamyka w slO?le i prawidłowemu, ulepszonemu spo- nym 1)r.z';,,;;le)'e~, ohn;1.r. w~namatc.; 
~!lnJe wytrClZl~ dla swr<;h tworów kaml ZW1e~zamy, D1~, przedstaWił sze'ść cyl~ndl'ó'W, me wysta;j? z nl1e- sobowi osadZen11fł jej w obręczy, - go "Vel:: n ,?ęCi l11 OI,.{O .. ~~rman 
1 zapoZJIliaĆ SIę z gustem 1 wyma!!a- nam żaJdne') "l"e'WiOIluCJ1 mechamcz- 60 n'iIC oprócz wentyli i karbu~ato- Pomyślano także o oszczędzaniu (motmv loŁmcze), "R~~~atb , p~ę­
niami, pub1Jk.ZlIlości. Piet"WSzy salon nef', , Niema w nim t.adne~o poo- ~, Sześć cy1.indrów tV.OTZY wraz z smarów, Ni'e marnuje s~e 110 prawie :lny I1Fie,t" rko,nserwatysta t~n Clą­
pOWOjenny 1"OIku 1919 był tryum- wodz1a, motoru, czy nawet l<arose- o.bszerną częścią dolna (karter), n1<:, ~dyż doplyw'ćł on do motarn gle ma d~ewmane koła), __ Hlspano 
fem wielkioh, POŁęfmych mas~ rji, któr,abr: b,~ła czemś Z1l'pełni,e no przez !d&rą przechodzi r:~wet o~ pod ci!Śnien;'em - ciśnienie stosuje ~,.:,,~:, (ehtraJd."~~,S(\~O",h.odowal) 
turowyclt ,,salonem starleT6w, wem, mewldZ1anem dotąd. Kllka- wia:tl"aC'zka chło:lzacego slalkę, ra- obecnie TUŻ 64 procent aut liczb" "S'zmre _ BerWlck 1 cały wresz­
ja1k go ktoś tl!aJ7JW'ał, gdyż wsprunia- dzńe<siąt Ill!a&Zyl1, ktÓ1'e postaram djatora ;ed~o.1itą śli~zną w I'nri ca- ta WZTośm-e szybko, prymitvwn'" ci.;, trudny do wyliczenia szereg,­
ły ten elek~YC$'Y .środe~ za5tep- się op~~ć, ,me przeds1aw:ają ~ łość, Nj~ma już owych postrzępio- metodę .,TOzprySlkiwaTl~a" pos1ada Wszystkie pra,wie wy~s~i?n~, w 
czy dawnej Prym1-t.ywnel korby OgÓ1nOSC1 nI1~eg,o, ooby nazwac nych HnH stClrego motoru samocho- 20 procent aut, a Hczba ta szybko kom resory t. l, aoaraty ~CleSn1alą­
zairyttmfOlWał w całej pełnł, "Moż- się dało jakąś kaopi1alną zmianą clowego. Dalej, w przedłu7eniu kar- się zmn:ie lsZ<1. Reszta ma oliwienie ce mic-szan1 :ę wvbnchową i wzma· 
na. będzie, siedząc w S!Mlll{)IChodzńe, 'W konstrukcji. czy też wyglądzie f tefTa - sprze6ło i tuż w t:V'lTI s'amvm m';eszane z tych dwu s rsŁemów za- cniaiące ;ei c;:fę (motor o sile 40 
puścić It<? 'W rucb': - ~y~ się sam.oc1~od'tl. ~ą one j;dna'k w~ra; b10ku żelaz-a "_ skrzynka bie'fów. ,adr!czycll. ' Benzyna clo molo'u fi P" no doda'l1:u mu l'ompr~s~a 
wszyscy 1 ~zywiśdie &/'JJiS J?'Z nta- zem teJ ,stafeJ ewolucJ:. o ktot'ej Cały mechanizm lT'otoryczny ~amo- dopływa obe-c.nrt'e już w 78 procen- w"da,1c moc 60 H. P)- Pr~W'~za ,{a 
wet Ford pOSIada dynamo 1 star- w&pOmn!ta1łem powyŻoe1, Przystwo- chodu ujęŁy w 'cdną całość, Prak- łach mnochodów przy pomocy 3- 'T'OFCriCt otw8rta, ktora dale SIlę za­
ter. JednOC'Ześnie ;edneJk produ.k- 'Wlanie auta do potrzeb codziennvch tyczne ' estetyczne _ oto mono- paTatu zasy ające!!o rt. zw, maml'8 mienić na CClt pc krvl p (zwana z 
cja starała się W'81Jelilciem~ s1lłami z 'P'O?JOStawiel1lliem 1EmO paru modeJi bloc, St'O~ują go obecnie prawie vacuum), W sprawie innych da- niem'eC'ka "aJIweHer") lub "coupe 
aążyć do obmteBi.a oen samocho- specjaJmń.e hllkSJttSlOfWych - oto do- w~zystkie fabryki. nych staiystycroy<:h da się jeszcze de ville" z miejscem dla s~ofera 
d ' .. l t g Ił A t dodać, że w całym salonie nlema 'd' , , 11. Dlll!1aJtha sa Ollltt ~ oroczne!50 ' u o W t 'k t .. t b k T lb t znp! uJą<,crn S1ę p07.1l nnoem, 

Wym:iszC7JOQa wojną Fraocrja 1lIie roku 1925 - to auro małe, tanie, b" el , a egoT1
1
l au ~ ° a RO a już ani jedne~'O SJa!lllochodu bez OŚ- Powstałe zaś szczegóły omówi-

1......1w. d _I\..: b g-odn' '. ' , wy lJa Sle na p an merwszy " e- wietlenia elektrycznego (natural-, .' 
up" ostrutec:znym ~ y.mwem ZJ y tu wy el 00 tlI8J1WaznH~'1Sza - spra nault", "B'erliet" i "Chenard et Wat nie mowa o lampach przedni-ch i łam JUż powyżej, , 
d1Ja cłrogich ltlMIZyD. Przem"ys! sa- wne, . cker". Te trzy marki, najbardlZiei świa-t.e~k1.t s}"gnałowem tylnem _ Doradzić komukolWlek kupno 
~oOCihodowy stanął W'Obe~ wUdma W ep~'.gdy Sltało ,Slę ~o po- obecIliioe ,~ tym typie aut wprowa- o€wie11enie wewnetrne auta ieFt Idórego z nkh ;- trudno oo.praw­
krryzyst1. . NaJeżało n~ysleć ~,u- 'W\S'reC~~11e U~1Ml~ s-ror1Jnem 10: dzone i poszukiwane. produkuią s'zczylem "mauvais' ton") _ elek- d~ - gust o!!,ob'sty gra tu rolę do­
~ kons~C'J1, O 0I~~z,e- ~omoc}1 - me moze zresztą byc maszyny bardzo dosń,em.e w liniach tryc'Znof,ć posń'ada 100 proc, ma-szvn minującą - jedn,ak śmilało ży~zyć 
n~1U cen, o. e'ksporctt~, S-t.ąd t~z sa- mne. 2'Jasadniczvch p od,()Ibne , Proste. bez Mechanicznv ro2lrusznifl{ (starteT) . wann mO$!ę, aby każdy pod ChOll1ol<ą 
:~h rok a i 1~~ ?lT2'Jał set mah A ~ę; ~atjpi~~ei ~wuosobowe wys11!lń s~'e n,a eikst'l'a wagancje ka- 98 roc., tyloko jeszcze znikom~ 2 znalazł choć ml!,>kromniejszy ~ka2 
~aJS~-c o' 1 t;ZY:°k~n~k. Ma~h~sy 1 Crtroyen! uz:ywane pue rose,l'le; zal-orl,~zcme ,z reguły płaską proc, slosuje przedootopową Iwr- z salonu p.ary&hego! 

'. B ł ~~~ d w~zme do komumkacJl w~wnątrz chłodntcą zsdawaICl.'lą gusta wszd- j bę' akum f takie same 2 procent AJice d'Oułreville. 
~tt;aC'Ją tWt o Z'W1ęksZlone) szybko- k!ierować, Estetycy slportowi nai- szprychowe lekki'e i zgrabl1!e po- AK _ ..... - I!ft: 

C1f.' ,Y on Je ,?C'zesn , emon- ml ast , zwrotne, 11atwo da1ące SIę kiej kategorii wy~odniC':{ich, Koła I ' . 
S'Ct. Małe sam-ooho~y o ~<L~ych 0:0- nie.słlliSznilClj krytykują kh krótkość, siadają przeważnJ,e cztery hamulce. 
torach z małą po}etnnoSClą cylm- która rzekomo razi prZy p'l'zyjętej a idealnie odrobione i wvre6ulowa- I 

drów. prz'y~smyt~ rosbały ~~ obe<:nJi~ jaJko regule - długości 1t- n~ motlory sprawiają, iż ~'a;et dal-I 
,,'W"Y'CItągarua, W!JJe!1kl'ch szybk~c! n;i, Auto, które ma pOSl\lwać sie 00 sZle wycieC','lJld odbywać można be:.: ! 
r>r.'lJ~ n~~I~~le motorom rooIn'Os~ często :vąos;kkh i nart~oczonych ,uli-i żadnych abs'o,lutnie obaw o defekt 
do W1e,JIkiCl) ~'1ICZ'by obrotó~: Lu.dZ1e caoh ml!J&St, a przytem sikręcac w i "P::mhard _ ~vassor", "Rolland _ 

J. 

poc~,ę~, z W'~l~ą szyblkl~~1ą 1'!l"Ze- ~~!l1JC ~W:t 7wllka ,- mu&s,i p;ze-' PiUa~n", ,,~e~rges IT~t" •. flPe~!~eot" j 
nosllc ~lę ~ m'łeąs-ca na mlersce 1 ~v C1!.ez byc krotkie, DW1,e wym ,e.mone 1_ m~ dalJą SIę w teJ dZ1eodzlru.e u­
okazała SIę po~rzeba uIe~szeMa f.i:rmy są obok droźsZlery, dW'UJosooo- b1ec wyżej wskazanym firn1OOl, O. I 
metod haanowa111la. Stąd tez, salon wej "Renault" najha'1"d'Ziej na rynek I gówe d.aje się zauważyć CJ1:brzymic j 
nast~pny" roku, 1921 za~łuzył w wp'l'owaiClzonemi przedstawicielka-j' ujednosta,jn~le, nie me,tod konstru.k- j 
ZUpeinosCtl na ,nad~ą mu na:zwę mi - "le petit auto", cyjnycb, Przegladaqac nawet jruknaj 
tls:;l0? dUot;::gd h.,:::lon~ h~- Estetyka ich wyglądu zostaje roz szczegółCYWiej siaiska scloll'U trud_I, 

hm "CQIWl .L._ - tOk. l t. e t e Yh w(ązana wraknajwiększej llgoolzie no zauważyć jaikie'~{()IwdlP-'k różnice I 
amu CIJ'W na wszys ' lIC'1 cz erec . , h 'k" . k ' .l_~ f 1--._1-_ ',_ } ' " 

koł h' ., k d t d t lk z wymagaru'aml tec m 1 1 pozyt u. zasaUlIil.ClZe w rulJ~ }'lK.a=&O l poszcz-=-, 

d
ao 

't OlI e zahs, Ja o. ą, 'Y o Wysunięte n:ruprzód resory p.rzed- gólnych zalkładów, , 
na wu y nyc , , k ...... rł d'l' ' . 

me ' ~,Le są przez pl1ZC tlzeme 1 Auto francuskie jest ujednostaj-
Na tern mruej wtięcej 2Jrukończyła opus'Zlc.zeru.e w dół blachy Motni- nłone i dlOpaxYWadzone dlO perlekcji! 

się zasadnicza metamorfoza samo- ków. Chłoc!.,i<:a nilklOW'ćł, lekko skle _ to WlIllios~k który przy 2JV;iedza­
chodu powojenne~o. Za.sadnlcza -, pi'on<l (na'l'Z1l~·ony przez niemców niu salonu sa,m się Iliail'2'Jtl.ca, Samo­
gdyż każdy s,a10n na:stępny przv- "spitzkuchler" należy do przeszło- chód zarówno mały, jak i d-opiero 
no":'~ masę całą zmian drobniejszej śd). linja górna rÓWllole~ła do li- co ro~atrzony, średni- OOlp.owla­
natury. uleps'zeń, poprawek i dro- n.p łączące; osle kół przed!l!i-ch z tyI dają całkowicie swemu pITzezna'Cze 
1 ~o';:fe,k wreszcie, które bądź mia- nemi, ,karoseria la:k:erowana, kolo- nmu, jaJko śr.odki komunl!kaJCji miej­
łv na celu konk'.ll:encyjne ''r'f''ÓŻ- ry przewalŻn~~ ciemne, Koła w tej SJkielj i podmieojskiej, _ Sp.ec;a1n.ie 
njpn:e sie z p'ofr/' d plejady ll1lnych kategorii aut przeważnie tarczowe zwraca u"wai!ę w wys1awiony-ch mo 
fa bn'lkat&w, bądź 111'zyn1erue pod- (pclne bez szprych) d I h l drr • i -, e ,ac uwz~ ę tllCnte. że novrocres 
róży autem przyjemniejszej, ła- CzteTocylinó{Ow~ motory, od 5 1 ' , , l hod lcie. ' 
t wie'szej, mni·ej Ilii'ebeZipi,ecZJtl~j. do 8 H.P" ° małej pojemności cy- ~m ';rC;:e~~;-TlIi'e = _ ~d u;::' I 

Ostatnie doroczne salony zado- litnd.rów (małe zużycie pałi.wa!!) i szczenie mechanizmu sprzęgła (za­
kumentowały wcale; rozciągło- s-zybkich obrata·ch - sprawi:aiq, iż rzucenIe stożka i taLrczek) oraz 
:ci cal'kowiŁe zwycięsiwo automo- na, dro,bnych tYC!l "yollturette'nc~'~ zmiany biegów -.-liczące sńlę ~ jeg-o 
bilizmu francuskiego na,d ruemiec- da'łe SIlę uzys,kac l1,awet szybko<c I bra:kiem wprawy, która jest przy_ 
kim. Zwycięstwo odnieśli zal'!lwno do 80 klm, na godzmę, wiJcjem pr -W.e wyłącmym kmerow 
konst::uktOl;Zy francuscy jak i ku!?- Są one wS7.ystkie prawie wyrwo- cy za ,,'odoweg.o, GłÓ'VI'l!e1Il Ildog.od­
cy, P~erwsl przez zdystansowame rem roboty seryjnej - zak}a<ly mel1iem w t~ dziedzin.ie jest uży­
pracujących w niezwykle trudnvchl A~dree Cnl'Oyena produkda ich cie ham lca au~tyczn~~o (ser­
walTlln.knch wćdutoW'o - gO~'Podar- dZIennie około 500 sztukI Za 1{':1dvl' "'-irc'''). dóry w momc,.,rjf> ";c­
czych przemyslOlv(,ów niemieckich I te są obecfJic D(ljwickszp. w Euro· h z "-,~c'~n.)m d7ia a n:c Z'l 'C;.,;e od 
na. polu ulepszeń meohamiczm.ych-lpie . .lVJ..aJthiJs mał,o się naog6ł różnił będących w rozporządzeniu kiert1-

1. K~ z az,e,r.w;onego ~n:l, I Ml11m1 To b!"ą!2"JOw'e~ saJdma, kot, 
~.;tnm~'Z~ wktraty CZleTWOn,e i I"..DCI!'IZ i lMl!l:.1c1cly 'fok~'V'P 
c:z.,a'l'J"M", -prr.yb amie 2 r "I ",'il <;lt~ " ::" plas ?.oCZ z ciemn r-<:zarej!0 z!'I1Il 
n.ą. 2, Suknia ze o "ko : (' l I; ',I'ZU, pn:yb"'alny gUiz;lk~mi i w1"P'U&t. 
w: ~ beige i hrą.row'yro, Poły ~ & ~ ~ ~ 
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EDW ARD SŁOŃSKL l ZdJa'\VTaJ1,o się jeij 1W1C:ia.ż, !be 1estt ju7 .;adla1lneg'O pdkoiu. - Józia zas,krZYj Polsfkicg'O", ~Zl8.ła mtiletiSI2Ją dri.e-· BENEDYKT HERTZ. 
dor'osłą oSlobą. ipiała znowu i zoastukał.a SI'Mo}emi wczynkę od siCJlYJe, pod,ającą;e<j DUł Y 

Prawdzl'wa baJ'ka.. Na<r2'JUJaiJ~ ~'Y Si2JWro:'Z'e.~ drewnń.a.ne.mi lllO~ami. Wy~~te po1iMlll1e ,,.preyriadel~ wA UlIE l'fłE ODKR .. 
z OZ3JI'ln0011 wyło~8.1llJ1" umyła SIlę WI Wówczas HaHruka z.a.pytatla. CI{' DnCCl . I C II IUL1!fłZKII 
łatzr.,el!l!:e i z.al:,rZlaJla. do ktU>C1hnL "\!l będ.zi~ n:a obr.ad. ~uięła pismo i t~a si~ z nń'?l ,n r..t!J n. 

WSlzy40 to oozywilśde jest hari kUClhm ,z:~,st-a,t.a J6.z1t~ .. Al,e t.o me _ Na pi.erws?Je wszysbko jedrn'O" GO rad.aI.nelgo pdkoJlU, gd,zr.1e hon; P'yroano rcilemaI:Z~, czy JUll'ec2lck ~est 
'ką. Dzi.edom ~k.1Ie budJzie d'OIrośl,i był~ J.OZlIa. I.~c.z lI.t8J1W'1lękSl2l~ I,allk,a I a 1lla cLrug1e 1lialeśnw z m,aTlIleJ,a- c~ąc. pIĆ kawę., z:a'częła p'l"z,e~ląd'ac r grZJeczny. N a'lul"altni,e, że był .!!rzecz 
opowU.a.d!ljją b8J]ki. Ta jedm.a.k haj...! HaJtlrukl, ~6rel) ~lSIZoze bak n;.ie'daw- clą. p'lsmo. drukowane na r~cl~,e.l .dl'U~1 nv. Jeże-li n8JWet mMł ClOŚ t.aJ";e.go. 
ka ma pOZlory p:r.awdl:mlweg:o roa.-ln'C? udźW1g,n,ąć. nlle mO'S!l.a 1 kt~ral _ A co tl() ~e,st ".rs,lV'~ko iOO:n'o? k:ar-enoe ~an.~oZl1ikO'N'~l h,erka'f1.:u (;0 sJę st,a'I"Słzy.tn n:'e pod'ot~ło. to 
~e:nia, diJJart.e~o Żie Hallim~a. kt~e\j m,1;;}-a ptr.M'ł'dZlWY w.a;tk,oClz 2JI"IOIbl.e>-:I_ 2lapyta,ła znowu Hallhr,lka. ~1e'l"6~t!l~ l ~',eporzącLnn:e. A,l,; t.,..es~ltv.J,ko dll:Jlte'!Jo. ż,e Jul'eozelk pie~"W-
SILę to WISIZY;SltIk,O pnz;ybroafJł,o, ,est!lY z warkC;CIZla Lod,Zl. Tem:m:weJ! _ Wszysltlk,o reldn.o to jest to, cna Ztac,l,ekaw Il.a. gł6w,nnle zlas .all"'ty I szy 'f1az d'OlpieJ"lo żył na świ,ed'e, 
p1"IruWldziwą dJzileW'Clzyrnką. ,')Ie,~iaJk Halfi,nka mJ'lSllla~a, Ż~ tl() Test test bez maTmeł,aay _ od:nzekła ku~ o tlem., ~jlla,cZie!!o oc,zy l,eu\. wjw.ięc ml!ał d:all'elko wi,ęoei cńIek,a'W'o-

A ozy dlz.OOrwozymlka pI1'1awdziłW1a JóZ!!Ja, ~ .gdy Utstłysmruła. Ż>e Cih'OcbJą<: Józia ~n;ewm:ile. m~'I"~ tmlel'ISCU. W rubry;ce "Ze śd, niż doŚ!wilC\dClzeru:la, Ci,elka,VIOŚć 
może CJg·zytstOWtać w bali'ce? S1k.rzyp1 1 .s1~a. zap1"ła~: I _ W Ó'WC'LaJS Ha1'itIllka udJaŁa się ŚW1~'ta WYC;~~, . że tloal?shltlS,zą i łe'st wl,a,ściwośc.:lą TItalt'un-y Lud.zJk1ICj. 

Wie111Jc1te mi aJ'bo Me wlielr,zoiJe-- - Co eJ. '!'es.t J6zru? i.J. • dal k' d' k ł kob1etą n.a S!W:'C.c''C Jte-st Wzynals1o- Gdvb śm nie b~"lń deka'wi lo p.an1 
.• - N'itc mi n;ile :~t, panńlel!llko tyl UlO Prl; :-e~o po 'OlU, ~ 'Ztl>C oze a ~ llerbni:a Ni.us';,a, ktÓT1a pam~,pt'a ;ooz-, K 1 Y

b 
~ __ 11_1 łb A ' 1.., 

?n ~m ?P'OW'l.lem. • k" d1 . J . • b~..3, I . na mą bllała kawa z bard:ro małe:ml r.ZJed' \Y/ bry_ o um nr.1C V'ItKTY' y meJrVlKll-. 
N'IJe 'W'lIem, ozy ~e HallitTIdtę. 'O TollZ ~p<ać IttlZJet) 1l'11C .,<,-,ę w. t,el bułl!'c7.ka1Tl1. c7.~ cZlasy P " :-;01CiT1 noC. tu 'Tym'C'Zla.sem .Ju.1ecZJek. dzięlki S'weq 

PlI"zytDUIS2JCI7Jam;e.dt!l1a'k. z,e j:uż me- s,ruHacLzre. w: krt6reJ mnnle p'amJI~-1 .:. c~ "W~?d!ko~ ~alkl.z!a PT'Z'C~-\c;'eka.wośd, iulŹ w pi'el~zyc:h t y-
""'z słyszel:·&...y o nl'""" bo '· .... za·kz·" ka zamyk.a 1 nor,:ret10Stzę snę do }8- P.o chWIli l'ozl'E'~ł S11ę d7'!wonek w źll'wą W1.adomosć o tem, rak bawrąclóod' ,h ' • t .lin' 
..... """U~JI""'<;> , • t,. • d k' . H l' k . h' '.1_ d' Fo Illttac, po nalUCZlCln"tU Silę ,1"U1O el 
!bo ona re.s1 ową cllZli'e'W'Clzyrnką. kM_da,ltntc,!Jo pokom - od'r,ZJek~a, JÓzl'a .. ~ze DO ?;U I _al,?,~,.l1I1';.C cąc. S<1e w ch.owantCgo, l€'UHla .~lcwczvnISlZbuki dhornzooia na dwu koLa,nach 
..... ma .1 __ , .. ,..,:"' .............. ""a-1.."""'zyk~ l' - Jak oobite chcesz mroa dJr.o-' :Teby ktOl' sly~'zał. ze JC'l Jozla tak ka kt6na wszytStt.ko robIła tlIalne- , . d . 'l l'b 'd 
1&'<1. , uw .. "" ......... ,,u'V OY' lru~ .. v", ' l' , '1.. ., ~.'k L~. ~ • '. k.1, L • L ł . I~ "e' Intel ręcoC , llCZyTnI'1 o .. rzyml,e o .. 
iŚmtiIClSzme oozy i W')'Iglą,dJa j,ruk FilM;p ~a.l -. Zlawo~alla. Ha, ",n.~. O.cIZ)"W'l- ~:Z)'lP1 1 5'U~ a, SIaIma POIJlL'e~la o- pl:e), . ta .u'OllITze S1tę &C':I~ a. ze I kryde: oto, odlkrvł on, że z d!l'lJ-
IZ Konopi!. I oto orua ~be p'!1ZlCtZ ~Ol,e me bEfdę ~ę dlłn.tiżeq ~yk'a.łla t orz;ć: .:... " jIejj mlkt. l1JIlC. mó~ zmal'e 7ć 1. n.al~t I ~i,eó S~'l"'ony lłUstr.a ye~o s,amelgo wca 
całe La:to Cihocllzi oodmi.ernl!l!iJe z Lo- w SlzuHa.d2Jlle, me I1?,ZUlIIlIICJm):drnla,k Ja.1{1e~ był.o lei) ~~.Z:l'w:Jen1te,~aJe- s~'a n~,e wledz'.a:~: gdZJ.1e Się Zlnla1-pe niema. P{)IIl1,"śk:,j'e t)'11k,0. co ZJa 
dzi.ą do o~ródlka Wahlla w AlICJi cL1ac,ze,go C'hoesz snę ptt'lZJeiIll!lesć d!o d-y z,ammast :["()Izmos~c!le'1kd "KUI1}erta drutje. Ale b~>cU ]tClSZ02le od tegOlnadZlWYCZlajt!ly fen,om~n!. .. Juleozek 
3-.go Mruja. Tem oga-ó<i,e!k WalbJa z . pa,tTzy w S1zybę i w)"I'a,i;ni'C Wlklzci. 
bżd.'YIlll rokilem jest ~ li z j • , i;e ZIa nią sile,dJz,i jlaJk;:ś bobatS z u-
każd:ym rdkIDem latbwi1eri 'W nim od-, :.\mi'echniętą buzią. Ju!ecwk pod-
6IZW'klać HaIlllrnkę. Zwy1~ sJledai ~ I :lOsd rączkę. - i tamta ciz,lc:!JZli'a ta-
słońcu :na łarwoe ,z dJwIuema 9Wlellll11 kż,e poonool rącZlkę. JuJ.eoz,e,k '0-

mł'OdJs::zJ~mi pociechami: rud'OW1lo- 1 hmeil18. buzi,ę - t.nmt'oo kolega w 
~ i kll"zywo~ką HaWusią .i małym l tejże chw.iJ,i rÓWlni'eż otW:eIla bu-
ma.l'Ut.1cian mtlll.'lZylnkiiJem P:ittnpusUlelIJl: ztię. JUilClClZ'kowU barr-dz,o się SjpOdJo-
'W O2lett'WtOtlI~ s.alt-ytIl,OW'eD siUJk:ieruae. I ball ten dl2Ji,dizóuś, wilęc pnzytlkn.ął 
R'lldlOWłoSla a kTtZylW'Ooka Hrul~ i, buzię do szyby i cmol nąt. że aż 
maJLub1ci Ptimpuś codJ:rienmÓJe od 1l'Ia- 1 gń'ę Z18Jffi~Jilła je.~o pćlJrą. Za.il1az to s.a. 
na dloohVadnt li od obiJad'U do 'W1iIe- mo UtCIzynH t,amt'CIl1 ka'Wal1er z prz-e-
02iooa pod ~j tl'oslldtilWą opiiCłką aJa.- ciW1k~l. ZachochaM szybę i nrl.'e mo-
żywaJjąkąpielli SJłt()llJOOZIIlI)'IClhj sa. 1,i s,ię już WI~.clz~leć do-kłaldr:.<e. Więc 
ibow~ oboje SlkrofuJiliom. Mtwzy- J'I1.JIC'OZIe,k mruchnął rączką, żeby 
lOtek prócz tego ryest oztamy od u- s'zy;bę .na bok odLstu'1ląć. SZ)"ba n!te-
rornZlooLa, jak smolta, a HaJUJS,ia jest ~tZJec:z;n,a Zla.ratz f,alitnęla ze sLołu na 
I2JaSmolona, UlSlZJylo ją bowiliem z pod!ł,oltę, brzęktIl'ęJa i mzl'ed:al~a s~ę 
włochatego barohaJll'u, który się n'a d,l"'Obr.le kaiWt(lJeclz.ki. GllUJptshwo 
okTlurtmńJe wala. StzV'ha - myśli Ju1eClz,eIk-ad'e gdtóe 

TemJz wiJecie już t!lIałPe,wn.o Q Mm s.iJę podiz~atł telIl boba,s. z którym d'O 
mówię. Leoz t'elgo ję-ooruk perwmJe pielro 00 chc,!'el1itśmy ~~,ę p'ooaro.. 
nie wUlC.ai'e" ?;eona, HaLit!1lm ma )u.ż wać? ... R o z ~rlą dia slię .na wSIzys blciJp. 
8 1rut i gnllte'W1a s,lę, gdy Mo 'O I'.IDej slmooy - dzidzi ani ślladu. Znikł,· 
mÓW1i, że jest ctziJeckitem. Kroo &ły- prz'C1pla.cllł, jalk OZ~IT'WiClaly kw,i.atek 
lSIZał, 1:oe by ośmi o1e ttnllie d!zi.te:wlCtzym'kJ ,00 z;a,pta le,e. gdy l1J3. ni ą tarou§ dmu-
IDazywruno dt:dlećmil cJmite. TymClZJals.em p!'zyhlegŁa ruiJa-

Halm,nka bardzo ahciadlruby być m,a, wytknzy.cIZlaJla Ju.ltec:ztka, Pmy-
IOSIOtbą dorosłą. bi.'e'głt8. mama, wyknzy,cZlwta nd.amJę. 

Właśaiwti.e to ra.z 11laJW1e!Ł 2'JCł;arwta,- PrxybiJCigl ttalbuś i bakiJe się g:nrJCIWaJl. 
ło j.etj się, ie }eStt doros~ą, B)"ło Hałal$tOWlali ws'qlScy, ~ałt()Wlru1i Sf'Ly-
to wórwCUlJS, gdy prizy?echruba do by, a mte ż'lł!łtoWlaM bobas.a. kt61I"y 
tnl'e.j z CliechMlOWIa, o wllieJe od ciej był m szybą. Więc J,uJiC'OZIka w7lię-
mlocLs.Z1a S1.0swz)"oZlka Słbryjec'2'J!lsa ła zmów ciekawość, di1ooZJe.go oni 
lrenk,a. Jatkże to był.o ptt'lzyj,e!lD!l1ń,e wtC,al'e nńte myślą o dJzi'CICłku. Miał 
'k.rurtcić ią, ~.dy była megtTzc>cZlD.ą, 1'0 hSJrdlz,o xa z[>e tlarusitowti i mamu-
IZ8bawitać, gdy katprytS:itł.a, ukłacLać sd - ZlaClzął więc na wła'SIDią rękę 
do ~mu. w6wczlłJS gd'Y jte,j sJ.ę wcaJ1e p,og,z.'I1tLw.a.n,j,a. I ot.o ooprowrudl7Jilły 
spać me chailalło i iDJa spaJOer,ze 00- ~ QtlIe do noW'e~o w.ieJki'elg>o od .. 
Wlać ruatj'l"ozma,i-Łs2le p.rZlestTlogd i mó I krycia. Pokatz:alo Slie. ż,e ta d·zitcLzia, 
wić o mUdhacil w !lllos.ku. . ~o siletdJzllia1a za s'zybą - wLa,ZJła do 

A gdy mzu pe'Wlnte,~O ITlenka był-a ! sam.owruru. Trochę przytem u.tyłt/ł 
;akaJŚ nU,ewymaź,nla i w.szysl,k,j.:n s~ę __ - - ;n.a btl:Zli, ruIe d'aled powta:rtZJ8. każdy 
Zlda,w.ało. ż~ re.s>t chOO'la., Ha.lJi:nJka roch JuJoecua. Ju:}.eozelk kirwnął 
pomanzlał,a w k6łk'O: . . .. ' . • " .. ,.. pa,!cem. T8Jffiten sy,nCJk ba,kże km"," 

- Ona rota t em1'}ettiM,utt"ę , trZleha p'rze.rta,~ły Ją te:IlCl~l1am.'Y, ~óre }UZ 'P,odtOza.s ~dneg,,!z n1ch ~ wa.gOlllU.z goruu l bathtś w Mo&1:1U!Ie nme spadł Itnął pale'ero, iakby chdatł powioe-
~{Qtl1!ie,cz:n.i'e po,t,aw,ić be.rm'OtIl1ek. ~peł:w-,? wyra~nae .m6wtiłyo mo- p!tzelrazemem u~rZla.ł,a, ZIe motOtm:- z dJa,~h,u. . dzieć: "To t-y chocli tutlruj". Muslzę 

I chcia.ła, żeby IrClI"Jkę tJTZleha :'y- Zl~WOSOl ~weJ WP)Ily w p.a:ku czy llla:kręca go .k!tttczem a;d pude.ł- \Y(owcz?,s po mz plelT'WSlzy pOI-Igo wypuśai,ć z SalTIlowalTlU - pomy-
ł(] pi.elęl!nować. dawać miikslurk,i" ~~azd,ows~~. Pod~bno m.ohiILi.za- ka z sal~dynkaml 1 siam pOSplJeS2'JD.le ~ys.J~ł,~, ~ te.dm.ak da.1'eko przy- śllał JuJ.eoZ'ek - ~ Zlwcza.ł kręcić k.1Iu 
opow:la.dać baiki. Kon.iecz,rue 0"'0- q}a była j'UIZ w pełJl1Jl.. Ivn.Jka,ku;e na ?l,aJtformę. ,eml1/"1~: ;u:e by~ os'ob~ dOl"'oSlłą. A ,CIZ)"k. ... o.ite1j1 co sńę stało!... Bobas 
wtialrnać barki. bo t'O balTldz.o poma- Odloż)'Iła "Prz)'IjlaJciella D1J!'ooi" i W ówcz:as p-rzys'zio jClj na myśl, ~~'Y Joz'a. Zall1UalSit ~bladu, pociJa}ia ni~ wyłoalzń., tyl~.o wodla l'C1re sl-ę 
ga małym d'Z1i,edom. ZJaczę.łl~ ni'CIp'Ok'OitĆ się o rodJz:i,ców.' że lll"lie ie,~t to tramwalj p-rawdziw'J, '(')1 na mtałych dr'C'w~lanych bal,.e.!"zy I aiurkiem na podłogę. ZntO'W1U stM"'i~ 

O tak Halil!lka chcą'lł!łta być dor.o- Bała Si!'ę, żeby mama, padąc do An:- że rednak zapłaicl~'ba za kurs, t>o- kach maka'l'on 2'J!'oc'ony z p'~""eTlU. octMeśł1i brzyk i ZJaJIlllk,nęM 1O:amo--
s,łą, na ncie WV''Jtadł.a prZlę.z. OIkno i żeby s bam.ow 1 u si'E!'dz,i'eć cteJ"pliw.:,e i cze- !1rzyby ze s,t:a:r~10 ~,mI1.l!I"O\'rad:ła od war na kluClz. JuJe'cz'ek pbakał t 

W tym rn:,ePscu właśnie lRczyna t.atuś w Mada':nll'C n.i,e Sipa&ł z da- kać. Al'e na rQ~u \Vi1cZJei tr..otorru- bu~ów t~t:us':la ' h,.,m z w,aty. łzvjt'amtlern bobas w s,amowSJrZle ~ 
6i~ ba,i.ka. Xlierz,c!e mi.,. a.libo Tl1>C c,h'U. m~śl:~ła b.owilem, że wo;.slko,,;,i cZ~,ml1 zł'amal s,i.t; n.a~J,e k,lucz od , s,tJa!llęłv ~eą. w. o~z,a'ch. I " : I.płoa~ał.. . , 
wre.rzclte - opOIWt'Cm lą wam od n,a kOffiillSlJl robvą t.o s.amo co kOlllll- pUClJeJ.ka z s"l!t',dY'nkam!, a ze w po- - To n,l'e l'eS!t plt.awd2Jlwy obJad I N~tC d'zIlWITl'C'tfO: WY'pa:dCl'k mtU S1ę 
poclz,at.ku, a kto S.i,ę dOtillvMń końca ni:al"'zle. ]'-1:7.u nr.e było kunc.a kOt~,o"';at'1e!.!o, 7Jawoł r\łl8.., 1 ., stał na pod'łod7Je. a wtedy kai'de 
p~7,<,·d cza em t'<?mu z,a{;IZJnę opo- Z ['emi nieslf'oko:lT1'em! myśl'a.mi Ha,l;.nlka Zl!"ez) ' ~~·owa}a z dlal'~'ZlCij ItO~ ,- Panl',:>·T1I·{,a ~q~ t,.,: ~"'W~,7.\e. kar d;:!e{'lyo lubi sOh,!'e pO'Jłak'ać. Na. 
w!,atclać ooraz drtl'~i. ntz.e'!lzla do swetJo pako'u i z.a'czę- hotv i wvs'!adla z tTlamWiI';u ffit!lł,a ... z,'wkrzyn1,a.ra Joz'a. d:rugi d7J!'eń rrama przvnlos.łla z uLi .. 

A w:,ęo: hylJ tak: ła !'tię ubi'ClTlać. Nało"vra we1weto- Po 7.J ob:en':1l1 paru kroków w t WÓWOZ1a,s d'()~!e,"o H."l;rka spo- cy r.ową szybę - taką samą, i1a'k 
S".m'l Ha.J:nka dio1ąd n:e m()~,e ~,o wą suki,en,l{ę, maiły k~pellus1k i wy s.trO:1ę p,ar>ku U~azd,ovrskel!'o prz~ ~f.rzle6h 7~ to .,:(' ;:~~ Tń7l:la :lle t.a, co s;ę WC70f!80 T'ozIleoi ala , Za ta • 

bie 7,d,~Ć S.?TBWy z t~~o '"il{ ~!ę to szła na m:,alsto. k07:,e lła s'~ę, że w:'a,d'Om·o~.ci o zbH- €lI l"'Ja:~ ,a,r'Srza i n.arwH~]r~lza !'a,llka, nową ~:rvbą 1!'l{,aZlał sl>ę zmów too 
, st,a If). Bo maro,a mi,1' ła wv!e-chać niCI P':I;;nv,'zy na'z w życiu zm.a laz~::t ż,a"ącr-; s:ę w>ojnóe v,hca1e n!,e hyły k~óre<i !e,SZ1C?;C rot,. temu sama u-, s.a"TI bahas, c'o był za t.amtą s,zvbą 
ty.d,zień de' An':I",l. al'e TI'le wvieoClha- się na u1ky s'ama i ni,e balła się, bo przelsadZ1Yi1e, dźw!ló,nc,ć nń,e mogl'a. Ii i.ak t.amt,ell1 uśm;,o"',ł"łlł srlę, POdm,()oo 
la i tatuś, który miał sli'ę udać z ko wszystko przez tę nlOC t-alk zmala- Jalkiś n,:,e,pokój CZlUĆ było Wisze-I To:ą I"OZo1nfle'wl::ll1o dlo te,!!o st'(1)- sr.,l r'3,Jcz:ki ~ p!l"'zyhnkał buzię, że 
1'1.j.S~ą do Modl11:ma równ!'''!'ź był w ło. ż'e :Z;l1pelll~le było d,opta'~'QIW'ane d:z::.e. nr-IR. żc mni,Mnarrą JQ.r-ię" ohw""o!\la niby chce s';ę z Jul'ecz!k:'em c.aa·o-
WalT!)'.Z'awie, a )Cldmlak HaJi,nka ohu- do j'elj wzrostu. I WspóJt!lla uliCla i Allei:ami PTlZlecdąg·ały odd.z:Jały , zarę1r'lw cd k.afhal!!,:ka i Ziamkn,ę~a W!ClĆ. Ale Julleaz'e,k już go nie SIZlU-
d,zhv'SZv się j1,e,W'"·,.,6o plo,.,flma.:U, 7"la kośdół sw. AleksiandTla były o po- W'o~sk z muzyl .. ą ·i bez mU'Z)~ki. Nai-, w ~,7JuflladIT,ie, 11<-'a:ł za ~,zybą. gdyż W~teid.z:lall, żoe 
Ilalzla slę w mie~Z1kam;,u s,ail1l'a. Na- łowę mn;:!c}s.z,e. :wię,C'ej halła,~u n'ait'obilł ododz:lał nl!Ie- . Ni'e będ.z!'l?s'z SIpaJła w ;:a,d:a1rnym I'J:kogc f1alm n:'E'IfTI./t'1 bo dtz;dZl:a s,ie-
wet Locl'z,i, tei Lodzi. ktAra ją e'Cl- Na ro15u Nowego Światu ~ Pllacu m ow!l'ą1 , W'l'olkąo:y Z'a C:lObą pi,eluC'hv pO'ko~u! zI3'W()I~a,h I5n!lewln~. dlZli międ,z-y ~711dell11 i tą dletslec,z,ką, 
<lZl~,p'tj,n:'c llb:!cl~"la y::,(" było. Trz,z·~h Krzyży wSI:.adla w tll"'amwa,j,i Ślpi'CIW,a,:ący ~2Jer;aźlilWą pi.e.śń o' N'le '\~;.2'l·e~o jcdr,:;:k Do:m:::.vl'lo, bo do które': ",Z/1<ło je·ot 'l':nzybit'e. Dr.u .. 

~:'e orzelta,zJo to Hall'!lnki i nl,e Sdący W Alte;e, Boże! j.alk tten tn a,m- "Lozmalilnie" I gl'oc'i,:,a poroh-ta s,~ę spać i 1d.y Dta- f1 ZlC'JŚ bob::t's - zuneb;e utOdobny. 
zdt7 ;w:·ło. "w,rui Slze.dł lll~ezm'ośnie! DzW'onrił, j,ak \Vyo61J,ą.dla,ł,o to talk g'roź,nute. te t z:l!;utrz obl1c!z:,ł'a "rę z,ra,n,a ; u$lły- c:}"oć tl"'O::hę ~lo,t1lchrJętv - ~ie,(l,Zll 

Z1·~zeł,a s'ę uc.:c"ać s,ama. Na 6Ja- M8.·~·."a!:te pudeiko re:r:e sz;r,iLek, k(\ Hali'it",l' a 1J ... ~t,Ellt'O'w.!,J;a V1rór::~ d.o (:cr- ~Z.3..2. I1 j ':r Ir"'1l '. ! Z'oha'c'z:yba ' .. c.ho r;.~-1'''' W ",amo'wa,rzc, .lI ~:It',.1r": ''':n 
df'l1w.atła w tern mamę. Si'l'd,a1nlłys,a.ł ~;ę, jak ko'10.rO\V"Y ba~IJO;n:lk na IIlU. Whś.rJ.~ JÓz;lla. ~lkrz)",...,;ąc i stu- rh3'~<: ;:('1 "".1 •. ,.,'." T ~,1i7·., ""!·""~vllł Z<lm"'l:'ęty z.a to ie ja"~ m~l tyllko 
prl,~(I J.,.,,<~E'~ UW"';":~ :h~,b'r f'Z~- ~Zil111Irku i c·o chv,r',La ~()'wal IIall':,n- l·-,:;.,'ąc nakrywl ,11\ d'G~' '" ody r.'", ..... '1,;1' 'l",~,! [y,-,1'1 c1.'lt~,oo,łą 1 Zla- ot""o-'z..,ć, to -'oh' 1'." nr·dI1 ('\·<ę. 
go~ nie zrzucil\ choclz=-rć'. T'mMf).Tj 7~ l ka zrazu nie mo~}a zr.o:wmieć a.1,a- W'cn.oJz!lla d>o m:~"'.71trl-':, ,., ·-er2.- \,,01 ... ' ... · Tohc 0 1'0 b· l ,. (1'''''f) ~":e111.;.e od. 
bv ... ., T'ie poś1i.z.gnąć n.a g[,ad'k~eT cxepo '\vłaśc:'W:,e"ta,k czC(sbe przy- Żor,:! t'Clll. c,o y' '~' . ' .• ~,],::"ą CI tn - ,~Lt, t:~ ia je- l'n'c:a J .. l",~-,"". 0.1,(,·1 01,.1,1-,. "'fał 
pos.adzce. I st4!.;nlkJi, wy.chyl.iJwlStZy się jedruak ż.eby mama noDe wVl.p,a,dlła z C'bn!a wa'l,.;,~ ... n c:, :~".'{:,e:,,? lOll 00l"iaJl: W1ęcej nowyoo pre.wd. 



cz 

t r. mit ,·um - Gł.OS POLSKl -t924 r. -, 
--~,----------------------------------~----------------------------------------.------------~~ 
SUliNIE DOMOWE. 

Piu'Wu& - to pei~ned!:r z ma­
terału w pa!Sy, szare tło, p~y ja­
skrawo zjelone, gładki kołni~rz, 
ora? zielone gu2'Jillci. Dru~a - to 
suknia domowa z crep-e de chine 
koloru champagtte. PHsowany ta­
hot z tego s.amego materiału, pa. 
sek drapowany. 

BLUZKI. 

Pielf'WSiza łąJCz<YtlJa z Jtlaw:J.k1e~) ; 
deoseniowe~ f1Wl3Jru. Kołnierzyk 
OI1a Z wSltą.żilci C'zerwcmoe, zasrosoOW&­
lIloe cOO tonó w d eseil1iia. 
Dru~a bJflJzka z pe·dwa,bn~~o pł '~t 

!llIa o knll}U KO!Lu·lowym. Gu~Jcl 
CZ~il"n.e 

j 

Prześl'ilCz'na komrnlTl1sc;az batystu 
1n.il8Jllego w kolorz.e różowym, hat­
t.aw&na ściegiem krzeT)i,~kowym 
czarnym jedwabiem. OMe części 
kombina.cjli mończoM ws-tążecz­
ką r6Ź'Ową. Potr6:ne ram4ąc.zka 7. 

ilaJcie,j SIaJlIle9 WlStążlki. . 

USUWAniE OWŁOSIEnIA 
(M) Czytel.n!c7Jkom, kt6re nie 

chcą posługiwać się gotJOwemi 
prepMatami, ~a}dują-cymi się w 
han.dlu, polecamy następujący 
przepiJ bardzo skutecz.ny i nie· 
szkodliwy: 

Su1fur. stronłuim 50 ~. 
Oxyd. zinei 20 gr. 
Krochmal 30 gr. 
Menthol 1 gr. 
Dobru z.mieszać to WSZ"}'\it'ko i 

sprb<Sz.ko·wać i wsypać do flak,onu 
hermetycznie z.amkniętego. Przed 
użyciem zmieszać z wodą, uczyni­
wszy gęstą masę. Pokryć tą ma .. 
ścią miejsce mające być pozbawIo­
ne owłosienia 1 pozostawić przez 
kwadrans. Potem ZlIDyĆ czystą wo 
dą i nasmarować naskórek olei. 
kiem miJgtdałowym. 

I 
SRODEK PRZECIWKO 

CZERWIENIEniU 
SIĘ "OSA. 

C'ZJe1'!W'i0I1Ji,e1l1ńe sd ę JlJ(kc;.a me po-­
~ce z ZIimrua. tecz będące 0'>­
;'wem ,tałym, po!tega na wrartJi­
wośoi naczyń ~śn)"Oh I!4Osa. 

AJ...-by s~ te.go poZlbyć wety 
zwilliat 11IOIS trzy Lub o2Jtery-e.zy 
da.;i~, mier5lZ'alllilną 'Z 2 gnmĆ"W 
bwaksl\l, roOzpusre:OOlle.,:!.o w 15 gr8,. 
Jllk"JCh wody r6ŹlaJM1j i talkitC1j Slame; 
ilości ~ kWÓ4tu pomamuic2lO-l 
"'re'" 

MODny KOSY JUM. 

(M) Oto zachwycający model 
modnego kostiumu. z ziCllonei weł­
ny, przybrany sz.etoką taśmą w 
tym samym tonie.imituiącym plisę. 
Można zastąpić tę taśmę przez 

białą wstążkę haftowaną zAelo­
nem lub pasiastą. Dwie małe 
falbany umieszczone w stanie po 
obydwu,ch bOlkach - stanowia. cia 
kawą nowość te~o kostiumu. 
3384 

SALON PRZYJĘCI 

KAPELUSZE. 

Pi~s'zy: kapelusz z c2larnej feJ. 
py, przybarny ozamą wstątką we­
lurową. 

Drug.i: kapelUiSz ze W$Łątek, przy 
brany motywem ~ perłowe; ~ 
i dżetu. ' 

'-' .-._--
~. _~.~----------------~-

(M) Su1cl~ ta % materii weł .. 
me!tlej "Kashci." koloru płowożół­
tego, ~or.ma wdzięc7JD:iA! b·d. 
tem z włÓ02lki. NaJjlespi.ej J:ad&i;e ~i4 
kolor wł6c.:rJd w odcie.niacb eza'­
wonych. Na tę 9t1kcię potrzeba 
1.25 cm. materrału. 

Pła.szc-zy,k z duvetiny jukn~ 
~, pt'1ZyOuLobiony cZ&mJU 
'*=kiaD , CIHIlymi gurih_ 



pilrl zimJwy. 
fa) NardlBJrstwo - to jeden z 

Ba,cZ'nl'\ uwatłę trzeba zwr~:jĆ -l'a 
rzemyki p.rzy na.-taJCh, gdyż one 
ł.aItwo mogą zatamować ka-ąż,e.n~e 
krwi 

ajpopularni,ejs'zych sportów zi- ELEMENTARNE PRZEPISY 
owych. Na tem mieiscu chcemy NARCIARSKIE. 

kilka wskazówek, dotyczą- Wielu turystów, spę<lza'iących 
odpowiednIego e'kwLpunku, tyLko kilka dni w :dmowych sta­

które/:to uprawian.Ie Siportów cja,ch klimatyo1JIlych, waha się, 
owych jest u trudnion,e. czy rozp,ocząć pil'óby chodzerua n-a 

wini,CIll być ci'e.pły, ~zyle- nartach: - "Je,den tylko tydzień 
le,kki, wygodny i wyt~zy- - mówią - IDJi,cze~o sdę me MU :zę 
wszehlciJe próby. Odzież w baIk krótlkian c:zaslie". - I haJrdzo 

, .... "'·u.u,cg, skła,dać się wittma z mate- się mylą. 

• 

'A whc mbroiwszy slę w dwie T pa'Tli'QJm oraz 'h.ie c! 001. 

las,hl bambusowe i przypasawszy' pa.rui.om. oraa; dizedQlll. 
narty, trzeba próbować iS'.zczęścia 
odważnie. 

Notatki sporiowe. 
SPORT SANECZKOWY. 

Nie'zwykłem powodzeniem cie­
szy się sport sameczkowy. Wyu­
czyć się go można w brurdzo krót­
kim czasoie i bez oba,wy mknąć po 
g,padzi'Stości. Saneczkowarni~ nie 
przedstaw1a żadnego ruebexpie­
czeńs,twa, !1roza jedynie w tym "'y­
pa,dIku, jeśli się z mzpędu trafia na 
zły tor, 1ub Dla pmes2'Jk.odę. Saalecz-

~AGL6WKI NA LODZIE. DRU2YNA HOCKEYOWA AZ~ 
(WARSZA WA W SZW AJCARJI. Orygirna1ny ten &port narodził 

51ę w Ameryoe. Polega na kler'O­
Warrhl'U łodzią ż aogl ową, osadzoną AZS. Warszawa, otr.-ymawszy 
na odpOWlioec1nmej długoś.ci łyż- zaproszenie od angielskie~o klubu 
wach, alpejskiego, wysyła swą drużynę 

Statelk lodowy osiąga fattlta- do Maloja (ponad St. Moritz, Gór-
styC2'Jl1ą wprost s.zybkoŚć. Przy s~l- na Engad'ina). 
nynl wi'etrze rozw<iJja 145 kiJome- Mi$trz Warszawy spotka się w 
tr6w i!lJa god.z:ńnę. Pomńmo obciąże- ostatnich dniach grudnia :z. pary­
ruia łOOm C'zęsi:OIkroć s,ześcioma pa- skim klubem aka,demickim kana­
sażeif'aaIlJi szyb.loość jej się nie dyjczyków "Paris-Canadians". Ka­

wełndam.ych (flaneLa lub try- Trzeba spró­
Ubramie wler~hnie - su- bować. 
lub szewiotowe, gladlkie, a W pierwszym 

P---------------------.. ----aa------____________ ~ __ zmniejsza, a ry- nadyiczycy ostatnio w antwerps­
sy, jakie zosta- kim Palaiś de Glace pobili r.epre­
wia na lodzie zentację Belgji w stosunku 3:0, Po­
nie są głębsze Za tem projektowane sę zawody z 
od rys zwykłych drużynami Oxfordu i Cambridge, 
łyżew. Rozmie-, mająoemi podczas świąt Bożego 
szczenie pasaże- i Narodzenia swój doroczny match. 

miarę możności impregowane. dniu należy być 
naJl"c1.uzy nrujwygodrnmeljs,ze bę- przygotowanym 

obcisłe, krótkrue, do loo1aJll stię- na częste upad­
spodnJ,e, pa.nre za:ś na takie ki i nie należy 

,TICl'Om'l'e zrur,zucić mogą k.rótką ich unikac. Nie­
sp ()d:rli,c., z'k'ę. zmiernie ważna 

Za.mDaSt sweawa wyg,ocLnIDeIj zao- jest giętkość 0-
trzyć się w l"od'ZaJj ob~ei. ka- gólna, a szczę­

aosikon.aJ1e pmyle,l!aI)ącel do gólniej bioder, 
ona to bowiem 

lcieszeme wtilruny się pomaga przerzu-
zapmać gdyż o upadek cać ciężar ciała 

",0",..,",",""" a ~?-'lllie ~gubil()?e- ze strony pra-
"''''''''-U'"'V':''' W SiIlJl~gu )es1t Wlel- wej na lewą, na­

• Odzti,~ ze slk6ry' przód lub wtył, 
~dn~ dookonahL wpraw co pomaga w u­

n-a w:e,1k~e mrozy - zarlrzy-' trzymaniu rów-
e zbytnruo cWepło. nowagi. Nieo-

Alrbert Jotmoo, d)'!rektor na- dzowna jest ró­
-nf1"n.ur,,,Cf.r. 1l1'zędu turystyoznego w wniet gibkość 

utrzymuje, że naJe'ży u- kolan w nich 
ciepłych ubiorÓw w bowiem tkwi 

ćwiczeń, ktoo-e pobudzają sprę~ystość cia­
pocenia &ię •• W chwili odpo- la. Kolana po-

zynku są one meodzowme. winny być zaw-
Na,jOld~,;sza ochr.ona gło sze lekko zgięte 
, to czapka, da.jąca smę Z~Il1'tląć i nalety je przy­
twa.rz i szyję, lub też wełniany zwyczaiać do tej 
zki,et z nat1Slmikami, wiążące- pozycji. 
się pod brodą, lub wreszcie be-

Ręce zaopatrzyć należy w 
wełnJia:ne rękawiJCe jedno-

alcowe, :mchodzące na rękawy, 

Zagłowy trycykl nad morzem. 

fi,' BE o 

I 

T. 

rów w tej łod~i, Oczywiście trudno spodzi~wać 
b~z naru?zeOla . . k' hkolwiek sukcesów sporto 
rownowagl - to SIę Ja tC k' h 

. wych po naszych począt Ulącyc 
sztu~e Olelada. ' hockeitach. Drużyna AZS. wpraw­
Łodks lod~wa dzie w Polsce jest dotąd niepako-

zbudowana Jest ł l' 'e się porównywać 
drzewa J' odtowe- . nana, a e me ~oz, . . 

d b 
z wytrawnemt druzynami zagran:-

go, ę owego . 
lub też jesiono- czneml. 
wego. Budowa 
jej przypomina 
zwykłą ł9dkę 
żaglową. Zagle 
robione są za­
zwyczaj z dos­
konałego i zara­
zem niezbyt cię­
żkiego płótna. 

Prowadzenie i 
kierowanie ża­
glówki lodowej 
oparte jest na 
tych samych za­
sadach, co i zwy­
kłej żaglówki. 

NOWY REKORD W SKOKU 
W ZWY~. 

Jak d>OnJoszą pisma Zla'gl!1alIl:iczne, 
słynny amerykański olimPijCZYkJ 
Osborne, ustanowił nowy rekord v 
skoku w zwyż, osiągając 2 m. o.:.. 
ctm. 

Na tegorocznych igrzyskach w 
Paryżu Osborne zajął w skoku w 
zwyż pierwsze miejsce, skac'ząc 1',0 
niże; 2 m., kilkakrotne próby przeJ­
ścia ' pona_d 2 m. były bez skutku i 
oczekiwana próba pobicia rekord" 
światowego spełzła na niczem. 

których przypiąć je mO'Ż.na a,.. 
Zamioast długie.i wełn:ianei 

ońc~ochy, wygodniejsze są skar­
etki wełniane, dokompletowane 

Minęło 6 miesięcy i' obecnie Os­
home Z'eLa,lał po pnnym kenń:~a 
przekroczyć 2 m. i prawd?pod~. 
bnie fenomalny ten zawodnik rue 
poprzestanie na osiągniętym wyn;-

(a) KronJi;ka,il',ze, historycy, PSY-\ maI sporty. Każdy rod'zaj sportu maclh dlO golfu i wyt'WlO1m'ylCh &11- ku, lecz bęeLzie się starać w najbHż 
,hoooozy, którzy w przyszłości o- znaJ,azł swój rodzai strojów. pod- kma:c'h, ~ych do korurueJ szej przyszłości osi~nąć jeszcze 
pi50zą ch::i.eje mody niewieściej, w kreślającyoh 'Wdzięk li elasŁyc7.- jra:zxłtr. lepsze rezultaty. 

pończochą be:z stopy, 
Gietry ZM-Ó'WllJO jak li ow1Jja.cze 

trzewllk od śm,e~u. 
można j:edne i drugie. Je­

ndewygodą owiJj8!czy jest ich 
twe rozluźnvanie sńę. Obuwie 

a rdarz a - to l1a:jwa:żnie;s.za 
Ć garderoby. WimJno być ono 

on.'O '1'olma,kaln.e c:i,epłe s'znurowa­
Slzeraki e,j podwó;.nei giętkiej 
zwie i bez gwoźd2li, obcasy 

okioe i mski'e. W)'5'trzegać sie 
eży wsze,Mdego ucisku obu­
i dlatego nal,eży UJn1lkać lliOsze­
dwuch par slk arpe tek, pod po­

utrzymaMa n6g w deple. -

pierwszej LimJjń podlkreś1ić bę<lą mu- r.ość postaci. SooZlegó_ . be OSIt,aJtJnme. s1~l~lZlo- HOCKEY'OWE MISTRZOSTW A 
sieLi wpływ .Sl~~tU. .S~~nady A więc SiPort runowy, ten nai- Wi/łJ1lle, o męskim kl!'loJu, ObCłS'lym EUROPY 
przy hłasku kSłęzy<:a, plesm przy mi,ls'zy ze Slport ów , zaopat.rzył pię- s,t1a,n:illru, umiJrurtk'O!WlaJl1lYlCh p oł.ach , • 
dźwiękach gHary, omdlewa'iące kne panie w tystt.ą.ce pięknych po- cLOrŚć krotIk:iLed S]pócLruilCIZJce z obo- TegoroC'2mC miostrzostwa Etlll'opy 
sp Otjrzoo. ia - W'Szy. stko to bezpo-, mysłów. Jest to wprawdZlie pań- wiąz.kowym miokkittn kia,"'el1u'SIZJeffi w grze hockey odbędą się w ~ze-

b 'C l' chosłowa,cji w pi,erwszych dmach 
wrotnle ~ze rZlIlllał,o. słwo weł'tny w na.jroz:Iilaits:zy<:h je- pilśniow)"lll - tWlOtt1zą moczą sY'.I- ,stf:yc.znia 1925 roku. W dorocznych 
Współczesne kobiety są roe- d.na.k odmkLIl'3lch i komhinacja.ch. wetlkę pię1metj pialrui ll/a kotllilu. tych zawodach wezmą udziJał J?I'a~-

cydowaJnle SipOrlsmenkami. Odna-I B.rurwn'e w żY'W'Y'cIh kOllonach u- K!rótlk1Je Wlłosy:, stalIlJOW.iIą<:e w d~pod:o~:me dnt.~yny: SzwaI}caru, 
H AU!'1trJl Czechosłowac!l. lazły bowiem pi'ękno w rozwoju łrZJ'lffi!aJ!loe szalle, wetł,n;ńrurue rękawtiJoz dlallsr1JY1ll clJągu "knzyk mocby", na-t 1szpa:nJ~,S " .. ' B 1~,' A_,ęl:': l' 
Frwcji, zwec'f! e'lbll .t"UL51J11 

~dęśn.i, ~armonję. w dob:ze.rozwi- ~, ge1ry, ró~o~ ~eczki, dadJa,ją pi.ękn'eU pam w. ~,o:st?umi.e SlPOir Włoch, Zawody ~ovrzedzi k01lgrr;s 
mętem OleI e , wdzięk - jak! nada- Ją pol'e do popISU t S'Wlooedwo do- rowym OCIOhy ha!rdz~eJ 1eS'zocze chło- międ'zynaorodowy w dniu 6 styczm8 
je twar Loy świerzość wyglądu. bre,~ smaku. Nie hI1'ak ~o i w e!Le-1 pięce, baTdzi~j mewymuszone i Misłrzostwa kwać będą od 6 do 11 
Kobie~ uprawiają wszystkie 0- g'aThClkIDch, oryl~ilruailln;Y'ch kosiłl;n- mł,od.;d'eńCl2le. 'stycznia 1025 r, 

I h I 
chologńem i już z wyglą,dJU gościa I IIika oczywilŚcie ZlUpel!ruie. To, że st.roju li rz ~.zyierrmości.ą, spogląda windą; obuwia me czyszczą tam z Persone ote DW" słlJlSlZlIlli,e W1IlIOSił, }aka potra;wa mu podróżny jest traktOWia1ly sozs,bloo- sdę ll/a ładną i czystą pOIkorową, ! Z<lJSiady, bo có:hby robiła cała bam· 

l· bęcLzie smakowała: ozy deli'kaŁne nowo, jako gość m. X, wZ'budza w które n..rujpdoell"W rozpaLa ogiień na t da pucybutów, która w specj.ami,e 
(M) W pe'wnem małem p1"owan-\ kult"czę ze ŚW!iJeżą sal1atą, czy wiot- ndttn uarucWe osamotnIDema i IIlliechę- kommku, ll/aStęp'Dli~ przynosi -lo przeznaC'l::ooym do tego pomiesz-

oza,sem isofcią.ł SItary i o- rem, czy też so<;:zyoste k'Otiliety ba.. Sbrure domy mryeaxlnie Sipotykarrny balty z bułec2lkami ~ 'Wires'zcie wkra! prędko jak ZJręcznie. 
ki.em m:iJ8JStec2Jku przed n:ie-I' hl omlet z wyrafinQWanym se- ci. - łóżka dużą :fńJ11Jż,runtkę mOClI1:ej hell"- czermu sp1'awuje swój urząd Ifówme 

Inne mamy dom 2Jrujezd:ny, które- iJ:'Iaalloe z roma.. Ujmował on od w Aoruglji na prowruncji ZJlUlJC'znie C2J3. z dużą mńednrucą, pebną cienIej ' W klasyczne'j kTadttlie "OOs1-
zalety pole,gały ndetyDko na mi- pocLstaw łalfempWcę "mnd)"widual1za- ClZęśd,ej nńJŻ!1i u nas; .Me !lIaJWet w ~ wody, ow:im.ięlą bietluMcian ręczn:- i1CSS 'U" wSizy:~,tJko odbywa się s;.zyb­

urzacd:oonl,u i dOSlkonałym wik- oji w ohSiłu.d~". Nie zdlaJl1Zy'łlO stię Stamym Lond:ym.e trafiJają slię hote- kri'em. Jes'2JCze się m,e wstało ju? ko; nic też dz,iwnego, że tam wła­
ważnń0fszem był'o, że każd'Y nigdy, aby ZJaproponiQIWall: on jakie- lilkd, czynrlące zadOrŚć wyże; wspom się ;est obsłużonym psr,zez dwoje ;nie wszystko niwelująca technilka 

• zdny c.zuł się tam jaJk u sie- muś amatorowi białel!o B()I'1dea~x nńanym wa'rl1JI1l1wm. Głęboko zako- miłych ludzi i to daje pewne wc- i maszyn,a wypalI-ła zupełni,e ll11dy­
w domu, gdy u drZJWi wejścio- - czer'WQtllego burgunda. rzeniona w każdym rungHku dąż- wnęt'1"zne zadowolenie i spo'n);. widualną obsłu~ę przez rozumnych 

spoty:kały go dwie struTe PaJll- Ten rodzruj obsługi test: błogo- 11JOŚĆ do pow-1wzdzema g,ościowi cze- Nie Slprawioa rów.rui,eż zruwoou Kt.', i odczuwa,jących ludzi. 
, właśc.icidlci. ZawoSze czrur:no u- sławioeńsłwem dla turysty, meste- gOrŚ ~zy}emne,go łączy się tu z u- ner przy .!'~iadanJiu, który rtcrec 

Nie pawi:!'lrJśmy popcłn;'3ć bł~dtt 
rrune, ll'oSlily na siwi'ZlJlą okorytych ty jest on obecrue Uilllitka<Łem. Po- korytym optytI'_otzmem służąr..e)!<>, typowe pyŁan1c: lf)aJjecz.n.j.c~ Zi: 

i szacować lekko za wód służącego 
ach plękoo koronkowe C'zcp- stępujące z cLnia na dmeń zwię- który z zrud'ZuW'i'<lijącą rt~,nlktualno-· szyn.ka, czy t'eż sma 70ną rybę" lą-

I 
ho~e1m,o:re2o, w i,dc;:dnym sent<:ie te-

z mad'erzyń.ską tr>os,ldiwością kszen,i,e s.ię ruchu PT_reje'Zd.nych ścią wchocbi uan,a do pokoju, bu- czy z przc:niłem zapytaniem J 
f50 5' łowa: zawód ten w rn'aża du-

ały się przybyszem. a na- powoduJe że male, taU< mi.łe do'11v, dzń i ,0dUlOS,i 1X)Iletyj ~~.1 n-<ł<;tępuj.e :Ddrowic, z komplementem o !~O-- • Cl'.,>!--
żo taktu, zn,aljomo.§ci żvc~,a, ~ 

tępni,e powierzały go opiece rów- zajezdne UJSłępu,ją rn<ie,jsca wi'el- nie'od'łącz.na u'V/'3~a o pogodZie, Ibl ym wyglądzie i co najważniej-
pli,·;c.ści. prócz ni.ezb~dnej zrccz-

, }a:k one s'tarego i godnego kel- kim jak mrowiska hotelom; po- Ikt6m j~'Sł zaWS':'le "dobra", "pt"zy- sze - ze s,tara.nn,ośdą w obsludzc, roE.ci clo wykonywan';). ,-ozl1,.,!,tych 
który OOprowwzał gościa do cLróŻJD.y spada w nich do poza'omuł jemna" h,b . ,pi ę'lma" , jeżp.~i tylkoo .Możli'we, że dla wielu jest mii-

C7i!1!" o: ci. Obsłu?a ',\' hote ~u rno7 c 
uwa:żmie oglądał się, czy numeru i choć w ele gancki,ch , wiel- M>C leje jak z r.ebraj w tym ostat- szy amerykański s rstem, kf:l!) d"~':' d 

tk . t dIk ' k" h' t . h' . •. __ ",~n, k '1 d' , :"1, ł . ł 1 d k b ł uczynić z po ,I),:y pl-aw ziwq wszys 10 Jes w porzą u I z osw:1at,owy,c 1'ns yŁucJac Jestl mm vv y~U (j 'res a nen J<Cl'AO w-y ącza praw~e ca ą u z -ą o S 11- __ -D " 1.· .... t' .. 
_ ' .".. . l . "':J Pl ZYJ _I 10SC, a (' .'lO"C ez p. zc-

p1'1Zy'SItępował do tra'ktowany prze'z słuzbę zupełmel,.trochę wingotny , ale Jest to jtlZ gę: tam WSzy>t'-l'e ?a1110Wllei1iU o~- lr t l ", I' • .. ·dl • 7r>l,1.;rh 
''''k d kk·..1· kl" . :~_!."': 1'1' • I' b . . ! t l .57 aJCIC Ja \ 1.10 o 'iS~ .• A._ u-, s'prawy po.s~'l' u o po- . ONe' t, to Jeanal te.\: l1!:1:u Jące,'naJSI'l1l1JI1It:'ls.z,e o,\rc~ C 1 ' (' na Jane y\'/r '1 SIr: !,rL·r~ \,1" V'le rzny c c-,' .' 

dni,ego do pory dnia. dawniej wnńJkamde w ": ·mnicjsze moŻte silę zdobyć. W tcn sposóbJ l()'!1, żądane l zcczy, przybywają dOi _ręC7.cn 
Stary ~ h.,t ~ psy- i osobislte życ.zetria [ słaJbostki - za-J 2JaCZYD& ~ d~eń w ~O!)n.~.ll~ p.:y~oi!.i IiC'ce$ Cf?ł'!:c:wJJaItyozr.>..ą J.u.h 
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NY. 
Opracowany na tegorocznej sesjri plenarnej ligi na- r"zej, jak tyl~;:o kroczącą na czele rodZ1iny lud6w do po- tyce zagra1lliJomei Polsaci.. Gor~a wstp6łpll"a1C18. dcle'ltac~ 

rodów talk zwany pr·otokuł ganewski słuseruie jest zwa- i wszechnego pokoju, z szeregu przyczyn wewnętrznych i polskiej w Gene\We przy protokule o arbitrażu, bezpie. 
ny przez szereg wyMbnych mężów srŁanu, a w tej liczbie! zewnętrznych Pol'slka nie weszła na drogę ide'owe'; poli- czeńsłwire li lroz;broj,eruiJu pdkonała naisktvteOZlllliJej ~. 
i polskiego ministra sipraw zagranlicwych, p. Skrzyńskie-I t)'lki pokojowej. Zbyt łatwo podoowru~a się w)'lpadkom kie myśLi o zamacha,ch l1Ja oał,ość i beZip['0C'2leńlsrŁwo Pol­
go - nadz~eją oki bdz:kości. które ją pchały w kierunku przeoirwnym, Z1byt wie'!lki ski i podntiosła ztliaIcze:ntte tllaISlZego pań:sttwa. Wojujący 

Licwy zastęp sceptyków od pierwszej chwiLi nie! dźwllgała na sobie cięŻiar przeszłości, a;by odrwzu SIta.nąĆ SZOWWlzan n&emieciki, ClZy czesIki, Zl8JC'u!pale b8Jl1Jd'Y lrVtew. 
darzył protokułu za ufanńtem , otaczał go uśmiechliJmi ironji ' na drodze przyslZłośd skde, inrbrygti ros~cr.e r~biły się i rOZJM;a,ią się O srłaJlowy 
i dJt'TWtit!l.am~, przepowtiadia:ją.c, że mlc z tego rure będzńe. I Już sam falkt niteun~11mi'onego srt.arCtila Z ROSIA SIO~ ParrltCerz i'detOWo - poikO;OWIe~ poLiltylhl da.'lelko prę&zei i 

Obecn~e ocLroczettlli'e obrad nad wykOinat111i<em prato- wiecką muSli,ał po>lndrzymać bieg ewolucja. 111Rslzei pol1ty- bardziej radykaLnie, 1l!iIż o spństaJtlie 11Ia papOOtt-:27e trnMartv 
kułu na rzymslci.ej seSJjli r.ady Ligi pozwała tym krytykom ki w stronę polwiu i od"v~acać ją od na·e~.o. Ale i po z<a zaczepoo - odporne, który,ch wartość w chWlilld prawdzi. 
i wątpl<\,cym mówić, że rwcja była po 1ch strome. Oni tcm wietkiem e.pok-awern stardem, które wła~~dwie 1".>1 wego nIiebezpieozeńSltwa widzń'eHŚ1nY dOlW'od:.nme w cZJ8.'Slie 
wszySItko Wlidzie<Li i przewWd.z~elli. Odroczenie to nt8.sltąpi- dobre ugruntowal,o nte<po::lległ·O'ść PO'lski, wydobyłą z po- wojl!ly, kiedy Włochy znalazły slię w Obozie przed'Wl!lli­
ło na życzelIlde n'OW~o rządu an g:ieIlSk vego, który nie żaru oj zgHszcz WH1(;''''j wO'jny i po za tem starciem, nil. ków państw cerntralnych, a po.znlalM,śmy je taJkże i blliriej, 
zdą.żył sa,ę z proŁOikułean mipozmat. N:itC m'e p'omagają ws:zysiłkie srbrony Po,hka wydawała się państwem, s,tro- kiedy n:apaoodęci pit"Zez s (}W'i'eły, c2'e!k.aJLiśmy na amud. 
wlS,zeIkite wyraśnieruia i H0111IatCZerula., że jeslt to tylko niącem od u~runt,owa.n~la bytu nal"o.dórw w dmdtze umów i cję z za,choou do chWTiJti, g,dy był1a ona jurż; dla nas my. 
o d'l" oczenwe , a nie ułtt-ąc,enJile probOlkułu, powt:alf"z.a się pOfCozum1en. W'['\oga aglit::!cjta zna}dowalhl. w c1ągu piędu teoztlla. 
wciąż, że alf"bit.raż, bel~[etClzeństW1O li rOZlbrojeme Zlos,talły lat ilSthnri,eni,a odrodzonej RzeczY'P().~p'o1Utf:ei w nalSizej po},i- Być może, że je'Slzclze p.rzei·dtzie Wlie'le cmw mM 
pogrzebane. Ci, co to powtal1"'za;ą, robią pr'zy tern minę tyce Zlaws'Z'e dosyć materjlalu dOi zarzu·crunl!la n:am alUtty - wejdztie w życtt.e i będ7ile rzetelnJie pr2leiS'hrzegama kon'SiIy­
radosną, że ten frurmaZ!ońsil<ti projekt mle udrzy ś'W~arl:ła pacyFizmu. ByNśmy nieomal os,tatwi. którzy uznali nrie·po- tucja międz~aJrIOIdlOwa. jalką stanowić ma prcŁdkuł !te­
dziennego. N~e wiem, jak w innych państwatCh, aIe w dle.i2łość małych państw bahyc1kich, mieliśmy nrieusbIlItle newsk;, ale tean oczeklFwaniem właśł'llie nie pow~my 
Pols,ce jest srl:anowc'zo za w~eIu tych radującyc'h się i jest spory granlICzue, które rozs:t,['\zygać mogła dOlpdett'lo strona się .m-ażać. Pots,'ka and na jedną chwillę me powWnl!18. 
to dowód, jaik S'tOtpn~ICYWO i powoli ideje przyszł'ośoi zdo- trzeci,a, naxzuoa,jąc nam decyzję, t~a~towali'Śmy przez przenOSlit s!ię do obOZJU ludzi wątpiący<:h, lud,zi małej 
bY'wają slObie UtZOWle 1 grunt w społeczeństwie. długi cZ'aJS Hl!ę naTodów, itako obóz Wl'ogi. utworzony dla wiary, Mórzy od tei ewą. ngelTi, dO'bre; nowiny w sttosun. 

Nt1e mOOtlla p'owitedJzrileć, aby to było dziwne. An~ d'oIkuczen~a Polsce. Przeplatały srię te ogólne cechy Pl(}- kach międrzynarodowych, ZJ8. lada podmtUChem wiaJbru 
prZlelSlzłość nWewOII,i pnedwOljenne;, ani pti<elrWlStze paTę Laił ImtY1hl ZlalgTrurucznej pp. Paderewlslkiego, Sapńlehy, S'k:iJr- ruenawtiści chcą odSltą!plić. 
życia ocLrodZlone~ nrVepodległej Pdl'slk,i me uczyły s'zeJ"o- munłta, Seydy, Dm QIW1c;k ile !!·o, ZamoysJd,eg,o i z tiJnmym~ W .' . ł f .• b~" 
k· h h h .,1. ...... " • yf' ". . 1 b l. • d b -'_ wytbrwamu c!zynnem przy te~ p' at ,orttnl1e ęa:ZIe -lC tnaJS l1.aIS<zyc UmltłJIlIh ..... ,zanu [ptll!C UZlIIlU. -~ co na1- momentami!, a e y10 t'O Z<l'WiS!Ze 1'a.- g y y z truu.e'ID wy- ',"_ l _t~ ... t· l k' . _L~" 

• ••• _._ł ,. h "ć ł' t' .. 1" L' b ł h o.gtrtOm11la S~~1Gl m'ora' na PUllllly'J{;l po tSl l'ej, w e'O'1IIIl.ęoIJU ~ 
waZiI1lle'~ 1 na OOW'lasnre ccemy 2'i'· ... IrOCl g owną uwa- mus'Z'one ltS ęps1wo 1 jezc' '1 I1IaIWet ta!K me yo. to ~ac o~ l .. b~J b ł b ,. . d. da . k.t' Ł __ ~ __ 

d ' d d' d·ł d k . b' - ~ .. l' , . ... bl" . z nIe') p2 y S a/ osc me o lI'OWIaill!lia, . O'M DCIlI10WV 
gę, o gory, o rzą. u 'I1Il'e SIU '1 o '1'al}u z·a'W'ltenny w!nyw wame Silę sp-oeczenstwa, Jego 01"1·n11 pu lICZne), s:praW'la-1 bk b' . • .~ 

h .. ",~Ił ... ".... D' t . Sk ' k' ł t k' _._~" ." '1 I szy O' Y S'1ę na nas zems·CI'lla. um"'''w.....,.l'ZJlllu. opnetro era z mt1n. rzynsl 1, poo raz 1'0 a! 'le wl,aSllne wTazen1e, nl'weczą::e 1'!.al_epszy owoc .,. . . • 
drugi pDastujątC tekę slpr'aw zag;ramc'znych, z głębią prze- i rozsądnych wyslilków ;,o1ityki r>nlkojowej. I . ~ko~ WięC. wTes'ZOLe oflJcl'alna ~dl~.f.~k:a. m.W~ 
k.ouaJllWa, 'z ni.el:wykłą slZczerością i prtZej ęciem , w św;,e-t-/ Bo ni'e wY'Slt.arcza p'owtaTZanlie w ka.żdem expose. P.()Ilska stOI twaa:do przy tym progra~ '1 'I1I1? cofa Stlę z 
nem zrozmmitemu przysIZJ~ośc;i, połączył siprawę potęgi pań- kolejnego mimlisŁra s'p1"aw z·agramcZ1lych fralzesu o tean . mego ~latego, .ze prz.ysl~dł p. B~d'W1ll11 ZIattt1IJJalSIf P: M~ 
stWlcywed PoLSJlci z ideą pokOlju międzynarO'dowego. że PCJllska chce żyć ze ws'zystlkimi w zgodzie i p1"owadrZlić Do~ałd a, lu~. ze ode,jdt.m~ .p. HemIOt: ltWb. ZaJ~~ siły 

Alle c'1:V do tej ChW1ffii, dlo c1ZlalSÓw po seSJjIi jes~eDln.ej pool,jiłyłkę poko,j'ową. Bez twkiej dekJtall"ac j.i żaden minils1e!l' ~ do miłe~er.tClll mor:a..!n.e.J tl,g1 w spd'.awtt,e. egmpsk~: 'bo ~. 
Jitgń, tego rodlzaljtu 'konOOipcila pOlldty'kti ZJagrrunrrc/znej poh:ad spraiw zagT'wnicZlnY'ch po wtOjf!1,j.e 1 me rozpoozynał i nie, ba, aby 1 s?ołeclze,nsłw? JliaJsze, a. w k:a,zdym .T:aIZlle te ~ 
ls'l:nmła, a jeżelLi isrt.ndał1a, to czy mlia.~ poparcie rządu m6gł rozpOClZąĆ urzędO'wania. Trze'l"a w ten fraze's wlać ~ ugrupOWla~tt,a, kttorre. nIi,~ łączą stę 2: .~akCl!ą, • ~ 
czy stf:aJlllowdła tego włalSlny p!f'ogt"aJIll? lis101:ną treść, t1"zeba go st'os.ować ws'zędz~e Dla ka'żdym, uwały za llnłegralną 1 ll1erozłączną C'zęsć potHyfki poitlSllcleł 

Na te PY'tam.ia mU:Slim.y, 'IlJiestety, ()Idpow~edzieć prze- kroku, ni,e tylko tam., gdZ!ie to przychodJzl z łatwością,' Pokój ludzi.om dobTej woli może być za~ 
cząCQ. ale i tam właśulie, gd:ZJi,e Q to jem kudnilei. Możemy wówcz,as, ki,edy ktoś pierwszy z tą dl()lbrą W()i1ą W)"$łąp 

Wbrew proroczym przepowdtedni'Oll1 naszych w1el-, stwierdzić :ai,e ulegający dz:isillli Żladnej wątpldwlOścd ~aikt,. i czyttlJme ją stos(}wać w życliu będzńe. 
kich mDswzów z Adamem Miokdewiczem na czele, któ- i że wzrO'st autorytetu państwowego, a IlIawet mocaJrstwo- i 
rzy nową odrodzoną POIlskę wyobrażalii s'obie nigdy ma-: wego Polski idZli·e w parze z wzrostem palcyf~zmu w po1i-1 

?n 

L 

St. Gr. 

• 

• 
"Cz!łowiek jest tem, co myśli" - pisał HebbeL Tak I wieczne czasy uleczenia mó~gów, pełnych. niedorzeczn?ści, Iby~y ZJ8. ~zj()(:łlO\vIllkze uwa~ć takie pa1\stwa, jak S8ID 

samo wa.rs1wy SlpołeozIlle. Talk S'aJIllO narody. Talk slamo' przekazywrunych z pokolema w pOlkolenI~. Ale żyjemy I Dommgo, Nilka,ragua, Kolumbia czy Wene,zuela, najbar. 
lUd.llk.OŚĆ cała. Nic z taJkim trudem nie bogad się, nie l w dZ'iwnei i niezwykłej ep(}ce .. Nie pow.taTz. ajmy frazesów, dziej w.ojO'W'l'licze, nieus<tanlIllie woj1.llją<:e, Dziś talkie "tezr" 
llmaorui,a i n~e pogłębia, j.ak myśl, świadoma myśl w życiu że dZliś wszystko slię odmi''Cnia i że rO'zpoczynamy ;akkś brzmią już śmieS'zntie. 
zb1orowem. Ta, Móra przezwycJęża odruch, insty'11iktt, na . ahs'olulne inne życie. Nie, człowiek nie zmienia się tak NClijlepsze okTeślenie wojny, WTIlIikające w je4 iirlołę. 
n;ucone pTzeZ s,twleda suggeislt.je i rozliczne k'anlO'ny tTa-: pt'ędko, jak ustroje polityc.zl1e. Trwa on uporczywie dał nliemiec - Clausewitz: "Wojna jest adrtem gwałtu, 
dycfl. P'l'Zezwydęia przez rewizję d<()ItychcZlasowY'ch racji, I w pT.zeszłośd. Ws~b,~{Q, odtrącaiąc optymistyczny fra- który w istocie swej nie zna żadnych gnni,c". Gwał.f. -
które stf:ały Stię niedorzecznością, a które ży~ i działak: zes, SltwieTdzić możemy isln,ienie przełomu we współc:zz- więc zapneczen.ite wszystkim moralnym i kułł1tt'amym do­
przez talk często złowrogą sliłę uczudowych i myślowych' snem życiu narodów, te'1l wi.elkiego i tern n.adews:zys<tko brom świata. Kula karahin/owa me omija głów najlep­
nałO'gów, przez potęgę przyzwycza}enlia. Postęp rodzi się, jak nigdy przedtem, niezwykłe go, że zml·ana nasItępuje szych, najdzielniejszych, a niekiedy i g0Illjadny.ch. N:itkIt 
w waJ,ce człowieka z Stamym s'obą. Pmoawnilkiem przy-I w umysłach W1ielomiłjonowych mas, że dzisiejszy stban rz.e- I nigdy nie obliczy, ile na lądach, morzaJCh i oce.a.nach ostf:att. 

~zł'~,ści jest ten. kto odrzucił prze;kaZl~n: ~u przeip·j.g n:l c~ um~ż,lli'W1i~. w pewnej pr~ynatjmn~e:j mi~rze dostęp ;a-lllIia, wszelchś~~dowa rz~ź z~ordo.w.ałla t'Wól"C~ch du~ 
zycI,e: . spreparowany na p.odslta~ ,]tlz n:tepr.zy~arl;.nych'lc)onalne) mysh do wszyst~lC'h c'~'Wll~zacYJnych zaułkow, chow. Ale .ru.~ to .tyl~ te.srl: JruJarą J0J ~1"ozy .. Ś01.rerĆ kar!. 
zapoznItonych, przesądnych poglądów [ wyOibrazen - kto że - s'ł'owem - prZemaW1aJIlly me do drobnych gail'lstek dego c ztł'oWlltelk a, ru.emnlIe~ gwa,łłem zadana, rest pot'W'Ol'­
natOtni'asŁ potrafił zbrudać dośwti'adc'zenla ludzJk,ości i wy- uplł'Zywilejowanych, ale do wielkiego żywiołu lud:zJk,iego, nO'ścrią nad potwornościami. 
S11l1.lĆ z nich wn~oslki. prowCl!dzące ku leps-zemu jutru. który zaczyrua mieć swoją WIOlę i swoją społeczną śwti,adJ- K~edy ni.emcy z:aczęl[ bombail"dować owdowną kale. 

Historja me jest miskzyn.ią życia, choć n~ą być po-I mość, przestaje być biernem mięsem lud Z'ki em. Tu - pO-I' dil'ę w Rheńms ku prZleT'ażeniu ludzi, k.ochającycth w1elkie 
wi~na. Gdyby rodzaj ludzki znał sW()Iją hisiłorję i roClJj~ ją.! tężne i now~ oprurcie dla pokojo~h dążeń świała. Tu - d~eła StzłU!kri, Bemard ~ha'W na~is~:: "Albo cth~ecie mi~ 
1umał kQrzyst.ać ze wszystkich przeżytyoh dośwJadezeń, teren, na kltory rzucamy SillOpy sW'tałła, pł·os'zące prusąd, P1ę1kne kaJtedtry, albO' ptękne WO]Ily. To roallJ1e zalSltąplC 
na ziemi nastąpiłby jeśli nie r'ai, to takie zwycięstwo ro- hodowany w cieannocie. może całe tomy pRs'aJlle na temał: wojna i kul.f.ura. 
2umu, które zdołałoby wszystkie dz~edZJi:ny iyda n<łlpra- Ale z drugiei str,ony pamiętf:ać należy, że do tych Po meLktiej wo;me ustwnow;ilOtlo w An~:}.j:i zwycmj. 
wi,ć, uszllachełn.ić i upięikszyć. ffi'rus, które będą decydowały o przY'sZlłości świata, pr:z;z- iż w l"ocw~cę zaw1eszenia broni. cLntia 11 LiSlt.opada o go-

Wojna i je~ doświadczetllia! Podczas każdej wojn~T maW'ia,ją ró~ż zł'e duchy ~rz;es~ł.ośd, że nit.O'są i~ mo- dzDn~e 11 prze~ p~łudruem wsz~scy n~ p:rzeciąg dwu~h ~­
ludzi opanowuje strach i zgroza. Po każdej wojnie _ na_lral,ną tru01lznę. Tu spotyka,ą SOlę owe dW1le WleClZlIle :IlIut wstl1'zymulą Sttę od W'Stzel1luch zaJęć. Zafu-zymut}ą mę 
dziera na pokÓJ' J·akn,aJ·dłuższy. Póki ran nieza';' , _ I armje - synów Ormuz(l,a i synów Arymana. Dzi,,,iejsz~ pociąg~, warnwal;e, aut'omobile, dwożkli, odlkład'a;ą pióra. 

y sOJone, po I k . . l d-"- " .. ł' .. _.J kI d ki straszne wspomnienia dz;alaJ'ą w cał' ł' d" f epa _a SIorzy1a tym pleTWS!Zym. U 'Z/KOSC wyClerplt8.' a Słę ur z ędnn.c y, sędzrua przeil"ywa rozprawy, a pJ:Vlesor Wy! a . ", ej pe nt, na Z1e'l'a .3. . '. • , ., • k .. ., . 
iesŁ SJiI},ną i żywotną. Potem słabnie. W 'obraź ' ,l _I zbyt duzo, by nie przYJmowac wdZ1.ęczme n.aJUk o tern, ra przochO'dme staJą na uhcy... W C1ągU tych dwuch tn1ttlut 
tach c.i.erpień subtelntiejsza _ ). ak by z ~,k. ;: ~ tk~ I w przyszłości takich cieq,.iteń unikać. DklIłego propag.an- nall"ód ma pomyśleć o chwil.i, lciedy 11IaIjwię:ksze annje 

ant a "zys le d k . b' L_,t. • 1L! • bu _.lJ.. "ł L_ ' . L-'ł L~ __ .lo " W . ....h. 
~otwomości wojny, WlSzysikie jej piekielne zbrodnie id,,!: ·a po 0JU przy JJeJ"a <ti:llK WlJeJlKlle rozmJaTY na o VV"- śWI'alba ~W'lesij y uron l tę CIl'\~' ~ O'1~VMaW1ltC. mt",.y-

Jrukgdyby w niepamięć. Wraca znowu n1eświ d " kubeh. ce Sltarozytnego Wschodu, wsrod 'wliElTz,eń, doty.czą.cyob 
a omosc. Gl yf'kart: . . d '.' trud . • rud' d .... tak' dl które :?Jłow:ieik' 'l' 'ód WSlzystJki,e sPQłe<:zne, pańSttwowe i międzynat"odowe ap3.- '. or'l 1- orzy ~}~y. ~ą 'Z1

S
S . nllelS'Zpe z ant;. u~~, 1siłmń!eJe l le, we' e ~L d'~O. c .. ' ]e~ t1 wsr 

raty które tą nieświadomos'cl'a operu'ą SWl'at mys ący rozumie lUZ Sl'owa pe'IllCeTa: fi osuwalIl:le na,W'lękstzeg.o rutChu, c'zy naTlJ'a,r z:IIeJ wytęzoneJ pracy, 
, • J , znowu puszczane .. .' i ._~_ ,_, • . • , 

są w rue,h. Znowu odradl'ają Stię stwre przesąd o wo:nie Silę ku wyzS'zytn fQrmom zylCl". u CZ'1()Wl~a zarezy od gw.ałtownne lą zaprz.estame 1 całą mocą wewnętrz.ną sku-
ktÓtt'e -- zdawałoby się - zginęły raz na zawsz:. Co ~a- upadku ~oi~ow~i<:zO'ś:t i W~OSItu 1m~us1rjal1·~mu".. Watrto pi się, by .pomy~leć . nad własną dus~, OC2ysZC'2Ja ją, 
zu pr:zyCtiJC11ło _ zabiera c'oraz śmie<ls,zy głos. IprzypomTtllec, ze socJolO'g l ekonomista wn!flelsk1, Angel1 uszlachełl1i/.la, 2lbLiża BIlę do owego sttanu Wszechmoc-y, kł6. 

Talk . d . . . , . ' . Normann, ułożył taką tablkę państw od nafbard.riej do rrą Sil8!rotyTbny pers nazywał Anu, buddysta - Shinto, 
l 'Z1.sIJ.al· Po wszechs'WlatmVe) rzezi us·Iyszymy najmniej wojowniczych: ·MarOlk,k'O li Ara.bja, TUIl'CIja, pań.- chińa...ryfk - Chou. 

dziś znO'wu daw.r.e pogl~d~ na wojnę, jako "biologiczno- stw.a ba~kańskic , Niemcy, Rosja, Włochy, Austtia, Franc1a, Im więcei 'latk.ich "minut lttyśH" będzie pneżywała 
~ndeczne·.· komeczn~ś~I, Jatko nawet "czynn.il~ . zd;o~ia" Skandyna'wra , Belgia, Holandja, W!fellk:a Brytamja. Gdy- lud~ość, tem lepiej ~ą m-yśl 'JlIaipra'Wli i tOO1 si4n:i.ej ZIa-

J "warunek odroazcma I tym pO'dobne WCląZ zab'·j'n r • b' . 1 '1' t . t·t' d'" . d 1..._, • d t' . b . ,I_ła •• . '. .' ~" ., '" ysmy SIę zgO( Z" I Z. _ ym', " or'l;'fZłS JeS'Zc~ ma1ą o wa-. J.re;ZlpJ.0CZ}' 5>tę pr.z(: po'V.~ ortzelll1!em o rMJ'.l ptte>'K' na 7J1tem!. 
~ WCID,Z zmaJ twvchwsta)ace przesądy -l ',. .." 't _._-' • _-:;j_1t ] . ' gę g OSIC, ze "WO)OWnlCZOSC Jes sporaw'O'Z'ta."1en1 ......... [ ycz. • 

Nie można spodziewać się przeto radykalnego i po- nego, izycznego i mora1nego zdrowia n~ł Józef Wa.sowski.. ' 
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• 
Kiedy za itnkjatywą cara po raz pierwszy zbierał się lnach Z:ednoczonych i Angl:i, ani we Francji wyczerpanej' Jest wszakże iedna różnica pomlędzy stanem dzi. 

kongres pokojowy, aby dać podwalinę pod rozbro;enie na- do ostateczności, ale śród tych narodów, które nic do siejszym, a tern, co było przed wojną. 0 :0 wtedy rządzili 
rooów i na zawsze usunąć grozę woienną, wszyscy pacy- stracenia nie miały - a zyskały istotnie wszystko - bo monarchowie - dziś przyszły do gło,su demokracje. Pesy­
{iści istotni. piętnowali t,o, jako objaw hipokryzji, jako niepodległ.ość. Tak sprawiła nieubłagana logika dziejów. miści mówią wprawdzie, że tysiąckrotnie groźniejszym lest 
lichą komedję. Bo woina w1edy, woina krwawa toczyła I oto jako państwo, jako mocarstwo oficialnie uzna- nacjonalizm sejmu Rzeszy od nacjonalizmu kajzera, a'le 
się nie na zewnatrz może, ale na wewnatrz każde~o pań- ne zapytu'emy dziś siebie, czy w chwili, ~dy wysyłamy rzeczywistość nie zupełnie się zgadza z tym poglądem. 
stwa. Krwawiła się w straszliwy sposób Irl.and:a, wstrzą- przedgfawicieli swych na obrady li~i narodów. możemy Po wojnie zwycięskiej. która zazwyczaj prowadziła do 
sały wulkaniczne wybuchy Polska. KrW2we rozruchy powiedzieć, że istotnie sytuacja się gruntownie zmieniła? reakcji - Anglja usamodzielniła Irlandję. Ta sama 
coraz wszczynały się na półwyspie Bałkań!"kim. Weba- Czy możemy powiedzieć . że wewnątrz tych państw, które Anglja wycofała się z szeregu zbyt ryzykownych awantur 
wem karn.e oddziały miały przeiść po przez Łohllę, Naro- o poko:u mówią, czy chcą mówić, niema te~o zanewia w Arabji i Mezopotamji. Pomimo wszystko idzie ona na 
dy niewolne coraz wznosiły ręce ku niebu z bła~Bn1em wojny, które rozpłomienić się może każdej chwili. Rzuć. szereg ustępstw w Egipcie. Znać w tern wszystkiem, że 
istotnie straszIiwem: "O wielką wojnę". Prosimy Cię my okiem na glob ziemski _ pobieżnie. I potężne to imperjum wycofywać się usiłuje z sytuacji, 
Panie I" zmuszających do użycia tego, co zwie s.ię ultima raHo -

Trzymała ie zakuta w żelazo pieść zb';:e"~;e~o im- I oto wid?:imy rozdarte walką wewnętrzną r.b:ny, miecza. Znać, że przelew krwi nle nęci córy Alb1onu. 
perializmu, kt6rv jakąkolwiek przywdziewał szatę _ ?'a- p.dzie skrzyżowały się odromne zainter~sowania Japonii, ~ Ludy podległe, nawet skrępowane mają głos, mogą wo­
wsze był tym nai~roźniejszym wro~iem pokOTU, który Stanów Z'ednoczonycb i Rosii - a potem An6-H , Francji. • łać - a krzyk ich oddziaływa coraz mocrue) na OPIDJę 
zmuszał narody i państwa do cię~łepo po!!otowia. Niemiec... M0cardwa zgodzić się mogą· I5dv olbrzym ' publiczną. Najkrwawszy despotyzm, jaki istnieje dzisi'aj-

Prawo międ'zvnarodowe tworzono po to, bv utwiet- chiński leży bezwładny Lecz skoro zdoh",drie się na ' czerwona oligarchia - nawet ta przynajmniej na papierze 

b 
własną wolę - przecież na kimś będzie musiał się oprzeć. I uznaJ'e prawo narodów. 

dzit wszystkie gwałty i za bory. by :repewnić so ie posia-
by od innych S1ę uwolnić. A cóż wtedy inni uczynią? , , l' ., k d l' k' D 

danie te<1O, co ~ostało zrabowane. Ck" " . , l' I własnle tu ezy na)'Wlę sza po, wa ma po OlU. e-
.., zy no o' me zostan'e naruszony? Tego zagadmema 19a k' l b d " l d' k k A te nie wszyscy uciemie7en; byli wT)ełnie nc"'7h~w;e- , mo racla wa cząca o swo o ny rozwo) u ow ro za 

. I narodów n'e uoruszyła. k k' t k' t ' k ~ 'l' , d l ni opieki. Włosi aust:accy bezu~tannie 1"o~lada li kU! .. " , ro jem s warza warun I ys~c ro~ SI '~leJsze ~ , wsze.-
It l,,· .. t d ' l' 'e ' . , , ... NIe 'ed.en raz w CZB'''e ub l e6łe~0 stulecla dNzła nas kl'ch traktato'w CZ'l' ona dość szybko SIę rOZWIDle, dosć a 11 l W leI po e ze mle l po't'eczem . przvS'7'e'. '~sme'87e' . T h '] 
doli. Bo.śniacy i chorwaci widzieli rosnącą Serbię _ a ta I wiadomooŚć o tJowiOta.niach w z ~,órą trz.YStO~l 'ono~c I szybko zdobedzie się na przeobraże~e świata? Czy o~a 
przyciśn:ęta przez rząd austr;acki rozumiała. że połac'7":- l Ind:~ch, O w7burz:n1ach w Pers'l , Af~an;sŁan1e, BeludzY- 1 w pracy reformatorskiej wyprzedZI proc~s gro:n,a~zenta 
nie się jej z uciskanymi pobratymcami stworzy warunki stame. Przed roklem 1914 snrawy te nte wkraczały na ! się prochów do następnego wybuchu? Oto JesŁ WIelkie py­
ogromnego rozrostu sił tlołttdniowe! ~łowlańszc7v,,:ny. I forum miedzynarod.owe dzi~ki umowom o sferach wpły: , tanie, przed którem staje obecnie ludzkość - pytani'e, od 

N, t' l" b t . dl 'd ' wów. Dziś antagonizmów sowieckie; ROllji z państwamI które«o zależy czy życie będzie kwitło na ziemi. czy też leus anrue rvwa IZUlące z so ą po e1'1("e a Wl 0- • ". d' ~,,' , , . , 
kó kó d 1 1 • t.. d . Af . I zachodu zadna umowa n'e okrYle. EQlOt... ba, cały Ją rozwol Jego powstrzyma kataklizm stokroc strCliszruelszy w zys w na a e'Klm WSCpr Zje, czy w rvce, z na'- I " '1' 

. k • t . 'l d '} f .l ,. ' t I afrykatiski opanowały państwa eur.ope)Skle, w ruewo 1 sa ! od teg·o jakiśmy przeżyli. 
WIę szem zam eresowamem s e Zl y .rUul'!OSCl wewne rz- I O" l ' 

ne swoich sąsiad6w, by ie wvzy!,1.-",ć w od1"\ow:eoniei l wyspy cean :a , I Nie negując bynajmniej ogromnej doniosłości prac 
chwili. Znaną jest praca Rosli nad r(l7~2J"'O;;e~ mO-I A sam ląd europeiski czy iest już zupełnie uspokoio- ligi narodów. prac zaążających do stworzenia warunków 
narC'hfi Habs.burgów - znane te7 !OB rachuby NIemIec na i ny? Kilkaa7:esiąt narodów i~czy pod iarzmem władców zgodnej spółpracy państw globu ziemskiego, stwierdza~y 
rewolucję w cesarstwie Mikołaia II-go : Kremlina, Mac~don;a nauróżno wzywa pomocy przeciw z całem przekonaniem, że sprawa pacyfizmu rozstrzygme 

W warunkach krzywdy narodowo·śdowei socłecz- ciemięstwu serbów. Węgry rozkawałko,wani. Słowacy się właściwie wewnątrz tych państw. Im więcej sprawie-
nej o pokoiu światowym m(1WV być nie mo\!ło. Nal1roma- w ni.ewoH, Austria dusi się, napr6żno dążąc do połączenia dliwo.ści przeniknie do ich ustroj11, im bardziej org'anizm 
d~one prochy wybuchły w roku 1914. lat temu dz:,,<;ieć z Niemcami. N!emcy Z8!5łeb i a ~;)ar nie u'ma:ą władzy ich przystoso.wany będzie do ewolucji i postępu - łern 
i rzecz charakterystyczna - zanalił ją -patr:ota serbski. francuskiej. PoJ.acy na śląsku Warmi1 i Morawach cze- mniej ostrych form będzie ten postęp wymagał. tem ła­
kt6ry terrorem zmusić chcid rząd austriacki do ustępstw. kaią na wyzwolenie. A u nas ukraińcy i białorusini walczą ~odnieisze będą konflikty, które zawsze u podłoża mają 
A wtedy Francja z~osiła się o. ~lz~cię Lof~rvn:$:e. uo-, o, pr,zyznanie praw im należny.~h, .Zapewne lest ~elka konieczność niszczenia z~pOry, ,która stoi na drod~e 
wsiał,a sprawa P.olski. wydz"/lgmęto pod Bab!ą Górą rożruca od roku 1914, ale do dZIS dD!a o~romna częsć lud- kształtom nowym, narzucalącym SIę na pewnym stopruu 
w błoto wdeptany sztandar czeski. Prawa uciemiężonych I ności świata uozostaje pod .)bcem władaniem i gdy ci, co rozwoiu ia:ko konieczność dzieiowa. 
dały straszliwej rzezi ideię. I, ieśl! dziś naprawdę szcze- I są u góry llzukają środków na .lapewnierue pokoju, na sta~ l Takie postawienie sprawy czyni każdego z nas ucze, 
n;,e zapy1amy, kto zosŁał i,stotnym zwycięscą? kto na wiel- biHzację obecnych stosunków - wszyscv uciemieżeni stnikiem prac nad powszechnym pokojem. 
ki,ej wojnie naprawdę skorzystał - fo zwycięzców tych wzdychają do ich zm-j.any, żądni są przewrotu. I tu spo­
nie będziemy szukać ani w miotanych bezrobociem Sla- czywa największ.a groźba dla pokoju powszechneg'l. 

A. Uziembło. 

cze. 
w Ż)'IOiu gOSiPOdJM"Czem i sp.oł.e.ClZIIlJem m.cJt.OIdlzą llIi.e1.ł- UlSIUiwa się wSlzystł1de pil1ZJelS'Zlkody, rua'ffilulj~c,e :roiZIwój ekl{')lllJo-l W lerrt spo:s.ób W1Zlllllo00dt()l1lle pań.stlwo me powiinJno 

staJnn~e mn~any, zrrnie.nUlrują S!i'ę formy p'l1odJuikaji i 0100 ',u, mi,ozny. Nal.etży Slbw10l!lzyć tiCLkile wlaru.n.ki, żeby mOŻiI1la zbytruLo ohawi-ać sdę lroIlikull'Iencji 1l!ll1lyoh p<ań.S1bw, RoZlDro­
q,e.dtn.e w1lJt'ISIbwy społe'Cl2lne Wlzma'CIOOaJją się, Zlw;i'ęk~lz,cllją SIWe bY'l,o j.alk:n,at;,l'elpi'elj \\ryk'01!lzyst,ać zloo1nlOślCli i up·odJoballlla po- jl~l11Iie ~,osipl()C:,arc'z'e w S'toslUJIllkacth międJZ)'Il1lIlI1"OClOwyoh po­
'21l1J1lJoJrelllJi'e. społ-ecZUle i p oLiotY'cIZln.e , mnie s,tamy ~ ~diaJSY wacą slZlclZlelgóbn)'lcih ~,dln,oslbek, WZle:ba zl!l..!le,ść monoplo1e, s;y'Sltemy '1,~,g,a nla ?JW,;ększelD'ilU mu.·ędJzyD'all'locLo"'J'elgo podJział,u pm8JCy, 
rua ZIlIac~e.n~lu i wa.r:Łośd s.oajlaDn'ej. W żydu mi.ęc!Jz)'l1lla,ro- konoe.syÓn•e, r>ę,gllalll1.eJlllialC:}ę, W}'I2lbyć s~lęZlaJhÓijczych prok- 1lJ3. waLce z ptrotelkc,~OI1lIuzmettn i iI'loz,bucLowU.e obrotu mruę­
dowem UiLega ZlDl'il1lJrulE! w'aJr~.ość posIZicIZlególltnY'ahruaroc1ów tY'k adlll1~lno;sihrI2CipL Są 1\0 s.t.all"e halSilia ptOsf.ę,p>QfW1e'go ffi!j,e- dzyn,arocLowego, Pt1otlE!'k.cgoIlliJzm. jle.slt to mi'1Wbaryzm gQqpa­
i pańSItW , jest to rn,NtlsotaJllJI!1a waJJlk'a gOlsip.()d;alI"CIZla, polli- SlZlozJa:ń'Sltl\vla, o których się nl:lelSJtJe1y zn,l!pelłlll:le 2'Jaipom.ruiało, dMC.2Y. SIb""'ll1Zła on SiZJbucme ptt1zywiwe~e i ml()1lj()poloe, wy­
tyoM1a, 1liaIr,odowa, lwlitwrawn.a, 1100 Wlwlozą 1ylilw lThalI'tlWU., JeldJruocIZlE!śn,~e 1"Ja,l'elŻy pod'ni-eść pO!l:IQlm 1ll,~der:tallny i k.u1lltu- wOtłuje dl'lOżyt:zl!lę i dlopll'lowa,dz.a. d(1 k01lif1iktów Z1brojn')"Ch. 
aLe ohod!zi o formy tej waliki, może cma. być pokojowa, 1"a!1tny WlatrSlbw prrtaIClttt)ąoCY'c.b, Wytk.OO1zysltlać tlE! roalllnoś.ci W<01111JościOWta plOliilylua bJattlidJLu ZlaJg1"an.k'ZllIego ZWliękSlZJa 
a.libo gwałtowna, J'lewoIlucY'}na. . ~ tJwÓl'1c:re, które giną be.:?: U'żY'tlku dilla slP,of.eCz,eńslbW'a. Pra- WlSpółpt1'a,cę pokot;ową poolZloZlególlll'ych państJw, Zlb1.i:Ż1a. po-

Wojna i rewolucja są to gwałtowne fOrnly walki spo- CIa JllIUIS[ być c100,tIO:::,OW1alTIla dJo Wlnaśdlwoś,CJi indJywi.diUaJ- s:zo2legóLrue społ,eoz,eńsrowa i Slba.j:e si.ę baJ1'lcllz.o oenmą giw.a­
ł'eICZlOJelj, W milall'ę WZJW1Ot;u ńe10runcrlki i g.osll)i()dlall'sbwa Śwdla".. IDY'clh ptr'acIOłWl!l.!ik.a, klEllŻ&Y powtil1llilOO. OI~ać tlaJki .ztaJwód, kM- :t1aJllJCją pokO\ju. OczywilŚcie, ŻAe kra!j.e mamaM, ł"ea·:ICV': .. ~'e 
roweglo (Weltt'Wliir'tiSlclhadt) WOt;m'Y S1t.ap,ą sńę hall1eb:6ej :redęt,e, ry M:jbwdJzń.elj OOlpow'!laldla jlelgo zdJoLn,ośdom , w hen sp'osób ti ni'elkultul"1aune mle wywzymtllrą ~on~'l1Jt'IeIllJCÓ,i pr~OOl-ysł,o­
n>i,s'ZlclZytaieol,slkń.e i gtt'1oźn,e, nalWlelt 2lW)"cUęslk,a WlQI;m'a prr: ..-sltla~ ZIWIiękslZ)' su,ę W)"dlal',r:I().~ć prlEllCy, prod!Uik{!~a będlzUle t,allSlZ<ą, wej kl'la.~ów ktrllbtwa·ln)"clh, d1emoJm-.atbytoZlIl)"db i poot,ępo­
jle sńę opl"wać, w grulIl.c1te rZleclZy Z1al:iIllu&e ODia poślr'edln:::o dlob!1obyt wi,ęk~lzy, o TIg'amhan ~.()Ii;'I?odI2IrtC'zy Zlcllrow!'zy i moc- wych. W t'etIl iO!pos,ób watlk.a z [1e.aik.Clj.ą we''W'llębrzm.ą ś-C:lŚle 
i DeZlpośredmio (lIMe wltłloz.ąc'e stll1ony, rn,slzczy w~ lI~,ny d,o- mel:I~lzy. Sbu,d!',a wyżslZle rui'e p,owiJlIllY być ślTlodik'i'em prr~e!j- jes.t z:wiąlZ.a,rua z Wla'Dką IZ re,aJkc)"imą J?,-:xól:yką m~·ędlzyM\l'IO­
robek mat,e~ny, pozhawr-,a rYlllków zbytu dLa w)'il'lObów ś'cU,a do wyż~zej kLa.JSy slpołeOM,eij gdy d'Y'P,lo.m nie da iAa- dlOWą, j.esi to wła,ściIW,i'e j.edm,o i "bo s.a:tllJo 2lagatcltr..' .mie roz­
włi(łl$lllJego p'l'1~eanY's,łu, ZlwięksZIa belZl~Qlbooi,e, olmllŻia ogólmy cLnY'oh prZ)7lWlIllle:iólW, zla.'w,oo'Y Vl·Y'ZIWlo!lo.nle bęcLą Zlwo!m.iorue brojle'llli.a g'oSJpodlai!"c2lego i ptaoeyfńk8Jc~i świtartJaj peslt to ZlaJSro­
po~om żY'cVa. Pod tym WlzględlE!l!D. Wlof.t1Ja ś'wila't.ow.a j'esi od bwLaJsltu d'YIpIIO!DJOIWlamydl ni,euków, IIJaIbomias<ł pnświę- SOWlalnĆ.e 1eó ~,a.meÓ twórczej, wolnościowej i pokojowej 
.ni.ezank~imDe p ou.c Zlal;ą.aa , a pt1Z!ecie.ż od 1918 r. tecooilka cą sti'ę tym tlrtttclln)'ID i odp()fWI:'e.dz>iruunym ZlaJwodoOłID. tvliko ol, metody p()lityki gospodarczej clio SltJoslUllllkÓIW werwtnębrz­
wo!oooo ZIrohlta kol,os.aJJrue po~ltępy, t,echni!kla i sm-alt,egja M&'zy clZ'Ulją 2laan~t.QlwalnUe dla re,j pmcy i IIlIaIją oc:tp,owi,e- !Il)"db i tnJiIędJzY'P'ańsrowowY'ch. 
wie,JJki.el; wo}ny jlUlŻ obeon~'e się prZlelŻyły, elW'e!D1tluaJlna pt"zy_ dn.ie roo1nlOŚd, W sl7:Je.Jlk.a p.maa powl:nil1Ja być SIZla'1'1 OIWlaJIlIa. j N~e Ws.zysltlkń,e k,rlruj.e mogą yędlmaJk,()W\() pOI!llY'ś'llnne się 
sZJI'a WioPtla był,aby j~IZiCJZle ha.l!'ldlz:le,j Zlahó,~Clzą, OI~rutmą Nie C'hodlri o Z/W'ięlkslZJenq'e ZlalW'OdlCl'weij inrtteJti,gellllq;li, Wlk,ró1- ' 1"Oł:!IWir"ać, w nileMórych pa:ńSltwiaJch dJalj'e Slię z,alUlW1alżyt ruad­
i ndSlzozydeLSlką, W')'I$lbaf1'1C'ZY Z1W11'OOIC UIWl3.,gę ma rozwój oe bęcL2li,emy mJl(!IH, yaik Dla Za,chodzńie, pIf'Zle1P'e:ł~lelnrile ZlaiW'O- milatl' LucLności., które musń W'Y'em~~il"OIWIaIĆ, W()lność emi­
ohemja ~a'zów ttl'uJj·ą'cY'ch, nla posltępy llolhn~,otw,a oj t'ladllobele- clIów WYZJWto1lon'Y'ch, clnodzń o poOlW'iękslZlelllJi,e ~nte·J.l.gen.ojń gracji i imigracji jest kamieniem węgielnym rozbrojenia 
foruYi. PrzytSlZ'łla wo'lDa mooe Zladać sb1alSlz.ny dos ~,a.we~ ws,2:ytSltlk,ilCh walI"sJtw, o mtel!lgoooję mhotnbk,a, memie.ś1ni- gospodarczego, wOl1miOlŚć ba je'sił k1aIPą be ZlPr.Ie<cz.eństbwla , 
cyw:a~z.a,.o}i, może Ołna z.bu't'lzyć pQldlSltlawy nla,sZ1elj or.ga.'ll1i- ka, kup·clEl, l'1OWika, Je's,t to cLemlOfkretvz.aCl;ta S'pobeoZJeń- któf1a ZlaJbe'ZJpuecza pIl'zed !t'e!WlOUooją i Wlo;mąj państwo, kt,ó­
z.a.cij gO~'P'odtaJroZełj, p'ozbalWlić pIf'ZJeWl1Id.llI:'onoe l'rn&e oMeba, sItWla, dJZli,ęki kł.6trej ZJWl:'ę·ksIZY s-ię wydla!jlll.OŚć pt'Ia,cy i ogól- ~ n~e może wyżY'wić slW1O~e,j Slzybko l'IQ1ZIDn.a :ŻJal;ą,cej się 
~I'Qlzń (ma głodlem oj alllla,rCłhją. Wł'a·śnU·e c11atieogo p,alcyfi- ne hoga'ctJwo kXla:ju. Na:leży Wf11C'S'ZlC'ie pl10waJdJzńć wolmlr LUJdmości, JllIUIS,i elkstporhoWlać SlWlOilC'h ssymów, hamoWla:nć,e 
kao;a św,jlaJta jl0Slt pnZle,dJeW~lZ)'ISltk,j.em koniJe.a:mllośoią gOSlPo- ścilową p-oLittytkę l1JM1Ołcl!oWlOŚ,dową, l"Ó/W'n.om·i,emiJe tmk.bo- obego eks,porbu p1'IoWla,dJzń do wo)nry i p'OtdlbOl~IU, bo liUdlZii,e 
d!atroz,ą. wać WtSlZ)"srtJldlch ob)"Wl3.lte1Ji b.e1Z r6żtn1lCY p:OCIhocbm;a, wy- ohcą żyć I T1"zeba lllM'e:5IZJcie 2Jt'1Ozumi,eć, ż,e DJi,e może b~ 

Pl'18Joa niaJd l'iOłZl~o~endlE!m i pa,cyfiiklalClią pOW1itnn.a ZJIlJaJIlii,a i nal1'odlQlWlOślCIi. Ha'J<,oty ekonomio:mlle i po~irtytka tJrwałe'~o pokoju bez 'Wlo~ne,j i llI~e.sIhępl(JlWlru11lelj fiIn.t.kJt,u:aIc:~i 
W tyoh wl1lJl"Ulruka,eh p,ol,egać n.a l"eIOłligla.n:IZIElIClH pQll,;tŁyki giD- ełkSltetl'miI11JCliCJ'1i!IlIa. , pi!lZleI~ IJladI0lW3IllJile rnmd'e;jsZlości nlaJ1'lodowych }uiCłmoś.ol wZIg:l.ędlnile "ZibyteC'2ll1Jej". Wo1n,a em:l~lialafa jlęlSt 
spodiaJ1'crej. ,WI1lJlIk,a o byif plt'l()Iwa,dzi do ~bl"1orn'Y'ch kom~J(ik-p:odlzi.a~ obywaheJ'i nla l'1óż'IlIe k·ałeg.orj.e, hec.e slZ'owi.noi.sltyoz- 'lllile tylik.o k~aipą bezlpi.eoz,eńSltlW,a, s,t,altllow,j onla crlladJer cen­
't ÓW,, kŁÓl'e nLSIZi~'zą dorr'obelk matoe'n!la,1my i poohaJW(aąą clhLe- Dle d dJema,gogj!a nlalCl:,onlal!;iMyc:ZI11la - W'~ilzySiŁJk,o bo ptt'lor\VIa- n'Y ClZ)1'IlIThi1k Z1bllDżen-ila i pOir'OZIUJmJe.tll:13. llIatrodlów. 
ba ~ ptt1aJcy, wYD'IIk.a z lie~o, ż,e ba grwał't.OIWina miJ6baJrysJtytaz- dz:i dlO korupayL,' S'ZlaiIlJttalŻu, Slbwalt".Z:a <;I2lutllozme p<!1zeg.116d'lci, ' ROłz;bI1o}em;i,e ~oSipO'd,a.u-'C'zle 'W)"ma'g,a g,fUlmbolwn,ej l'ie~or­
ID~ m.ellodia v:a~ki nile wyhlizymlU,:,e k,ryty.ki, slbai'e sń'ę ona zmnic'islZla wyd'ar,:nlość pi'lalCy, ()IbnilŹla pom:Gm kuU-tU/11alny my odego IlIalSlZe.g,o żY'cia. Żyde wsZ)"slbkJc,h n'ail"Qldów jest 
Dn'edl()(mec7.IllIOSCluą gospOld,aIf'CJz·ą, nalJ.elży wuęc 7.J1l1':·en~ć pOllii- &1'ołecze'l1stw.a, wzmalOOJlla ba.nd:ytYl2'JIl1 i o&birya się ujemni.e Zlhyt pr1Je:S~IC\Ik.ndęte mHLlbaryzmem, p'r2led'elwSlzy,s,tiki.!n. m1-
tY'kę ~OSIp(),dJaroZJą, wPT'(JIw1lJd~ć pQlko.j'OIWe me>tlOldy wlaUJki na s-lle, 2'lI1Ia<C'zenilU q ba.g.alCtlW'i.e państwa. lńtlal.'."yzmem g.o<lp.oolal1"Ozym. 
~O~SIPOdl8,t"OZiC!j, w'aI.azyć z WlOt;11.ą w ~mi·ę 1i1ltelrel$ów etkonlD-' Ro.zbl1o(,etIlllE! gOSlpodlall'am p.oJ'e,g.:3, wwęc na l"eonganti-· St'opri<owa pmrebu,dtO'W1a p,oYty,kti g(JI2,piod,all'clZle:j ;lesJt 
mllCiZJIl)"oo. W t.e,n spos,ób ruch pacyHs1tyozny przyn:m1.e 2';!łlcjd r'o'Htykj wewlIlęłirz!lIeIj państlwa w kJen,mkl\l wolno- TIla!ha,l'a;z,:ej skuIŁe.c.mą f,o::mlą Wla lik i o palcyfilkac.ję św:at.a. 
kSlzt,~Hy l"eal1n.e·, iooa l'1OZlbro:j.anrila slta!l1li,e slię wyb.iltl!l,i~ sc.owym i dem<lkratyc%r.ym, na wZillloo·:::nioeThl'u jeg0 orga- Zgodln.e Vlsl1')ół'iyd.e g',Qlci)'.od:a,roZ>e ut,r'W'f ),j po,!"cl;,owe WSIPÓ~' 
realIstyczną, tr~ei;wą, Mzmu ~usf'o.dlal'Cize.go li :Z)wię:ksrz,enJu bog1lJot'w'a narodo- życrlle palls.tw i narodów. 

Poko;ow'a polilityik.a go-~ocLai!1azJa poLega llia 'Ile:Dlt .iJe w.eg.c>. 1 L. Goldberg. 
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c 
~dbe,l't był kd,n'erem w nl'emiecMei t'elstartllracii hote· A gdy pewtnJelgo dlIlliJa Ijaki(Ś parbrjotYOMy!7JW'iązeik mbo- 51 DLa,c2'Jego7 My, ~ego mmdel1"'oCY, po~:i,śmy tnJU 1U.Im~ 

lowelj. Prosty cZlłowi·ek Blor.,dym. A gdy, z.a.stygły w km· dzile'ży - goł-QIWąse c.hJbapalkń pod brOlIllią - ciągnąlł w'Zldłuż hośmy me ki()Cfh~·i". 
iJlym ulkłonie, stlał pl"ze,d gośc>i'em i !p,rzy1jmował obst,aLunek, u1ilCY pod hobe-Lem, ś'P1-ewa1jąc: "Ni,e m.ogę pDdać r-ęL ł'aduj1e Podc2'Jas prZemaw1ilm1a Roberl wykonywał tylko nie­
przez mózg pe.1zła mu jednia myŚl!: wszel'ld i,nny zawód I ona broń ..... , świadOIl1JOść wtitny, n1tby r.oZŻM":oone żel}!a'zD, mlla:c'ZITIe porusze:nia ręką, w której ~ysała się Siell"Webka. 
l'at'wi'ei da SI!'ę poQgOdZ1Ć z g,odlDośdą czł.owicika. wŻlada s.j'ę IW Robelrta. Bow1em i 0IIl -uczył swe.go \-pa ta· Było tak trudno powńedzi·eć irul)llffi to, 00 się samemu Gd-

RzuclQny n.apiwelk dzJ.al.alł niań. jaik pO'Hc1zelk, Zla kt'óry kkh pi iolSel11Jetk i pełen dumy Qj,cowslkieti &t'wchlał. ia.k SVl11 czuwa-ło i zrozum:iato. A przytem wS'zy'lS'bkQ jest pl'1Z0Cież 
trz,eba pod'ZJięk,olW'ać. A gdy nap,j'wek po;::ruodził (d g'ości,a, pOW"tlc\ol,z.a wy;u<czone Sr101Wa. takie pTO&te, talkie oczywiste . .NIe ludzie odzwyozad,1i się 
który był MedlTlli'ejEzym od okzymu}ącego. wówcZlas z PQZla W eLzoiJkiem TI'ajpoi'ęc'j,u s,bał w prmtdsń'OIIllku hGtelQIWytm, od DCzyw~st'GśC'i. Poprostu zaJPomni~1i gdzieś mi~ość, jak 
pod~aIŻini,onoej g,odności Qs'obi,st,e,j ROIbedla wynaosłała po· C2lU!}ąc, "'e slkoik na pr'Zle,c!h.odlZ'ą·cy'Ch, nieuclalTIych mł'odlz;'eń· s·j'ę zapomina w k.awilM'lIlli pM'la<sol. 
ga'l"'da, wzma.gając si'ę ClZlaSlami do żą.dlzy zemsty i bezc'Z1e,I. ców b,~łby slkolld<em w p;owie4lI"ze. Bowiem p om' młodu'eń. ,.Tr2;eba tylko kDchać, a nie pa<d1!lliJe już ani jeden 
ności. clami i p,oZla pjloslem~ą wOlj,emną s.tallQ coś rueltllChwyfnego: s.trzat Nastąpi PQlkój. Będzi,emy w6wc2'JaJS d.ćmi na na. 

W 1"Oku 1894 urodzH'a mu w,reszcie żOI11'a, tak długo llIi'ewid,Q,czny oozde,llesny prz,ecli\\-m~ik. Bóg powst:rzymał go sz,elj ZJi.earui .... Gały świilłJt p};a.cm. Z t-eg'o ~ercd~ IW1idat, te 
ooz'ekiwaneg Q sYlna. I DtQ miŁość 'o herta zwróciła się OId slk Olku , Bóg zalChlOW1ał .~,o na tę chlW'illę, ~,dy wróg stanie I świat zdOIlny jetS1 do mi~ości. Ca1fkiem be·2JD.ad7JiJeine było. 
w stroonę tego ruzieCIka. Ovrzymał.o ono ws,zystk,o' "'okój się widJoc'zmy.m. To c.znrł Roberl. . by WS1ZYstJk.o dopiero wtedy, gdyby EUJropla śmiała się z te·' 
dzi,eoi,nny, sterylizowane mI.e.ko. wózek na !'Ie'sarach, la!d~ I pewn~.go dnńJa p-O'Zlnla,ł tegO' wroga, kt'6ry tlkWli w czfo· go, ż-e cała Europa k1"'Wlią Dcieka. Ale niemasz w Europie 
rov.'a,ną na białQ stajnię. p<a,}aców. Późni,e'j prz'V'szla kol-elj wi,e,ku ~;łlmy;m, a ITIlie p'oza nim, p'omał g.o t'am WYMinie. że domu, w którym nie płynęłyby łzy. To w};aśnie miJłoSć pła­
na par.Q!We maszyny, koIe;'e, ba,lony napowi,e-trZlnle, bębny, oczy je~,o prutr:ooć zalczęły 'WZIl',Qlk~em Ś'Wiadomeóo wi,ny cze z QCZÓW lud",kilCh, płaoze, gdyż ją wytp~ z Slere 
sZla,Me, fUlz\'e, GlowialTIych ż,olini'e'rzy. Późnieli ZiJlOWU Ilasec.z.kę morde!l"oCY. I wtedy stlaJ~O <się, Żie łzy wśd'e!k!elgo g,niewu zbie- ludzkich. 
Sr~'ac~'I'I()Iwą, .ubraniko rna,rynla,rs;ki-ez c~,apec!ką, na k~órej r~ły si-ę w 6·elg,0 .OCIZlaI~Ih, ~dv ~ilcI;~,e.~ dz1IewC'zynę,. H~<" si~a- Cóż u-c,zynJi,Hbyście, gdyby w tej chwiH jaIkJtś nlfe:many 
Wl'dlllll,~ł .nlapls "S. M. S. Hoher.Z'o<lilleIl'n , skorZ'any .t<jr:"Hst'e~c:n'La .I\i~<r'Z1e,cIZ'on~~-o, z,~ę, ktoI'lel zlabran'o 1!1i~ WIelki męz.~, wam 1nrbruz wszedł do sali i ;'ed.nemu z WCIJS, którego ni,gdy 
dOI kSllą~elk, moalszynę !'Iac<hunik,Qwą z CI21e,rw~'eml, I blla~em1 l'100Z1CQW. kt.ó~ .zaibtbo synra., a ~to/'.zy, mlffi1<;' tlO, p(Yt~af1ą Dla oczy nie wildz:i'ał, wbił ba'gnle1 w brzuch? NtiJe m<o~d,byś­
kul!kamn, poleI'lQwane pu,ae'łkQ 'koil,o'l"Owych oloW'kQIW, z tym samym usmiledh~m C'OruruW1Il1etl. siallOlW,ac !ku~,e-l ,D'l!W,a, c1le ZirlOzumieć czynu tego s:zaJ.eńca. Alkull'at 'bo samo czynią 

S)"n zalozą'ł br,ać l'ekcje gry n,a skl"zypc.aclt, ffi'UJsń'ał slię ICIzy szk1runlkę he1"baty. WlaiSn męŻ'O'W'ie i syn<Owttle' i oni wbijrują ba-gttleły w brzuchy 
uc:zyć g,ry fol"t,ep!,a:n<owei: Za,~zął .u:częszc~ać dOI gi:rrlnlazi~m Pe'Wl1!ą ~at,kcę, !kJt~~q p;Dcdslk all'ttl1laltlTlli ~o~z,rurpa!~.l1a że przebity wydaJje okJrz1,.k, wirye ISlię ~ pada. Cóż zrobił ~ 
M;,ał w przY8zł,osc'l'SJtu,d,owac. N1,e zosta'c 1,"elln,eoreID. Ju.z w plalc,u ohwały J'ed]'1lle,go TelJ sy;na, pOldporę s'baorosCUo, ~adz,!eę, " waSZiemu synl()(Wi? I cóż zrobi'ł WaJS'Z S]'1ll temu ikt6ry jemu 
dzie~i.ątym rOiku. ż)r,ci,a dQs:hal~ rower, Ą w dwu~.a~tym t'lQlku oŚ'!1o~ek Ijerj mi!łloścti, ~ Hóra~ócHa si'ę do RDb,el1't z;e slo· whiJja bagnet w jelita? .. Czyśct.e soMe już k~ed~~hWelk wy_ 
ntalezał 00 patrotycz<11.e~o z,"'dnocz'ema f'11 od:Zlezy. Wlam!. te'11az h,Z'eba Slę p'o~,od:m,c z llosrem. chv.wclł dZiko ,.a' O'bra2lil~. w jaki s·pOlsób wa:sz młody S')"1l który talk bardzG 

Zyde. Roobe;rt.a wyc~elI'?ywa:o w <:a~'O'~:,: !"tnile,~ń-e ~ytna-" ~a!l'cLł'Q. Bó~ ufiął rę.cre. kclne'1',a i. dmące ~lalg.J,e mH'o~cią łe~o ach talk baTc1zo chdałby jeSlZicze żyć,' zg1nąć musiał? .. : 
A zd.aTIJl~. ktore ~o~v:, z~ ~azdy roho{:n'l\ wart )est"':Y'1la- pa;ke pl()ł~zył ~,godm~,e n,a rarrmOlIla k~bi..ety,. ~OWll'em _ nilel DZJiewczynD, uświadom .glObie os,ta.tm'e ISjJ'Ojrrzemre twego n.a­
gpo.QZlema, ~t.ał'Q SIę }eg.o SW1.a ~()Ip()l.glą.de~\ Robert pędZl:ł, by ona pOln'os1łla WJnę; lIl1,e 0IlIa ?ył'a wr:o~l-em l l'eq słowa, I,ccz l r:zecZlonego. który z raną W pie'l"Isl, Slpra.gnń'Dny i głodny pr~z 
wyk,onywac Qbstahmkl, klalnJał S,lę d'l·:ęl:\oWia,ł za I11lap"W'kL to, co u;k.ryv.~ał,o SIJ.l(~ Zla tleml Sił1OlWlam1. A był,Q iQ c'os co! sze.ść godziITI w skwall'ze dnda Ietruioego wlsd na druCIDe kol. 
os~czędzał. zbi,e;nał, lioClZyt, s:t.H'ra,ł~i,ę, 2JC!daf kelnle'11e.r, w r,~. ni,e m'stn~alo, Był,a ,tlo, n~e,obe,CIIlIoś~ mń,łlośoi~. , . , I' c<zastym .. WyDbraź s,Obie jego osiJa'hnlie, swalS'Zitlie długie 
leoi,ach hDt,dQowy;c~, pot,em 1?fla.tUl czym '. w~lka'zyW'ał zla,ko- . MorruerC'~a siW'lla.dO'lTIJOSĆ wtmy ~pta!M,a. ffi\a~ mlł,osć -&plOjl'lzenli,P" . 

chanynn pal"'k~.m CIche P?ko.;.e t;a. ~Od'Z"'l1y, pa:brzał p,rzelz 0I11C~iką,. tl~Ią,C, ~lt'oOl!ę dIl:a 100drodzel11J1Ja IOdlwielClZln,eJ1!o uOC'ZJU- "Kometo", t1Zeikł RobelI't do jailde-jś pokrywaJją<:ej się 
pa.Ic.e. z,apad'al ":' okMa~ ~łQlSCl d1a sw;c:gQ syl11Jr.', p~s,~ał C1,a Wl!.leU-ae<J. mllłoscl, ., •. I hIwośdą, dcho, że słyszeli go wszyscy zgromadl~. "co 
go do, ~.lIm'We:rsy"e-tu. pOosl'wiał, był sz,c'zęsb~ym 'W słu:z:bl,e, W t;J-,aJgłę?s:oe:n UP'(')Ik.OITlIeill1iU, m~ąlC!em Zla os ~<ep()-! uczynił twój mąż, któl"elgo kochałaś, który da'WIaJł chleb to­
szczęsl1W~ym w s~ym SY'!lf1.l, illOSlł przy ~Qo~)1e. Zie' Tego l~o:nalTIą SJJę mlłoSrc'l" sipełn:Jlał .!!1Oobotę plik1Q~a,P'!'ZynQlsnł go.; bi'e i dZJi.edom, temu, który wbill mu bagnet w he'Wlia 7" 
fotograF)'I, Srtlalt'annlJ.'e ?l"'Z'e~hmvyw,a~ je,go U::l'ccil:I1IIl!e ub~'1Ml!1m: SC10~ 'W1<!d.ę, ~)"W1alł szk~'am.lkl" szedł 00. odgłos dZlWlO'tlka i KoMeta jęknęła, jej gł'owa opadła na remię sąsd.a:da. 
zabawki: s,z:a·b~Ik~. I.uzY'~kę,. olDw1,auycn zoł1ll1'eir'Zy, ~~ape'l do wleIlklie'J s'affa hooeLowelJ.. . . I "LudZJi.re są sZJaJloo.i, nruprawdę i faktycznire Slz.allen;, 
cz:kę, n.a k~orej wl'dmał. n~~ls .,S. M, S. HoiheIDlwlneorn. .. , ŚllUlS~e" ~'\.lIt'-ail"'Z1e., C?-tełSI1e, s'ZkJla~, tta!plrCoett'Zy -:-. 2'Ja. gdyż zalPomrui.e1:i mHQść. I dl,atego, że ~a.pOOllIlie1i mHość, to 
S~ sikoTllczy! dWladZ1Ie5<:1Ia l'at., Ot.rzYlffia~ TI~~~a" mQlb~h'l ponac0w.aml1 łU'~Zle, pod<Qbm . ~ OIWł0s;t,onych, o~.ra:'AlJ~o! wyd.aie im się, że wSlZyslk,o musi być t,alk l jaik }elSt... Nasz 

za'cYjiTI'Y w pe.W'II:n wtolrek, a VI poł roiku poźmeJ był PQSla· brzy.cillcich ZJWlle1"Z,ąt z l~d!zademl OC~~tt - tIlIaipe'łnńa,l'l Wl,el,' n<aJl'ód, jalk go wti.drimy, skł",da się już tylko z k'aleik i wy. 
da,cz,em krZYZi~ Z'ell.a,z;n;ego. ... . l!ką Siaaę lrobeliOWą; Zl:v'lą.ZJeik robohnńlkow budOWlllaJlloyloh Dd.; nędlzn.i.a~yah dziJeci, k{jbiet i starców. Gd)"by }e'Sl2JCZie tera·z 

. A w J,ecl,e 1916 no/ku o!r,zy;mał ROIbe1I'lt wl:adomosc, Z'E' I bywaIł l!'IoClZlIlie Z,eilm~I\Je., ~ 'Pflzywi~2liKm,o i roZll'zuoono na uHoa.ch te !I'ęce i n.o~, te o-
syn IJeg,Q padł na p,olu ClhowaJy. Robel11t Plf"Z)'1Illosł mÓ'W1C'y" Sltorepemu lTIJa poctłum, d tł' t 111' tTl' h trupó wśród 

Św1lat się skońc'zył. f1.ruSlzlkę WIOcLy li sŁuclhlał, lopMtt'Y o forbepilam, 2'Ja któTV1lIl k:~he lU .0WIlIa.'. e m ~ny, pos :onY'd b ~'O • 
Pl'izybity ,ojdec octc'zyt)"wla,ł l'1az Z1a razem: "PaJdł na; ulkl1"Yt1a była slZ!albellka i fu~;a d7Ji.eC'il11lIlla. - 0 1<: są a walSl sy~le 1, mę e, tg YaJ~b ~ . c10d 1 ~ 

pOlIu chwały", Ka<1"teczikę tę TIiosił ,przy sobire w porHet1u, \ Mówaa Qś'wi,aiCLczy!l:, że z.rupomogi dlba beZl1"OIbQt,uy,oh iZb w~lSze ~OdY.', c) 1 w°;VC:oas f~\ rb : ySC11le a ~J; 
między baiTIllenota.mi. Ockzytywał ja, gdy ktoś ohcy żą<da1 i chorych czlionlków nUle mogą bY'ć w t-ym i1"<Yku wydawane .. 'r'~; a. k~o~o ~c bZ osem - zyez t y 11 YS01lik ~~sCIe 
pokoju, gdy sŁał porzy stota,ch bi,Ja';d'owych <i czekał n:a I Bow~lem P'l'Iawie ZlUpeiłnire nie 'WlPł)'lW'a.rą s!k~ctki. POZlat,em! ~o~.l ' l~ba~,?J1e aczą; na. tD, hoo z. ećgo. ~YI~ ?-le. lZY 

b t: l k d .1. '.1, d~' l .. . ł ' , ,{ ............. _1-__ n. l....ł..L 1 pow.t~·Z1e x ySOle W're'SZCl.e: rue c cę zy , }eze 1 nl!e WD no 
00 ~ 'a un'e I g Y pęa!ZJi plt'1Z1ez 'lU,gl {ory"a.rz, ~e<rW1a,ws'zy SIę posy'anoo lWoCUląZ Zialp'Offil0i5 1 • JUll "~L1l'VIllKO!Il1, 'K'wrzy wal 'czą ll/a l • k h '? C . l'b ., . . kt· h 
TIIa dźw'ię.k dzwon:ka. czytlal ją prlled W'eJfŚÓem do pokoju' froncie, a ci przeóeIż m~loSzą mieć p'i-enw:I;~eń<s.tw.G. IIRez.eor-1 ~1 ; ok ah, . zy zrozum'1~; Yw1e, ze ~11 d °kz~ ~aW zań' ra: 
i-po wYljściu z pokoju, irzyrna,jąc VI ręku opłacony l'lalC·hu. 1 wy są vryczen,paiIlle . .Kasa świoetci !PtlJSfk,ami". ! nDaJą, Dca~, są. w:~gamI. rogaJIlll u.:zJ OS~1" ~a",aI?1 
neik wr'az z napiwikiem. Odczytywał ją w kuclt'll'i, w pi_I Sie,demset pa.r .oczów, s~eIdlems,et g.łu&l'O miJkzącyclt lu.; ludu. Czy me ~d:&,cI'e stDSy podarlyC'h OLał .IUd:zJkl~h. ,Lezą 
WiIllky w ustępie. "Padł n.a polu chwały". Chwa-ba, te bybo d7i p'atr.z:alo be'zradnie I11Ia mów-cę. KoMety, które lIltiJe miały' p'l'1zed :W8.iSl~ml Dozyma, le.z~ 11Ia w~zych uhc'ac-h, ze żad.~n 
sboWQ i slkł.adał.o się z sz,eścin..1 lit,elr. SZJeść Hre.r, które l'1alz,em' CIO do gannika 'Vrło'Żyć,:' tle'. którycih mę<żOWIi,e w,al,czy1i1 wóz l1i1'; ~ze ~uszyć z, m1eJSlCI~, ,a zad~n z w~s sW'ob?dme 
stwQrzyły klamsltr\vQ Q t:ak pioe!Idclnlei ~otędZ!e, żoe cały nla- w polu ,JiUh też już n.a,dni, oMały silę Il'UmieńlCem. Pł)'lt,a że., !'l.tą-p:t;ą,c ni1~ m~z~. WaiSll sy~low;;e. Was1 sY:lO~ve! 'Ya s-1 mę­
ród poz:w.QHł SJię dlO tych s,ześd,u liJtecr- Zlaprząc i zaw<lókł lia:zn.a ld'óraQd dwuc11 1:at Ielża'ła na EU<r'{)IJ)ie. le,Ź,af.a '\'IidG-1 'l)(1V?,7' O}C'OW1,e. O'k'l'Wawllem, Postl'1zęp1lem, Zmelkstztał-
sam sllebie w n,ajpot'wQrni,ej.sZie nles zc'zęśde. cznńe i na tych s;edmius~~ jl"cZTIych ZWli'eI1"'zęt.ach, PQi'kur. cena l , ,. " . 

POILe ahwlały me był,o widocznie, nJle ruało się :nawet C'2lOlIl'Ych cierp1erniem oi nędzą. ~ ~e srod'ka mIl! ;ozJległ ~lę :kr~., Z tyłu, przy weJSC1U 
wyQbl"laz~ć, było dąla ROIbert.a n~ezl'1oz~1m!ałe. Nie było to .Mały 0hło""czyik wYVJilókł z za forle'pi-<llTIu dzile<.oimną I do sah,. pOW'srtałY.ZW'L.erzęce Jękl. J~~l1!S stanoc. ~krył tWalf"Z 
p<o'l,e"attLi mIla, nie byLa t.o ani pła:sz:C'zyZl!1la,an1 mgtla ani I hzy;kę 1 przyJoży. ,ws'zy ją do 1"ami, 'ooia , mi'eorzył w środ~!k I w dtomach .. J,!-kas dZlewcz)"~a .0PU&C ła swe m1le]sce w krze 
pGwi,ltrz.e. Była t'o bezwzględna, absDllutllla nk,Qść. I 0100 : ni,emuchomego tŁumu mę7czyvn cr kobi,ert. VlszY'Srcy "vipa-' słach. Q~ Jej f1ozszerzyły, Sll,ę ~ ll'P'ooła ,na ~~la'lla. , 
mńla~Q mu sllużyć Zla podporę. Prz,e'z oałe żyde. Przed nim ' trZleiIl'i b)"li w otwór b1a,s'Z.alllle~ lufy. t "NIe wolno lIlam dll:uze~ SU~ O'SI~Ik.~w~: 1 mÓ'W1ić: tylko 
byla pl\.tstkia i m n~m byŁa plloslłJk'a. ROIb-erl ZłaŚ stall po-! W Ó'Wczas RQbert wy!k1()lIl!aJł sk,oik. By;! to clałildem 1"0- ca'1', tylko cesarz, t;:1kJo angI;llk ~st W'llTIll'en . Robert p~OoI. 
śmdlk.u 00. poUJs.tce, 'n.a iI1kOoś,ci. . w,QlJlt1y skok. N11by VI śnie I,unaltyczn-yrrn 'Pod.szedł do chło'1cu,: nym n;c,hem porzyłoz~ł d? pl'ers1 rę~ę z s-eTw~tką .. "Ja les-

Ręce jegQ Uls:łoUJgtVwaly, kw i bowały, odlbi'ell'ały lap iw ki. l wYl~ął mu Zlahawkę z rączyn oj wYSrtllTIął g.j'ę l!1iap.rz,Ó'd, a'ż do ~ tem w~D1en, I ty JeS'tes ~I~,en. I ty, II! ty ... B~l'em 1 .my; ~'ak 
Po oo? Ni'e było }WŻ banllmotów. A Kls,iążeczik,a ,osZC'zęruno.! k'l'Iawędzli p-Qdjl\llIll. ~ sramQ, Ja:k c~, /~ aJll~~" laik c;,s:ił!l'1z, la~ ~1,~<e11' 1 mllIJa~. 
ś'Ci-oWla byba d11ań poIIlem chwały. A p'Olle c.hwlaly, było nJile-1 I,'Po,dów,c'Zi, as, gdy mÓtWlCia Ipi[ WiDetę oj I\1lkładał swe listy! de:! zaPtorn.nn.e<b:s~y, IIlil.łi()sc. W, eZCi,e na S1JeIble. Wl1IIlę, .a:bY;I111' 
uodhwyme. skł.ade1( c złon'k ow-skk1, , Robert rzekł: I ~osc mogla sllać Slę .z 'Po~rot;em :",a-szym ud~iałen:' BQwlem 

Robert odruawał ula żądlamń,e najlleps,Z!e 'P'OIk,o;e za po- "or,.o j,€iSrt fuzi'a. ~h SIam kupiłem ją memu clłrł'Op-cu. -\ tyllko t';n, .Ilctlo tultaq c.ZlUJ·e SIę W11I11l1')'t!D, moz,e ~YC Il"OZlgrz,e· 
lOlWę cemy, dJodla:WiaJłfe'SlZiC'Z'e Slall()n i kąpie.lowy. Został zde·' Bawił się iIli,ą. Nie;:,'o<. Lrzeżell,i·e wywabił nń'ą miłość ze. sZ'Oony 1 mlłow~y.,. .,.. . 
g~dIDW.runy na ~tmjm:e·go kellin'elr,a. t'odJruWlał w ,restaoura-l SWl€J~O ~erCla. Z ,u1e,j r,auczył slię strzellać. Ja go nauczyłem; ." J:.. te,r~ w1~edzc;te: md·Qsc .nosl "':' s.ob~.e twa,;dy n~k.az. 
CIJ1 be,z walhMlrila IllIaI}dtro~sz'e PQtlI"awy i wina za ?ołowę ceny,! shzel!ać, mordGWlać. Mój syn p,adł. Ni,e żyj,e, Ja jestem' MlfOS~, mo'W11: .k(Q m~ K'OC~<:, ?est WIlllllly 1 zły 1.1?OIWLm.en 
gdy glGśdowi nacltUlnoełk wydawaJ s.ię zbyt wygóro,wany, - jego mo,rdercą, Dum:!. o}cowsk,a żą·dZla sbawy, bezmyśl'1:ość ~ us.tąpI7' ruby, me st1l:W1,ano )U~ zadnych tam. m~~os01 ,ua z;e· 
W il"ezrurlthad'e zruczę-bo go używać tyJik,o do 1)Offi'O:::V ~,.tv, i Pl'zyzwyczaQel11Jile ucz)'il1'Hy ze mnń-e ffilO1"dercę. A jedn!ak , mn. Z@!ńmy l umrzypny IW Imię tego, aby mllłosc 2lapanowa-
w wti,e1J~ilelj sIallIi hot121II\1 orubyw,a'ł s-i'ę jakiś ba,nki'et, Lub z.gm., jl nczYlt;J-iłem to, CI() i wyście uczynridli, I z iP'O'śa:ócl Wla,s n~'e}eode<tl; ła I!1Iald Emopą"., , . ., , 
madZletTIilIe stl1'la1cl'ł... swe&G sYlna". I TW\afl"'ze ludZlklIoe w sla'l'i prOIIlilem,ały WYZWIo!lel1l1em. 
. . Czy 1&t~ł,Q coś OIboję.tITI1'etj'sIZlel!!,Q Ij'aLl< rez)'l~,nla(';a. z 1 - -I Robert roZltrz,as<k.ał f,uZJję o IkolLanl() i ",~ożył spoIooirrUe l, M~c da1ei .zelszed: Robelr't ze w2ln~'e<SIi'enif8.. W S z\'-
Jett'y zy.CIIIDWI~IJ? ~1S'ZYJStk,o t,O byłlG tY'}11{IO polem ch'wa 1". Było. drlZlaZl~i u sIw'y;ch stóp. "P,QlWil11Jite:n był. to UIC1zytli, ić!plI'" d· .ięt-I' &cy ws,t,aIt, HOoC'~ąc, s:ę za n~. .. . . 
a,bsOIlutiIląn1oCIOos,c'lą. I TIlasht !aty ... Czy wyśct.e tlQ UCZYlniJii? A !Więc iwy 'jeS'beście . ."N.aJkaz m.I~~C'1 h;zml: ,kto ~l1ę me CZUle ~ym, kte> 

Często wd1lO1dzi.ł do p'oIk,oju SYlrua" g,dzie p'od.ClZias wlQjny I morderc.amń. j nl1le ~erZi~ na st;ehie WI!'?y, ktO' !lil.'e ~,ocha, t~n lest nlals'zym 
zW.omac1ził fotogoraf,j'e, U1bra!1Jlw., Stz'albeIlJ.rl, b ę.bny , fuZli'e, żoł. Nasi męż,owle i Diasi syI"Jowie z,ahińlaryą mę.żów : sy<1lÓW, w.rDg~~ I ~~Sl ,US1~plC. ~aJk brZlIll!l DI~kaz. I ~?W.y ,nak:u! 
nń'e<rzy!ków o~orwńIanyoCh i nJ~ odCZluwał nńc SlzC'z.e,gól,l'\ 2go IA vrurnci męż'OIWie i s'Ynowie lIah1iają nJaiszych mężów ~ sy. Wy, kt()l!1o/.J~~ naoC 11I1Ie maclIe do stracema, boscae JUZ ws'zy· 
P'l"Z"Y ,og~~a;niu t'y;clh wyltlM't}'ldh i p.onamalTI)"ch !I'esZTtek, po· :nów. A k.ażdy z p'ozost'al)ąc1"Ch w dOil1llU t11Ia ooetzń.e,ję: mój stiko sil::raOlh ... 
czem wytehodlZJił z lP{)fWIl'!otem, tlru'k slamo ffioeldhalTI1cZmej j,aJk/m1!!Ż' m ÓIJ.• S]'1ll P'OIW'I'ÓC, i,; meohruj iillJ!l1 pad.alją i umie'nrują. f Słowa Roberta u110nęły w dkrzY'kach, dOlbywruiących 
pnzedchW1i.wą był 'Wtclh?dzit. Tego IDoż,e pra,gnąć t)'lIlko DbłąJkam.y... Pyrbam wruo;: sruę z Sett.el~ pile1"S~: ,,"Yszys:tJ~G ~t.ra..~one! Nie mamy już ,niC' 
.. Tetn <stan psyc'll1l;ZlIlY, w k,t6rym S.lę Roberl p'o~s7;ał clzyż rlii,e j'eSJt mordercą <ben, !kt<o niewi'llllli,e dl:cioe,clko talk. cIJ~ S'tr~c~?-i!la.! My, ktomy J'llz me me mamy do st'racema .. 
lU:Z ty1I1k,o ~Ut.OiI11Jił!tYClZ1J1<lle,. Ja!k mal~zyrua, h;W!a-ł oałe tV(~~ll1:e. dhowuj,e, i;e n1II1IsJ OTI!O zlOsł,ać mordelf'lCą oZaJlJim samQ zl()sta~ l NIC. Nild ," .. " . , 
laJZ ~CI1le p?WITI'eI~ .drul~a cz;łmY'l'ełk w mm z,n,a!!lazł dos~ S111. rule z.amDrdoWlwe? Czy tla& wychoWlame ndoeIWlilT1:ątiklOo, mor-l ~'aJkas mt:Dd:akolbńeta sta~.a sr:,~~oJ1l!J.e, ?sr~l1reC'ha'Jąc SIę 
I!llby s~.ę prvelOlwsiaWlc .c~erp~,ell1lu .. WYIP,aldl1a mu IZ r~I{1 f 00- dując ró>wnie nń'e,s:oczęśl!i'W1e l11JiJerwim-i'ą,t!kIO, nń,e s;tlaJjle ~I;'ę ffilQlr. ~yllkl() 1 pO'Wtanaryąoc s~~m .. po'ko'J .. Poc1:ozn~, p1'1zybyw.a, 
tIQg~aJfiJ,a~j'iIlika - 'W l\1IIlJlifornn1~ 'WlOIjlslk~w~, p:re'z<e'11tu,l:.t'cego der'oą? Ni'em.a ruzis.llruj w EUII:'Iopve ani jlerdlnelglo cozłOWtetk,a" l'ąCY z ~O:-Cla, zapoml:rua111o WIS'~Y1s,Lkielll1 a !p11zy.łąOZytlll SIę 
bl"l~ - 1 R'Qlbelrt llOtem ~kz~tu .1'1~.c.1Ił Sl'ę w otidhlan. rw· kb&y<by ni,e był morde<rcą! Je's'treśmy 2'JafŚl1epti,elni i mlOl'delt'lC'Y,: ~dy tłum clą.gnął dJale'J pr:rez ~11~stOo. PłOl1TI1'eulTIe . Szybko. 
CaI}ąc S.~<t'CIe 11Ia,J>a'stwę bóliu 1 rmłlOscl. Robert krzy1kną-ł. - gdy.ż szuł!mmy 'W1I'oga plO2'la nlamll i rł!am mamy na,dlZJieję ~QI Roz'Palony Wlar-ą. Grupa url'opnrrlkow, w p()ll,owym 1.J'II1ISztun. 
TylJko 1'edetn ra,z. I haord,Zlo kil"'ó!tko.ZIIliaILeźć. NileattlgJillk, fralTIlCulZ, rOSJjlaJnn:n., a d!la mńlch 2l1JIOWIU I ku, z bro11Iią na ra.n1li~mruu i z okrucieństw-em pola bitwy w 
mtJJikJa. . lIlire .nnemioec, ~ere:z w nas sam)"oh tlkwi 'WIl"6g. I dl1a'trego wti .. • G02'JaJC'h, przyłączyła slię. S1aJre mdki ledwie nadążyć mo-

I &ob-e,rt miJkzał, wykOiJlyrWIUją,C WlSzys~k,o, c·o mu n,a- dZlimy w ~oo:y;cih ludZ:la'C!b. WI1"o~a, że bkty.cZ!llylIIl wrogiiem! ~y. IhJi·ec.ilDm ze roul11lilelIlila wydłużały się twrurZle, pl"'Z~CZU­
ID"!'2'Ja[ll.O. A gd'Y ~",pro~on.oWlaJ11IO mu nlOs'z,eme wod-- w ka- j,e1S!t ooś, 00 nare !isshn.iej,e. Ni~Dbeaność mńiłiości ~s,t WII1ogilOO1· waJjąc moc wi<ellką. Staa:-y w'achmistrz pdIicY'in'Y z szalI"ą bród 
WIlI~orn1 oh?t,eo}'oW'e<J, .~Oi11'lle'Waż ~b)'lt częst'? p'11z,eoczal ~ości, oj przyczymą WSIZ)'IStkiidh WIOjen. Cał!a E'\.lIt'opa pł1aCl2le, MY'żl ką, z żaJ'Ołmą opaską na ramiealJi.u, mnatyaznym wz;roki,c,l1 
k.tórzy IlIl'e ,ZlClJp~wcmI~, redlJUnJków, OŚ'WlliadJc zył , że i 00 to Ciała E11100pIa n~ p'obrran ~ltlJŻ 'J.oocIba.ć. Cała! EUIr~ jJeost obłą.· oIbtjął lIIlorZie głów i przyłączył srię. LudZJi.e, Ikłórozy szli na. 
SIl'ę lIga.dZla. . . . " .ID!ł!llIa, gd'Y'ż !I1Jie piOwruf,i ikoClhać. I prZieciw pochodowi, zawraICatlli., pOT'Wlal1li f-aJą. Rowerzyści 

. ROIbe~t wle~1,aJł, ~ aós Się SltIWTlIl'e. TY'Illeo dnia teg'o Lub oCZ)'Iż nJle q'21S1 ISlzla.lI,erń,s1welffi, g,dy si'ę <:do21Slz:ymyz 111J()-. pędzili prze'z ul'Lee. "Ci chcą z:awmeć pokó.j!" Restauracie 
21~os'lł cLaI'eI] ten n'11~he'zp'lle,c~'Y spokój" Bow~em j,alk,że l~O' baJt!ki: ~ tYlS~ąlCl~ ~slkdldh ffl"'~ó~ 11:eżą porz,e? nialS'zy~ I o~toos'zał'y .. Wacr-slz,~alty opustos:za!y. T!t'IaJDlSmil&je zatrzym:a­
~llw:e<m ~yŁo,. aby s~ę mc ~e stało za }ego s'PIf"awr. 'k1Qry 'ok!opa,ma? CZ)'lZ m,lIeszJk.aiIlJCY P,alryz.a '11nre s'ą Sl2la.l:emn', ~dy Cli ,le-I ły snę. OddZIał żołn1!e<rzy pod bramą Z'OstaJł porwany w WIr. 
I1:lJC -,;z ,n.'e mj'aJ do ,s:t;alOem,a, gdyż w~-~ystko ju.ż s't,r.acił? - szą &ię z l11Jot.atikli.: diwIa, t')"S1.ą,<:e nńoemi/OCikoilCih tropów ue-tą Biciati mJilłości romegły się w ryt'l1l,ie lOOJl"$Z'a. Chorzy wycho 
KM 1 o)"ł plO1.lr:rv1y cl,enlką pOWlbo!~ą ck6ry koeIlTlIelI'C'cVelj, pod prrerl Irua'S'zymi i()k'Oopam~? dziJli z ł6że\k, dowle-kali się do dk.ien. 
k~6r~ Ik:z~~ZlaJ czł,'.)w:~'k, ~t.r~Sj~1e beZld!w:ęczn.i,e krzy-cz.ał K'I1Z)"c'lyrrny z ·bóJu, 1u:boczy wysy;dha!ją z b61u, gdy Jailci:ś dwu.dZielSt'oletn:i młodzien.ilec, 2 p~ętnem fam:aty. 
bólI l md'~,SC? Przy '!llCill'd'l"'OoD:,e;lSlzym bQC1:lCU mogb pęknąć p.ruda nas.z \Sym.. Dopó!lci. w r-óWlIl'ym, stopniu nńle będz,rremYł zmu i ducha na c.wl,e, wyMegł z natłoc'zon-e~ ludźmi ul~czki, 
Slkó'l'a. ~ O~'Cz.as wY,d!u-rł,by S'lę kll'1zy'1k. . krz)"cZJe-Ć IZ bólu, ga'Y p;ada fram:ooz. dopóty m'~ będZli,e w DlaJS rzucił się iIlIalkel'ne:m, uca~Qwał go. A g,orące j~go spojrzeni.> 

DZI'~cUliną fUZY1Jkę 1 ~za~eIkę Z'a'TIl~sł do .hOote,ll1! i u,k:r)"ł rrui~ości. Dopó1ki 1111;,e będz:i,emYGdczuw.a-ć, człOlWietk, który' OtWGrzyłlG secaa. . 
Zl~ !ort~p!la,nem. a by nla me me ~atII1Ze.C'. Bow:'~m gdy tylko mam nk n':,e zmob;ł. pladł i uma'rl, dDpóty będz,iemy, obłą·, Całe miasto dźwignęło Stię i k1rzyclZało jedno słowo 
WZHJI;{. jeg'o pada~ Ina t.e z,ahaW'k~, pa,lda ~o w'n,a. AJ 'c gdy! banym:. Bowi,em te'n człQw:,eł{, który padrt 1 uma'l"l, m:ał! Pdkójl Tak wymawiane słowo przef,zło w wielotyslPcz~y, 
ObS}U~I'W~ł Ol~'OI?l'OI,ncg,o orderamI POtr.u'CZn-il1{I:1, wówcz,as l'ę·jmat,l.ę, ojca. żonę, kŁó1·ZY. hzycze1i z bót.u. Był cz!ov/c.(potęiny śp~ew radości. - Dzwony kościelne kołysały s~ 
cle Jegro Me dll'z,aJ,y, tlciem. TIilIk hardz..o pJ:'~nął żyć. I lIlSUI.Sńał umJ:'ZleĆ. Za oo? ł 'SiZiC~. 

'~ ,... . 
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Są to ludzi.e .. , tylko ludzie .... Widzimy tylko ludlZi, ERNO SZEP. 
gdy patrzymy z wysokości n.aszej kultury. Aby móc tak 
patrzeć - postawiliśmy dom ten, przyjaciele ... .. 

I Rockefeller wywodził w dalszym ciągu ... ",Dom ten 
nie powstał za pienią.dze moje, jako pomnik prawdy dla 

MIĘDl N ROOOV~Y KLUB 
STUDENCKI. . s DA 

(nowa fundacja Rockefellera). świata. "That brotherhood may prevai1...", aby nam mi- I. 
. kk' . t łość bliźniego pa.nowała .. " ale W1ZIliósł go duch wasz, przy- T • d' k . . I 

(el BaJecz a, t6rą powiemy, rozgrywa SIę w era- . . 1 " '.J ł O' d t lk h owarzystwo Sle u w aWlarru. nne towarzystwo 
.. ., N " k' N J k JaCIe e mOl, wIara wasza w IU!ea y. je no y o c cę was h d . Z 'd' . . ód' ł et d Ob 

źrueJszoscl. a najwyzszym pun Cle owego or u, na po- , 'ć b" d I d ha 'ł" k 'l'" l wc o u. naj Uje Się wsr ruego m o a ama. a towa· 
N J "lb"k prost : a yscle na a uc mI OSCI rzeWl I I ple ęgno- , d 'k' b' . b ., 

graniozu ew ersey, wznosI Się orzymi pomm gene- l' t d . d J k . . b" rzystwa sle zą na.,przeclw o Sle H~ 1 o serwują SIę nawza-
l b

, k • wa I VI ym omu I a e o. poza lego muramI, a yscle, • .. , 
rała Granta, Jest to monumenta ny gro OWIec, na torym 'd ł . T' ł T ' h h' Jem. Plerwsz·e towarzystwo pIle szampana. DrugIe towa-
głęboko wyryte są w kamieniu słowa: .,Let us have peace" II, el~dY w~shze pon6le~ l, l gpOSl.Id ~ olczyz~ac waszyc, Je-(. rzystwo pij,e piwo. W kącie hałasuje o'I"kiestra. Jeden z pa_ 

k 
. lI" ' ze I o mc powr cICle. rzy' zle czas ze wszyscy zrozu, . . 

- "Oby po. ÓJ nam panowa I • , d b - " . . t k . k ó b I nów w plerwszem towarzystwIe nOSI monokl. Jeden z pa-
W miejscu tem wzniesiono obecni,e drugi pomnik Ldei ,~I,ecle ~ r~e, IZ 01czYZntą waszą .les. ,raJ, t ry zo aczy- nów drugiego towarzystwa jest silnym mężczyzną. Ten 
, . ' 1 H" k cle z na;wyzs.zego Slzczy u nasze) gory '. , 

p(),kojoweJ. Jest to t, zw .. ,Internahona ouse, zame __ SIlny mężczyzna woła w stronę pIerwszego towarzystwa: 
oIhrzym,i, przyst,QI$IOwany do obecnego trybui--~:I8.. Zamek 1_ - Przestańcie mnie obserwować/ 
ten ma symbolizować ideały i dążenia klubu "Cos..'1l()poli- MARJA PRZEDBORSKA. Pan z monoklem podskakuje. 
tain". ma być wymownym symbolem zdobywania władzy - Wymawiam, to sobie ... 
przez ideę pokojową i miłości bliźniego, której coraz licz- • • ., - Żydl 
niei~i zwolennicy !OIzpowszechnialą swe hasła wśród Z ~Jatl O - Sam jesteś żydem! 
,świata nienawi-ści, zazdrości i chciwości. - Łobuz! 

Idea przewodnia zjednoczenia .Intercol1e~iah Co- Nie zabijaj! - Tchórz! Głupiecl 
smopolitain Club", jest niecenie przyjaźni wśród poko- O krwawa rzeko uad odmętem Ktoś rzuca pudełkiem zapałek; zapałki przestra-
jOW() nastrojonych studentów wszystkich kra:ów, krze- j szaleńczych walk :.tdzkości w imię prawd istnienia I .•. szone rozlatują się dokoła. Przewraca się krzesełko, roz-
wienie wspólnoty ideowej pod względem społecznym. du- Nie zabijaj! lega się policzek. Orkiestra w pełnym składzie - milknie. 
chowym i moralnym, w granicach zakreślonych przez' O mocy w słowie serc zak1ętem, Dwie ręce zanurzają się w portfelach i wyjmują stamtąd 
prawo i panujący ustrój kapitalistyczny. zdławiona wśród cisz zbrodni i klątw potępienia ł • • • małe, podłuŻIlJe ka.rtki sztywne,go papieru. 

Spotykają się tutaj studenci ze wszystkich krańców • N' b" • t J ~ n. 
świata, zbliżają się do siebie w atmosfel ze pełne; miłości le za lJa) 

O d • t • Ił dk' - ProsI7Ję dę o poewn.ą ptt"'Z)"SbUJg,ę.... tJ3.k~ ł bu,2. wWesz .. 
.i przYJ'aźni, uczą sie. wza]'emnie cenić i szanować. Mło,dzież Cll Zle ęczowel zae;a 1, 

P d D b P · lm ż'! w kawiarni. W naszem towarzystwie była także dama. 
;Dst przYSlzłością narodów. Pnjęli to w:eJkoduszni fundato- dziecięca wiaro w raw Et, o ro, lę o - wycie ... 
,- Zróbcie mi tę grz,eczność, ty i Fryc ... 
rrzy i p.ostawiJJi. s,ohie z,a z.adjan~lC, m,p,om0cą oo.'P,owi.ed,ni,e:go, Nie zabijaj! I ! _ Tak. z chęcią, z wielką chęcią. 
wychowania dojrzałej młodzieży stworzyć nowy świat. -I O straszny hzyku, hzyku Matki 
Zbudowany przez nich .,d0m międzynarodowy" :est je- u zwłoli Syna - Człowieka na Golgoty szczycie! I ••• 
dnocześnie wspaniałą siedzibą Clzłonkc-w klubu. Obszerne 
apartamenty towarzyskie. teatr na pierv·szem piętrze naj­
~ozmaitsloe nowoczesne urzączenia. służ~_ce sportowi i hy- MIECZYSLAW BRAUN. 
~jenie jednocześnie, a także pomo,c lekarska bezpłatna -
są stale do rozporządzenia. 

Sala jadalna jest należycie zaopatrzona, a miłego to­
warzystwa tam nie brak. Rozrywki, zbliżające uczestni· 
ków do siebie, są na porządku dziennym. Wieczerze nie­
dzielne stały się zebraniami wszystkich członków klubu. 
W tygodniu urządzane są ·wycieczki i przedstawienia dla 
grup mniejszych. Istnieją t. zw' InteresŁ Groups. to jest 
ugrupowania studentów według ich zamiłowań nauko­
wych, a wi-ęc oddających się muzyce, sztuce, lit.eraturze 
i t. p. 

"International House" udzielać może stale 825-ciu 
mJłonkom miłej gościny. Dobrze umeblowane mieszkania 
mogą się pochw8Jlić wszystkierni zdo,byczami modnego 
komfortu (ogrzewanie centralne, kąpiele o każdej porze 
dnia. telefony),. wymaganego przez pulsujące życie, w myśl 
zasady "Time is money". Dom międzynarodowy posiada 
własną pocztę, krawca, fryzjera, bazar. Mieszkanie ko­
S1zŁuje od 5 d() 9 szylingów tygodniowo. Członkowie płacą 
t góry za semestr. Z pośród członk6w klubu jest: trzech 
z Austrji, pięciu z Belgji, pięciu z Buł1arji, sześciu z Cze­
dhoobowtaJOji, dJzń-ewięciu z Włoch, pięciu z Rumtli!'>o]_, l}ięk::i­
stu i trzynastu z Norw-egji i Szwecji, piętnastu z Estonji 
, Finlandlji, dziewIętnastu z Francji, trzyLas-tu z Niemiec. 
siedemnastu z Grecji, czterech z Holandji, pięciu z Węgier, 
pięciu z Jugosławji, stu dwudziestu ośmiu z Chin, dzie­
więtnastu t' Ameryki i t. d., słowem obywatele sześćdzie­
sięciu siedmiu krajów, 

"TbaJt Brothwhood May PT'evaW'- 'Wli.dm&e:;e napis 
nad głównym portalem, jako przestroga dla nowicjusza. 
te tylko prawdziwa przYjaźń ludzi jednoczy, wyrażając je­
d~c2>e&nie żrcZieIIlie mi,etSI21kańoów dlOm"-!, alby m:łość bId­
źnJe.go par.: ~W1a,Ła i p01Ja je'oD ll1itlI'Iam-i wszędJ~~e nJa. ooł.ed 
bllM mems:lciej. 

Baśt1 ta staje się jednak rzeczywistością. Ze ~zystkich , 
ktt"a,jów świata, ze WlSzystlkiCh sf'er SipołecZIllyd1, 1~ '~ 
względu na wyznanie, przybyli tu zwolennicy pięknych I 

idei w dużej liczbie i d()m tętni życiem, A ~y po obradach! 
schodzą się uczestnicy w ,.sodal vooms", można usłyszeć ł 
język angielski, który jednak nie przeszkadza zupełnie po­
rozumieniu się i rozumieniu wzajemnemu. 

Zebrani żyją w atmosferze sympatji i serdecznego 
koleżeństwa. Duch stanowczej woli ożywia ich pod tym 
dachem. Dnia 9 listopada urządził Mr. Rockefeller, jeden 
z twórców klubu, przyjęcie dla uczestników zjazdu. Po 
oświetleniu przez wielu mówców ru.St<lTji klubu, celów i 
dążeń jego. podniósł się- owacyjni'e witany Mr. Rockefeller 
i prz.emówił w te słowa: I 

"Wszyscyśmy tu zebrani studjowali w szkołach geo­
grafję i poznaliśmy rzeki i morza, doliny, góry, kral.e i mia­
scfJa, obcyoh knlJjów. Poztt1laLhśmy l"ówrntież ;,alk rze-ki. lrra.i'e, , . 
x,ańcuohy gór - narody, a mona - dzielą nas. Dziś _ 
musimy przewartościować nasze pojęcia. Wszystko to 
bvłl{) tY'liko na pozór prawdą, a jJest ()Ibł'1ldm~. ~ał's'ZV'W'e i me­
bezpieczne dla idei t.raterstwa, wrogie miłości ·bliźniego. 
Spójrzcie jednakże z pewnej wysokości na świat; wyjdźcie 
n.a w'·-'OIką !!órę i sipójrzd'e z n.arwyższ.ego ~ZJC'zyt\1 n,a -' _ 
rn.:('. Ni·e a,QI:/rzyde już sze'!"o~iC'h rZPlk, a wa,<.'l .• ,n -~,~~,,.. ... t:i- I 
olbrzymy gór staną się małe i płaskie, do doHn zbliżone. 
B. błyszczące wstęQi morza snuć ~ie będą między lud::mi. ; 
bez wz~lędu na kolor ich skóry: żółty, biały, czarny czy! 
~w~ 1 

Oda do nadz·ei. 
Na szachownicy pól Galicji 
I pod· Verdun w świstaniu kul, 
W częstych eksplozjach amunic!i 
Zdradzałaś lęk i kryłaś ból. 

Gdy artylerji ciężkiej działa 
Topiły szprychy w mule rzek, 
Tyś tam patrzała, tyś widziała, 
Mieszając zimą krew i śnieg. 

Armje, zmC?żone wiecznym głodem. 
Za tobą szły do twoich WTót, 
Gdy, pędząc chmury, mknęłaś przodem, 
Zastygfy drągiem rąbiąc lód, 

I sierpem tęczy świ~zcząc w górzef 

Którym pobudkę słodko grasz, 
Ty jedna tylko wróżysz burzę, 
Ożywczym wiatrem wiejąc w twarzl 

Chorągwie rąk ku tobie wieją 
I usta śmieją się i drżą, -
AlIons enfanŁs!... tyś jest nadziejo r ••• 
Ostatnia nasza Madelon J 

Witaj, jutrzenko, jasna siostro 
U nas, zbłąkanych w mroku dróg, -
Już słychać szum, ten szum przed wiosną 
I roztańczony tupot nóg. 

Choć Jeszcze nocy czarne smugi 
Skrywają ląd j wody mórz, 

Lecz sunie już twój powiew długi 
l' zapach twój przynosi już. 

Nadziejo, która spieszysz z nożem, 
By powieszonym przeciąć sznur, 
Albo więźniowi każesz może 
Paznokciem skrobać tęgi mur, 

KtMa topiącym się okrętom 
Na pomoc łódkę drobną ślesz, 
Która radosną wieścią świętą 
Rozbrzmiewasz ziemi wdłuż i wszesz, 

Nadziejo, która wzrok nędzarza 
Ozłacasz swoim słodkim snem, 
Która uwodzisz i obdarznsz 
Imieniem i wf:Slchnieniem swem! 

Rozsławiająca mądre sidła 

Na bieg codz~lAnyc!l naszych spl"aw, -
Nc.d2:iejo! ty nam podaj skr~ydł2 ! 
Nadziejo! ty nas jednn zh<'.w l 

Kiedy nac zgn~bi i gdy zmęc:!:y 
Ponury potw~r ciężkich dni, 
Wp.ch błyśnie lu'.\: twej ludzk~-.!i tęczy 

Nad światem, który z lobą śni. 

l!I. 
- Pro-szę cię o pewną przysługę ... taki łobuz wiesz .. 

w kawiarni .... prowokował mnie wzrokiem. Proszę cię 

zróbcie mi tę grzeczność, ty i Jerzy. 
- Tak, z chęcią, z największą chęcią. 

IV. 
- Moje nalzwisko Bu. 
- Moje nazwisko jest Ba. 
- Moje nazwisko jest Uem. 
- Moje nazwisko jest Huem. 
- Szable? 
- Pistoletyl 
- Dziesięć kroków? 
--' Trzy wymiany strzałów. 
- W t.em a w t.em mi,ersou. 
- Godzina dziewiąta rano, 

V. 
Mężczyzna silny i mężczyzna z monokl'em stoją na­

przeciwko siebie w odległo>ści dziesięciu kroków. Pierw­
szy nosi tużurek, drugi - żakiet. W prawych rękach trzy­
mają długie pistolety, które powoli podnoszą. Raz, dwa 
trzy. Pif-paf. Obaj padają na plecy. 

VI. 
Nadeszła stara śmierć, oswobodziła dusze, 

ciał, jak ptaki z klatki. Wzięła oba ciała pod obie 
zanio,sła je do domu. 

VII. 

Z ob! 
pach) 

Obie dusz.e uniosły się do nieba, jakby jechały windą. 
Zaczęły rozmawiać: 

l - Dlaczegoś mnie sprowokował? 
- Ja cię nie prowokowałem, to wina mojego mo· 

\l!1>okJa. 
I - A dlaczegoi mnie uderzył? 

- Ja cię nie uderzyłem, zrobiły to moje muskuły. 
- Dlaczego nosisz monokl? 
_ Jak się nazywasz? Nie przyjrz.ałem się oowe', 

twojej wizytówce. 
- Nazywam się Pepi. A ty? Całkiem zapomniałem. 
- Ja nazywam się Toni. 
- Ileś miał lat? 
- 28, a ty? 
- Ja - 30. 
- Czem byłeś? 
- Inżynierem. a ty? 
- Pracowałem w banku 
- Gdzieś się urodził? 
- W Szovacie. 
- W Szovacie, a ja w Kabie. 
_ Szovata i Kaba leżą wszak obok siebie. 
_ Jak to się stało, że nie znaliśmy sie w dziecill·· 

stwie? 
- A może znaliśmy się. 
- Czy twoi rodzice żyją? 
- OjCIec żyje. 
- A ja mam już tylko matkę. 

VIII. 
Dobry Bóg: 
- Coście uczynili? 
Dusza silnego, tchórzliwie: 
- O~ :mnie sprowokował wzrokiem. 
Dt:--· rana w mnnoklu, drżąc: 
- en mnie obraził... 
Dobry Bóg: 
- Be.z;użyt.-~~zni, czy po to was stw.orzyłem? 
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W czwartek premjera.! 
lELKU GO P 

W czwartek prem·era! 
SĄ TECZNEGO! 

Sensacyjny dramat w 6-ci ... aktach. 

Anna Gariłowa, Ewi Ewa, Luciano Albertini. 

Zakłady Prze we " SPÓŁKA AKCYJNA 

W . Kielcach " 

• 
l ż 

polecają e 
własnego 

wyrobu 

Skład fabryczny: I:,ODZ, Targowa 16 • 

• 

., . 
mezrownaneJ 
jakości -

• c 
1 • 

Będzie wojna z dozorcami . e I eg ac i fab ryc.ż n i o a r" b i t r aż u ,I wPo'!~P~~l~~sat[yo.'lllIIlcw~~a!lwIfO'.wb~m .. ~pr~dt~l ł Na 
........ 'V........ ......... gwiazdkę dozorcy mają otrzymat wypowie-

Zebranie zWiązku "Praca • tPa:źxLzJi.lelffiika tr. b. będą otrrzymatĆl dzenie, a na wielkanoc eksmisję. 
Dlaczego ustalono termin tnarcow,,? beuZlpZ:°Cg~boWle .1P'00ż~i ,?,~~oczm:e Zamiatać będzie specjalna armja czyścicieli ulic. 

, 1lJ'~e 'aJJ'~y snę o pozyl."7lKę W'l'-
(h) WC'ZOIr8Jj wIeczorem, w loka- pogorsIZY sa.ę, bądź też pnez ro-melll eocmajmnt1ej od 3-ch miesięcy: (b) JaJk się dowiaJdujemy, wobec wych. 

lu polskich zwiąJZ1ków LaJWodo- Łomilków, gdy drożyzna wZ'I'ośnie. mi,es2lkać w Łodzi, porz,edł.ożyć w o&tatlDkh żądań dozorców do..~o- ZM'ządy stowarzyszeń zalecił., 
wy-ch odbyło się zebralll:i.e delega- Superarbiter zaproponcwał termin w p'ańs1wowym urzędzie poś>roorui-I wych, stowarzyszelDlia W'laści'Cie~i swoim członkom wymówienie pO­
tów fa"brycznych związku "Praca". 3 miesięczny i robotnl'cy się nad I ctWla pracy (AJ!. Kośc1us.ziki 9) dto-' nieruchomości m. ŁQdzi i przed- sad dozorcom przed 1 s'ŁyCZ11.~ 

Kierownik związJku p. Kazimier- tern zastanawia.};i bo "'J"chcchiJi z wód 05,oOOsŁy. względrui,e i:rme U!I1zęJ mJeść wyłion.uły komitet, który zaj- 1925 r. na 3 miesiące, gdyż dOI te­
czak referował sprawę orzeczenia, tergo pttnJktu widzetl1,ia, że rząd dtowe :z.aświiad'~ze!ll,ile toż:s,amości o- j mie się orgaalizacją iIliStytUCji o- go czasu, t. j. 1 kwietnia insŁytu­
jakie wydał supeTaTblIter w związ- GrabskiegOI etrzymał prowizorjum Slaby, ZtaśwńiadC'Z1emdle, wydai!lel c.zysrez.a:ruia u1d<:, która ma zastą- cja powyższa poW'oł.ama będzie do 
ku z mmi·OD.yttn zrut.M-~m w prze- de 1 marcaj więc de tego czasu tprZlez wtaśdde,bi (rzą,dców, admi- pić obecnych doZ'orrców domo- żyda. 
myś,le włókr1enniozym. drQżyzna prawdopodebnie nie wts'katorów) domu, słtwiiteJrd7J8.~oe I 

. '. wzreśnie. l1Ja pods ttaw,!'e ksiąg me,ldu.rhl{O'W'Y'ch· R ., I d 
dzM~'Wcha wksk~~! ze b~t ~00I.:e~ Jednak od 1 marca na ter~nie mlrelj's'ce i ptrZledąg <:Z!asu Zam1e5z- ozgorYCZenle wsro pracow-

etldlaIC •• om1>S')'l ar l razowe) serrou zajdą zmiany, bo endecjaj IkaIlii,a bC'Zll"obOltm.cgo wdamej md.eij- • li ' li l · O h 
przedsta.W1clele prz~ysłQwc6w Q; uWyzwQlenie"j witcscwcy i mniej- soowości i srt,aln l'odZliIll'!ly bezrobot- nI ow o eJ WYC · 
perowall ~waznyml. ~otY":a~j szości narodQwe Qbala gabinet 01- nego W1l1az z wykazem osób, bę- prawn101llym do lich orlr1zyttnania 
dewQdzic. ze pod~Zkl b ~a~k~le becny. a gdy nie słanie Gra"'SI~\e-ldącY'C/h na ubrzyma·ni:u beZ!robotn:e- WyikOlrzystując ci:ezbyt jasne r~z pracownikom d:oiennie płartnym. 
b<?~ii t e'd rzdZll1!=y r~tl ~r gOj drQżyzna prawdQpQdobnie go, zaświtadozerrrie prtacod,ruw<:y ol porrząd:renie mVn. kol.ei w sprawie Niektómy tylko z te? kategorii 
z lJ8 e QWO y .1 tpr7.., 'SUla l wzmoże się. ZlwollI1lie:ntitU z os1ta1lDi'elj pmcy oZ :PO-l wypłlaŁy m1ic.zek etatowym pra- praOOWlt1liikÓ'w otrzymali po 10 zł. 
IpI'j7tę w'~klem sW1b f ,z Endecja, jaJk mówią, wysunie na!cLan.i'cm Dla nliem d!a.lty ZJW1O'1nkmila, i coWItrkorn kol:e}owym w sumie 50,.tY1łuł,em reffiltl!llteMJClii, skutkiem 
pun. U Wl zema asy rOI Q nl- prel:reoo. mini/sków gen. Sikorskie- powodu zwo,lrruite:nia i W)"s.okości po. zł. na os.obę w oki!-etSILe przedświą- cze·go powstał,o wiellk~e ro:z.6ory. 
cze). go lub Korfam.tego. Wohe<: Sikor- bi.eran,ery pł.acy. . ! te,oznym - ni:e wypłaciły krusy ko- czecie wśród prcoooWiDi!ków kole-

Puddem diężlk,ośoi korufer:enc,ji skiego lewica m.e będ:oie w OPOZ')'- NteoLrzymulj:ą ptOŻY'czki betZll'o-\lejowe wspOtIIlltl.'ialll)"Ch zaJtitCzek u- iowych. 
była kwers. podstawy, dOI które; cil, a ;nawet uda sQę podągnąćlbot:rm pra'CQ/wntky runn:ysł'OWli, kt().. 
miała by~ dQllczona ewentualna część mntl,e<jsmśd nrar:odO'wych, rzy: dobl'owollnlite z ptr'zy<:zyn 11Ji:eu-. S · k 
podwyżkaj prZ)"Cz€m przedstawi- ,jak niemców, część ży.dów i l),ka·a- zta,sla1druia:nycl1 l'o7lW'iaz.aIH sto>S~l11!ek ' tra] tłomaczy wszystko. 
ciele robotmtków proponowatli ja- ińców za pewne konceie. O tern. IlJat:'IlJjU uttr~c,;JI: ptrra·ce :rua skutek o- N t t t . d b-l 6 •. h 
ko podslbawę zwaloryzowallle pła- wszystkiem się głośnQ mówi i los 'ko.llk:zr..ości, pmvstalY;l"h z ,i'dh wi~ awe s ra "Y pOSla acz". l et w mleSlęCZn7C • 
ce w lutym, czemu przemysłow"cy obecnegc gabinetu jest przesądz:o- ,ny, które i,o o~'olkl' oś.c,: w myśl (b) Wobec przystąpienda do pra' W odpowiedzi dYl'ekoja oświ.a&-
sprzeohvlłi się. Fabrykanci dowo- nyj dlatego prz2dstawiciele rcbot- : ohowILązu,;ących ust.aw powod,ują cy pracownrirków ł<ramwa.:jowych, czyła, że spraw.a ta mte była jesz. 
dZJiH, że ceThnńk telD. z'Ostał przez nik6w zgodzili się na Qkres trwa~ : lDJatY'chmia,st O\\TIe wy.dial'21D.1,e z p\t",a- zwródai-śmy się do dyrekcti K. E cze pl'zedan~lotem natrady, lecz 
przemysł wymówiony i wielu nia umowy do marca. cy i kt·órzy pOldlaruzą nIDetp'f'lÓ.wdvilWle Ł. z zapytallliem, czy posu.ada'.;ze pnz.episy tramwa:;owe nioe pr'z€wi­
przemysłowców nie stosuje sQę do W marcu mbotnlcy będą mieli cJ,a;n,e co do WlM'unJków, uplI'ia·wnaa- l biletów miesięcroych otrzyma;ą dUJją b oruiJfiJkac:ji na wYIPadelr 
ndego, wobe,c czeg'O :M!ptropono- wolrną rękę i w I1a'zie pOOrzeby bę- j.ącytClh d.o Otwzymal!1Jila ZlaSitłkÓW. bornilfiOOację za CZIaJS srtraJjku. s1lrapku. 
wał~, by ewellltual;n,a pod'Wy:bka dą mogla wysiąpd.ć z nowemi żą- Zretdrwk,~ w rwyheu wsKtaiza. 
doliczana była do płac oboonych. dan1ami. nym tel1"mnnue UIl1Zęc:hn11<:y pa.ń<'Uwo- • k d k l 

Na t>() Pu,oo/st'awideJ.e rdbow- Rearsumując powyższe p. Kazi- wi ffiiO~ą otnymać Po;żY.c'zJk.i. . ,Ile zapłaCImy po at u o lo a i 
ków W'Skaza!~, że In:ak ;et!ln~a mie1'C~ Sttw!erdza,. że ogólnie 0- • W meI"W'Szyrrn I1"zoędim",; l\.llp.r~wn1e- W r. 1925? 

Więcej niż w roku 1924, bo 6 procent. 
shvorrzy zuow chaos 1 Ulruemozh- rzeczeilllte a\t"bitraru Jest dla robot- '11il będą . do OIkzYI?'ruma pOZ)1'Clze~ 
\Vi normalną pracę, j.aJk równid ników bardZio pomyślne, gdyż za- be':m'?,botmJi ~cy Ulllly~~QIWtL 
będzie powodem de:l!odentaoj.i na chowano cen.nilk z lu1ego, WlObec 2JaJI'Iel)etS1Jr0Wla'llll prz;oo 19ru?:nńa r. 
rynku manufakturowym wobec czego w wielu fabrykach rohotp;-? w .pta;OOtwowym ~Z1e po- Na podstawie ustępu 2 arl. 7 u-·ustawy z ooia 11 kwiet.ni'a 1924 ! 
r6Ż1lltitCy w płacach. Również dłu- cy uzyskają ruie 10 proc. lecz 20 do ~dm~cl~a !pracy .w Locbń, ntal'lt.ęt;- stawy z dnia 11 Stiterpni,a 1923 r. o o ochronie lokatorów (Dz. U. R. P 
gą dys'kus.ję wywołała sprawa ter- 30 proc. '11ilte 7J8.1I'1eJest~al!lJ1 rw tym iJenmnttle tymCtZalS>owem U\t":egu1owaruiu fiman- nr. 39, poz. 406). 
minuj od które gOI ma Qbowiązy- Spre.wO'Z'danie powyżs.ze zebFani 'W swy<:h ZWll:ąz:kaclh ztawod~ch, sów korntllll.a.lnY'ch (Dz. U. R. P. nr. Stopa pQdatku od lod<aJtti w gmi. , 
wać podwyżka. Przer.. Jsłowcy delegaci przyqęli do wiadomości i a dto[)lIero 'W Ikoo.ou WlSIZ)'lS'C'Y mIlll. 94 poz. 747) mrządm CIO nastę- nach wiejskkh poza. Oibs,zarem b . 
w SlkruzY'W1ali, że należy stosować jął na tem obrady zakońozO'llJO. Srun;'O'tny OOIrZyrrtll3. 40 :ztbotych ~'o- puie: Zlahoru rosyi'slldego nie może :pne 
od 15 grud'nIDa, ~dyt liczenie Ż)'ICM,obaJrCZJOl!lY TlOdlzlID:?t: złOlZo- § 1. StQpa podatku od lokali w kTOCzyĆ 5 p!loc. falktycZ'nego obec- . 
wstecz utrudnia rachun:k·owość i z I ;tlą 'z 1 do 3 os:ó'b włą.cZJlilJe 60 zho- g~tilIlla!ch :mejskich na rOik 1925 neglO koml()Tll:ego, wzglęooie war. 
p~Wlodu wwr:zedane~ już prod'll~-II Dla dzieci i młodZieży! ~Y'dh, z.4.dio 6?s,ó'b włąocz:ni,e 80 zł. WlJl1,na byc ustalona w. stosunku ?~ tości czynszowe,j z tem Z8lSttl"ZeŻe-
ell stworzy wed obór. Przedsbwl- ~ p'owy~e1 6 OtSO~ - 100 }'.łIQłtych. komomeg~, wz~Iędn1'e W~\)IS~1 ciem, że wad'Ość cZylIl!Slwwa" 
cle.le robotników domagał,i sie dnia! Zatrel!esbr.o~m ~ palllS'twowym C~2J()WelJ oZ c~w~ 191.4.r. 1 mel gmmaoh wiei'sik,j,ch 11lite może prze. 
przystąpi'en~a d,o pra·cy, t. j. 9 ~rtl-: ~in~~~~i!~~i;U~ '~~'d~a~_:i ~~~~~ tM"zędZlle po:red'll/1tcl'Wa :rlf'a~ moze przekroczyc dla gmm, m. st.1 nosić komorn:ego, pła.ctOn€go za 
dnaa. : w!'paniaty. komiczny tilm !p'tize.d 1 g.t'udnma r. b. OboW'1Iąz.a.n1 Warszawyj Bydgoszczy,. K:akQ~a, I podobne lOikale w na;jbHższe,j gmi. 

Co do te<rminu trwania umowy,' są ~~s~oĆ si~ do rtlIrzędiU z~ wstka- Lwewaj lcdZI, Pozn,anw l, WIlna nie wiejskiei. 
to rQbQtnicy domagali się 6 miesię~ Rozk osze Gościnności zanyuru wyżej dIOkument'aJml w pc- 6 proc'j clila ws'zysHcich zas pOZO-I § 2 R d' Iiln" , 
er a t>rzemysłewcy 2 miesięcy i niea2iiałek, dnia 29. gro.dmńta, z.rure~ stał)"Ch gmin miejs.kqch 4 i pół pr. 'L d'.. oz!,o~zą z~~e n

1 
lteJSZ~ , • . b ł k 'k' . k b t . t . . _1_._.~'l. _.3. •• Ił k I wenO ZJ. w .<.")"C[e :l: UlIW'em os ycz-dowodzili,. że d~uższe ~'l"'W.amie ~- Z "le ywa ern orni lem I a ro a ą O'eJSltrOWla':ltl w. ZWI1!ąZJK.-;U1 mwlVUl': p~teml1lOIle!5<! <m1tOfIIleg:> , wzg,ę- 1925 r. 

mowy moze s.powodowac z:eT'Wa.nne wych diuna 30 II 31gruoom. O termńt- cLtliIIe warlOStC1 czynlSzowe~, prze'!."a- nn,a 
jej bądt prze.z poszc,zeg6lnych Busłer Keaton'em. nń,e. ztgł'a'szruma się iam~ będaJie chmyanei na .rl'ote we~tłtug 1"elacji, M1niste.T SIpr. we'W'Il.: Ratafski. 
przemysłowców, gdy konjunktura I podane os'obne ogtłrQSZle!Il1/e. zamIesttI2:<mte~ w 'UlSltępre 4 ut. 6 MitruilS'ter sik.aIrbu: W Grabski. 

informacji udz!ela odwrotną pocztą W. Hajło - Szczawnica,;::: 
" CI 

r~ "' __ 
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prace statystyczne II [(O~~!:!~~~~~~.~~~oO:~~tu. 
Wydział statystyczny r6źni się myśle łódzikwj dane o udzilale tu meteoroto~iczne~o. p JE-~ n.. C 

w znacznej mierze od imIIlych wy- Łothi. w ope'1'adach p ol'Siki ej kasy I W nocy przymrozki, w cla.l!:U dnIa. . . r~ ./ A • 

Miejskie • oze < arodzenieo 
działów administracji mierskiej. pożyc..:kowejj cLan.e o protestach temperatura powyżej O, przeważnIe po- U 1m~P'J1 III! II ~i-!iI d'ff:.-1tI.",fj.i.. D kI-
Jes-Ł on pIa,cówką naukową, w a:tó weksl'owychj dane o imporcie i chmurno, mglisto, słabe wi.atry z klerun- li II" W U r 114 4: ~ ~J n!U1~~ ł\T'm~~nn1]tJ; ~r W 
rej, j.aJk w laboratorjum, poddaje eksporcie towarowym.1 ŁodZIi i t. d. ków zachodnIch. 8zym. I, dO.- ~nil-:;~r*lIf'~Jran 
się slkrupulatnej anCłJH,zie najroz- Prace wyckiału siatystyczne~o ! . 'w 1li4r.Ml!W!I. 
maWtsze przejawy życia naszego z zakresu z,ag,adnień soc?alnych za Od R d 1.r •• (b) Na skutek spectdncgo za- W dniu dzig,jejszym, jako w 
miasta. Panujące w ŁodZJi stosun- kroj<clUl.e są równi,eż na s'zerol<ą e 8nCll. rządzenia władz, handel w dniu dlliiu wigiljj Bożego Nal'odz(':';1), 
ki, mamy tu na myśli zaxówno sto- skalę. Ze wspomnianego sprawo- Wsz!,fStkim "re. nLH'łle-. I dZl;lSiejslzym dozwolony je'st tylko w

d 
~:;y tra~w~jowe z,aczną s::,h,o-

s-uruki gospodarcze, jak i społer.z- zdania wynika, ilŻ głó.vną uwagę rałorom czytelnl~,om l! do godz. 6 w1e,cz. z.c do lcml.zy od ~o~z. 7 W,.CZ. 
ne, różnią się wielce od stosun- { wydZliał p'ośw,ięca wi.elkillm klE<- • t _ ! Od 7.30 WYJdą na mIasto wozy 
ków w mych miastach, sbosunki; skom społecznym, jako to gruili- przYJadołom pIsma wy- I specjalne w niewielkiej i,l,ości, a 
ł6dzl,k1ed ;,e<:hu!e sw,?listość, a. jej u-' hCY'l' Slpra w:i~. ~'~2'ikalIlIi'o,w;j, .alKo- dka~ni C:,t,\.VO "Ci!oSU • PGI- Prił'~ą W u~7eda "" h, ! mRianQkwicilep:l TIKa ~~~.jil A - G

1
.l'órny 

wzg ę menIe 1 wytlomaclzeme na- o lzmoW1 l smlerte noscl Dn'emo- S leco przeSyła nałser- .. ~ . yne - ac O~Cle ny co 5 mi-
leży do zadań statys>Łyki miejskiej. wląt. Badania wydóału statystycz deczniejsze ż y C Z e n i a (b) W dniu d.ZI!'s,;,e1>szym we I nut wa;l~?n do g?dz. ! ~O w nocy. 
Ze sprawozdania wydziału sta~y- neg,o unaoczniają wi~lki.e up ośle- Wesołych Swiąt"! wszvstkkh urzędach państwo-I N,a l!nlach B l C (:> l 8) Dworzec 
stycznego :/la doobiegaJjący końca dzerue ŁocLZ!i w 1Ja!kre'Slil€ tych sto- " ••• wych i komunrumych urzędowaaie I KalIskI - Dworzec Fabryczny 
rok 1924 czerpiemy na>sJŁę.pujące sunk6w i wykazują i'Ch podlo~e l' . f • I kursować będą wozy co pół g'J-
informacje o miejskich pl'ac-ł r;n oraz przyczyny, są więc drogo- Z powodu świąt Bo- ~'wnczy .Slę o goQZ, .12 w połudme: dziny do godz, 1.46 w nocy, clvli 
statvsiYC'Zlllych. wskazem dla profilaktycznych z;a- żego rGarodzenia :1astęp~ I WZ,r.'OW:IO:1. e zoshUllLe w sobotę. l do przybycia ostatniego pociąg.! z 

W badan,i.a;ch swych wydział sta rządzeń ze strony czynn.ilków, za- ny numer "Głosu 1'01- Warszawy. 
tys'tyczny uwzględl1liał w macZlnej r6wno ",aanorządowych, jak i spo- skiego uk.:aie się 'tło] 50- Pn~'lt. UJ ~1!fJ'~ł!21 Na Hr.nji nr. 10 do Wi,dze.wa, no~ 
mieTze z,agadnńeuia g'ospokl'cze. łeoznych. Konkreinym wynikiem .8' • 1>ll1i ~ U. ł cząw?zy od go~z. 7-cJ wlecz . • co 
Życie gospodarcze wywie-ra prze- pTac i hadlań wydz},allu staty~+vcz- botę O zwy~( ej porze, (b) W dnńu dzi,siejszym urz~dy ~O mln~t, ?statm wa?on z Widze-
możny wpływ na wszelkie inne ne~o jesi m. in. powołanie do zy- O b' pocztowe czynne są D>o'!'IIla~!lJi,c, ju- wa odeldzle o godz .. 21.45. • 
dziedzimy życia Łodzi. To też dla cia s.ekcji do waliki za,lkohcEz- so Iste. . . . . I W czwarŁ-e'k, w p:.e,rwszy!O dm!). 
steroiJków nawy mi,e}slki,e:i, którzy mem przy wydz;i,ale opiekli s,po- Tadeusz Janusz Lip;lI"ki ukończył wy- I t'1'O są UJ'eczy;nn,e, a w pląte!{ 1e-, św~ąl Bożeóo Narod.zenia tram-
d:małaJillość swą opielTają na do- łec.z;ne'i, dział prawa i nauK politycznych na uni-' dynie do godz. 11-ej rano, j'ak w,. wa,je na mia~to nie wy~zą, w 
kładnei i wszechstTonne,j Zlll8Jlomo- Co s:ię tyczy publikacji perjo- wersytecie warszawskim. ruiedzielę. • I pi,ąte'k ruch Dorma1ny. 
śoi życia mi,asta, materjały staty- dY<:ZIIlych, ho wydział o~łasza w ..' ~ 
styczne z zakresu siosuników go- języku polskim i fI'MH:uskim "Mie- SWląte<:zny numer uśw13tau'R OZ FŁ "'Y'~ ~ 
spod.arczych mają wielkie znacze- s!ięczni:k.i. statystyczne" oralz "Rn<:2. Ostatni świateczny numer warszaw- • 
nie. W roku 1924 wyd.z1ał staty- nUlk statystyczny m. f.,odzi". Dzia- i skiego .. Świata", o którym iuż pisaliśm.Y Teatr -mieiski, l Koncert Zabojldny M.okrzyckiej, 
styczny opttbI P-rvurał· wvn;,kj "'ze- łaln,or.c· wydZ1·,.,łu sp ""Y'kała <:I'ę obszerniei. wzhudzil w naszem mieŚCie . . . d' . '1" , • • . IKv yv •. ." • - • lU • UL ~ ł. . ". DZIS'aJ z powo u święta wlgll)nego Na koncercie popoludn;o\Vvm sWIątecz 
regu runkllet, o>bra'zu)ących s,f'an 7.a- wlelokrotme z u.znantem sfer fa- speCjalne 7.2l'nteresowanIe m. Jll. I ze t t I' t I· t k d 2'- b d 4 .1_! • . b b' h _I- • .1 'd '. I d dod t k ś' '01 ea r zam mię y. I nym w Plą c, n. ,1 . m. o go z. po 
~T'UOIIUeUll!ll ezro ·OCila W przemv- c OWyWl, co stanlQWIl UJO~o, LZ ~Zg ę u na a e , po wlęcony s.z.{ ,-: Repertuar świo,teczny przedstawia sIę pol w sali fi111armonj: wystqpią: Znako-
sIe ł6dz:kll!Il; opraCMVlaillą p'1'ze'z wy pra.ce statY'stY'czne m. ŁodZI są crl- nIctwu łódz.kIemu. Dodatek ten ujmuje .,_ . -o ,. ; ~. ., , .'. • I" ' " ··cl;,.. 

d
-!._l _1' b'l h.11 . d . J.' ""l d . ł !' t I' ś . t I'd'" . ,."der mte,"s .. ,q\Oo I ohe.muJe sztukt'l mlta pnmahalenna te~ ro·\ rOS'J_.<.Jl = a:nau'1Ze I aillSU an.n.owego pOWIe nlJ'o pos la'Wl'one. \, y Zla I ca OKSZ a L o W1a y o ZI,{leJ I porusza 't' . I' t t . ". Z b 'kI' . d 

R 
'.. '_L'" • l' I . '. ore CIeSZY y Się W os a nlln czasie naJ- .. "nna ~ O)' na I znana prima onna 0-

zeC'zypospohteJ P01SlKIl.eJ W za- statystyczny pozostaje pod ue- wszechstronnIe sze<reg a,k,ualnych zaga- . k d' I',· . M . u· , 

kr 
' wł k" d b ,.. d 1I.,f C . ., . . \\.;ę szem powo zeniem. oery warszawsn:le) , Jrla JHOI\rz;YCi,a ~ 

,eSłe 6 lerul1clwaj ane, o 1'a- rowrudwem p. prezy enta l·l. y- dnIeń z dZłedzInv szkolnIctwa w Łodz.l. C t k 'l: .J' d 84- d' I ś'· t . 't t 
• , 1. ___ . ~.. • k"ak .. L!. ; " r d . t t zwar e , wv gru<.!TIIa, o gO z. .;) I u zla em wIe !tego wir uoza na C:! rle 

ZU!)l\ICe proces .KOllJOen~l~ 'W p1'~e- nars 'lego,} o przewowu>C!Lącego. Jest to tller'Wsze \\ y aWTIlc WQ ego 7 t·· ... Ib!" f W·t Id J d' P Z b 'k' 
I .. i Ł d . . . lk' ,,.,.mar wleme pana uame e na . pro. I o a o l{O. ani Ja (lo} ma na------0 rO\Jza u w o 'z~ maJ~ce wie le zna-. . . . 

I 
. dl . t I' t Piątek, 26 g. rudma, o godz. 12 r. "Po-1leży bezsprzecznie do rzędu naJwyblt-

czeme a naszego mlas a lego. zw. . .. _ . . . . 

Z
·· .., ł li ł h d t ranek gWlazd'kowy ; o godz. 3.1:> po poł. mejszych przedstaWIcieli sztuki c);.creo-wyzszel SZnO Y nau 5110 ecznyc prNQPal?:t

an 
y dna<lzetwkJ1ąl6drz'kl ~ . t" _ "Grube ryby"; <> godz. 8.45 w. "Galga-I graficznei i kreacjami swomI budzi wszę 

as ępny o a e z ,,;:,Wla a , po kil' N · II .. h ś I 61 i Ł-" I (d t ne. dzie podziw i en ,uzJa7J!l1. a program l e onomlcznyc . k':"· e<;ony og <In e . lI'U

t 
z t pwlTze e:~zys: Sobota, Z7 grudnia, o godz. 4 po pot., zloią się tańce klasyczne do muzyki 

. . lem samorza OWI, ea ro • szcuce • G b b II od 845 7 S '" R b' . r..r b' 

RozpoczlP>c·.e wykładów 19 stycznia 1925 r prasie) - ukau sIę w końcu stycznia. ! .. fU> e rYJ' ; Ol ~ ~. . w. ,,.,.mar- aInt·.::,aensa, \1 lt1.st.ema: ~ a )h
ewa o~ ..., • 1 twIenla p. "amc bel,na' • raz cały szereg naj,pIękmelszyc arli l 

Selllalt szklOły na posiedzeniu w s,i~ będzite 1 ~ŹldZ'ie.mi'ka. W roku Dz' 'k d ~ dziU i Niedziela, 28 grudnia, o godz. 12 w poł. pieśni. 
.1_, b ł ł d 1..__ fi lenm zarzą U m. LO • 'P k i dk II d 315 
wniu 21 . ~ l'O~~trk z U~Ok>e ł l~ym w,Y' ~adk~ęd~ 7ać ZA- Wyszedł z druku nr. 52 "Dziennika .. ra~e' . gw az ow~';.o gO" z. . :0 
tychcz.as p ~ d! tz:.1 w:, l c,,:,a le. 'Wi.e o mlesl~<: k0tócel, g YZl' egzha zarządu m. Łodzi", który zawiera: Prag- ~~~ " w~rszcz .za. omi~em ~b o. g? z. Chór czp,ski im, Smetany. 
~~ .2_00d"~A . ~. a. ,!W. do PdfZYJę-5 ml41la s.ei1llehs,t:rnILn~, re bWd ,~taoł matykę służbową dla pracl)wników za- ., w. " mar.twlema~. ame elTIa. Jak już podaliśmy, w sobotę, dn. 27 
c::ta. 4M1'D y'-"4<Cl C'1 W!lIliIlll m.a n'aSltęp:ny<:' zaJmlować ę ą CIa y! d Ł ... , b . '. kól i' Na wszystkIe powyzsze przc-dstawie-, b. m. o godz. 8.30 wiecz. w sal! filhar· 

t • \. t . L L t -' . .. ń • . L b " I rZ<\ u m. O'UZI, o wieszczem a lon -. . .. b b'i k' I 
~C'Z'llllla 2'Ja1.a lWi.. w s·e'K!re ci.}CłJCIe s'~ycze 1 cz'erwl,ec, w rOKU ~ezą- k'. k jiJ •• k I d ma m(YLna lU'" na ywać I.ety w aSie te mcnii wvstąpi raz jeden slynny chór mę· 

(N t . 68) t_ 1_ ..Jł . d" I, romtę nuels ą, oraz nrzeg ą sa- . ' . ., 
. y aru: ~cz:a., lIOrmalillO- cym ou:ozone zostaną {) wrzcsn:a . morządowy. atru ~odzlennle Od godz. 11 do 2-c>j l ski z pragI czesk'ej im. Smetany, *Ia-

ki. w&tęp.ne 1 W1llIlJeSĆ czesue Ul a w)"kla.dy r,oZip,oczęt~ 19 styc7.TlJJa, Ad . d k" . .. J I t ./ P od 5 I \}61 do końca I-go aktu. dając" się z; 70 osób pod dyr Czernego 
• Ll_ 1.' 75 _\-.. ć będ L_._ .1 L_A res re a OJI 1 aifJlmm s racJ: 0-, ;y' • 

p1Ie4"W'S7le POlllOC,ZJe W IKWOC1lie z;1Qllf'lW. a ą J:>e'Z przerwy wO l",uuOA k 18 l . f Jest to jeden z nailepszych zespo.fó·,,' 
tych I mors a • tllętro, teleon 2-93. T t 1 . - . 

, •.• , czerwca., " i ea r popu amy, chóralnych \V Euro.pie, którego, występy 
Uwzględnńa)a,tc twc'zoo prosby o Seme~tl1' ple.rwszy trWlac hędZ1>e ,.', • , . I' < • • • • " b; dł1We . . , rŁ t i d W· 1llci • N " Z nue)skiego kmematografu OŚWUl.. Jutro t. ]. 25 b. m. o godz. 4 po pot I w ca yun SWleCIC pozostawiają po "c' ,c 

prze'ł ~ Zl8.lp1ĆISO,W, S>elW! odpos ~- t O h Ie Iet) ocy,.a ZJara·z 1'0 dr~W1ę: I . lowego i o g. 8.15 wiecz. efekto\vna i barwlTla niezatarte wrażenie artystyczne. Chór 
lliOWI ptrZ)'l}lDlowa Jeszczep aJD1I8.ao rOZIPocz)"rua snlę slelmes1r U'Ól.· . S . .. kI ł' do dJD.i,a 10 S't • 10ft • &k S k.r t . t zJk ł (N t . '" Począwszy od dnia 25 b. m. do dnia sztuka Galasiew!cza: "Czartowska la- ;m. ~m. etany pOSla\la nlezwy - a tec m;-

t 
... ,- ,. .. ",Ił J y.c~ W1iq!C2mJ!Je~ w 1\1, 68) eJ e la~,a s o y . a:·u O~IC.za ' ~8 grudnIa r b miejski kInematograf o- wa" która odniosla swój zaslużony suk- kę i w~1J.:onuje wszystkie pieśni z pamię-
~,~ ~50 l.ett'tlllJ1ll J'IOZIP'OczęcJa wy- WznowI swe cZ')'lIltThOSCl po sWLę-i. . .. ... , . . ,. . od b ' k·t k' 
kładów WY'ZIIlJaOZO!lJO ~ PlOnńtoozi.a- moh, dJniJa 29 gll"UcLnra i ozynny bę- ŚWIatowy przy WodnY'l1l RYl1lku wyświe ~es a:.tystyczn y, a to dZ'ęki sWletnej re- CI p. at~tą s'Wego zna orni :gO I:~ 
łek, dnia 19 styCZIlm. go&. 6 ~ po-dzil€ w dni pOW'szedn~.e do g,odz:ir.ny ! tIa specjalny program świąteczny. na zyserl1 i grze calego zes-połu. UdzIal rowmka Pl ~f. Czem.ego, . k.tór

y naAe_~ 
ł!udniu. . 16 wi.eczorem. l który skradać się będzie, 1>0 raz pier. ~i.orą pp. Brandtówna, Sta~iewska,. Zie- b~zsprzecvm.e do naJwybltllleJszych oso-

Uroczys.OO o'twlaJrciJe s'Zk,oły na-l N~cłmi.enić nlfll~elŻy, f)e cz,e.s.ne za. wszy wystaW'!ana w Łodz.i komedia w I'nska, ŻerO<lllska, Bolko,wskl, Gałeckl, G6 b stoścl art:y~tyc:nych v: C~~chach: N~ 
.u..pi W IlIie.d:ziclę, dnia 18..g.o stycz. s'emeS/łJr IWY'IlIOISi rliotych 75, a ode i 6-c!u aktach 'P. t ... Klub mah~h nlopo- rccki, PuchalIski, Bielecki, Za\\ ieyski l in. progr~m .zlozą ~Ię nallPlękmeJs~ pleŚTIi 
ma, aczkolwiek 'W Labach następ- 150, jak m'Y'lllli~ p.odJatllO POiPr:z.ed- I niów". Obraz ten dozw{)lony jest rów-. W drugi dzień Św'i.ąt, t. l. w piątek, dn. czeskloh l polsklch kompozyt{)ITow. 
aycll rok aikademkiki roz:poczynać! Gito, nież dla dzieci ł mlodzieży. . 26 b. m. o godz. 4 po pol. "Czartows-k:a 

__ .____ ława", wicczorem o godz. 8.15 wchodzi Choinka VI stowarzyszeniu han-

Przyczynek do kultury artystycznej 
Łodzi. 

Z Pabl-~nh1. na afisz świetna komedja 5icchlecklego d10VlCów polsko (Piotrkowska 108). 
"Sublokator~a". Treść tej dos.ko: I Dzieoi ca!ei t .odz.i o niczem lnnem nie 

REHABILITACJA. 'naleJ ko1ned~i osnuta jest na tle kwest)i mówią, jak tylko o choince w sŁowa-
(p) BurmdlSłll'Z m. Pabjanic, mieszkaniowej. "Sublokatorkę" grano w l rZY'SZeniu handlowców polskich. iema 

Ja- '1. ,k' dł' d d ... p. teatrach stołecznych z ogromnem powo- , się wprawdzie czemu dziwić, bo kt6reż 
'IlIKOWS l po a Silę o yml:SJI w d Ł-'" d" I" Znamienny głos dyr. Maxa. zwią2Jku z czynUlQnemi mu przez zenlem, wIęc w U1.lZ1 o llleSI~ zas UZO- I dzieoko nie przyjdzie w Trz.y Krćle dn. 

BaJlX'ł _ . ..!.,"_ .. ..' zwią'Z!elk ludowo!la!l"OOowy ny sukces. Reżyserował M. BIeleckI. 16 stycznia na choinkę gdzie pOopisywać 
z:o wuelJe mÓlWIi SIlę Wettą.:! l p!f'ZIEl!~rediaJt biJlietów 1m !!e1ler1/l,1- ; tarni '- za-I I się będzIe chór dzIeci' (60 osób) balet 

~1ZJe o k,wlItwrze LocłizJt. . Cz.as~ 'tLą piróbę a k'oocerl" ldórego pro-
l 

r.z.Na ~&łJnIi,em posi>tdzenru rady Koncerty T. U, R. dzieCięcy, deklamacja, solo ś;iew-
.;e.dIrualk cLrobn.y dolk.umelllJCliJk poc'la- g:rnm Z1ruwie!",ał właśm4e "Pil2iśń o. mi.ejslkiej z,ostała wysrt.wWlkma kan-! W piątek, dnia 26 b. m., drugi dzień wszystko w wjl'konani.u naszy::.h miJuś· 
da wymowę tOlllOWY'ch rozWlaJŻań i Zii,em~~' Ma'hLera, to iuż w dnńtu 2' dydatura p. Jam:kClWskLed"o na bul'- świąt, o godz, 5 po paf. w sal! tow. mit kich, św. Milkołaj wręczy każdem\! 
d')"SocusJji. W d.a!nym wY'Pwu ta- ~1flU,dlIlJiJa saJta k 'oDoertowl8. mi.eS!zc'zą mTstrza.. Większością ~ł,~6'W N. P. muzyki Traugutta l, nr p. (gmach Grand dziecku smaczny upominek. 
kim d,Qlkume,ntbem ~'eSlt '\1Jl'ywek z H. oa 800 ,'b był. b' d k _' R. i m.e;5.ZJośc>i narodowych kan- Hotelu) T. U. R. urządza dla swych i 
t 'ak' nad . ł ' ł ·etdn oso , d ania; y wa '. OD: dyootura przes'zła i p. Jarokowski cz!onków i zrzeszeń robotniczych II kon- Ma~!,=arada czerwonego krzyża. 

s '11., . ~ ~" 'es 'a; ,J> :emu ze ce.r~y wyp'1'ZI~ 'atnJa , 10 os>tat!lJt>~g,o znów :rostał btirmis-trzem. I cert popularny z udzialem artystów: liP.' Dnia 5 stycznia odbędzie sIę w sali 
6'WY<:h maloroYJCh łocL:Ziki>ch dyr. m~1e1S0a. A 'W1tęC z p.osród 30 tY1>lę- Zwtią.zek luoowo-lllarodowy ZlWO- Bronislawy Rotsztatówny - skrzypce, filharmonii maskarada na rzecz czenvo­
M.ax, ZI!laJk,omity ,Il'lIUzyk i wy ·'Oce sdęcy mieslZ'kańc6w, BielISika 1600 łał .lre?raDJil€, na k~órem wie~l~ , Leon~ Boruński~go -:- fortepIan, dra Pry j nego krzyża. NIewątpllwie wszyscy, ktć· 
kul'bumLny C'zł-aw'lelk, który l'T'owa- ()Sób z,aopamzyło Silę w bi>l>e,fy, a. c~aruk . . o'w p,<?Stano~ł'O wystą,p'c buls.klego - śpiew I dyr. Teodora RY-I rym na sercu leży dobro tej tak poh· 
dJzilł przed nil€o'aiWllYlDl C2Ja!sem w tlIasifępnil€ le<sZICze sle'tki Ludzi przy- z mal!!lStraw l ze ZJwaąz:ku ludowo- dera - fortepian. tecznel instytucji, po~pleszą na maskara-
t1Jasz,em moi'eŚdlC symroru;ę M.ahl01'ta Clhodzitły do kasy, alle nltlsiały o- n&rodowego. Kancer t poprzedzi słowo wstępne o, dę, która po nocy sylwestrowei b~dzi~ 
D Lited do Erd,e" d " ć· d" muzyce prof. T. R. Ha,l,perna. Wstęp I)twarciem zimowego sezonu zabawy ! 

II' as v'oo!u, '. e:ps z nn.-czem; Uil'Z~ '2)0U1~ trzec~- 'I. Ozorkowa. wo.lny. radn~ci o(\{roo szarzyzny dnia codzie n-
DyreJktor Max pISze m. In.: ~o k>OitlJc€ir1bu było illlle.lll.OŹlhwe, gdyż &I 'N neg~. 
"MiIa1em w Łodzi tY'lJko jedno SlomtŚci m4e. mo~li po.ros:bać w Biel- Z TOW. AKC. SCHLOESSE- Koncert Sybirjakowa. 

ł!Ozcz;CłJrowan~>e, a mńl/ll11JOWlide WJa- sllm_ A w Łod2li, .... •• ROWSKIEJ MANUFAKTURY. Znakomity artysta (bas) b. cesarskich Z miejskie; galerji sztuki. 
s.zą pluhltLoZi1ltOŚć. Gdyśmy w dlniu 1 Krótko, a.le wymownńle! (p) W dmńu wczorajszym w fa- teatrów w Petersburgu Leo SybirJakow Cieszą a się tak dużem powodzeniem 
$!,rudnńa Il". b. ogł>OS>iIltil w Bielsku bryce Schlos5e>rows,k:ie~ w O~ko- WY'stąPi w Łodzi raz jeden w piątek dn. I wystawa "Grupy III:', w ~tórei szczegó1 
- __ l13li __ 11111 woie odbyła się konferencja zarzą- 26 b. ~. o godz. 8.W wlecz. w sal1 fH- I ną uwagę zwracają Widoki w!oskie 

P k 
du fa?rr'ki z d~legatami . robotni- , harmonJI n~. ll-tym konc,:rcle z cyklu ! Okunia oraz kralob:azy . W. CzepI t y . i 

f Z e O n a' Ja C -I e s al ę cZyrrDl1 w Sp'raW'le rooUJkof,i 150 1"0- "mIstrzowskIch koncertów . W koncer-, Grabowskiego, Kędzlelskiego, A. TerpI· 
botndlk6w. Przyazyną redu'kc-ji jest cle p. Sybirjakowa wetrnie udzIal znany l' łowsklego, W. Trzecińsk!ego I Innych, 
spil"owadtZ>elDlie now')"Ch maslzyn, I skrzypek p. StanIsław Frydberg, ktÓre- oraz "Sztuki podhalatiskiej", w której 
które wymagają mrueljs.zej obsługi. I go mistrzowską grę, pełną uczucIa! slo- prym dzierżą artyści tej miary, jak Ra-• samI, 

te znana, przez gospodyniB wyrófniana 
herbata, miaszanka 
na sposób rosyjski 

B~ IGNATOWICZ 
Piotrkowslia 96, telefon 8·33 
jest rzeczywiście nieprześcigniona 
w smaku i wydajności. 355-3 

Zwtiązki ~'WlOdowe !l'lobotnicze dyczy tonu, mIe1i&my niejednokrotnie o- rnocki i Terlecki zasługują na zaIPowa-
1)0 wspólnem porozumileniu uchwa kazję podziwiać. nIe Się z niemi tych rze~z inteligencji r 
liły, ze jeśli fabryk,a chce reau- młodzieży, które nie miary dotąd sposob 
kować, wimlDa w pierwszym rzę- "Jasełka" w ChoJnach. nośCi obcowania z rodzimą twórcz.ości. 
d:me wydalić :l:'<my ma,jlStrów oraz Od dnia 25 grudnia 1924 roku d<> dnia Poza pracami wymiel1ionych towa-
-::>OSIi.a.da.iących i:run.e poza fabrYKą; 2 lutego 1925 r. w kaMą nledzle.lę I śwlę- rzystw wystawi! mistrz sztuki dekora· 
źródła dochodów. I to w Choinach przy uJ. ~z;gowskieJ 140 cyjnei Wincenty Drahi:k prcjekty do In­

Na t.akie posrtulaty dyrek.cja fa- (sala p. Johna) odegraną zostanie "Ja- s enizacii ,.Lilli Wer.cdy" w teatrze 
brYłki odpClWiechiała, że żadnej se-· seIka" w wykonaniu dzIeci 7 kI. szkoły I 16dzkim, o,raz piękny portret p. A. Hal· 
-~regacji przy redukcji prze,pro,w'a-' powszeohneJ w Nowych Chohlach. I ~kiei i dwa krajl)brazy. felik.o; Jablc'.yó· 

, :l~ać me będzi 7 i zwolnd całkowi-) Czysty zysk przeznacza sIę na kupno ski wzhOj(',:d! C2t11H\ c;C'lckcb, swe) gra· 
CJe tmeci~, 2IIlUJanę. ." u1ezbednych pomoc~ nauko.wych. tiki miniaturami widoków Warszawy. 
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• 
Zycie i sąd. 

isią.g obrotowych nie wolno I
Krymina ·istyka. Najlepsi obywate e państwa. 

łtapady Tak przeJęli się sprawą sanatji skarbu że p~ją mnnopolow) 

211 t 
. Sl' 'ł· K alkohol, by skarb zarobił i jeszcze dają o?iazję do inkasowania. 

- em szewc .a'llllS ,aw urz.a-
ukrywać rwa., 2lćllI1ieszkały przy ulicy Drew- (h) W komisarrjade rządu pod do 500 zł. każ,dego, 14 wł,aścicicli 

• ,nawsl1cie,; 7, został napadnięŁy przeJWodnidwem zastępcy komi- piwiarń oraz 10 osób, uprawiają-
W dniu onegda:js.zym sąd pokoiu I czyń.siki zosltał sikazany na 1 mie- przez n!iJeooajomego osobnika, któ- sarz,a 1"'zą.du p. J,atlli:s,zewskje~o od- cych ni,elegalny handel napojami 

'; ?kr~gl1 p od prze~odnictwcm SI(- '\ siąc aTesztu, , z.apła~n;ie grzywny ry uderzył go tępem narzędziem b~ł~. sdę posiedze.nic ~iej's:kiei ko- wysk~kowymi na 100 do 1,000 
Clzlego Ros,zkow1sklego, 1'lozpatrv- w wysokOŚC1 5,000 złotych !I. 5501 w głowę. Zawe.zwamy lew,z po- m1iS]1 attrtyal1\.'ohoucoznel· zł. kndego. 
w,ał s.prawę właśctidela składu zł. kos~ów są.dowych. goŁoWlia po udziel-emu KUl"7..awi-e Ja!ko referent wystąpił p. Rajn, Wreszde I"ozpaltrywrun:o proŁo-
m~n~faktury pl:zy ulicy: Pi,oŁ:kow- W razie ?iezapła~:ruita. grzywnY'l pierws.ze~ pomocy, odwiózł go s~- który refeor~wał spra,wy kaTtl'le za kuły ~1"zecTwko .os,o~om, ~nlCłJjdują-
1'klCl 37, p. Lelz..era Ell as za Lesz- Le:szczyńsilu z:osta'll1e osadzooy w mochodem do domu. Za napas,tm- przekI"oczen'l'a przep'llSow ustawy cym SIę w starrue metrzezwym w 
c~yńskieg'o. oskarżonego o ukry- więzieniu n,a pl'1z-edąg 6 mQesięcy,\ kiem policja rws~ęła energiczny og!'ani.czeniu sprz.edaży n-apojów miejscach puMicz.nych i zakwalifi-
Cle księgi ohotowe~ przed urzę- NalCzelnńlk II u1"zędu 1Z1by skarbo- pościg. I alkoholowych, oraz statys,tykę nie I kowano 400 osób do u:k8!1'anla 
dn:,kami II ulfzędu lZ'by sika:rbowei. welj nńezadowolony z wyroku I ••• trzeźwych obywatel,i mi'a,sta. ! grzywną od 5 do 200 zł. każdego. 

Po dłuż zej na'l'adzie, sąd fero- v,rn~'ósł apelację 00 sądu ok:ręgo- 25-1et,nd. m~aT'z, Ale'ksander P~ ~apoznaniu. ~ię Z'e sprawami I Wykonanue tyc,? kiar pr:,zieka;z~. 
wał wY'rok, na mocy krtorego Lesz- wego. 01..s'zewski, 2Ja1ll'lle:szkały p:'zy uli- komvsll·a zakwalihkowała 29 re-, ne wstał,o w "brybLe adm1'l1l1lStll."acYl­

-cy Wodne'; 15, został napadni~ty stauratorów i właśdd.eN. składów IlliO - karnym komilSl8lrjat'owli 1'lZądu. 

Ukar<:!l> nI- .- h . przy zbiegu ulic Przędzalndanei i win do UJk3lra,nQa grzywną od 100 
.~ Je warze. Rokjcińs1dej przez dwuch niema- -"--0-

W dniu wczoraj,gzym .sąd .dOrrawskie~O) za sprzedawande masła, jomych osohn~ków,. z, których ie-;Bieos r -I j,rlOS ai się d,oigrał 
walki z lichwą, pod przewodnie: po cenie wygÓTowan.ej na 1 t y- ,den uderzył ~<;> sil:lme ~utelką w I . .., ;5 J ., 

Łwem sędziego RosZJkowskip.go, I dzień aresztu j 50 złotych grzyw-I gło~ę. Na:02.~'tmcy zo~ta~l areszto- (b) Przy ul. Ceóielnianej 52 . lokatora Antonie~o Niedzi.elskie-
rozpatrywał cały s'zercg spraw, ny i Józef Juras (wńeś Prawęcinv, wa:tl1. d~lękl natychmIastowemu mi.esZlka niejaki Stpfan B'gos któ- go. Gdy Bigos dowi'ec1.zi.ał się o 
wieśniaków, <>skarlonych o I'\D- ~ pow. ł'}czycki) za sprzed3Jwanie l po5ngoWl. I ry zachowam.iem srwem zakłóca tern,. nlapadł w nocy na Niedziel. 
bienl'lli~ cen U'~dmiernych za al~Y-1 kań?fl! po cen~e n~dm.jernej na 11 C. . ',Si t)k~j lOik,aŁor6w.~ki~go 5 "! trakcie bójki ZJabił, ~CJ 
kuły. p11C~s'zel p~1"zeby .• P~mlę- tydzlen aresztu 1 55 złotych i • ~zy~aVcle Zmedenpliwiony w'ł'aśoilCliel do- J~~em~ ~el,a.zcm. Sprawą tą :DaJęła 
dzy mnynu ~OIS,tah s'k~ana: ~ozefa l grzywny. l Czyta1cl·e KurJ·er lI"ł'eClorny mu podał slkargę o e,ksm~lSję awan- SIlę pohcJa. 
SaJduda (Wl~S Budz1es'zeWloce, p. ,~IU I turnńika i ~ako świadJk,a pos'tawił 

t 

G AND-

W czwartek, piątek 
50bctl i .. ie1łzlelę 
po 2 wieikie gala­
- przedstawienia­
początek o g. 4·ej pp. 

- 8.30 wiecz. -
os 

JUTRO, W czwartek dn. 25 b~ m. PREMJERAI 

Wielki program świąteczny 
dla dorosłych, młodzieży i dzieci! 

- -T 
PIES Z KARIBU 

dramat ze śnieżnych pól Alaski w 7 aktach 

w rolach głównych: 

CLAIRE ADAMS. WALTER. Me. GRAI,. 
PAT HARTIGAN. 

Ten pies p~licyj~y, zyJycięzca ·psich ~koków i biegów, jest zwiazany 
z. po~ą WielkieJ ~o)ny. Podczas. gwałtownego bombardowania malej 
mleł1clOY fr~ncl;IskleJ pod Paryzem, którą doszczętnie zniszczyly 
aeroplany ntemleckie, od zaQłady ocalało jedno tylko pSie stadlo 
malieńsltie. ~n nazYyJal six ~in~intin, ona Nauette. OcalenIe tych 
psów tran.cuzl przyplsywah Jaklm§ czarom, niebawem znaleźli się 
l?o.mysłowl hllndll.łrze, którzy Mrzedawah maleńide fi~urld, w)'ohrn­
zaJące tę ~arę Zołnlerze sJ~wapliwi~ kl;lpowalJ amulety, wierząc w 
skuteczną ICh obronę przeciwko śmiercionośnym pociskom. Różne 
koleje prz~chodzily te psy; w niewoli niemieckiej szczęśliwa mało 
żonka pO~lla dw~je dzieci, następnie wla §cicieJem Ich został Lee 
Duncan, pilot loh;lIczeJ esk~dry amer~k.al.skiej. Były często w o{!niu 
Po pewnym czasie udały SIę ~ WI~.ŚCICI elem dl,> Bordeaux, a staln tąd 
okrętem do Ameryki. W KahfornJl RIN-TIN- fiN został znakomicIe 
wytreso~any przez Duncana i przyjmował udz1t,1 w szereou tilmn­
wych zdjęć .. Ost~tni~ je~o kreacją jest udział w filmie RINTIN,TIN. 
Na tle naml~tneJ mIłOŚCI dwu~h mę*czyzn do jednej kob;ety, na da 

lelnel północy, w kra)u, gdZIe sila zwycięża prawo ... 

Wielki świą.teezn,,- program.! zm.iana prog ratnu! 

!~~~~W-bO'Ó~ Hi!''''?'~: ~'~Yk' I IT _____ -_-_y_N_O_\)_'A_y_TR_E_~_~_~_At_a_-_t_~_i_e_d_D_i 
Mr. HAL TER i partner~a .- komiczny cyklista oraz szereg innnych arcyciekawych atrakcji. 

• 
Z 

Lekarzy-specjalistów 
przy Górnym Rynku 

iotrk.owsk.a 294. 
Dr. SlIOBODSKI, chor. oczu, od 101/2 - 1 P/2. 
Dr. SZYKIER, chor. wewn., od 11-1 i 4-6. 
Dr. MAJOnUPI. chor. chirurg., od 11-1. 
Dr. WElSBRUM, chor. uszu, nosa I gardła 

od 1P/2-P/2, 
Dr. POLAROW, ebor. dzIeci, 11/2-3, 
Dr. (nEWlA .. KI, chor. wen. i skórne od 1-3. 
Dr. EYCHHER, chor. wewn., od 2-4. 
Er. EYCHrtERW, chor. kobiece ł akuszerIa 

od 3-4. 
Porada 3 zł. 

Zabiegi i operacje od umowy Wizyty na mieście. 

fmi:Sf1]J Piecyki i kuc en i 
1I\!l,~ ~JPK kał owo • szamotowI 
u g l'd b' l W SO l nem wynonanlU 

dostarczają 

- -------_':"!.-_._--~-

Prezent na gwiazdkę ł 
NA RATY! 
i za gotówlię 

PIECYKI 
szallloto,ve oraz 

K U C h e n k i szamotowe 
OIbrzym'a oszc 7ęd110ŚĆ wt:<.(a: 

Sz. ROZENB.A Ul\-·~ 
hbryll(l Pira7il\o,vic;;a. Nl!'. li'" 
filje: ZgierskiJ 3 i ~zl«'h:9 ~C 

ZIELONY RYNE.K (~t 

Specjalna wyprzedaz 'Hkier6\~1~ 
BaczeW'sKiego. HantoroW'icza. Mihulasza i Wy· 
sKoK w ceni,. od zł. 5.50 za litr' 3 xl a FÓ~ 
litra. Prunela 45 proc. Ha.ntorowic:c~ ł'!IH'H',,< 

_~ stiK I Jubilat zł. 7.50 za litr. Ma.nda~i~ "Gin;;~r 
\' snlecznych dzbanKach oryginalne 1823 -

pół litra zł. 4.50. 
Ku puią~f'lnU 10 III r \1' lIo1z ie 1'\ i" '> pl' C r I kit l. 
Inn pół litra bezpłatnie 

• Il' ' , , Główna 51 
! raCla 110ZmlDSCY (w podwórzu). 

Artystyczna 
~~~~~~~~ 

BIURO TECHNICZ"E 
I KaPfilusZB pracownia 

\\~/.ell"cl1 rOJ)órcl, 
ręczny II pl z~ mu 
je zaIlIÓWILn18 IIi:! 

!Jlaly i kolur<IW} 
haft tilet, ~zydel· 
Iwwe roboty, "żur 
Id rówllłeż I lile· 
Ilzn~ dall,ską. Ce· 
ny bardzo niskie. 
J\l\.argulles ul. Kilń­
ski ego 46, l p. h. 

L 

EWARD TELA TYCHI 
LOnŹ. PIOTRKOWSKA 48. TEL. 10-63 

WARSZAWA, PI.Dą rowshiego 2, Tel. 123-99 
poleca ze składu po cenach konkul'('ncyjnycb j na dO!!;orlnych warunkach 

w DZIALE MASZYN BIUROWYCH 
~IASZYNY do" PISANIA .Continental" .. model 182ó, Alasllyny do liczenia 
"Trtumphator. Maszyny do drukowama ~IWderthal. Uniwersalne ma­
szyny do liczenia .Unita,s". Apal'aty do pOWIelania Greiffa. Piszące 

maszy.ny d o liczenia .. Barret". 
w DZIALE URZĄDZElIil BIUROWYCH: 

MEBLE .BIUROWE A .~lERYKANtlKIIj] Hiurka pla" ,. Szaty rejestracyjne, 
Stoły blUro~e, StolIki PO? maszyny, Całkowit· I'/.ądzcnia gabinetów 
i poczekalm, Biurka źalnzJowe, Kartoteki, Biurka automatycz-ne, stoły 

, 
STEINHARDT i BIRENCWEIG 

inłynieroW'ie 

ul. Prez. N arutowieza 44. Tel. 14-37. 
Motory, dynamomaszvny, liczniki, przewodniki, kable, armatury do 
lamp żaro\\!\ch stale na składzie. 716-1 

damskie. modele 
paryskie I wiecie!'\. 
za gotówkę i 
-na kredy t­

SALON MÓ.) 
dawno "Bon Ton., 
Pomorska 23. 

(i5~-5 

Dr. n'led. 5'l8 -:J 

J. Weinberg KURSA maturyczne 
ul. Cegielniana 47 i uzupełniające 

Tej. 26·0'! N U Gl 

·1 
kon ferency,jne. 

MEBLE BiUROWE, METALOWE, Biurka metalo'We, Biurka stalowe, Biurka 
stalowe pancernE'. 

Choroby v:ewn. " aUI18 
Specj. pluc ( ser- W' HraKoW'ie 
ca, l e c z c n f c i ul. Zielona Cj) 

sztuczncm słoń- pl'zygoto .... "lą do matul W DZIALE KAS PANCER:NYCHs 
KASY PANCERNE KASY PANOERNE 

zabezpieczone od ro~lJicia zabezpieczone od przepalenia.· -
SAFESY. TREZORY, KA8Y do WMURJWAN'IA. 

Cnlkowite urządzenia sk!orbcÓw. 
w DZIALE DODATKÓW DO MASZYN BIUROWYCHs 

PAPIERY SZYBKOSCH. ·.A,CE ROLE S~APIR')GRA~'lCZNE 
W OSKI NIE GNWTĄOE blĘ BIBUŁKI DO MASZYN DO KOPJOWANIA 

. (Roneo) 
KALKI pl~rwszy gatunek KALKl oryginalne angielskie 
TASMY pIerwszy gatunek TASMY oryginalne angielskie 

Atramenty i farby do maszyn biurowych. 
WARSZTATY: 

&OperacJa,. korygacja i kontrola maszyn biul'owych, l'emodelowanie i 
przerabwnle maszyn biurowyoh, kongerwacja maszyn biurowych' monte-

rzy wysyłani są równiet na prowincję. ' 

.--------------.. ---------------------------------Zakhd " Pracownia 
Fo (v~rat ezny , z 

Za en ofa l (róg Piotrkowskiej 127.) 
Otwart,,- od 9 r. do 7 wieez. 

Wykol!u;e zdjęcia artystyczne po cenach przystępnych. 

U i~na' \V. d~le pochmurne i wieczorem wykonuje 
~ P:' • zdjęCIa pny ŚWietle sztucznem. - -

. c"m No'rsk.'''m gimn. wszelkich typów 
. ":I Ol seminaryjnYCh, . do eg 

d 9 tr ' 6 8 zamln6w z poszczegól· I O g. - U I - nych ki a.. Nauka !ndy' 

Ł 'd' K b 2 T l f' 24 72 wieczorem. widualna .ysteo;>em ko' O Z, oniuszni . e e on - . respondencvtnvm-
11 790-R 

iJ 
Wyłączna wyprzeda1:: Dr. n1ed. 

Fortepianów, Pianin i Fisharmonji F.~.k!~!,~:il~Z NiewiBiski 
światowych firm: horoby skórne i Choroby skórne i 

B h 
. weneryczne, weneryczne. 

ec steJB 9gc;,dz'd przyj~6 Od
5 

Przy!muJ'~ od 4·e' 

Bl
" h .",} o 11 l od d 8 . ut ner do 7 i pół. Panie o ·el popoI. 

F 
. h od 5 do wieczór. SienkIewicza 34 eur!C 193-10 

------------------------Grotrłan Steinweg 
łbach i L d. 

Własny warsztat reperac?ł1łY. Strojenie i przewóz instrlmłeotć.,.,. 
Skład gramofonów, etażerek I taboretów. 

Rok założenia 1892. 

Konceatonowane 

Biuro Rozklejania Afiszóv 
prl1 Zwl ązku (ow. Wojennych 

zaWiad!lmia P. T. I{lijentów, iż przyj 
mUle afisze i klepsydry do rozJdejani 
t~l\(o de godz. II-ej rano 
2"'-go b. m. PonOWne 
rozpocznie si~ d.26 b, m. o g. 8 
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Gdy • pierwsze krosna mechaniczn ••• 
Przemysł włókienniczy okręgu I wiedzieć w tej sprawie kilka słów. 'ohoenherrowskich uważaią niektó kwestjonowane. Rząd orpierający 

łódzkiego wywodzi się z Niemiec. Wiadomo powszechnie. że nas'za rzy za dostateczny pow6d do wy- się na ustawa<:h i prawodawstwie, 
Tkacze niemieccy pojawili się w prowincja i cały kraj niem:ecki , stępowania przeciw tym warszta- uczynić tego nie może, a ~dyby 
Łodzi i okolicy nailiczniej w okre- nie odczuwa braku ludzi. którzy tom. Lud'zie ci powinni bardziej chciał uczyntit, to miriony obywa­
sieJ gdy w Niemczech poczęto wszyscy są bardzo pracowici i pil-) wgłębić się w zam-iary rządu i w teli musiałoby oburzyć się i nieza­
wprowadzać krosna m~chaniczne, ni, j'eżeJi tylko mają sposobność I konstrukcję tych warsztatów, któ- dowolenie sŁałoby się ogóllnem. 
które pozbawiły prac,Y ~ysiące d? pracy: Gdyby wi,ęc na.d~zedł ta- ryc h ni~ moż~a p~r~wnvwać z war l Rz.ąd nie może nawet wiele u­
tkaozy ręcznych, skazuląc Ich na , ki czas, ze wszystkie tkaruny spo- sztataml angielskImI. Tamte ?O- ; CZyniĆ, by ożywić ha,ndel. Nie mo­
emi~rację. Dzisieisze rodziny prze- rządzane byłyby na warsztatach wi~m przeznaczone są dla wlel- że nawet wydać takiego rozpo­
my~łowców łódzkich wywod'zą się maszynowych, to większość tka-' kich zakładów przemysłowych z rZ1'dzenia. któreby określało cenę 
przeważnie z Saksonii i Nadrenji, czy pozostałaby bez chleba, Wi- siłą parową, wodną lub inną, pod- jaJ re?oś towaru, Jedyne, co uczy­
gdzie przemysł tkacki chałupn1czy dzimy to już po wsiach naszych, czas gdy schoenherrowskie pomy- nić może, to nie stawiać handl&wi 
był bardzo rozwinięty. Worowa-I przeludnionych, gdzie od pewnego ślane są przedewszystkiem dla żadnych przeszkód. A wielką prze 
dzenie kr(),sen mechanicznych· czasu ustał przemysł chałuun1cze- przemysłu chałuuniczego, Tam, I szkodą byłoby dla handlu towara­
zdziesiątkowało chałupników i :g,o przędzen,ia, który, chociaż nę- gdzie dziś stoi j,eden warsztat ręcz mi ba'w<etłnt:anyqru, gdyby chdan,o 
stało się początkiem przemysłu , d:Ziny, jednak jaki-taki dawał lud- ny. mogą stanąć w przyszłości dwa I zabronić uiywanie udoskonaIo-
fabryc,zn~~o, , , .1 n?śc.i zarobek. Jeżeli przeto ten a !eden robotnik obsługiwać bę- I nyoh maszyn", 

nego, chociaż z biegiem czasu 
kro,k za krokiem rzemiosło ustępo 
wać musiało miejsca przemysłowi. 
Nowe zastępy nie wyrastały jUZ 

na miejs'ce wymieraiącY'ch, a w 
końcu ubiegł.e~o stulecia w Niem­
czech pozostała już tyl1ko n:ewiel. 
ka ilość tkaczy ręczTIY'eh, jako nie­
dobitki całego wielkiego okres\! 
gospodarczego, Co nie znalazło 
4atruclnienia w przemyśle fabry­
cznym rzuciło się do innY':-;h gałęzi 
przemysłu domO'We~o lub wyemi­
growało, zakładaiąc nowe ogni­
ska P1'zemysłu włókienniczego. 

Jak wspomn!eliśmy na wstępi'e 
jeden ze strumieni tej przewroto­
wej w dz.ieiach przemysłu eml\5ra­
cji c:kierował się na ziem. polskie 

Pomże1 zamieszczamy krotk'1l plek~elny wynalazek. masz~owych ,dz"e mó~ł obydwa, a nawet! ,trzy, I Wywody tego obrońcy postępu 
szkic historyczny, dotyczący o~re- kr~leń zbyteczn~1 UCZy?-1 n?we Warsztaty scho~nh.errows~l~ ~ą techn,:ki świadczą niewątpliwie o 
su, gdy w Niemczech wynl\lC~lOno I ~yslące rą~, l?dz~lch, to me, Wldzę ł budowane lekko, l nIe, nada'ą Się wyrobionym poglądzie i rozle­
pierwsze krosno mechanlc,zne lOnego wysc,la, ,Jak tylko. n,ezwło-, dla pope~u o Większej mo~y, z. t11v('h horyzonfa-ch autora. Jednak 
s-choenherrowskie, któremu ?osre- I CZLe p~czynl~nle, wSlzelklch przy-, cz.ego wnlosko;vać trzeba, , ze ZI\- t war~ztat mechaniczny nie tak 
dni o Łódź zawdzięc~a SWOJe po-: ~otowan, by ludZI ~y~h WY'pr~wlć ~Iarem rz';\du l. wy~alazcy Jest d,a- prędko uzyskał prawa obywatel­
wstanie i swój rozwóJ, gdyż ono to na t~mten le~szy SWl,at. Jezel, te: nH: robotntkO~1 taktego nar~ędzla; skie, jat!< autor się spodziewał i 
stało się po~odem, dla któregO,' ~o n:~ uczyntmy,. to porząde~ 1 ktore pozwolIłoby m~ .oslą~ną,c nie tak łatwo, Rzemieślnicy z ta­
b.zrobotni memieccy tkacze ch~- spokoJ W. ~aństwle będą ~a~rozo- lepszy zaro~ek, co. tez ntewąt~h- kim uporem przeciwstawiali się 
łupnicy przybyli do naszego kra1U ne, a .. nalW1ęks~ ?krOP?OSCl re- WIe Sl~ st~nte, gdyz towary, ktore wprowadzeni'u warsztaów mecha­
i tu położyU podwaliny pod po1ę- WOlUCjl francus~Ie) wejdą u nas wyrabJa Się na tych wa~sztat~ch ni,cznych. że j,esZlCze w ro,ku 1861 
żny dzisiejszy polski przemysł ,. na oor:ząde.k dz~enny", p~trze~ne są ,w, ,olb:zyn;tlch tlo- , zaledwie 9 procent ogelnej ilośd 
włókienniczy. Ktos moze mt pow1,elCh1eć na to, sClach l w tahej Jakosc1. jaką wła- warsztatów tkackich w Niem-czech rzeczy. 
Około roku 1830 udało się nie- że siła, ,zbrojn,!, pańs~wa :vchło śnie osiąga się na. tych wa;szta- miało pęd me'chaniczny, Później Jednak i w Łodzi postęp rychło 

W Łodzi tkacze imigrand ró­
wnież dłu~o przeciwstawiaLi się u­
przemysłowieniu swegl) rzemiosła, 
Do dnia dzisiej.szego żyją wspo­
mnienia z tych czasów, Pierwsza 
pa,rowa maszyna. sprowadzona do 
ł.odzi wywołała i,stną rewolucię i 
stała się podQbno nawet przedmio 
tern zbroinych ataków ze strony 
zwolennilków starego porzą.dtktt 

mieckiemu technikowi Wilhelmo-! przywr,ocI, ład l bezpleczenstwo, tacht .by kupcy na:l .. kt6rzy :e na- już w szybszem tempie zwiększała zdobył uznanie dla swych praw, a 
wi Schoenherrowi, pochodzącemu gdy ,zajdZJe t~go po1r.zeba, al~ o~- I stę'Pn;e, uszlach~nta,ą, ,mogb słku- się licz,ba czynnych warsztatów, je raz je zdobywszy w sioomiomilo­
z ubogiej rodziny tkaczy saskich: I pOWIem, mu: ze ~c me. pomoze ~l- I tecznte! zwalczac angielską kon-, dnak warsz1at mechaniczny nie wych butach nadrabiał zwłokę. 
skonstruować z drzewa, drutu 1 ła zbrOjna.l najostrzejsza na ~et I kur~ncJę, , ", . ,. wYlP'rurł cał,koWlide WtalTSxhaJt'11 ręC'z- K. Tyr. 
sznurkó," pi~rwszy mechaniczny br~ń'prz,eclwk<: głod~ym .. G!~ Jest ,~letyLko anglicy m~ją JUZ dZI- .,>1 ~-::Il~~~!,!~~!!!!:!!!!!!!!!!!!!!~!!!!!!!!!!!!!!!~!!!!~~!!!!! warsztat tkacki, Warsztat ten nafW1ększym t narpotęzmejszym SI aJ warsztaty mecharuczne - ma- _ .. ", tr 
mógł być użyty jako zwykły rę- wywrotowcem - potężniejszym i ią je również francuzi, Nawet \II 

czny warsztat, albo też jako war- bardziej wpływowym nawet. od Niem.czech w Eilenburgu ju! się je: Sta a Lrom1-ST-a 
sztat mechaniczny, poruszany -I tak groźnej. i za groźną uważanej ustawia, a nad Renem 'powstają I fi 
podobnie jak kołowrotek - peda-I prasy i zWlątzk6w prasowych. ogromne zakłady przemysłowe me p .. 

traktatowa. 
łami. Aby więc okropne te niebezpie- chaniczne, rzemysł włókienniCZY ma w niej dwuch przed-
Myślą przewodnią konstruktora czeńst.wa zaż~gnać i ni~ zakł6cić DI~ przemysłu saskiego korzyst I sławicieli. 

i je dO brata Ludwika który poma- I spokOjnego biegu stopmowych re- nem Jest, że przy pomocy schoen- (-) W ostatnich dniach powołana waroiem toczą się obecnie roko. 
gał "'budować warszt'at. było: do- form, nal~ż~ n~tyc~iast zabr<!nić her!owskiego wars:taŁu osią~D:ąć została do życia stała komisja tra- wania. 
starczyć tkaczowi ręcznemu ta- budowarua l u,zywarua ,mecharucz- moze ten sam cel, me pozbaWIając 
kiego warsztatu ,na którym m6~ł- ,nych wa,rsz~atow tkac,klch wraz ~e pracy tkacz~. Z . towarów ClęZ- ktato~a, złożona z przedstawicieli Pozatem, jak się dowiadujemy, 
by pracować z mniejszym. niż do- I sno~alntaml. Natomiast UC~~nt~ szy<:h mogą l mają być na tych ~I~~~~_~fer bgO~~dar~~ch, ,kM- komisja traktatowa ma z własnej 
tychczas wysiłkiem fizycznym i l nalezy .wszystko, by ożywlc l w~rsztatach sl?orz~dzan~ tylko te, rej ~lem ęuue opmJOWan1e w , .• t . ć • f 
który pozwoliłby mu zwiększyć wzmoc~Ić ,handel. Tylko. w ten spo ktorych ręcZD1e ~Ie .mozna ~yp,ro sprawie wszystkich zawieranych ln1CJa ywy zaJą Slę sprawą re or­
je~o zdolność konkurencyiną, _ s6~ ~mkruemy wszystkich 'o~ro1(- dku~~w~ć tak t~nto l w takle! la- traktatów i umów haudlowych. W my taryfy celnej w tym kierunku. 
Warsztat Schoe'nherra robił bo-! noscI. kt6rych samo wspomrueD1e OSCI, Jak cZynIą to maszynowo I kI d k ... h dz dst' by polska taryfa celna zbliżona ZlO 
wiem do 100 strzałów czółenka na ,~rew ścina ,mi w ży~ac~ i włosy je- a.nglicy i któ:~ na ~kutek tego mu: .,.. a omlsJl,wC O ' ą prz~ aWl- stała do taryfy celnej francuskiej, 
minutę,' zy .. na głOWIe - unikniemy anar- Siałyby ~o~ole zruknąć . z naszej I Clele wszyst~ch, przemysłow '!' jak wiadomo dwukolu.mnowe1. t. j, 

R hł 'd k ch)!, fabrykaCJI. Tkacze ręczru zawsze Polsce, Z ramIerua przemysłu wIo- 'da" ki' , , 
ci yc o Je na ~rezygn?walt bra Wiem, że jeden i dru~i uśmi,ech- n.oddosta tkiem mieć będą pracy, i ki0IlruC7Cgo powołani zostaH do pOSła JąceJ staw ~aID~ 1 

a Sc~oenh~rrowle z pler:votne- nie się w tem miejscu i pomyśli: Ci zaś, kt6rzy nie umieją dobrze! komisji ck Marceli Barcmski i , ma.ksyma1ne, w grantcach ktorych 
g\~~ojek:u l ~ardrat sw~ prze- jakto? kilka tysięcy tkaczy bezro- wyrabiać tkanin droższych i arty-ILa ,: K' , d ~' w miarę potrzeby można ustalać clt I ~ WY g

ączD1We at PtOPtę Ub mde- botnych, byłoby w stanie wywołać stycznych - zdobędą się przy po ' ury~e~cz. t ' om1SJa ulrz~ hUJe staJwki dla poszczególnych państw, 
aD1cz,ne o. arsz a y e u o- r~woluCJę? mO'Cy fabrykantów na sprawienie I przy Dml~Lers Wie przemys U l an, kr' . .1_ 

wano najpierw w Schlemie i uży ! dl Prz----_.J_! • '_f we prze aczaJąc w zau:u.ym wy-
'd b tk ' 1''- Kilka tysięcy tkaczy nie, ale czy sobie krosien schoenherrowsikich. u, "'"VUD'1czący JeJ pr""esor padku taryfy minimalnej 

wa.n'h Jel o wyro u .anlO 'lel- bezrobocie tkaczy, którzy w wielu Świat jest już taki, że nie chce OkóIski. I ' 
s~yc 'h 'ecz pnzeważme baweł- okręgach naszego kraju stanowią stosować się do naszych. czasów, a I Jeooem z pierws7Vch zadań kG- \ Polska taryfa celna jest jedno­
IUWYC 'I k' , t ał' większość ludności, ni.e pociągnie najmniej do tych z pośród nich, nUsji traktatowej b~zie wydanie! kolumnowa i skutkiem tego bar-

yna az lem zalo eresow Się' za sobą ogólnego beuoboda w,szy- I którzy chcą uporczywie trzymać " , h 
szybko rząd sa;> ki , który te~ ,wy,_! stkich profesjonistów? ~ się przestarzałego wygodnego nie- opmJl w spraWle proJektowanc~o dzo nledogodna Przy umowac~~ 
sł~ł dla zbada~la go r~e~l1eslnt-1 W większych niefabryctzmych dbalstwa, mimo że przy pewnym traktatu taI'}iowego polsko - cze- d10wych na zasadzie k1a~uli U8J­
~hw, k,uPcó

d
w.l mecha~lkow. do ' miastach, z początku nikt nie zwró nakładzje pracy i dobrych chęci skosłowackiegof nad którego za- większego uprzywilejowam.a. 

emrutz. g ZIe wystaw1ono l pu- ci uwagi na niebeZPieczeństwo,! 9Jogliby lepiej się mieć _ le-cz I 
bZd°D:° b łucbh ~..:r~odele, Re-Izulta~ tak, jak w Paryżu nie zwraca się wymaga, by sasowie stosowali się ~1lB __ ~ _____ ml!D __ mlm __ .. __ m ___ lil.arJ!lt 

a ania r aT'UJZO pomyś ny 1 uwagi na nędzę pTowincjonalisŁów do ni e.go , • P"k'l czas, sp'!eSZCI'u l' rząd saskI gorąco począł pro~a- a w Lo-ndynde na ucisk i rozpacz Najbardziej zaś musźą stosować; !,)._'!! u się zaopatrzyć na nadchodzące śWlęfa' 
5o~ać nowe wa;sztaty, ~chęcaJąc irlandczyków. niemniej jednak, nie się do świata ci z pośród rzemi,eśl ! B · ;i 

o l~hb budo;y 1 n~bywanta. W. t~n bezpieczeństwo istnieć będzie i ro- ników, którzy zaspa,kajają potrze- ł I 
spos ł'k ~"~mlekrza~ 'podnte~ć zwijać się, aż przyjdzie czas gdy by prÓŹ!Iwś<ai lud:z;kileQ, wytra.Mają<: ." 

zemys t aclU w ralu 1 uC~,Y~Ć wybuchnie z siłą żywiołu ubnan.i.e i sfJI"OI}e. N1eanra rz,em:o'>lba, 
go zdolnym d<: k~nkurencJ1 ~ ~ l Gdyby bogacze mieli sposobność ~tóreby dZllSiaj nie musiało inaczej znanej firmy 962-1 
przemysłem anglels~lm. kt6ry JU~ widzieć rozwój tego niebezpieczeń SIę ,urządzać i nowych przyswajać I 
wtedy ~ał S1ę warsztatam11 stw~ w ~~r.o~u, to. jest po wsiach, sO~le metod, Kto to uczynił nie 

CznymI. gdzie dztS JUZ panUje głód, gdyż w 1P,000·ałowl3.ł. ' Na tJklacZla Ja'WIl!O jm 
Jak każdy, tak i ten wynalazek I dodatku w ubiegłym roku ole o- przyszła kolej. Po części umieli się 

swoich wrogów i niechętnych brodziły kartofle, j.edyny pokarm oni już dosLosować do now~go po-
s:zere)!ach zainteresowanych tych nędzany, sen ich nie byłby rządku rzeczy w przemyśle i dziś 

tkaczy. W sprawoz,daniu związku już dzisiai spokojny ..... ' i t, d. niektóre kh wyroby przewyższają 
ysłowców tkackich z tego Jak widzimy - sto lat temu gra nawet a,ngi~lS1kie, a sa.ski przemysł 

u czytamy: sowali już w prasie czarnowidze i bawełniany, nawet w angielskioej 

YK" 
Reprezentant na Łódi l okolicę 

lEON PRAGA i S-ka, łódź 
"Jeżeli uprzedzenie, lend.stwo i pesymiści, którzy za grosz nie mie- pname, uw,aiattly jtest Zla n,a,jlJe:pszy 

wa dłużej jeszcze utrudniać bę li zrozumienia dla zdrowego po- w Niemczeclt. Poco więc hamować G __ ;;;JI_DiIiIIIiI_l:Bi!'II!_I!I ______ m ____ EJ=-I"ID~_ 
u..r"'nuradzenie do przemysłu stępu, kultury i techniki, Cz,as bez- gdy raczej trzeba rozpęd brać, 

Sienkiewicza 25, tel. 22-53. 

warsztatów mechanicz- litośnie wykazał, jak błędne były Widać z powyższego, że wpro- .. 
to skutki tej zwłoki będą o- ich poglądy i teorje. w~d:z.enie krosna &Choenherrow- V 

Saski przemY'sł z,czeźnie Jakie oczy zrobiłby dzisia'j au- ski ego, nietylko, że n1e będzie 
by zatruto go "aqua to.faną", tor przytoczonych wywodów wi- przyczyną bezrobocia tkaczy, ale 

Obawy przemysłu nie były nie u- dząc olbrzymi postęp techniki, u- przeciwnie t'ka.<:zowi P07JWo!i za­
.. ,.,Sćt~mlUDe, Świadczy o tem zade- jawniający się tak dobitnie w dzie- robić wl ęoe:i , n.iZ mmbiJa drisia~. 

kampanja prasowa. która za- dzinie budowy maSlZY1l tkackich. produkują<: towary, które nie wy 
się w roku 18.36 ,natychmiast Ale byli już wówczas postępow- trzymują porównania z wgiel-

wieniu się pierwszych war- cy, którzy z· zapałem i zręcznie slk.ittni i którylch kUip:ietc ni,e.J:.ugo 
schoenherrowskich i trwa- stawali w obronie skromnych ów- wogóle do rąk brać nie będzie. -

przez dłuższy przeciąg czasu. czesnych zdobyczy techniki, odpie Wtedy to tkacz pozostanie bez 
przeciwników wynalazku: rając umiejętnie i przekonywują- chleba i zarobku. 

Ot~ jed?-a z próbe,k argum~n- "l n,aiwne dzisiaj i. roz;v~selające Ten •. kto domaga si.ę, by rząd I 
"NiejakI Schoenherr ogłasza, że atak1 strony p.nzeclwne). Jeden z zabrooił wprowadzanta warszta- j • 

w stanie budlYWać maszynowe takich obrońców postępu wywo- tów mechani-cz.nych, nie zdaje so­
tkackie, z których na dzi w jednym ze współczesnych biJe 5Ip1'1(1lwy z te,go, że tem sa,~ 
można wyprodukować pism saskich. nada.ruoby rządowi tak ncrresły;chane I· 

U"'l~ll.[l.lt: 30 do 36 łokci płótna. Po- 'ITo, że z wielu stron gorąco po- prawo wtr~cania się do spraw ~ 
warsztaty te gorąco są ze- Il~ca się wprowadzenie do naszego I przemysłu. że wszeika swoboda l' 

polecane,. pozwolę sobie po- 'przemysłu tkackiego w~sztatów i prawa obywatelskie byłyby za-

Ząda·cie wszędzie! 
NAJTAŃSZEI 

NAJTWALSZE I 
NAJ WYKWINTNIEJSZE I 

fabryki .,WIMP ASSING" 
Jeneralne PrzedSra \' icielstwo 

Biuro Techniczno- ENERGJA" 
Handlowe " -, " 

1'.,6di. PiołrltowsJia 56, Telefon Nr. 14-33. r 
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GEORGES DUHAMEL. 

. .. .E • 
LUTY-K'W'IECIEN 1918. 

ForoSlOW1tlrytm lllI8J1"SlZJetm zdą.iianlilśmy llJa Pół:ruoc, pt"2le-! NlOC'lleg na s'ł!omfie. DonIOŚl1Je ohna!p'3.!!1ffi p~~' 710żylii pleca'lci i rz,ucili. się do roboty z niemym zapałem, 
ohodząc część Fl1"aoclii pOO1obn,ą do ame.ntlaJrIlJeg!o o~\I'od'U, ' ŚInńierl,eJmille :zmużonJyclb. l'Udmi. A pobean pnz;ehoolZJe!IlliJe Slię I który zda się, podniecał najmniej ofiarnych. Pierwsze wy­
us1al11.ego J.u,zvi.amJ. 2:ad.n.ej już nńte miclUśmy wąbpl[wości i 2lOIawlU - lI'oZIaldIkJe hł1abo po kostJkń.. PlODJiJelWJarZ SIZle:l"Okiletg'o I tę!eme trwało tnzydz,ieic1 sześć godzin, podczas kt6rych 
co clio cdu lIl,a6ze~o Poohodn.ti od dbrwńJlii opusZICz.enIDa B···, l ~oa ndIe WJOIm lIlI8JIIl byłlo tJaJjm<YW1aĆ, wyltamrila swę tlJe!'- każdy oka'zał miarę swych sił, zapominając ZJgoła oSIobi.?. 
&OOSOWltl:i-e ,clio Il"IOzkaz6w &zi.ertllllyoo pmy.spnlelSłZlatliilŚmy go, ! WOWIa d')'lSlkUlSI;ta, kltWeó llJaStęps.Vwoem by1bo oodlzliebe~ sń~ Pxz~otowane zOS'ł:ały czAery sale opencyjne. Tam 
or;entu;ąc sń'ę Zla pr.zi€\Sumęciami IlJ3.lSzy'C'h )OOlllOS,rek tak- fUl1"g,OUlJów, UJd~~lh sńJę lila piQISlz:uklilW\altll1e krrótslZ!el) eWO/gl !bez u'stanku zn-os~ono rannych, i tam poważne i PTz~­
tyc:z.nych. Za,~ loorpus Mmjd kW"ClZ)"ł stlę, Zlwńle118.ł sń'ę po- plo1DJej - my Złaś pUJe<ohuiI1ZY TlllSlz;y;lóśmy lIhOCZlem treikbu, po ' z,orn.e ,orzeoLenie decydowało o każdym, o jego loSl :!' , 
spieSlznUe, 2łlOW'ą tikw0ł już w ognń.iSJku w,alki, ~dy ~on witł Mórym cią~ęły bam ń OOIpIOWIl"ót SlZ;nl11lrY slarnlOchod'Ów cię- ,pttW)'lSIZJłości ... W,ob.ec Z1a11erw.u pracy, 1:meba było, Zl~tIllian sńę 
mu się łC5/reZie plO droga.dh prz.e.rzyoo,jących piore birowy nad iJamow)llOh 2JWIaf!"tJytdh je.dJem. pnz:y clrugiIm, 1IlJiIby WlagOOly :ujnui.e JJJÓIŻ, gł'ęboOlkł,eg,o sdruptienJia, by stJwUer.d!zić Ikon.i.,eoZ' 
Mamą. 10J,brzym;,elgo pocU1ClJgnI. IIliOŚĆ om.rury, mp0wn.iJrująoooj żY1ci~ lruJb ut!'1ZylIl1lUjąctetj C'hoć na-

Był to lromlClC lulbe,~, dm wVllg'Ovne i mooŹJ1l.e, pod ndle- Od p6fnlOcy w';'eidz6cIII~śmy już rurup~w~o ąloką.d Zl~lążoa- 1 daOOj ę. w cią.gu POOooi Slekun,dy W1aIżkń.eg.o 1l1,ldn}l1S4łu, IltaJte-
, bem pottUJrlCllIl wloką.cem sIę tuż pliZy moem. w szędJZIite - ; my. PrtZJerCłm:~'Z1Śd.e G.··· było tu2 t:yIlk.o o godlzmę drog: od,. , Źlało pi11:remz:ireć, zbiilia.tllJSlOWać oał.e jetdaro ~i~ is,trul.e. 

grobowce dJOIkoła, Q ~-yglądtzń.e p.()ll1.2ąJdnym, lu,b!1aJCrej ! daJ1orue. Na po1ad1 po obu SIbroned, ohozowały oddxDały :nńe, a potem - diz.itaioa.ć z ,preoytzJją a heaJWlZg~ędmą śmioaJłlo­
Ul1'Izęoowym, k.atixly z tarczą brójlbl1!I"WlIltą aJho QZlaJrTIlo-bilałą wojsk kolon1alnych w kaskach barwy z1em~tei: Żlołru~- ścią. 
a cyfnaani. GdzUlelllli,e'gdzoiJe l1JrupotryJkta.l~,ś.my obs,zlern!e kotlńm.Y j 

rze - wra,cający z f.rontu - wydawa'li s~ę d.ziwnie milczą- Sk«,o tyalko jlerdlen mn.ny opwslZlCJ21ał saJ:ę, cUrugi. lIa'fmo­
~ruLam'e wlOdlą, stkąd kmyżle 1,00000iC W)'ISlbaw'ały Śiród topi,cld., cy. P:nzed nami - miasto, napoły jeszcze zasłonięte, pet- : 'Wlał ~e;go ffili~:j.s.oe; a PlOdrctzJas prZ)ngotOWtań do opcl1"a,c;j,i, 
n:ilby 1u.d!zite, W)'IClitą~jący ro:mi'Oltll8., by ruDe ubonąć. Wiclte ne trzasków i chaotycznych poltłos6w. W da1i - w~górza I sZ'1Lśmy wy,rn.emć z:góry i tkLalS~koWIać poa.C;eil1Jtów, wieu,u 
b)'!łytah WISi - nędme., beznoadJzOOjm.e ruiny. A p.I121edle nad Mozą, których wsJe i domy za'I'ysowują się pod nieu- bowtilC!ll1 miCl2le,glo jUJŻ 0,00 pofmzlehowatŁo; s.nuilii si~ w si-e.'!IZJe 
"!' ty<:h Sltroruach struły bam. i SIaJIl1 ~e S~ZlOpy z de/SlClk ' stannym dcszczem p,ocisków. Przeszliśmy wzdłuż łą.ki; rui'e;d~1ę:pn,~j oz:~~~ mooegom, i oCIZJeikVwiailli, w ocLrę­
: dlruchó~ki wysmrtzJe~rut: z. ~dh v: ~orę CJlIemn paiS.ek drytm.u l usianej porzuconem[ sprzęty: łóżka był,Y poro,z:praszan~ tlW11iCnmu , na ła:kę SmlliCTICJl. 

1 lm-yło Sllę woewmą.bnz l1!1IesmnaIDe SlW11Ia:bełJoo - próby 11"I02lpIO- bezładnie _ cały maiątoek, będący, roaJe S1ę , szcząt'kaml Wyraz llw'ans'Porta bIes, raz wygłoszony, segregQ­
~ ~WI() ~.g.o .życia 00 dJawn:m mń~sou: CZlaIf.Ja.I- ~Zipita1a. Wreszcie. ~otarliśm'y do pieTWI~zych d<lmosŁw. WI<IJł ~ pra-cę.. Oddziel.1al11rO l":aitlITl)"C'h, ~órz'y t;van ~~ 
mn wa.m~ S1Ię ~, ~<torą .hUl1'lrugattl ZIIlr.LS,wZJe:Illlla t1IIJeIOO był l WISikazano man mle)'sce, gdZIe nas oczeklwano. caJelkać J~zooe .kiłlni:a gOOzllll 00. w1gę w ~.JaJCth 1 po­
OS'2JCzędJz~; 2l.1lI~~ywlruIli~y l:ą p'1"~ł'aJd?W'al11tą W1Silwtek na-- j Dwa budynki były murowane, piętrowe, połącZlom~ w~dmoWIruć dallClJ po ~ . .A,~ ~I~C. wa.t"~ot ~ocho. 
pil}nwIu ~~'ZJkaIltc~.są.SI!IeldinńiOh QSilIeIdfui. l kocytanzem oszklonymi resz:Łę placu zajm~wały budowle do'\\',' ~Izy<:;cy pi11ag,nęlii }echa-c, 1 ~~ZlIam;o ~ któr~y 

• ~~ P: ,J>?Oh6d ~,bam~ . ~tk f drewniane. W tyl.e _ sady, skwery i pIerwsze d<lmv bła~alitJ,. a,? Y' .t,oh ZJ~hrn;no, a F~~ wwrą-c . SI~ JWz ": .8J~onłll, 
~ wozow Ił ~ZJ1~ÓIW, stlał SIllę .tlIadJe~ ~ą<Ż'l1irwy, l1!1Ie I ipil'17leidmitClŚcia. Z ~a,ZJOdlu _ ślOilalll!a iP'aa-dtu, łąka, tor iJroLe... m.pewm:oaLi" ze ClUl)ą Sl~ dlOŚ.c san, by .Z!lJlICoSć. p'~.;. . 
ustaJąc p~lbettn w ~Sipi1I~. SZJet'loJcie .~CIl~ Zlat"CIZCil'- \ jowy oraz D r <l g a, wspaniała i s·tTaszHwa droga. . N1Je~'l6rzy ~.cLa,m.9WIC dtrieiJICi llIasj'l'iICt21ruDe:JISIl bym 
W'oWlalllle dilia. ~ornllac.J1;, k tJo;oe muslZlą roląZlac hy~o, pIl"lZ)IIby- ' Gromadki' lżej rannych wIohly saę 'W stronę sz,pHai9.: Cl, co ~mlOzehi. P'11B;gnę.~, ~ć dla!llClko... ruIho - ptt".:reQIe­
WIaJĆ TY'oMo 1 ud~ 2lOI1en;i!'cl~la , 1lIam były nilleldlost ęplllJe. nieustanny ruch samochodowy sze'I'zył ~olt"ączkowy nie. ':W'2'VIS~ - Slpa t; , ~. PotJrooby .DlastuJnaW:re wały górę 
Ze w&Z!eah slbron ~ęgoU SC;l~~y k,atr.~ t:łtwmy, z· .aJI.'5.e- pokój rovwaJon-ego mJ'lowiS'ka. a .klruZlały. 1;m Zla..proIIllllllJac lO bóIru. Pt8JD1.l1~, ~erdJne,go.z ty,ob 
~ Okropnoś01'. rooz.ą;cym S10ę srod wyrzJlIe'WÓW ~ W ch wioli , gdy zbliżaliśmy się do pawilonu, wyszedł Ill!~7JC'ZlęsJii,wyd:t p~o, OZIeo~by SlObiI(? ~oClZył ... ~a..ł ~­
"ro~ZiaIIlJe.gtO .oliejJu. P,Opr!ZlelZ owoe lI8Stępy lron'W'Ó) OOSIZ ku nam jeden z Iekamy' Wla.ZalJą ran,ę w pliC'I"S.'l 1 Cl2Je!kał tlIa oględ!7iny. Od'pOtW'ltedl;?:'.Iał 
u~. JlłI1ZIeoc:Wstlmlł ~ ku pl'lllOOOWi. Na S1b~h prugót;kÓ'W _ Chodźcie c'hodfc.ie' Rob • ..,. mamy tu na całv , ~eśmiaJ:o, te ~hciałiby o~ć .mo::-z, a. ~~ posru,g.ruoz przy~ 
'WlldmIDeilii SU'IlIąIcy !DIifby Da.Langa tl1l11Ó'Wlek b11al11lkorurd~oenzy' biegł z IlJa!CZ'}'IIl.1/eI11l., azłow~ek ow lut DlIJe żył. 
Z psami ZJapr~ŻOIlteani clio ta.o2Jek z rtalIllIlrymi, m ruimi ko- miesit~ było 'Prawdą. Zaduch i jęki kilkuset rannych WieLkość na.jbWż.szego ZJa.<ł.aMa. aałkOWlio:iJe odwró-
11l11ll!!lly saJIlIi,haJrojwsaxSw 2J8Jbłooon.yoh, zltIlJruClhan;yclh, ~ obległy nas z m:iejsca, Obsługa szpitala nr ••• parała się cńł.a n.as.zą uwagę od bJńskie,j waLki i ogłUS!zają.ce.i kanan.a.. 
fua,~ny SZlpdiba:lli po1owyclt, ktÓtroe kirużdry tydzńiOO WIOj!lry 00- z tą robo1ą od pOt>«'z.edniej doby, nader niewiele WlSk6- dy, Ku WlitOClZlOTOW1i W5rzakiże ~ wybuchy pocIZ~­
'l"8JZ brurd'2liJej obciąża, Wlt,~on.y ci!ągillliODJe priZJelZ Ironńe kJro- rawszy. Wyhlad1i i mua:eni 1lIOCą tOZopacznego mozołu, le- ły 'WISIbnZIąsać pa'Wlikmami. Mała 1I~" ZIOOtoała. Zla1n­
oząoe w opamoh pobu. k • .. ._.~'I: l' • ~ L' art.a.lowana opodal nas. Widać było wyM.a,iącą szyję rurma· 

Od CI2IaSU clio CI1JIlSU ~ mtn~ 6U!ę lila • arze 1 s.a!l1ta11UIfJU ", .. ,,!am S1ę ~a WIS7Je I>U101lY: wyDtlera- ty mors.kiei, 00 cbw& ,..., złowrosfdm Iwkdem CQ-

. ~0tW1aJIJIiu dJróg, i amb~ przepo11lS:ZC1ZlaJły 9p1i1eszą.oe ląc 'Ii stosa~h rannych, 1 opaw,ąc drwuch - kledy prrzy- ~cei pł~y jęzor. W)'11'IZU 

JlIaJprzód p~y dlo ZJairo;anma., krępe, SI'llaIrIe ~ 'było dwud:me.&tu.. .., Pra:ca postępowała coraz żywIiei w samem ognisku 
pędJzape śród metailiicmej Wf'08JWY. (}cz.eokUJą,c przyb:rcta t~bru:ów, ZW1edUł!11!my paW!>- 'W1r1ZaIWY. BeczJlci wody bluznęły 1lJ8. ko!I'yta.rze, un.osrzą.c 

Postój, łyk willlIa ZJaJprIaIW'iIO~ ~, cIlrw.i1lka loony. Jeszcze prZJed klFku druatD4 lecron.o tu cborych za- bł.oto. krew. wszelaki ił &ad opera,c1'inych. Ch ch już 
cmsu - by udlba'W1ić s&ę karwałlkmem i1wtaOOle.go dhbeha. .. katn~ch •. Lokal, d~ekow.a.ny na·pt"ędce, ~ył wszyst~k zoperowanych zanńJesiono clio łóżek ze świeżą ~elą. 
i !"1.IISIZIaIIl dJaJ1'e1j, ~ Q n!IlStępal1"ID postoju, o SlUlC'hICilll 'PrzesIąknięty oparaon f~olu, kt6re dr:ażni~y krtań, nle Pr~ rozwarte okna, kt6.remi naJpływało czystte, orzeź. 
~1\1 t ~1l1lite pmwdlzńrwtCi~ SIpłOCZ'yIIlJlr. mo;gąc wma·kże prl~łumlć WlS'trętnych .WY~lew6w ~o- wdające p.ow1ietrze., wmdać było tlJ()C zapa.d8Jją,cą nad W1ZgÓ-

Nrec.o ZJa C.··· 2J8JCtZęJ..i,śmy Il!IlIpOtykać ZJOOe.gó'W. To mad:z.ol!lCigo tłumu. W,<1ać było tych loo.,u zblłych w kup- r.za.Ill!i Mozy, pełnemi błyskań i hulków. 
lZIllaJCiZIl3Ji pog·1lll8.t'MlIło iDUIZIe SZ)'IkIii a mektóre SIOO1lIY PTIZY- 1lci w s.aJac;h, dookoła ~iecyk6w, albo leżący~h na ł6ż,kac~ Cora.z to, jtaJlci raJDlIl.y przynoosił nam św:ioeŻie wiadto­
pomńmad'y ohydnte ~ ,z ~go oJm,esu WlQjI!l.y, CIZIIr w SWita lniacll, wres.zoe zwal.onych na kamIenne podłogl mości Q prnehiegu bitwy. Jęcząc, opowWad.a.ł Q mepraw-
su wWelIkliJetgo odwrotu. 'kOf"Y'łarz6w. dopod.oblD.elIl wręcz bombardowaniJU Q zawmętym wpo-

Ciągmą,c wdUJż t111aJk:tów, plO boctzm'YlC'h drogiach W każdei z sal mniejsz~o budynku b.y~o tt'Z~dziesłu He, o klOnrt:raJbaJkach śród SlZalej3rce1 ~ . 
i śc:iJe.t2:ka-ch środJpoI'D,ych, OipUS2JCZlaU aałą oktalWcę VerolUl1l. do cZlterdz.iestu ral11nych rotnlerzy wSlZelaklel brom; drze- Ka.żdy z tych pI"OS'tych ludzi kończył swe opowita­
która 1lJ8. rozikaJz OOw'ócL2:ŁiW\a Kld.ała. być er\~. Po- mam, jęczeli i od czasu do czasu oddalali się, krocząc damie temi s.amemi słowami. za.dz4~ w rej god:zi_ 
giaJIlliaJJi nędzne s2Jkl8Jpy, ich WiClhtidwły po osde mpoadały się uciątliW1ie, by udać się do ustępu lub napełnić manierki. nie Wwo,ł!i: 
w ~, mzęsąc &WIOim badR.tndciem małtemlc6w, P1le- W mia1'ę n~zeg.o posuwania się da,lei, widok ooraŁ - Tea'atZ juiŻ nie przejdą ... 
rzyttt i prowoilamJtów, śród klbóryclh tu i owdzńle wdk:Lnńtafu. posę'Pniał: było tu - w salach na tyle budowli i w pa- Poc:zem zaczynał jęczeć na nowo. 
ddatJm z ~'emi. ~. Węd!rowaJlii. od wsi dlO' wH.on.ie głównym - mn~ dętko rannych. którzy 7,a- Podczas n,aioięższyc:h tygodnJi wdld z ust t)l!Ch 
w&, Sl2JU.k,rując SIOhrrotw - dJa4-emndle., • D!iIe ~l się i częli wrzeszczeć straszlliwie, gdy tylko weszliśmy. Wielu wbaśnie IJJi0e8ZCZęśtruwcÓW padały pomdJędzy' ~ krzy. 
mówWlli t-vMro: 'z nich tkwiłlO tam im od kilku dni. Brutalność wydarzeń. kama bóLu, słowa pl"zedziwnej ~ i otuchy. 

- J.edJziIecie do Veu:-ClUlIl.1 A my wyUechaJ1ńśmy z X···. przegropowywanie jednostek bojowych, nadmial" pracy - Pierwsza noc zeszła w tym zamęcie. R.aoek zastal 
~2latllO DJam UlCOOdJ:zńiĆ. Strlast7Jtltite trudtoo 2'JIlaIkźć jadciLś kąIt. wszystko t.o składało się, tworząc sytuację zniechęcającą nas W'Obe~Jcl:V jesz.c.ze oLhrzymiej, ale jut uporządko-

Mru;ały tlłaIS klOOOety. Owite 2: nticlt ciągnęły W'Ó<Zlek., i paraliżującą natlepszą wolę. wa.nej, yfikowane;j. wobec za,d,and.a ~ toZ-

IW którym spało tnoatbe dzOOcloo. Joedlna by1ba młodtz:irułb., Otwieramy jakieś drzwi, i w tejże chwili żołn-ierze, wdą.zamego. . 
dru,ga zoaś s tam. ~. mńatły .~.a;srure'. z powodn twiący wewnątnz. zaczynają kr~czeć z cały~ sił. Nje- 0f4cer wyżs:zei rangi przyszedł' aas od'WliledzJit. W _ 
błota. Obube były w wwejsJWe tm1JelWtllClZkń., 1 'bruk JiaJk my, co kt6rzy, leżący na nOoSzach, chwyŁa')ą na,g za nogl, błagaląc glądał m.mepokojony. y 
krok zatpoadJały w bł~, mlC\1'1a.lZ ~j ~. I by się .n-imi zająć. Kilku sanitartuszy &pieszy z ,Pomocą, ni.e. _ ~ jest mebe 'eczne _ mJe8d _ Oby 

P1l1ZIeZ CJaJły dl2'JiIeń SIpOt'}'lkaJlIDśmy takre pochody. Nae ' mogą Jednak sprostać tak oJb.t.zymlemu zadan1U. Co chWtt\- wam nie przysdo pracow. ć 1JP'l • 1:ńe ch' Będ. 
pr.~ ~hle,. by kt~ z t)"Ch IrohDet ~; wy- la ktoś peciągał mię za połę płaszcza, skarląc się: cle z ~nMi .. 0Sttrz_1--! a ~ud':ń samy .~. -
glądJruły pi112le11'1aroIlte 1 dkruofillJ1le 2llliU!ŹI01be J tu' t od azt. h dni! P' r-"-~ t:INWfl 'W J:"U' e ... 

A ty:tllJClZlMoem huk anmat 00t"alZ ~ęża:uiłał i sba'W18lł sIię ilrzyć.- a )es em ef'e'C roszę Dlo1ę opa-. N:iJe ~yŚ'Wśmy jut o tbed ~zi w dbwai, gd'Y 

regu.LrumLej'SlZ'}". WszystddJC drogd były ;e.d!nako nJaJbadowel1lle A gdy odpowiadałem, te zaraz wttkę. chory UCZT- &'ę ~ • 
ludimi li mrus!Z')1TlIaIIllli. Tu i owdJzIiIe trup komia paaego z wy_ nał płakać: • ~0!o d~beij 0SiŁlry śwdsŁ p1~ ~ 
si1enń1a pęczDlitał M. poboa1JU, R.oSIłla ~ńiOW'O WIl".mwa da- - Oni WISZySCy mów:ił\, te wrócą, i me w.ra-ca.1ą ~d ~ dznl0Sięćbud~_~ów padło poza ogrOO/7JeltlJ!e ~i je. 
iJedm - srŁąpań, zgm-yt6w, WJa1"loobu motorów, zmiles.ZI!l.I1lJa nigdy... ~ z "j'um.6w zosdJał UISIZlkodzony, ~ ~ w l'Uol2ńeclJ 
z g'W\alretl1 rudzi rozmawńają.<rylCh i pool'rują.cyclt Stię Czasem żołnierz W' malignie m6wił d,o nas coś bE'z ' itlI1Ie bylło. .Był to poet~k ?omba~, me ~ 
w mrursw. &ensUi czasem okrążaliśmy milcząc<> łóiko, by rohaozyć . ~wda:iie, llCoCJZ prarwue Cl~ego, .kt6.re. a.oz. tt;De -~ 

Aft. na.oglle, u sJkmjIu kusru., silattl·ę1IiŚlmy m ~ści, twan ranne.go a tam leżał już trup. 11$1ę., . zatp.e.\\'IIlIe., ~u nem ~ :tll1rP1!TI:Tl!!EU b)llbo ill8!lll 

skąd wWdać byłlo Cla'łe poLe b1twy. Byłla. to o~bm.1"Qlńa rlYw- Każda zwiedzana przez nas sala o·dsłaniała tę samą ~bą .tlII!eustaJj.ą~. . 
n:inta pogarbiona p8Jg6rtk.ami i pop'SlbrZiOlIl13. SliJwemd Lasami. niedolę, zionęła tym samym odorem de~ektyk6w i .od- Nae było p~. N3IC krom ~ 9dIm. RoboLa 
Długńte poa.sana d'}'\tll6w pOŻlarnych, ~a.ne 'WIioatbroem. chod6w, nie zawsz.e bowiem S-anitM'j-tlS'l: zdążył w P.orę ~ w dads.zym aą,gu. 
mśoiclały krnjolmatz. my dymy d!r<li00e, roŻ!llObatt'IwttlIe, wy- i wielu z p<>$ród tołnieny tk:W1ił() 'Ii swyoh nieczyst.o- Na tmeci cLmeń pr:ze:!'IMl 'W ~ ~ 
hrySlkd'wa:ły z zńoemń w&zędzne, g.cLzttle poa;dał dJeIS'ZICIZ ~ów. ściach, nie ba'oCząc na nie.. lDIam dtokońozyć 'DlaS'ZIe ~:nOe. Ni~ upor_ 
Noc więoeti: ty~ko dymy, przdotm.e ś'W'iabetbka wOO.lQCZlIle Przypominam sobie jeden pokoik OpUSZlCZony w n-e. CZ)"W'iIe homha.a-dowa,ł miasbo i hin6ę froM.ru. że lJalŚ ll.tIlSm 

W biały dJzi.eń i grupy haLonów na 1lJW1ięzJi, ~ycth ładzie; na sŁole kubek kawy z m,lekie·' z t'M1lloczonvm arl)'11eaja. ~ poc:i&lciem na pocisk, wśoDetkłemi 
a uw.a..i:n,ych śwńJadk6w 'M)Izystkńeg<O. w niej chI~,bemi na podł<ldze pan10lfle niewieście, a w \[1\- S&Jl~ ~zyłla. aLę nad mami llliJby ŚrCti.aM. 0CIhr0n-

Leoz otv utępuieany tui ZJe wZlgÓ!l'lZJa li kottlefirne plaJD'Y cie przybory Ł.oale-rowe i pukle hlond włos6w... Parnię- ma ... N~ ~ 1".ZIOOZyrwiście, ~. świeżo pnzy­
yeb;lażu mika.ią j·OOetn m d!ru,~im. W ahJwilfi, gdyśmy pt'IZIe- tam, ja'k w pewnej kom6rce ranny tołnierz, dotknięty :t8- b)"lto.kn&u Żl?bMe:my, 1ct~ w~ w obwariem polIU 

chod7Jti 1akłtŚ mOSJt, spo.2Je.głem w gl1"1011lile żołmdemy przy- palenlem m6~u, krzyczał bez ustanku: 27, 28, 29 ... 27, 28 !falk,. ~ w ptJett'Wszy'C'h dmńadh WiOJID.'Y, aAJe pod h1.1J118..gan,em 
jaciela, kŁ6reJ!o Me widzń'alem od wybuchu wojl!l.y. Ponie- 29 ... Widzę kuchnńę, w lcl6rej żołnienz jakiś paPToS'zył kur- pociskow, prz.etzltllaJClZ()"Cth dJot~ clio 1"02:bi.jtamńa for­
W'aIŻ n~e mogliitŚmy p'1"Z~1a.rnąć, on SlZlCdt C!7JaIS;ruk~ przy czaka ... Wid.zę podołicera łytaljer6w algierski'ch, chodzą- ~~. K~ IWlSZ ,n ... W1r6Cił rE pola birbwy ~j był 
mrui.e, i ty>ch ktiLka mmurŁ pośW>ięcililŚmy wsptOmJilnaalńlu ptraJe- cego wułłut korytat"za, ze swem wybiłem okiem, z kt6-~ blIady tt podttnym~ 9W'ą. ~ rękę· 
s'Zlłiośd. Potem on snę odda,lńIł, a na poże,!!illł3.l11ŚJe UJCe.łowa- regto ZJSunęła się opaska. $łyszę rzężenie rannego w czasz- J~ą,c snę op.o~ srwte. ~ drzi.: ~k ,eg,o srta­
tń.śtmy si'ę - CłO StDę lDlam nrugdy nń.e b')'lło ~ CZJa$U. kę, ktÓry' miał między wńami a n·osem jakby jaklś duty 'W1i.ł CtZJOtło ~~ ~i ~-c obbmymiclt FllB­
spokoiu. czerw.ony gr-zył>. I jeszcze - rudef.o ndemca o ciele., po- ~ padło ~ ~ ~ą'WlOZ'l1, : 'WIldJać bY1bo czIł~l{1 ludJz· 

Noc ZlaJprud.Jla. Cmjąc, ilż to będlzme ,jm; ostJaJt:n1i e~P1 kryt.em robadwem, prosząceg.o o urynał. ~ 7JatC0e>p!00!e o lm-~ ~~e .. posa.8ll"pIliIl Olała. żoł· 
~ohęoarIruśany do 1llIatt'\§1ZU pt'Iremęcronycll rudzi. Pod R.... Około połud.nia przybył lekarz naoz.elny wraz 'U . .DlemJe tt-w.adli illi8 ~u ~ hlLi snę··· 
odh1'em Sli 'ę od !me.~o oddziału. Sttrunąłem 1lI!I. Slk'l'lalju drogd, swymi kole~ami, oraz z naszemi 'Wo.zami. W jego towa- . W.kwad1'8!M po priZy'byciu, D ... , or7JeMon.y, pokme­
woła.jąc w n'Oc ... Pl1Z1eoilą~ałIa rurt'}'l1~, obryl7Jl1UJiąc milę rzystwie zwiedzałem pozostałe pawilony. Uzbrojony plony, .~~ ~ s.toI.e .operacyjttlym, pi1"zyg1ądlał sdę swe~ 
błlOOOm. Wreszcie odJs,zu~aJlem tJoW1ail"Z')'IS'zy i po5I2J1~6my dla.- w Szp'I'ycę - nim. pmyjdzle kolej nob - za,jąłem się ~~ ~, 11 ~ rozpratwńał Q SIWIe)j nń.epe1Wll1Je~ 
lej - md;j.aqąc WISIiJe iI1um1now13.!l1Ie o~ hilWakÓIW mi- wstrzykiwaniem morlin.y. Praca zapowiadała się olhrzv- pr.zys'2lbośCL. 
~ająoemi pod uLewą, stka-oś mrooz:ną OIk'olkę, którą błys/kJa- mia i rosła z każ.dą minutą. DzielUiJŚmy się nią naprędce, T~ dnma pod .~ mog1liśmy wyj-ść '~ pawo­
wice ~ano.n.ady 7J1lJaJglia u.kJruzywały nam potkryIbą 1t"tO;mw. rozdając: sobie role. Krzyki boleści zagłlMzały l!'tras-zLiwą mt i pmu k:i!ta mdwiŁ oddy.c:hać powń0fmzem n4tes1ka~ 
$IktiJem Ludtzń., koni i IIlJMIzędizń W1()1eoo'Ych, kanooadę. Pr:ty mnie cdowiek, znany mi ze swej co.e:-gji ~. 

27-go Lutego mń,ędzy g,OOzńlllą 10 a 11 wUte01JOlrlem dJo- i stanowczości, m6wił przez zęby: PaJllIOWM tu 1wk ID~, iJak jak gdi:zńtCńi!lldJz:itel'j _ 
f.Ialr1m5my do sZ1plitala, u,LokowMl.egto w dJr,e'W1llJiJaJn'Y'Ch barn- ~iel Nie! wczystko co chcecie - ty!ko me wojna". ,cism. Wypeł6iad: pI11)e&bwÓI' at po 00m'l.1J:"Y. BydUśmy n111l1 
bob i OzyttlOOtŚĆ w mm. W\l'IZIała ~orą.CJlJkOWlL By!liŚ1nY Przedewszys.tkiem trzeba jednak hyłlO za1X"owadzić i ;pT0e&lC\IkTIoi'ęd., prn;wo:lle pi.;an4. ... 
rw B. ••• , nędtz.oo,j oSIa.d,zńle, na którą n:itemcy mitel6. M(lJaJj.u.tmz ład w piekle. K:llka.'11aśare O\V'y'Ch ~v, zWJattl)1C'h pit"Z'etZ rollI1lilC' 
pisnąć brzydmlCścd s~h ;QQCWWw.illiIeillllhi~aNna...Wld&a~;użów -trud2lrupl34.llowlalł.B-yJliśmYIlTzy .. ld~Jba;s.ami ... ~póJiloolJe!lła!POIWtiJebr1ZJruei.CI?JU_ 
lWIN żadaeó m)$ZY~ :liialUam booWIQ)"M ~sum i be4.'\ClmOIł~ leca lu:Uić . ~ - ' 
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a interesy przemysłu wlóki nniczi1go. 
H ROZlpoc'Zęte przed święLami dz:i.e <lJUtoma1)"CzlI:uie pnzcmysł cz.e-

m~{.ow1:łJD.ia polskI() - OZIesacńoe, któ- : &ko~s li0\'i1aJdki, ,n:oebezplielCzeńs bwo 
"ych pt1ZJedmńoWm j.est zawarC!ioe I będJzie brurd.zro powatime. 

Rynek pieniężny. 

Vłamów~ka glMda urzedowa· 
WARSZA WA, 25-<),0 grudnia (Pat). Na 

dzisiejsiej s;!ieldzle urzędowej Dotowa· 
nla byly następujące: 

Dolary 5.185 

CZEKI. 

lmiklba1u handJowe'g,G, zosbały na l ClIesi jednak d'Oma'glaÓą się jesz­
okres ŚI\VUąlt :prz,ett1WaJIle. Z toei oka· I cz-e ~ęooj ruiłt dIa,ć liro może klau­
Zl~ ze SIWolIly of,ioj.a.ll:tN~1,opuMilkl{)wa- rolla najwięksreg.o wpm;ywiJIe.;owa­
no kom.U'IlIikat, w którym W)'1ra.i..o- ma. Mia'n~.JC,je clhcą <mi ddIa me. 
'110 ZIaJdloW'd1C1l~e z powodu pomyŚl!- Iktó;rycll lW}'lr'obócw pt"ZiCm)"Sll'U ,włó- Be1gja 25.87 
n'ego przeooetgu pi,er~ f.azy rQ- 1ci~~ w1:)'1s0mć s.tawki wyją'l- r~~d~r;~~4~ 
kow.ań ()I1"a'z nacv1'e;ję, że rokOWla- 'loowoe, llliłższIe Jjels7JC'2Je od stafW1ek, N. York 5.18 
nia OOpwwadzą ~ !pomy.śLrueg.o jakae obowiąrują w s10stmiku do Pary~ 27,96 
dla obydvrudh &bron rezruJ.rLa:bu. Fll'a4l.CIji,. Między tymń arlykcl.ami, Praga 15,73 

Komu:rui!lmJt 'beIn w łódlzJ1ciJch &fe- kt6ryah lUlpf'zY'W!Ól~ma doma~.. Wiedeń 7.32 
fu.ch ~dh i ba:nd!lmvyclt tą się C'ZeS1i', mai<Lu.ią się prude- Włochy 22,40 
~rnnięty 'ZJOISIbaJł .z troZ'UJCli,em pte'WlM!j wSZ)'lSl'Jlciem wyroby baw.ełnńJa.n.e, Szwajcarja 100.61 
l" - FI Miljonówka 0,86 
dość sUmei obawy. W!iładomo bo- Lmane, ~to\Vle i d)'1W1aIly· 8 proc. potyczka złota 6,90 
wi>OOl, u ~ed!oJym Z ~mi.e4&zydl Delegaci ClZetSIC'Y w k.otniisji tJrak- Potyczka dolarowa 3,48 
prob:eiIIlów 'W' i.ryoh ~dh ta~j ~-ydJawanń: są ba,rdtz.o o- 4 i pół proc. listy zastawne 
będ~ spnatWIIl. ~ oeln:YiClh ddIa stro hronnJĆ S!Wj'1Ch ptOIStuLatÓ'W 'W ziemskie 22.15 
maintńkWry ~, m-e-bea:prłecz- tym Ikiertvnbt i 2: góry ".. 1Reba 5 pr. obł. m. Warszawy przed-
:nń.e ~ .juIż konktJl1"U!1ącej Z mattll1- pr~, te C2lęŚĆ Iiclt ,potn.Fią wojenne 16.65 
f.a1kJturą polską, zwłasZJOZla na ryn- rrea!i:zlOw.ać. PolIslka ~.etSOWa- 4 i pół proc. ob1. m. Wanna-
kach małopohs.kńlC'h. lJl!a 1erl baro7Jo IW ~i't1k.or.z)'\Slt wy przedwojenne 13.75 

Ządamda S'WIe w tej małer;i dlele- nydl /W18.RJ!Ilków dl1Ja swego tnmzy- 10 proc. potyczka kolejowa 8,70 

gad CZ>e&e:y w)'ISlUlIlęilń dopdJero na tu pa1ZieIZ C2Je~. Cz_ 8 proc. listy nstawne ziemskie 
os~ pmooswwąwC'zn:ydl posle Zla1~ ło 'W oM:0j lego za 1 dolar wartości nominalnej 4.50 
dZie1lJiJa,cb. Ponri.e!W8lŻ ~ć lich w 2laI- I' ~gbości ztli8Jją i ll'!t~j2l i są 
rysach og6.1IJl-yoh jtesrt j.uż aJDIaJIlIa 1taij-. prawdopodlołmi~ zdlecydowani d.ro-
bal dr:m.e.i ZI&Ii~.e:re8l~ym sferom I g.o p(t1ls<ce spa1ZecLać tą.dla.'Ile przez GIełda ak[iOWB. 
pn;emysłu włólci~ w to- nią kon:yści. Bant dyskoJJtowy -4.'10 
d:zJi, ZI8lIlJi0p~ ~ ~00i0- Pnean}'lSł łód:zlki, oo\Wtedlli'aJWsz;y Bank dla hwdłu i przem. 1 
n>e.. sI.ę O sła!nlite roil{:owań i o postula- Bank matopol3lki 0.35 

Cresti ~ew-~zyst'ldlem dloma>- iacl1 ~~ CZ'led100bOWla-lf Bank S6)6td2Jłe1ozy 15,,5() 
garją się w tlrtalklm.cie, który iIIlIa byt di<i, ~ SIi.ę do eoorgic.z- Bank: zarobkowy 6 

Baru: handłowy 4.15-4li1t1 
7.aIW.a.rty, ktlaJU7J1lIti ~ększego nej. ~ obnoruruej.R~,tą. kt6 BruJt .Jc;red.yto....., 025 

Upl"Z'~ i posibulat tm ~~ bcrondt będ2'ie lA W'.SI2'Jdk~ cenę·, Bank przICm. Lwów 0.36 
'W1eIdIh.t,g 'WSZdci~ pretWdJopodo- będzie 1IIba.'Wb ce1lne. cna ~hÓ'W B3Jnk ACbodD! 1155 
biIeńsItwa CIJOISrba!J:iJe ttw'~. ba~JICih. J~ ~ n1le uda • Kh~ o." 
P()I]IS!ka lle 9W1eIj łlłnmy ma ro'W'lli'Cłl się S!pOWIOdowai ~ kllarum- ~s 1.30 
wtel:e do ~ od C2'.IeCbos'ło- li lDIalj'W1ięks~ ~a" SIł" i Swłeiło o..f1~..so-o.49 

... L-._.J_ _ . .<1._Ć ~. ~.....ł --1-d-' ___ , C7;ersk 0.47 
'W'8ICIJ1 !1 ~ p'Ollly~ ,luy W ma- to p.r7le1lly .... 1W'10l1..1eIlIW1C%y S!ta.rać CuIder 3.15-3m-3.10 
ją<:ym &i~ 7JIl'WnJeĆ rtnlJkttacie, mo- się bęc:lz:lOO me dJopu.ścit przyIllll!j- Drzewo o.~ . .fO.-.O.-4!' 
gł.a ~ ik ~., 1lID:id;e!i a. moi~ do ~ Cre<:lb.osłowa- NUta 0.55 
'P Fnmqję, ~ bmzysta 'W sro- dji S!baJwelk spe~ diIła!W'y'J»- lApo)! O.ro-:-o.57~.60 
stmku do PcWrl :z ~ ~ bów bra1W'eł!D!ion,cll, gdyt w ŁJm NorNłll 0$-0.12 

k~ ~. "'1"P'ldlku ilror~ z nich nie- Parowozy O~ 
A ~ samo ~ wystarczy, by tyZlco ~)a., a~ iIllS. mo- ~:~\~:'-l.lo 

b!lll'ldro pIOW~ ~~ ~- er ikiaUl%Jt1lhi o 1nIaIjIwięb7;em U\P'I'Z'Y"" tyraroów II ettl. l'1.30-11.85-11.73 
1llO.~ ~cy.jM. ~ m. W'jJ~ ~ imle p-ań- Borkow'SkI 0.95 
~ IM. mtiyoh rynka'Ch. Je- sbwIat, % którymi :na 7JaS'adzi,e tej Ktocz.e 0.33 
że;1&I ~ e~ 'W}'U"Oby :n.. p. klJanmruJ!i '1.8IW8de 2Jf'X9tały braktalty SPlrytns 2.~.65 

ba,~e korrbrsl»ć będą % tych hamUowe. Mogłdby ~o ba~ cło- ~~::. b~:' 1.25 
sam-yscll sbaJwek oetttry.oh, L jalMah ~ do mIma całego nasz:e CboOOr6w 4.'ro 
~I\ ~ w-yn>by go ł'ytnku .')'Iobami. z.a,gramcznymi C%~ 2.05 
~, łlo ikamk'1.l'1lOwać rię hę- Tl"IIlIdno Il&botndI:Ist ~ ohro- Wysoka 3.15 
<JĄ .. DalI'%y<:!.h ~ tami.-eIj Di.t oit ~ s~ <la ,fiuIty, 1mu i WęgIel 2.55-2.60 
~ dywl8JttÓW', ~ odtnośrny przemyJSł w Cegielski O.~.52 

W stosonkrn do FIl'IaIJl'Cji" i~ Polsce musi się ~ać na Moorze]6w 3.8'5-4.~ 
OstrowJedcle 6.20--6.3.'i 

c,e st~ ~ cre SIbwlrurZla;ą ża,.. ~ inmdDe 'W1a1MlIIlki kon- RoIm i ZietińskJi 0.-45 
dnJeigo !Illi0be~7Jeń&t'W13. dla prze.. k~. Nia&wdęlks'7Je .b~ie- Starac.howioee 1.86-1.81-1.90 
m-yosłu 'W1łóki~~ polsktego. o~·~ i'edyttroj W' Polsce Konopie 0.38 

F~ ~~m cieoo wie1ftcilej 1W}"trwó:mi dJyrwamów: "Wu łIaberbusch 4.70-4.85 
dJrołJejj produk. amt..eJIi C7.ledto- sT.t8!WS'lm FIalbryb. Dywanów", kt6- Ma4ewski 10.50 

słowa'Cja., a pon;a.dtto, gdy chodzi o fa dmisiJad ju.i ~a:y 'Z braJmem :zby 
P()/l~ę, docbodzą bmdro [p()W'ałllle fu [ .wyoolcimi knmtami ptt'oou~ Hotowania uiełdowe W londynie. 
ik'OSliba ~. Gdy sóę jenc%e Ro'Iwweoila. met;ą być podjęte 
doda, łJe plVJeIIl~ł h.nICUSI1ci me .;esZIC1Je pr:2Jed lIlOW}'1Il1 rokiem lo ?N-
2'l!lIIl MSmgiO ll')'UlIku .i oi.>e posiada wdqpcdabnale ~ 2m'taDl\ m­
doty~ .nJarW'ią?Ja!IIyclt U rJlM &bo- ,lroń-c:zxme. Przem1"Sł rwł6lcientMczy 

sJUalJków handllow-ydl, :nIDebeaJp).e-lrw Łodzi. ~ się. do intel' 
07Jeństwo fm!~loottlIkUl!"e~ 1 'WleIIlqji nat-ydlm_ po podję ~iu r,o.. 

~ sńę 'Z11.ikoamem. PI\'l1f Ityclh s,a-!lrow.ań. Ucrymd to ~bońe 
m'}"Clh Sltalwk.adl ootn;Y'C'h, o iJ.e M oa. ~ !rom!i19ji WaktMQWIe~ po<>­

mocy k1aru.zm:lti II'lajtwńęlk-s~ U!Jl!lTY-~ OSIta.tlmo do tycia pm:y 
riIe~ OOorZ}"Stać z mob bę- m~~ prnem."s:łu i bad::Idlu.. 

I " J 
" wszystko widzi " wszystko sł,lzy 

Kupcy, Przemysłowcy, lekarze l inni, 
wszyscy jak. . 

Je n ąz 
wiedzą że tylko reklama, zamieszczona w gazetach przez 

Biuro Inf~rmacji Prasowych 

'Cieszy seę , 
niezwykłem powodzeniem. 

Ceny ściśle redakcyjne. 
Nekrologi, bilanse, ogłoszenia. 

UWa{fa! 

LONDYN, 2!5 grudnia (Pat)- Zam. 
knięm giełdy. 

N. Jork 470.47 
Francja ~ ..')9.50 
Bełs.!ia 94.52.50 
Włochy 109 H7 
HI,zpanja 5."5.85.50 
Holaooia 11..64,(10 
Portugał)a 2.40 
Szwajeerja 24.25.ro 
OuJa 26.84.50 
NOf'WeSlja 5 t .27.łK) 

nuto anIa gJełdowe w .Parytu. 
PARYZ, 23 go grudnia. (Pat)- Zam-

knięcie giełdy.. 

Londyn 87.45 
N. Jork 18.51 
Bełgia 92.40 
Szwalearja 1500.00 
Hlupaaja 257.50 
Włochy 79.46 
W~ry 26,25 
Rumunta 9.45 
Praga e-e,S) 

Urzedowa giełda UdaRSka. 
GDANSK, 25-go grudnia (pat). N. 

dzisiejsze m zebraniu giełdy !tdaJ\Gklej 
notowano VI $luldem!łcb gd\!l1'1skłeb: 
100 zlotych polskich 102.99-10:3.51 
100 marek rantoWJCb ~,~-~..<łIl9 
!OO dolaró". ~9.1-~~.59 

Czek nu ~..o1l~ !l5 ~'ro 
Tele$!rnfic7:." wypłata na: 

c I. 
Przed k:ilk'l1'Dl8Stu ~ !jedno z me :rMmią się zdania 00 do ~o, 

wiedeńlSlkich ~ społee:zm.ych liż ll"2ieIC.Z nd,e jest talk oogła, aby wy­
wpadło na szc::zęś1ilwy pon11"Sł u- magala błyslka:wttozm.e.g.o Zlałatwie­
rządzerua &Zetre.gtt od.ozyt9w" pubU- !DliJa. IW mmac!h nadzwyc2'JaJjn.'Ydh pd­
cznych pod 2ibiorową ill8l21W'ą "Przy nCllnJOani.cttw, lU\Pływają.cych z koń~ 
wars'Zta.cie pmcy". Sta:nę1li rwti'ęc na cem l'oku. Spn1IWa bowitem bamko­
mówn.iiCY wybitni UIOZeni, literad, wa narnxi~ weszła w si.aJdjum tym­
dziennikall"Ze, artyści, kupcy; kat- OZaJS'OWIOśeIi, wywołameą :MrÓIWno 0-

dy z prel~t6w wyjiś_ł publi- g~ną k<mTtdtUTą, dna tyoll ~sty­
c:zn.ości z;ewnętrme metod:v pracy. Łucji niepomyśllIlą, jalk tci rollPorzą 
,1m-y1ją.oe 'Vi pewnej ~ taj ~ dl2'.eIli,em o bil.amsaICh zło~~h. -
eę ~~ Pók'i się sył.u.a.oja nd!e zmienli li póki 

P!l"Zyg'ląd.aJjąc się kuźni tlISItawo- nie wyja.ś.ni s!ię iłoe hallików potrafi­
dcvwc.roj w Polsce współ<:!Z'eroe;, ło zebrać mim.imalny p;1t"ł m.1,ljo­
przyp-ommeHśmy sobie cytowwny na 2Iłotych, za.:rządze.nw us,tawocLaw 
e'~pea-ymen1 8Jttstr.ja.ci!ci, w tJem mia czet chocby nawet prowWzO!I)'iCIZ!1e 
nowicie macrenm, iż nie będZie -są oon.ajmniej p!.'1z.edwcz;e.sne. - Z 
bez m1eresu dla Slzet'S'21ego koła tych względ6w wyralŹaJllo w1Jilwie­
czytelrui'ków dow-ied'Zieć silę, rak i- me, że w kołach milIl!iiSterjal.nych 
<łzie robota przy tym :najważnrej- UZIliaJIlJO tetr! przedmi'ot za ~k pilny, 
szym 'W'M\Sztacie mll'lIZ'YDl. iż wyockębn:iono go z całości, któ-

POOług uś'W1i:ęocme.j 'W'rekowej tra rą ;est USlWiOd.alWlstW1o aJkC'yljne wo­
d'yOji odb)'1Wl8.ć $Iię to p&W1iłnno j.aJk g6le, poo.c;zaJS gdy balldm\Y1e s~an:o­
oa...ęŁępu;e: wią ty1lk1{) je'd.en IZ ,je,~ r<lloo'ZliJałów, 

Gdy 'W'Śt'Ód ~ budzi Przyt'em pra,ce około &pe-CI}ałn.ej u­
sttę świadomość ttjęctira 'W karby stawy bail11kowej prowadz:ono w 
usta'W'OdaIwcze tej lub oweti k~t:B. sposób t'ak ta,jemnloZ}', że m.inte­
&ciś1.e ~:ią.l:anetj z potrz.ebami ty- resoWta1ll.i cLoWti~dzJie1iJ się o a:mej do­
da, imojałot1zy poruszają f'ZeICZ 'W piero w ostatll11ie.j chwili. Prudło­
praM, 'W ZlI'l'Je'SIZemllatCh 2'a1WOdo- żono im k'We<stjonaryus,z, złożi()!ly z 
W')'d1, wresax::re 'W oia.łelC'h praJWO- mnóstwa częściowo meiasillych py. 
dawezyd:J.. ~ je9t 'WSZę- łań ,zapr~c na lronfeil'encję dla 
dzie najdokładmej ~; od- omówUoe:nń.a kwesłl;L Na r'oz;patrze­
-cywa12l się ~ głosy przeciw-I nie Slię w tym obs':rernym e\Jalbora­
De. Ka.tda ZJe stron us1łuje p1"'zdco- ore poooswWlh:mo ... tTZY dni. A po­
nać opmję, i!t ona W'łaśruie ma ra- niewai biegłymi miały być zwiaz­
cię, tak te zam.itn SIp'M'WIa dochodzi I ki, mmei lub Wlięc~j 1tt.c:ZJn~, przeto 
do ()isł:a;bmeq .ntJstatn-cji. ogół jest do- ograJllJiozyć s1'ę mu.swy do opinii 
sJoooo.le ~y o istocie swych zarządów, ktoce mezawsze 
lZagad1llien:ia. zbiegają się z poglądami o~ółu 

Rząd, ~ na S4k1.tbek żą- cz.łonków. A llIarwe!\: między człon­
dań stron ml!mteresowanyclh, lub ka.m:i. zamądów wyła.nJiały sńę róż­
i::rJb, pnerlud~ kwesm;ę ne zdanda, które na. kODJfea-eucn 
wśród 9Wdi.dt ~6w i pocłkreślO11JO, co powatgę odaliOśnych 
przy nd:z.iIaJ.e ion-ydt bie~, de- uwag ~ b~j osłahiło .­
cydtr;e się po cłtu:fsr.ym tUib kr6t- Skoro to ~t!k,o dzido sroę w sto­
sxym ~ ~pdić !Z odpowied- Li<::y, siedlzirbie władz c0IlJtraJnych, o 
nim ~, który' ztl'OW'tl pn:e- ileż g,Ot'IZe~ byk> na .prowilIlicji, gdzie 
chodzi lita ~ p!t:m, alby stać ~ed..ei taka:e działają slasmod:Z!ie1-
się o~ ponownej dyskusji .. ne ugru:powama, kt6rych gł'Os:tl 1e­
.vmim ostatecz.me będ'2lie rcmpa.try- kceważyć me można. Gdyby było 
wauy i decryd'OWMly. W ty.ch wa- wń'ęcej czasu, rożne te ZT7JeSz€'D.~ 
nmkadl mema. jut mowy o po- mogłyby wstąpić z:e sobą w kon­
'W'ierTz:cbowDem tr~ 'WtDios- takt [ uzg.odmJć SIWe postulaty, 00 

ku, sdcoro ~ ł bita upływa-jl\, uł.aItW1iluby orjentaaję władzom. -
póki ~ się on 'W formę u- W sytua-c;i mś, wyŁworzon0j przez 
stawy.która ~em ju:ż IZ 'WlSIZech aLaIl"ady llil\ld usiaJWą, prow.acLzcm~ w 
S'tronIn.ej d-yskusji rma1tlIIl łest społe- temprue ni.emru1 iskrowem, jadciekol­
czeńsł!wu.. wi.eIk zsyn.tetyzowan,w ~ ogó-

W ren łJłko iS!pIOiS6ob tJSIbIłtwy po- łu było wyfk1uowne. 
wmny być ucbwalene: IZ chwilą Obrady budJZJiJły wtedy_ nie.u.kry­
wejścia 'W' życie przestają być no- wa.ne !Il!ie.zadowuleni~. Uczestnicy 
W()ścią, at'bowUem dL, 00 storowat poczęśdi reprezentow.al~i st'OWtal"zy. 
je m~, mi-eli dosyć czasu, aby się szettlłia, poczęśd byli to mec.zo­
!Z IlIi!e:mi ~ obZ1ll3!jmić. - zna:W'cy z mmie:n:iJa mimstembw o 
Zda~ S!ię może k~ć me- spornej nie'kiedy kompeioeno)i i ko­
~gIO ~ dkoliczn.'OŚCllO m111rllkow.ał~ swe t'QzD1cine wrotOskł' 
wej t.Wtarwy m.tu:ry pmejści'OWe!: pT1ZewodJruilC'.zącemu, Móry je przy­
w6W'C!Zas op15ia!I1a powyżej pI'oce- jął, }ako maierfał bez żad:ne~ o­
dura ball"cLro s.:ię sIkmoa.. na czem bowti.ą.?Jku, że będą u'W'z~lędJni,o~. 
I!l.ajwięce; cieq>i SIt:ruktura takiego Decyzja. m!leży wyłą.o2'Jll:k od. wła­
prawa, wysoce 'W'adilirw.a., ll"ÓŻ1l'olide, dzy wytkOItalW'CZej, a będ:zJie ona: 
komen.towamJa a .po:owta.d'Zą.ca do z;a- tern t:rudniei}s!Za, że diMlJe, doswczo 
gmatwaJlllia, a nie dl{) ro7lja.ś.nienla ne prZ'cz Il'óż.ne korporaąe, wobec 
sprawy. krótlmści czaS'U były baJrdro po-

Mog'libyśtny p:rrzyboc:zyć z po- bioeŻI1e, nietkioedy prarwi~ dcl:fli'C'kie. 
śród długi~.g.o szere.gu talk.kh ustaw Napt'zy'kład: n~'CIZIIliooruie wadlne py 
niefedną. Rozporząd0ooie o (:ze- tan.i.e o zabe.zpieczeni.u depozytów 
kaoh li w.etksla.ch, które lubo było kliJj'entetl, która to sprawa w r6t­
dyskutowane w ~e mewlelu nyC'h pańsiIwach - OSItatnro 'W Au­
zres%tą me~, jes;Ł zbio- s1rii - ZJOIS!tała roZ'wttązam.a drogą 
rem m,gadelk, nad kt6ryc!h roZ'wią- speCljaJ,nych t1S taIW , załartwiooo w 
zamem sądy p:t"Z'ełZ długle b8rclzo. 'linku słowach: "od'P'owiednńe prze­
lata mo:rollOC SIię będą, pó!kń rewi- pk;y ustawooa.rwcze", Ni.e,Wtiele mo­
zja w droCze ustNwOOa'W'C'zej nie ma się z tych słów nauczyć! Mo­
położy kresu mmętmri, cechujące- gHlbyśmy taik:iJOh fru..1dów pmytoczyć 
mu . ę !"C.lbotę. zn'alCZlIlie wręcej, aJoe jed-elIl wystar-
Wszakże trakt'CJMlllie te~ arcy- czy. 

w.a.:bDego prob1ema.ib\1, ~łęboko Jak w takń,ch wa.t"l.JlIllka,ch wyglą­
~ się IW bmetwtiJa życia dać bę.da.!ie "prawo bcvrukowe", nie­
~ t2!Z:DaĆ nałety l1Ja. bar- baWettn mająoe być wydatne w dro­
dzJO poważne 'W porÓW1llattlliu z me- dze TOZlporządtrenia - łatwo się do 
tocLami dI7:i:ałam1Ja na mych polach, myŚlI'eć. Będzue to p1iBIc.a bWIl'OIkt1atoo 
'Z których wyjmujemy choćby pra- tyczna, z żyai~m n'iiC 'W'SpÓ3lIlego nie 
drug.Ee - Ku.tnd.a. usi.arwIOda'W1C'2Ja maiąoo. Niedłutgo też trwać Jl'O'Win-
-woa..sl:wo baolrowe. na. L 

OGŁOSZENIE. 
Magistrat m. ł.od1.i podaje do publicznej wiadomości, i~ zgo~nje 

z § 2 Fozporządzenia Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia 17 czerwca 
1924 f. o obowiązku i sporobie pokrywania wydatków przez związki 
komunal~e (Dz. U. Rz, P. Nr. 51, pc,z. 522)-wyłoiony został w pokcjt1 
N1r. 10 w gmaclm miej3kiro przy Placu Wolności Nr. 14 preIimiMlz 
nudtetowy z.~l"Ządn m. Łodzi na rok administracyjny 1925 na przeciąg 
jedne,. tyg0Ó!i8., po~~szy od 29 gmdnia 1m r., celeI ~ przegłą­
d:&nb i wRcr..eni2. :;''lrzut6w i. 3~~st.!'1.{'żtii. pa~p; płattAików <5.f.J!i"ł k~ 
m".nl\~nydt. 

Biuro Informacji Prasowyt:h .. BlpstS 
-Łódź, Cegielniana 40, tel. 20-62. 

N. Jork 5'54,29 -536,59 
Warsza~ 102 .14-102.00 ! 
Berlin' 127819-127,819. 

Ulti, dnia 23 g:udni:1 J924 i. .•. 

Pr:r..ewodniczący \Vydziału Pinansovlo-Obr.aclmnm~ 
(-) W~ Gr:'Oli~A. ~~~1itł. wc - P·.:u-Y4~ 2·r218 , 202. I 
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Na raty! L------- a GWIAZD Ę! Ja raty! 

Wszechświat. rowerV sławy = ;J " oraz 
maszyny 
do szycia " 

" DAMSKIE zapa­
ratem do hafto­
wania i MĘSKIE 
krawieckie 

I .' 

półwyścigowI, wyścigowI i SIOSOWI -

, 
O s 

12($15-2 
poleca ~ Z C , • 

• I' 

l 
, 
Z, 

Oeneralny zastępca na Woj. Łódzkie wyr. fabryk "Torpedo" Tow. Akc. Weil-Werke w Frankfurcie nlM i "Titan" wyroby f. Winselman Tow. Akc. w Altenburgu. 

Obwi szczenie. 
• '.-• 

Sp. z ogr. <>ci:p. 

Łódź, N"aru:tovvicza Nr. 40. 
Telefon 27-12. 

Jeneralne 

Berndorfskich Zakładów Metalurgicznych 

ARTUR KRUP p, Sp. B!łC. 
Swiatowej wytwórni półfabrykatów 

z miedzi, mosiądzu, niklu i aluminium. 

Miedź elektrolityczna. 

Telefon 27:-12. 

z a s t ę P s t w a: 

"HYDROXYG14:N'; Sp, l ogr. odp. 
WIEDEN 

Aparaty oraz materjał do spawania. 

Specialno~ć: aparaty do spawania, krajania, 
lutowania i żarzenia za pomocą płyn­
nych paliw (benzynowe). 

Skład 
!L.. .. Ol 

~Wfryczne na m~e"SClJa 

o" 

~ 

łłAJNOWSZe T R ń C E : 
.,Cara'· Feve-step. 

Le Huppa, Huppa 
Radjah-Snimm". , 

jako ter. najnowsze: 
Gatnba. 
Tango-~i1on~a. 
Blues-Foxtrot7. 
One-Step,... 
au_ ilU .. "., 
Walce i t. p., 

grane przez najnowsze nrty:-tycz­
ue orkiestry D"rlina, Rzymu, 

I 
Lond"nu i New-Jork!l 

.o NA PLYTACH.s 
różnych firm światowych 

Wydział Cywilny Sądu Okręgo­
wego w Łodzi zgodnie % decyzją 
z d. 19 września 1924 r. podaje 
do publicznej wiadomości, te na 
skutek podania Natana Urysona i 
wdowy Muszy - Racy Urysonowej 
postanowił: 1) zezwolić na zasto­
sowanie środków zabezpieczających 
przewidzianych w arl 1--5 Ustawy 
o utraconych tytułach na okazi­
ciela, w stosunku do 41/2 Listów 
Zastawnych Towarzystwa Kredyto­
wego m. Łodzi, a mianowicie: po 
1000 rub. N.N. 288, 2985, 10049, 
10377,10378,11432,11433,11434,. 
11435, 11436, 11599, 11894, 11895,! 
12455, 12456, 12457, 124.58, 12459, 
12460, 12461, 12462, 12898; po 500' 
rob. N.N 22324, 22334, 227t{2, 
'22936, 23718, 23857, 24043, 25043, 
86245, 26839, 26851,26852,27919, 
28276, 28440, 28635, 28637, 28619, 
28925, 30215, 31104, 31273, 32058, 
82908; po 250 Tub. N.N. 41438, 
42207, 45862, 45866, 45867, 45869, !IItB_ll:iDa:II ___ lRlliEEI_IlJt!!:miiISl'!":i:lIl1lll!l'm:i1i2lil1iil!ł~ 
45811, 45947, 46065, 46066, 47025, 
41380, 47635, 47691, 47804,47930,1 
48056, 48102, 48356,48357,48358, 
48359 48360, 48361, 4836L, 48363, 
48692' 48593, 4859-l, 48595; ak5ji 
Towa;zysłwa Kolei Elektrycznej 
Łódzkiej po 250 rub. katda N.N. 
5490 i 5493; 2) wzbronić wszelkich 
wypłat z wyszczególnionych papie­
rów wartościowych i dokonywania 
niemi jakichkolwiek tranzakcji; 
3) weZW1łĆ wszystkich roszczących 
prawa do wytej wymienionych pa­
pierów wartościowych, ażeby w cią­
gu dwuch lat, licząc od daty pierw. 
szego ogłoszenia, złożyli jt.> w Są­
dzie ukręgowym w Łodzi przy ul. 
Pańskiej 115 do sprawy Z. 404/24, 
lub .zgłosili co . do nich sprzeciwy. I 

.1 '; Iiir G,naEILA 

10294-3 , 
---~-------------'~~~-I 

Na na~c~odzłce św;~ta i 
00 cenach z; n a c z n i e znitonych 

DYWANY 
FIRANKI 

DYWANIKI 
KAPY PLUSZOWE 

LINOI ... EUM I 
poleca w wielkim wyborze , 

J. Ro.tenberg l 
"owomi.ajska N2 21 

(sklep rogowy) 12369-8 

le~ llrIY soecjallstó y I oa 1lUet dontyst cznv 
ul. Piotrkowska Nr. 62. Tel. 31-53. 

Zo.tała Ul"ucholnionao. 

Churvby dzieci I Dr. Slo (jutenta~ Od lU-lllod67 
" L. Famdlt'r " 12- J .. 4-5 

Choroby we· I Dr. B, Robl/lson Od l) .. 0-10.00 i 7-':\ 
M Wolf!'on 1~-2 wnętrzne :: A. TE'nenfllium " 

" 
45 

Choro~y Cbl-I Dr. Ed. Kunl~ Od 2-5 
ruts;!lcznp. , I SlTeiber 

" 
45 

Choroby Iw-I Dr D. Alterman Od 11·1 
biece i aku 

" 
M Feldman .. 1"2 l od 3-4 

szpr B , H Rundo .. 57 
Choroby uer· Dr M. MI\~lanka 10d 1·2.10 "··we 

Churuuy &KOr-
Dr. P Braun I Od ~.OO-4 oe, ~eneryczne 

, " I SolowIe cr.yk " !'o.7 i moc70plClowe 

Churoby oczu Dr. l. ~tul>ay I Ud 1-2 
., S. Holender&ka " fi .'i[)-7,'i9 

Choroby USl:U Dr. M. h Iltczl,o Od 11-1 
t;!f1rdla InusIl ,. Boi 1<011 ., 0-5 

z 
Lek. Ó,,/lt ~ Sżewes Od lU-I \ 5u i 7-8 

Choroby zę bów " M. Rew;kowa .. \1 3O-~ 
i jamy ustnej .. B. CZUdnow5ka 

" 
2-4.50 

N. )( ~ ·7 sl.:enbogen " 4.-l0 
Zęby sztuczne, korony, mostki zlote. platynowe ł t d· 

P ra '''a 3 zł. 
. Wykonywa się wszelkie zabIegi i analizy 

lekarskie. Stałe dy~ury. Lecznica czynna w nie­
dziele i świe;ta. 

Przyjmuje sIę zamówienia na wizyty w mieście. 

Dlaczego 
uskarżasz się stale na 

pUOHNre ł rou o~t zm 
. 160, P10l'RKOWS A l~O. f ----

llwoirn znajomym uszy napl.:lniaaz 
, tak, że 

CI krżtlV l nr i sChótlz .. ietdl przecIw temu nIc nie cz:yn\ z 
Idź ,eyoiel du n a j b) i ż s z e j ar teki i kup nasz 
:-:-: miljonkrotnie skuteczny, daleko znany :-:_: 

CAPSINAP 
Da .. ,..,a pr._nie Z •• trzriOD& 

Meble tAnie i podług najnowszych 
śWIeżo otrzymallych moJeli wyko­
nujemy w naszym zakładzie i udzie · 
lamy gwarancji za solidne wykona· 

I nie. Zakład Stolarski "Franciszek 
" Krzyiuwdli i s-rt " Napiórkow­

skiego Nr. 7, przy Górnym Rynku. 

a doznas7. 1I!ll\chnzi ,l;t!,WCI ulSZI. Jeoyn! wvh:órcy 
DR. BEHRING i SKA. BYDGOSZCZ. 

Hurtownte do nabvcia: Apteczny Oom Hanrllowy A 
" WoiC1 echowski, Łódź, ! iotrkowsl<B BO.-Ludwik ~Diess 

i Syn, Sp. Akc. Ł6"ż. PIotrkuwska 107. 12U66 10 

Obrony Przecit -I 
gazowej tV Łodzi I 
przy al. Slcnkiewhm 1& 24 

Otwarcie dla Publiczności dnia 21-go grudnia, 
o godzinie 3-ej po południu. 

17_-1 

Na Gwiazdkę!l 
Wielki wybór biżuterii oraz ze· 
garków pierwszorzędnych firm 
zagranicznych, poleca firma 

J. FIJAtKO 
Piotrllowslla Nr. 1, tel. 31-46. 
Uwaga: Pokrycie przyjmuje 
si~ cz~ściowo takte wekslami. 

~--------------------.... Zwiedzać moina codziennie od godz. IQ-ej rano _______________ • 
do l-ej i od godz. 4-ej do 9-ej wieczór. 

Wejści~. zł. 1.-, uczniow.e i wojskowi 50 gr. 
Nadmienia si~, że prócz eksponatów nadzwy-I 

czaj interesujących w dziele Obrony Przeciwgazowej 
odbywać si*: będą .. RADIO -UONCER TY". 

1260J -9 

Sk1ady elektrotech,niczne 

u r 
MEB L E ~ Wielka Gwiazdkowa Sprzedaż 
rOzrł'sJlych stylów we"llI~ 

w Lodzi 654-- J 

Instytut Ronłgenoleczniczy i śWiatłolecznfczy obecnie ul. Zawadzka Nr. 16a · l· I polecają wszelki ma-I I terlal instalacYlny w za-
na'nowszych model!. Od- > G 
świeżanre oraz wszelkie za 
miany. Wykonanie solidne ,., ~ 
.. 98-15 Uwaranc,e! > 
Zakład stolarski ..; byłej fabryki Loesera i W ~lfa i innych, oraz 

K. GALAR i S~ !< I tTtuniu i papierosów. 12537-41 

~~~~I:~~of fJ;:~~d ~::~?~. -r. Poleca: Stefan lewandowski SieT!;~~~~;. 50. i ~U-________________ ~~ 

Aleje I(oślfuszki 17. 
lIaśwletlaniB od nalgłębszYCh do powłcrz· 
chownych (nowotwory złośliWE, choroby 
WEwnętrzne, chirurgiczne, kobIecE, skÓrne) 

iiresie elełitrotechniK.i 

r W LECZNICY I 
leka Z1 sPBcjarsfow 
prZ7 uL Piotrko'Wsl\iej 17 

(~-Qze podWórze) 

KAl E DARZ E:I 
/

'il P"Z lm ... ią lekarze I 

~------------------------------~ Dr. ALTENBERGER Dr. ARTYFIKIEWlCZ 
Dr. CZAPLlCKI 

Y Dr. DUTKIEWICZ 

., . Zachodnia 32. tel. 34-67 

I NAROK 

5 
o GRAMO , Dr. GARLINSKI 

SH.r%ypce. Mandoliny, Dr. I.. A~(.:WICZ 
II Cytry, Gita .. y, ," Dr. KAl(NICKI 

Dr. ŁUGOWSKI 
kuplO można na)tRuiej u 1 Dr. MANTEUfFEL 

. Alfreda Lessiga ~~~-%~~~~.%-*~~~~~~. Dr. MAk'X 97-1 

motna nabywać po cenie bUf

9
to
B
we

j 

WielkI wyb6r .~ad7:'~:o!:~ Btałe Gel'ly. ll~s A ~ at~ rJ·U m S a n t' ~" ~I' , g~: ~:f~t~~~SKI RZGO WSKA. Obsługa akuratna. Reo'rac,e nallanlej 1 Dr CSIECKt 

lit .. " • JI( A:Al!l"'Jl:. .... •• ....... )(JIl ........ JCJlM.XlI I U I ~ Dr. SKIBl~SKI 
= ®~ L.boroto';,m ,b.m',,"o '"m", .. y" .. = " Dr. SKUSleWICZ r------.--------.... : Ap. 11 o W A L S Ił! k .. dl.a .uzdro-na Wiśniowej Górze I Dr. ~TARZY1 ... SI<1 .Sprzedaż SZYB)." AK \VarSlawa. al wlencńw _ Dr. STAWO\VClYK 
: poleca proszki od bólu $Iłowy dla ~ ~ \V p ała C'J p. L!chienfelda jut otwarte. ł Dr. ZAŁĘSf'I 

:.:~!~n:;.:~h .. !':Je~'!"b:d~~~y~! li< dorMlych. zns!{ lel'>rYC7nv ~ 11R' Zgłf'sZt'nie przyjmuje Fa\·!owa. Pif.lt:rłio\T- " Dr. ZiEGLER 
- ""ch konkur.ncyjn.;)'c!>. IIP.o I = VOWALSIl'INA" ~ ~ka 64. ! pi~tro, front. J 12556-4 l' Dr. OLSZU\\~KI. 

.. J. OLEJHICZI1K. Gł!.hvna te.·1 = .t..!fua-. """v·tok ,,11 li ~ .. !Y€~.iV~.~. ~Vf!.)\Cc. I. ~.ł\td!{~MoV4\U~. .\IJ~""'.~' ł re"..r8 !H ra '''' 1I'!.t. 3 
-- •• ....... JUO, ••• JOC.IUl .... JlJlX.J: ............ JS v~' .. ,"R~.Jr~W~~~ " MW __ 

ł 
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ZAWIADOMIEHiE. 
P02naj 81ebie. Kim je­
steś! Kim byt mdeszf> 
Charakter. zdolności, 
pr2eznaczenle. Jeś!! Ci 
brak energji, równowa­
gi. jeteli nie wiesz jak 
tyć , postępować. aby 
sWlC!ęSko pneeiwsta' 
wl się losowi.wrÓć 81'1 
do IUlIla S."Uera-Sakol­
nlka, znawey dns_, au­
tora prae nankowyeh, 
Nadeślij ebankter 1'1-
_a ,",ojep lUb salnte­
resowanej 08Qby, na-
1'lsa rok, mlesl~e nro­
dlenia, kawaler, łona­
ty, wdO"riee. ile ollób 
najbliższej rod2iny. Na 
tych danYllh otrzymasz 
1I11cem 1'oleeonym nan­
ko ...... sl\IIag,How, an.,­
n_ę ebarakieru, okre.­
lenia w"tuieje_Teb. sd,,­
rsd I,.cłowych. Od­
powiadaj na szczerze 
zadane PTtanla. ~6w­
Diet horoskop motony 
pr&~ słynne meiljnm 
MISS Evlgny. An.,li_ę­
horoskol' wysyła się 
tJ ., otrzymaniu Zł. 8, 
Jetell waillć pod Dwa­
gę, że w vkonanle ana· 
lIay wymaga powaiDej 
luay8łowej pracy, !rus­
ta ogło8zeń. poeatowe 
eet., -vrybj osn.elf/tla 
8'Qma nie jest aby t ..... y­
aok~: Osobiśeie przyj­
muje 12-7 pp. Do4wiad· 
clellla aaukowe paDa 
SlyUera-91lrol1llka, ,a­
•• uycone chwalebny­
m! procok6łaml a ... tko­
wyeh i<nrar ' Ylltw War­
.zawy, świadectwami 
najwybitniejszyeh po· 
wag świata leka~8kie­
go i odezwami prasy. 
KS!1\2ki nad.!:wyczaj ole 
kawej treści naukowo· 
p01tcującej Katalog 
ilnatrowany darmo. Na 
przesyłkę dołączyć zna­
czek poeztowy. Adres: 

S .Ax.....A. ::JEiiIIIL~A..Fł.l\LlON"J:X 

:o,,',' . . l Sroda, d. 31 grudnia 1924 1. o godz. 12"ej o północy 

NajwięKsza tradycyjna 

&M~ k c & Sylwa trawa o pod godłem: 

c :) 
o, cz~~o ł Ml je~l~l~ nie Wi~liała I 

O. szalona to będzie noc, wszystko będzie ~ 
szalało: publicznośc, artyści, orkiestra, ~ 
widownia, kszesła, kasa. Wszystko ma się Ą 
kręci c, 'wirowac, two-stepowac, szymic, 4'łJJT 
szumiec, szalec, 8888888888 A. 

~a3kad,.. śntiechu. Bomb,.. hUlnOl"u. Fura atra.keji. ~ 
Moc niespodzianek. Ciekawe konkursy. 

Udział w Maskaradzie biorą znakomici artyści WarszaWscy: . 
MUZA NAGA zesnół najpięknieiszych odalisek roztoczy czar swyob uroozych WdZIę­

ków i kusić będzie wszystkich Adamów do zerwania rajskiego jabłuszka. 
WALERJA DOBOSZ· MARKOWSKA, pelna gracji i humoru, wszystkim zasmuconym 

kryzysem fInansowym starym i m!odym łodzianom l łodziankom uprzyjemniać 
bęllzie cbwlle BwernI cudneml piosenkami. 

ROMUALD OIERĄSINSKI nie da nam ani jednego dwuznacznika, bo wszystko, 00 

powie będzie tak tłuste jal, sZl!lalec. 
JÓZEF nEDO tańcząc odśpiewa najnowsze i naj aktualniejsze Bzlagll'ry se~ODn. 
LOTERJA BALONOWA. Ka~da, wygrywająca balonik łodzianka, będzie się mogła 

KONKURS Da DaJOfJglDalnleJazy kOiltJum. Tn,f piękne nagrody. 

WARSZAWA, PSYCHO­
GRAFOLOG SZYLLER­
BZKOLNLK, PIĘKNA 25" 
pok6j 14, teleton50d.o9 

"S2-1 

Dr. U\ed. 

S. Małowist 
choroby uszu, 
nosa i gardła 

uL Gdańska :n 
puścić .•. 'W przestworza balonikiem. :) 

U W A G A: Im mnłeJ materjalu, łem lepIej. ' ' 
~ KONKURS ładc6w. Triem najładnl4j tańtIB~e7. paNlm przyzDAne bę~ trę DagY'04,. cP\. 
4r.# Bez karot7_ Bez karot".. ~ 
fi1\. Panie obowiązkowo w lIlasłtach. r.f!\. 
tiJłJT Dwie ork.iestr".. Dwie orkiestr".. ~ 
~ Bilety w cenie ó.25 zł. oraz poda~ek miejski 5.7ó zł., oayIt razem \I zl. do na­

tełel 15·95. 
przyjm. od 1t - 2. 

Dr. saod. 

b. frybulski 
Chra"J skórn, W'"Ó .. 
weaeryezwa I _,Ic 
L_I. luIlIl\ k ...... '· 

~ bycia ,.. kIlIde Filharmon.1i codziennie od godz. 10.30 do 1.50 i od 3.50 do 7 wlecz. 

00000 000 000000· 
WI! i p..... Rout .. .. 

ZawadzRa L 
Telm. 26-88. 

prsyjm1lj. K t-2I 04\' 
do 8, Dla ,.11 4-6. 
(odda. p_kalnla). 

, 
~ 

r 

,........ 

N-Wll·l1Jnłna bi~lizna 

Zakład Zduński 

kób i ~ły 
faódź. Piotrkowska łłr. 130 

w podwórzu. 

Przyjmuje do wykonania wszelkie ro­
boty w zakres zduDstwa wchodzące. 

:!:~~ piece i kucbnie ~~i:~'a-
12571-1 

SKłłDO MlłSZVB DO PISllłłlRt 
AEBhl I URZĄDZEń BIUROWYCH 

Wojewódzki i • ezon 
l.6df, Piotrkowska 164~ Tel.18-34. 
poleca po cenach konkurencyjnych i na dogod­

nych warunkach: 
~1!1s"yny ~o n'I~',u';a najnowszych typów: Un­
Ih~ t. U l' .. ~ma derwood,Mercedes,Royal, 

Ad,er, Record, Stoewer, OrgA, Fose. Standard, 
A. E. G., Contineutal. 

)bszylly Do Ucz~nia ~~~f.Os:6;:r, tre~~;, Od-
Comptometer. Thales. . 

)t~szyny Do kop l o,,,ania i powielania ~~~~~a 
Frema, Szapirograty, prasy stalowe kute. 

~merykańskie meble biurowe ~~~rk:ł::~~:jO-i 
mechaniczne, Szafy ża!m.jowe od 9 do 50 szuflad. 
kartoteki, ~ercitale, stoły, stoliki do maszyn, fo . 
tele i krzesia. etażerki. 

'Wszer,:,'" :lo~atkl' biurfłw" Taśmy, kaJ~i papier 
~" IJ U l III ... petonz, dZIurkacze, 

numeratory, perforatory, spinacze, kopiały, farby 
do powielaczy. gumki etc. \27'57-1 

i In.t. Roentgenow8kł 17 ZGIJtRSJlA 17. 
Choroby~ 

uszu, nOS3, gardła 

oc·zu 

wen er. i sk6rne 

nerWowe 
dzieci 

itoołece i akuszeria 

chirurgia 

Dr. Rakowski 

Dr. Goldstein-Pulak 
Dr. Róianer 
Dr. Justman 
Dr. RozencwaJg 
Dr. PapieR1 
Dr. Kantor 

9-11 i 2.3. 

1Ph-1. 
9-101/2 i }-2 

1P/t-2. 
10-11 i 3-4. 

111/ ... 1. 

2-3. 
wewnętrzne Dr. Weinbera 4-51/ .. 

Roentgenowanie Dr. Stupel 3-6. 
DJałermlat elek tryzacja, lampa kwarco ~ a i wszelkie 
analizy. WI7:yty do domu. PORADA Zł.. a. 000-1 

:: SALA FILHARMONJI:: -
Sroda d. 31 grudnia oraz Czwartek d. 1 stycznia 

, 1924 roku - , 1925 roku -

O godz. 8.15 wiecz. 

Naiweselsze dwa Koncerty 

SYLESTR y 
ł 

Program wypełnią Znakomici Artyści 
Teatrów Warszawskich: 

WALERJA ROMUALD 

gobosz -MARKOWSKA G ierasieński 
w swoim niezrównanym IttOry obdarzy Dal kUPli 

repertu.arze. śmiechu • 

IOZEF REDO MUZA NAGA 
który odśpiewa najn. i naiak· I Zespół naipiękniejszych oda-
tualniejsz'e szlagiery sezonu. _ lisek Teatru NOwokl 

W programie między innemi: 

Prelekcja o kobiece N~~!~~N!t ~~Se 
Wesoły skdch. in. aktualnogci warszawskich. 

Bilety od 5.00 zł do nabycia w kasie Filharmonji codziennie 
od godz. 10.50 do 150 1 od 550 do 7-ej wlecz. 746-1 

Sala Fllharm.onlt 
Piątek, dnta 26 tłO grudnia f92.ł r. o godzinie 4-ej po por. 

WIELKI KONCERT aWIf\TECZny PDPDłaUDItIOWY 
Po cenach od S zł. do a zł. - Program wypełnią: 

ANNA ZABOJKINA 
Znakomita primabalerina teatrów rosyjskich 

MARJA MOKRZYCKA 
Primadonna on,ery warszaWSkiej 

Prof. W1K TOR .TODKO (Cytra) 
Przy fortepianie WIKTOR SIROTA, 

W programie: Klasyczna wariacja. . Slowika Alabjewa. "Umie­
rający /ai>ędź- Saint-Saens. "Noc" Rubinsteina D Tańce hisz­
pańSkie", "Bachanalja" I inne tańce, oraz cały szereg pieśni 

i arji operowych. . 

. Kostjumy według szkicu slynne~o artysty-malarza [l. Kuzniecowa 
Początek o Ilodzlnle 4-ei 1)0 nołudnlu. 

Bilety 0.1 2 zł , do 8 d. do nabycia W kasie FilhannonJi 
codziennie od godz. 10 I p6ł do 1 i pól i od 5 1 pól do 7 wiecz. 

Orkiestra Filharmoniczna w Lodzi 

SALA FILHARMOrUl 
W niedzielę, dnia 28 grudnia, o godzinie 12-ej W południe 

XI1-ł7 Poranek SysafonłC%D7 audowy) 

Broni~ła;jaSzulc ~ Stanisła~oIZ~icz ~~~r 
W programie m. in. WAGNER. Piejń turniejowa Wolframa z op. 

.. Tanhll.user". MONIUSZKO. Pieśń Janusza z opery .Halka", 

We wtorek, dnia 50-go grundnia 1924 r., o godz. 8.45 wieczorem 
XIII. ty Wielki Koncert Syrnfoniczft7' 

Dyrekcja W Solista 

Herman Abendioth m Robert Pollak (8krzJ~ce) 
w p r o g r a m i e: BRUCKNER: Symfonia}li 4. (Romantycznie)' 

Mozart. Koncert Ikrzypco., A-dur. Beethoven. Leonora III. 
CzJonkowle Towarzystm Filharmonicznego otrz ymują 20 

procen~ rabata. - Kasa przyjmuje zapIsy Da członkóW Towarzy­
stwa Filharmonicznego. - Bilety do nabybia w kasie Filharmonji 
od godz. 10.50-IIi od 3,50-7. 

Dr. rnod. 

A. Kryński 

I chor. skórne i we­
neryczne 

Lec.tenle prom. 
ROntgena i lampą 

kwarcową. 
PrzyjmuJe 12-2. 

7-9. 

, lłaJprZBdnlu)SzBj światowBJ marki 1 

MASZYNY do SZYCIA 
Jut nalezy, 
stosować jedyny i wypr6bo- , i&al al.Kośntuukl St 

J p. tr. 

oraz ROWERY nadeszły 
CBDY konkurencyJnE! - DogOdnE warunkU 

"VERIT S" wany środek na odmrotenie. €e 

I .. RIGORIN II 
• ,MOTOR" 

~ 10443 tądać w apłe~ach i skład . aptecz!I. ,. 
~---------------~== ..... -.... _~ 

? 

B.RUSSKA 
długoletni"" nauc:zycieUl. .. 

udziela lekCji pis~ na mUZ1uach 
ró!nych 1 najnowszycb systemów % dokładn-em obja­

gnieniem konstrukCji i hektografIi. 
Udziela również lel\cji kore!'Jpondencji 

i ar:vt JllletyKi hal~dlowei_ Łódź, ul. KJlIł,sk! e~() 
(Widzewska) !'iż 811, m. H, (obok poczty). 5:ł":"{ 

Dr. ~ed. 

H. RÓłaner l 
Choroby Sl!:4I'1lB, weno­
ryClJlne i _sel'leloye 
L eeaellle atGomy .. 
eluńe .. g6rsl<t ..... 

DZutLNA 9. 
Przyjmuje od 8 do 

9 i pól I ·1 _." . 

T&I.28-8S. 62-24 

parter, wejścle Da pra wo. 
Piotrkowska. 82-T:~~~n S' 

Si .... , 

ł: ~.' • 



14.~ rT - (H.OS POLSKl - 1924 f'. Nr. 3:;1 

Teałr- wietln,.. Program Św~ ąteczny! rogram Swiąteczny~ 
CZWARTEK 25' i PIATEK 26 GRUDNIA 1924 roku. 

Wielki dramat z tycia amerykańskiego w 7 aktach, według słynnej powieści J. Quidy, Am"rykal\skiej wytwórni .Paramont". 
Rzecz dzieje się wśród lodowych skał kanadYjskich. 

r6g Głównej' i Pi~tr}{ows'Uej U WAGA: POWVŻ<;7Y pro<;!r m bp, Iw' \~'y~hllcthnv II ,e..: ;]In c rlla IIZle ':1 :,!.;; I 2li () !;!odz. 1.30 po (', n'e: 11 mlej<:ce, 50 lir, I mle'sce 7i c;!r. 

DyrekcJa koncErtów: ,mred Sfraucb - Tel. 13-85. 

Sala Fłlharrnon ł 
Piątek, dnia 26 grudnia 1924 r., o godz. 8.30 wieczorem 

XI .. t". KONCERT 
Z cyklu Mi łrzowskich Koncertów 

W;ykonaW'ca prograDlu 

Znakomity artysta (bas) b. cesarsko teatrów W Petersburgu 
z udzialem znane!1o skrzypka 

Stanisława Frydberga 
Przy fortepianie: dyr. TEODOR RYDEK. 

w programie: Gomez: .Sa Vator Rosa", Muc;or~ski: .ChoWHn 
uczynu·, Vertil: Ernani, Verdi "Vespri SIcl!lan\", Ver(jj Na 
bucco·, Musor"ski: .Pie~ri o pchlo·. Karlowicz: Romans, Bach: 

Arja. Chopin-Auer Nokturn I inne 

--------------------------------------------Sobota, dnia 27 grudnia, o godz. 8.30 wie cz. 

WIELKI NADZWYCZAJNY KONCERT 

CZESKIEGO 

CHO U ĘS 
SME TANY (z Pragi Cze~kłej) 

Pratsky pevecki sbor Smetana. 

Pod dyrekcją CZERNEGO. 
Udział w kon- 75 ób 
cercie bierze O as 
W programie naj piękniejsze pieśni chóralne 

i polskie. 

IACIEPŁA 
iUELIZNA 
rTRY , OT \1.10;, 

>ł' AĘ~.WICZ .. I >ł' 
poŃC7.0C IY .. 
D5KAIlPETKI ~ 

Pf'\\ec '"' 
K.P.t .... ,.ł1g. 

i1I O~ P iO, ,kowaka 93 

'~Wł"'ł1' 

WIr.I"a wJopedłz 
przedśwlą łeczna: 

Cuoek. kapeluszy, kra· 
wa ;ów !<ołnlersyków. la­
.ek i l'6tnycb towar6w 

ąalanlf'rylnych, 

W,.'~i _,ból' kal ... , 
o ... e,.~llc~ r,. win.k 
akón •• ,ob I ~I.t.ó •• 

'~ eny niakie. 

G. CUPł\JGHnFT 
Górny Rynek 

(Dl. "'~Ió,.ko •• klego 4) 

~. 
SP. Z OGR. ODP. 

Telefon 27·12. t6di, Narutowicza 40. Telefon 27·12 

JENERALNE ZASTĘPSTWO NA POLSKĘ 

Powszechnych Odbiorników Radiotelef nicznych 
wyt\vórni: E. SCHRACH., Wiedeń, 

znanych ze swej wrażliwości oraz czystego brzmienia. 

fndnwa wy]g:iicb anten •• - Cze![i do radiOJdnllmikQw ••. Wlm~[Diarze. - 6ło!niki. 

~------------------------------~==----------------------

POLECA 624-1 

A GWI ZD Ę 
KALOSZE po cenach przystc;pnych i na dogodnych warunkach "" BOTY I 
ClE"", P._TOfLe 
.Jbor ••• Q_tuk' I Skład aparatów l przYborów folo grafIcznych 

ooleea 

K.Pottt1l'"u"·1 Z M DRr.. E S T r. R łł ul Piotrkowska ! 47, rós;l 
~9~3='·m'.it'i~~ j ~ ______ ~ __ L_E __ r_O_N __ 20_-_6_3_. __ .. ____ ._I __ ~ ____ U, .. __ • _____ ~ ______ Z __ ie_10_n_e_j_(_W __ P_O_d_w_ó_rz_u_)~ 

nlęciopokolowe 
ł' mle~zl(anie W 
centrum m i a s t a 
(tuż przy Piotr­
kowskiej) z YJ)'~0-
d nml odstąpIę na­
tYCh:nIIlSt. Oferty 
skledać do Adm. 
"Glosu Polslnel:!o' 
[Jod ~l-sze pIętro 
tront" 710-ł m 

ol<ój do odstą' 
. plenia z mebla 
mi od zar"lz. Oter 
ty sub. Zaraz" do 
Adm •• G'osu" 

nO-l·m 

Ol'rzedam na rat}' 
I) maszynę do szy­
cia J(abinetową.­
Płocka n l, m. 1. 

1 ' --lok 

Mie~ski Kinem3tograf OS'Nialo j 
Wodny Rynek Jł 44. 

Od dnia 25 grudnia 

Z
a ~lJW zl. OdJalll 

30fJO z1. I I iDca 
1'125 r na budowę; 
wart03ć maJątku 

':i0. 00 z.ł. bez dlu- M 
gu Rzgowslta 93. 

7 1-~ k łych 
• 1# onlow ilooiesienia rOlll. N i c 

,kuszerka Drzy. 
malowa PIOtr 

komedia w 6-du aktach. 

._ .... -=zm=~-=5&==m=~cm~~mm~m~ 

• aturzy!>tka po­
t SWKu/e lekcji 

po cenie minimal­
nej ŁaskaWe ofer­
ty sub. ..I{ S" do 
Adm .• Glosu Pol-

IIbsolwent Wvź~zej 
I' Szkoly wlókien­
nlcze/ z wydzla· 
ł"m handlowym, 
d u~oletni kier'lw 
nik nrzędzalni, dlu­
~oletnl samodziel­
ny buchalter kore 
spondent szulca po 
waźne~o stanowi 
ska. Olerty pod 
• Poważny- W Adm. 
.Gło~u" 701·1-pp 

JOltÓj umeblowany 

Iwwska 2!3 m, ~5 

tv puŻyCLy dola· l 
\ rów 3OJO .- na Tow •• ,Hazomir" Al. !(ościuszki 21. 

W sobotc:. dnia 27 b. m., o godz. 81/a wiecz. 

Tradycyjny ieClór C~an~tow~ 

. skier'o" ~ -2 n 

O
Kazla! Ilożna SIę 
nauczyć steno' 

t rafji - kurs bez­
płatny. Zapisy do 
dOla 28 grudnia 
l-'lOtrlwWtlka 116, 
m ]L 719·1-n 

poszukiwany za 
tlobrą zaptatą -
Oferty sub. .Lo 
kAtor" ?~ -I-m 

!(upno i sprzejai 

pierw~zy numer I 
hy.Jotekl, ten o­
tr7.yma s;!ratis mie­
szkanie 4 polco 10-
we z wszelkiemi I 
w~Slodaml/ako pro 
cent W dobrym I 

punkcia miasta. O l do wypotyczenia damskie i męskie 
terty sub .0. E. , tllr1ent U tl z I e I 11 

, matematyki, ła 
Z udziałem chórów T-wa i solist6w pod dyrekcją ! ciny, f zyk'. ięzy 

prof. Fajwisz7sa. ków. KIIIń".keS!o 

Młoda, lnIe" gent 
,." na, samotna o 
sobe po<:zu!wje sa 
modzielóle~o za· 
rządu d ° m e m 
SWladectwa I re 
łerencie na t'l-la 
nie. Of. sub .Ru 
t~ na" do ,Glosu~ 

~ryczka, pow6z. 
\) kare ks, towa­
roWa bryka, roł­
wa~i, resorki, wóz 
ki resoro\ve ręcz 
ne sprzedam KI­
lińskle~o ,:)2, Dem· 
DOWS!(l. 47 k-S 

2:28" s~.ladać do ł N b b • 
.Ulosu POIsidego" a OrOWSnł 

j \,! 9\, m. 3. !'Unlo-
Po koncercie RAUT dla członków i wprowadzonych gości. i kator, godZina 8 

("'\8 ;id Dl 64 12 IJrzY<Jląkttl slęy,es . U d a ,m. . 
I rasy wilcze/ -i 84 -2-n M -'2·pn Bilety od zł. 2.- do nabycia w lokalu Hozomiru codziennie od 

godz. 8 do 10 Wlecz., a w dzień koncertu od S!od.z. 5 popoI. 718-~ I \11 oli le.jn\J~odzm- mażne dla Pańl 
~~ii~ill1tGli~~~:::~~~~2ł:m~Z~I1~1 ~y nych lekcIach I'J PracownIa haf· rAl • pod gwarancją, wy t6w att\ styczny..:h, 

Od .... brać można u 

futro. malo uż}'_: B. Kemi)It'lskie~o.,' 
wane do spr:e- HodwańsKa \i 21 

danIa Benedykta 1'2 l-d 
Iduczaiaca ab~o- ns(;!radzane dy"Io 
iutme wszelk je ry mem, PT1yimuje 
zyko, wyucza praK sukn'e. oraz wszel I 

· tycznie na samo- kie hatty. - Ceny ~a W"olate! Naj fi0rlOZlńSks Sara 
· modzielnc~" bu- k' ' - " · chaltera .- bilansl- bardzo nis le. - tańsze eenv! - zguDlla ś\viadec 

Przy) , uie uczen- NAiwv'!odniejsze IWO VII-el kl .. wy 
~tę (kę), b. rze· nice. Cegielntana podarll'nkl $l,l}iazd- dane p~z.ez Zyd. 

Zlecenia na wszelkie gatunki stali przyjmuje przedstawiciel 

lO, m 12, front I p 
h92-5-k Zagnaiane nOKU ,n. 

Maszyny 
doszycia 

" 
Burgera" 

Ceny przyst,ępne. \\, a· 
runkl dOi;{odno. 

SP. Akc. "B a i I d o n h ii t e" Katovtce .. Dąb 
BIURO TECHNICZNE czoznawca kS ' IJ5! :-.! HI. 69-2-pp kowel plusz, kotiK UlInn. Zeńslue, W 

k8ią~ handłowy,h iedwabny, małp Il Łodzi. ,08-j z Piotrkowska 82 w podw6r7.u 
z w"ższem wy-
kształceniem, Nie- Zaotiarowane. skóra, Vclour, bo- : lIiD 

.. am"dzlelnym bu · ston ltam~arn, $la ilaulm<łn l-'erłl\ za-! D Y w Berlinie 
chalter"m i zain- freblanka wycho- bardma piękne kra 1\ ~uhlla dowód O . , 

wawczyni do tv, bIały towar WI- osobIsty w"dflny przYlmuJe w 
teresowanym u· d d i . 'J d" . P F I B l' " dZlela instrUkcje woj Ił Ej z eel dzcws td, purpur. w Lodz.l. ~4 - '-l a mmlstraqę p. • e s, er 10 -

, w sprAWach zapro- N~~~I:f~iS~~i%I~; ~~~~~~j, e~~~f:~~l WJŻ~18 dla Pań! I Billowstr. 85. Referem je i infor-
wadzenia I zam Z • macje U p. Aleksandra Czamat'i-
l i m. " między ~odz. ki. krep · de-chme, nana nauczy l . M' k' 1 5r 1-3 
:z~a~~~~s Ill1h~~~_ 5-6. 7')O-I-rn tatta, trykotina, - cielka nau":Zf\ kro- S {lego, OI11USZ 1 • <.J 

Ó h 'k ' trancuslue satyny, Ju I szycia W I n,e-
s IV, tec m I re- p t b Y eKS 'I t ' - b o rze n p~ aksa nit, we we, "ladU J'edne'lo nlle wizll lisIarl! ilan· d e t do pl 'e 'f' ~ ~ . 

I 1S j n . etamma, IranKI, - Sla'Cd za .• ;; ZIO-\ · sów, reor\ianlzacj'i I I l l' .. ~ <arn z {8UClą I~oce, kapy plllSlO- ty" h. U wafla: Przyj· 
i re" lIlo\Vlmia za- 2"'''' ł Ol Iy Id -" 'vu Z I) er we, ko ry, swea· mu," równi ci. leK 
niedl>nne,' I nie- d (', u.. od t .. o • I 1)" P try, artjls yc,.ne - CJe prywatne za l 

,prawidłowo pro- .Ekspedjent- POdUSl.KI I Inne W złotych. eańska \ 
wadzonel bucha I- 7':>7 1 L R - -pz poleca eon u' JI.i\ V, m j 1. S,wars 

. terji, I t. p- IlItor- ~-~~~~.... I{ I ń k 
l macIe: )0-1 i rano, Pottzl'l>na kODleta ... aszttln, I I S le- u (jrynblata. . Za-I 
1 Ó I do sprzedaży go 44. 6J-ł- -k pisy od 11 - 12, 18 -!:I Wlecz r, u. I 

• 1 Pi"trkowska 1:'n. piecz) Wa, Ofertv ~-.). I 
· ollc, I n. 7 '2-1 n sub .Interes" do ~~ailep;;ze maszyn Y '21-1 . 697-3 

• ut"c;u· 7:"9-ł-p z I do szycia s prze' i -

i! ~;!!~~j!~~~ LOKIle. mieszkami ~iLi,~':.:::~:~~ 8 r y C Z k ci I Od ~·;tN ;:;~V:ld~' 
t k t b Do wynajęcia €l po- ' rZYJOlę wspóllll ka I . "p y , 

l1r~) y zan2 -I:t~~~ kqjów, wygody. J do plek '1 r ni do wola"towa oł.caZYI- wyrobu Laboratorium Chenllczuo Far 
r ~ródmieście. WltI. wspólnej p r a c V. me tanio do aprze- maceulyczne_ 

k~aJ.!(t~~~ad:.usO~ domu!lć: Ce!:!iel Oferty!!o .G~o:;u I dani..!, ul. \~ ellne B Krogulechi w Warszawie 
Z w· n.ana.Ni 46, Męd- SlUl .• Wspó nIk" ra 6 (przy R1.",?W· . , 

, ferty sub 7~\7-':"2p'" rz}cki. 761-2-m I 72S-1 k , Sltl!!;) 6-15-1 tętjać w aptel{3ch I slcła 'lal:\ ap.eczn 
~~am .. mamm .. =-fimmm~~mB~~mE .. ~~~ms,~~DE~~m __ .. ~ ___ ~w,w_~ __ am~_~'.-.aI •• ~--~mB--.... ma.a-...a 

W drukarnI .ułosu Polskiego· Piotrkowska 06. ł{edaktor od.'powleilLlcuay 'IV .<ł.J.,_I.,1.ł1 . hJ.L.iiii. 

STEINHARDT i BIRENCWEIG 
int;ynierowie 715-1 ' 

ul. Prez. Narutowicza Nr. 44. Tel. 14-37. 

fiLI A 
Tel. 13·57. 10 OGRODOWA 10 Tel. 13·57. 

PołoźninowfilnBkoloo' nna. I CH orgirznB. 
Dr. med. SZIlr\ota Elgerowa I Dr med. Mlchal Kantor 
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